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l'l,l"‘111 Dwa mieszkania

za portret
Tragedia
w Pcimiu

O trzeciej nad ranem w so­
botę 43-letni Edward W.,
pensjonariusz zakładu pro­
dukcyjnego dla głuchych
„Prodimet” w Pcimiu został

zasztyletowany przez 44-let-

nicgo Jerzego Z. Zginął na

miejscu od przynajmniej kil­
kunastu ciosów, zadanych
bagnetem z kolekcji broni,
którą zbierał ojciec Jerzego
Z. Do tragedii doszło w domu
rodziców zabójcy. — Gdy ra­
no poproszono mnie o iden­
tyfikację zwłok, całe ciało
Edwarda było zbroczone

krwią. Z trudnością go roz­
poznałem — opowiada wy­
chowawca w internacie Pol­
skiego Związku Głuchych.

(Dokończenie nastr 4)

Śmierć
nad

Jeziorem
Rożnowskim

W Tęgoborzy nad Jezio­
rem Rożnowskim łada sama­
ra, prowadzona przez Grze­
gorza T. z województwa kra­
kowskiego, potrąciła idącego
mężczyznę. 50-letni Włady­
sław K. poniósł śmierć na

miejscu.

Zginęli
pod kołami

W Kąclowej, kolo Grybo­
wa, śmierć pod kołami samo­
chodu poniosło małżeństwo
ze Śląska. Skoda, prowadzo­
na przez Zbigniewa K., potrą­
ciła idących drogą Zofię i Ry­
szarda M. z Bytomia. Oby­
dwoje ponieśli śmierć. Kie­
rowca miał 0,57 promila alko­
holu we krwi. (sś)
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V aukcja Polskiego Domu Aukcyjnego Sztuka zgro­
madziła w sobotnie popołudnie koneserów sztuki któ­
rzy przybyli na licytację 65 dzieł malarstwa i rzeźby we

wnętrzach krakowskiego płacu Sztuki. Pod młotek szły
dzieła wybitnych artystów m.in. Piotra Michałowskie­
go, Henryka Siemiradzkiego, Maksymiliana Gierym­
skiego, Artura Gottgera, Władysława Ślewińskiego,
Olgi Boznańskiej, grupy artystów związanych z „Ecole
de Paris".

Wieczór rozpoczął się od
uhonorowania Wojciecha Fi-
baka dziękczynym dyplo­
mem Stowarzyszenia Histo­
ryków Sztuki i medalem „Me­
cenasa Sztuki” nadanym
przez Towarzystwo Przyjaciół
Sztuk Pięknych za udostęp­
nienie dzieł ze swojej kolekcji
miłośnikom malarstwa.

Do licytacji przystąpił zna­
ny warszawski aukcjoner
Marek Grzybowski. Akware­
lowe studium konia Piotra

Michałowskiego o wywoław­

czej cenie 16 tys. nabyte zo­
stało za 18 tys., „Pejzaż
z brzozami” Maksymiliana
Gierymskiego oszacowany
na 125 tys. kupiony został za

126 tys. „Studium dziewczy­
ny” (węgiel i pastel) Wy­
spiańskiego za wywoławcze
30 tys. Również za wywoław-
czą cenę 120 tys. zł kupiono
wczesny olej Tadeusza Józe­
fa Makowskiego „Droga
przez zagajnik”.

Zaskoczeniem dla wielu

była zażarta walka o „Damę

Stokowskiej” pędzla Olgi Bo­
znańskiej.

Wtem z mikrofonu rozległ
się głos „Trzymajcie kadry
k...” zapanowała koństerna-

cja. Jedynie licytator nie tra­
cąc kontenansu stwierdził:

„duchy pałacowe nas nie wy­
straszą”. Nic proszony głos
kontynuował „44 sekundy
do wejścia, pani Grzybow­
ska gotowa, Michał jeszcze
nie pokazujesz Grzybow­
skiej, 14,10, 9, 5 sekund, jesz­
cze reklama Pantine...” Licy­
tator Marek Grzybowski za­
chichotał — Grzybowska to

moja żona, myślałem, że jest
z nami na sali. Prezes TPSP

przepraszał publiczność za­
pewniając, że mikrofony

z łasiczką” Władysława La­
ma. Ten olej z 1922 roku z 19

tys. zł po wielokrotnych
przebiciach kupiony został
za 70 tys. Na sztaludze usta­
wiono „Portret panny Ireny

bezprzewodowe i ich często­
tliwość są własnością Pałacu
Sztuki.

Domyślni zorientowali się,
że sprawcą zamieszania jest
ekipa TVN pracująca w Ryn-

V Aukcja
„Sztuki”

ku Głównym. Licytacja poto­
czyła się bez mikrofonu. Za

wywoławczą cenę 175 tys. zł

sprzedano Władysława Śle­
wińskiego, olejne płótno
z 1894 roku „Wioska bretoń-
ska”. Jednak najwyższą cenę

aukcji uzyskano za jego zna­
komity portret Bronisławy
Danyszowej,który od ceny
160 tys. dolicytowano do 220

tys. Zaskoczeniem była ostra

walka o obraz „Dwie kobie­
ty” Leopolda Gottlieba z 1933
r. który kupiono za 18500 li­
cytując od 8 tys.

Sprawa duchów wyjaśniła
się prozaicznie. TVN i TPSP

kupiły mikrofony bezprze­
wodowe w tej samej firmie.

Pracowały na tej samej czę­

stotliwości, tyle że ekipa
TVN trzykrotnie zwiększyła
moc urządzeń mających za­
sięg 500 metrów.

Tekst i zdjęcia:
Jadwiga RUBIś

Największy wybór iv Polsce

KOMINKI
z wkładem grzewczym

największego europejskiego

producenta

CHEMINEES PHILIPPE

poleca generalny dystrybutor

„STYL ART.” sp. z o.o.

Zapraszamy
do salonów sprzedaży:

Kielce, ul. Warszawska 34a,

tel./fax (0-41) 368-15-97

Kraków, ul. Wadowicka 8a,

tel./fax (0-12) 269-21-71

(Centrum MIX)

Tarnów, ul. Goldhammera 7,

tel./fax (0-14) 21-11 -10,
22-42-37

Sprzedaż ❖ dostawa ❖ montaż

PROMOCJA

sprzedaż detaliczna i hurtowy.
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Wyborcze pulsowanie w Nowym Sączu

Z powodu policjantów
W liście otwartym do Komendanta Wojewódzkiego Policji po­

seł Jerzy Gwiżdż zarzuca policjantom kandydującym do powia­
tu grodzkiego z list „Wspólnoty Sqdeczan" wykorzystywanie
w kampanii wyborczej niebieskiego munduru, sprzętu i stano­
wisk, co — zdaniem posła — jest sprzeczne z ordynację wybor-
czq i dobrymi zwyczajami.

Jerzego Gwiżdża, prezesa
konkurencyjnego „Stowarzy­
szenia Nowy Sącz 2000”,
szczególnie zbulwersowała
kolorowa, kieszonkowa ulot­
ka podinspektora Jana Pierz-

gi, na której naczelnik wydzia­
łu prewencji KRP występuje
w pełnej krasie: wyjściowy
mundur, piękna czapka
z orzełkiem w koronie, a w tle

wypucowany radiowóz z wy-
esksponowanym na drzwiach

napisem „Policja”. Poseł
Gwiżdż wytropił trzech poli­
cjantów na listach „Wspólnoty
Sądeczan”, gdzie pierwsze
skrzypce gra prezydent An­
drzej Czerwiński (UW).
Oprócz Pierzgi o mandat rajcy
sądeckiego ubiega się z-ca ko­
mendanta wojewódzkiego Po­

licji, mł. inspektor Stanisław
Ziobrowski oraz zastępca ko­
mendanta rejonowego Policji,
podinspektor Józef Gryźlak.
Gwiżdż przeoczył komisarz
Zofię Pawłowską-Nowak,
rzeczniczkę prasową KWP,
kandydującą do Sejmiku Wo­
jewódzkiego z listy ŚLD.

W swoim liście poseł
Gwiżdż sugeruje ponadto (po­
wołuje się na „uwagi obywa­
teli”) iż „samochody policyjne
rozwoziły po mieście, a pra­
cownicy policji ustawiali na

ulicach i placach stojaki z pla­
katami kandydatów „Wspól­
noty Sądeczan”.

Wczoraj szef nowosądec­
kich policjantów, inspektor
Stanisław Molik był nieosią­
galny. Niezwłocznie wydru­
kujemy jego odpowiedz na

zarzuty posła Gwiżdża.
W każdym razie wydaje sie,
że atak parlamentarzysty chy­
bił celu. Po pierwsze — ordy­
nacja wyborcza do rad gmin,
rad powiatów i sejmików wo­
jewództw nie zabrania poli­
cjantom kandydowania. Mo­
gą się ubiegać o mandat rajcy,
tak samo jak gospodynie do­
mowe, nauczyciele, dzienni­
karze, inżynierowie i rolnicy.

(Dokończenie na sir. 4)
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Wygrana prawicy
na Łotwie

(13

Prawicowa Partia Ludowa

byłego premiera Andrisa

Szkelego zdobyła najwięk­
sze poparcie w sobotnich

wyborach parlamentarnych
na Łotwie. Głosowało na nią
21 proc, wyborców. Do no­
wego, siódmego, Sejmu wej­
dą oprócz niej — centrowa

Łotewska Droga (18 proc.),
prawicowa Ojczyzna i Wol­
ność (14 proc.) — rządząca
Łotwą dotychczas, a także le­
wicowa Partia Zgody Naro­
dowej (14 proc.), Zrzeszenie

Socjaldemokratyczne
proc.) i centrolewicowa No­
wa Partia (7 proc.).

Zwycięstwo, ale...

Konserwatywna koalicja
liberalno-narodowa premie­
ra Johna Howarda wygrała
sobotnie wybory parlamen­
tarne w Australii, jednak jej
większość w Izbie Reprezen­
tantów została bardzo po­
ważnie zredukowana. Znacz­
nie zwiększyła liczbę manda­
tów opozycyjna Partia Pracy.

G7 ostrzega Rosję
Ministrowie finansów i

szefowie banków central­
nych siedmiu najbardziej
uprzemysłowionych państw
świata (G7) po całodzien­
nych obradach w sobotę w

Waszyngtonie podkreślili
znaczenie prowadzenia w

Rosji „restrykcyjnej polityki
walutowej”. Grupa G7 wska­
zała na „ryzyko poważnej in­
flacji i dodatkowego obniże­
nia kursu wymiany rubla, je­
śli ściągalność podatków bę­
dzie niewystarczająca i jeśli
wydatki rządu finansowane

będą emisją pieniędzy przez
Bank Centralny.

Jednodniowa
służba wojskowa

We Francji uroczyście
inaugurowano w sobotę jed­
nodniową „mobilizację”,
która zastąpi obowiązkową
służbę wojskową, trwającą
obecnie 10 miesięcy i obo­
wiązującą od 1905 roku.
Młodzi ludzie w wieku 18 lat

obowiązkowo uczestniczą w

systemie APD (Apel do Przy­
gotowania Obronnego). Po­
lega on na wzięciu udziału w

jednodniowym programie
wykładów i projekcji filmo­
wych, mających uczulić ich
na sprawy obronności kraju.
Corocznie w programie
uczestniczyć będzie 400 tys.
młodych ludzi. (PAP)

za-

Papież dokonał beatyfikacji kardynała Stepinaca

Błogosławiony Chorwat
Obrona przeciwlotnicza w stanie gotowości

Obustronna
W drugim dniu pielgrzym­

ki do Chorwacji papież Jan
Paweł II dokonał beatyfikacji
chorwackiego kardynała
Alojzije Stepinaca podczas
mszy świętej w sanktuarium

maryjnym Marija Bistrica

pod Zagrzebiem.
„W osobie nowego błogo­

sławionego łączy się cała tra­
gedia, która dotknęła lud
chorwacki i Europę w ciągu
tego stulecia, oznaczona trze­
ma wielkimi złami: faszy­
zmem, nazizmem i komuni­
zmem” — powiedział Ojciec
Święty w homili podczas
mszy, w której uczestniczyło
prawie pół miliona wier­
nych. „Błogosławiony Alojzi­
je Stepinac oddał żywot za

świadectwo Ewangelii i za

jedność Kościoła” — podkre­
ślił papież.

Mszę koncelebrowali z Ja­
nem Pawłem II wszyscy chor­
waccy biskupi. Uczestniczyli
w niej niemal wszyscy dostoj­
nicy państwowi Chorwacji, z

prezydentem Franjo Tudjma-
nem, premierem i członkami

rządu i parlamentu.
Wczoraj, w ostatnim dniu

pielgrzymki do Chorwacji,
papież Jan Paweł II odprawił
w Splicie mszę św. dla około
400 tys. wiernych. Na jej za­
kończenie wezwał wspólnotę
międzynarodową do pomocy
Kosowu. Wierni zebrani nad

Socjaldemokratyczny trójkąt [
Widziane

z Krakowa

Zwrot w lewo w dojrzałej i bogatej w doświadczenia Euro­
pie zarysowuje się bardzo wyraźnie. Po raz pierwszy równo­
cześnie i to z ledwie zaczętymi kadencjami, socjaldemokra­
ci rzqdzq w trzech najważniejszych państwach Unii Europej­
skiej. Lecz spieszyć się z wnioskami nie należy.

Doświadczyłem tego osobi­
ście kilka dni temu pisząc, na

szczęście ostrożnie, o spotka­
niu trzech przywódców w

Blackpool. Okazało się, iż
Schroder zdecydował się Jed­
nak na gest w stronę Francji,
udając się do niej osobiście.
Na zjeździć Partii Pracy zna­
lazł się, miast niego, Rudolf
Scharping. Bliskość poglądów
winna ułatwiaćfunkcjonowa­
nie, lecz nie zmieni podstawo­
wegofaktu, iż w procesie inte­
gracji zawsze niemałą rolę,
choć umiejętnie skrywaną, od­
grywały interesy partykular­
ne państw, w szczególności
wielkich. Dopiero w przyszło­
ści będziemy mogli stwierdzić,
na ile silne pozostaną więzy
poprzez Ren, a na ile Schróde-
rowi, z Niemiec Północnych,
bardziej otwartych na świat

samym morzem, stłoczyli się główkach przycumowanych
na brzegu i na wysepce w za- na przystani.
toce, oddzielającej Split od Ojciec Święty wieczorem

wyspy Bracz, a nawet na ża- powrócił do Rzymu. (PAP)

i:

anglosaski i atlantycki, będzie
bliżej do sąsiada zza Morza
Północnego. Niemniej ważne

są, wynikające zarówno z tra­
dycji, jak i z bieżących uwa­
runkowań, łatwo dostrzegal­
ne odmienności ideologiczne
w obrębie jednego nurtu so­
cjaldemokratycznego. W
odróżnieniu od socjalistów
Francji, zarówno brytyjska
Partia Pracy,jak i socjaldemo­
kraci niemieccy, podkreślają
mocno swoje nowe podejście.
Między najbardziej na prawo,
blisko centrum, szukającymi
swej drogi brytyjskimi labu-

rzystami, a najsilniej podkre­
ślającymi tradycyjną lewico-
wość francuskimi socjalista­
mi, znaleźli się niemieccy so­
cjaldemokraci, skutecznie
przyciągających wyborców do

„nowego środka”.

Nie zabraknie zapewne
wspólnych mianowników. Mi­
mochodem, mocno zdumiewa­

ją opinię polskich komentato­
rów, że regułą ponoć jest, iż
partie lewicy dochodzą do luła-

dzy, gdy rządy prawicy dosta­
tecznie wzbogaciły kraj i Jest

już z czego czerpać. Otóż,
podobnie zresztą jak w Wiel­
kiej Brytanii czy Francji, nic

innego nie zdecydowało tak
bardzo o odrzuceniu w Niem­
czech centroprawicy jak wła­
śnie silne niezadowolenie z sy­
tuacji gospodarczej i społecz­
nej. Nie wiem oczywiście, na

ile powiedzie się marsz „trze­
cią drogą ", lecz bagaż przejmo­
wanej schedyjest bardzo cięż­
ki. Naprawdę nie ma czego za­
zdrościć. Na pierwszym miej­
scu oczywiście znajduje się
problem, strukturalnego już,
bezrobocia. Ograniczenia są

obiektywne, choć być może so­
cjaldemokraci niemieccy będą,
nie odrzucając Paktu o Stabili­
zacji, bardziej skłonni do
uznania argumentów francu-

bezradność
Jugosłowiańska obrona przeciwlotnicza została posta­

wiona w stan najwyższej gotowości wobec ewentualnych
ataków powietrznych NATO, ale jej dowódcy przyznają, że
nie jest w stanie walczyć z amerykańskimi rakietami samo-

sterującymi.
NATO zagroziło nalotami

na pozycje serbskie w Koso­
wie, jeśli władze Serbii (będą­
cej częścią Jugosławii) nie wy­
cofają sił wojskowo-policyj-
nych z Kosowa i jugosłowiań­
ski prezydent Slobodan Milo-
szević nie podejmie negocja­
cji pokojowych w celu uregu­
lowania konfliktu z kosow­
skimi Albańczykami.

Tymczasem rosyjscy mini­
strowie spraw zagranicznych

Mafijna wojna
Nasila się wojna między klanami kamory — neapolitań-

skiego odpowiednika mafii sycylijskiej. W piątek w wyniku
porachunków gangów zostało rannych blisko 20 osób,
część ciężko — podano w sobotę.

W sobotę zaatakowano z

bazooki (rodzaj granatnika)
dom brata jednego z szefów

neapolitańskiej mafii.
W piątek w centrum Neapo­

lu eksplodował ładunek wy­
buchowy umieszczony w sa­
mochodzie zaparkowanym

skich kolegów o potrzebie poli­
tycznej przeciwwagi dla Euro­
pejskiego Banku Centralnego.
Możliwa jest współpraca rze­
czywista w zwalczaniu bezro­
bocia i w tworzeniu nowych
miejsc pracy, przy wykorzy­
stywaniu bodaj jednak głów­
nie doświadczeń brytyjskich.
Zbliżać mogą poglądy co do ko­
nieczności reformy międzyna­
rodowych instytucji finanso­
wych i kontroli przepływów
kapitału. Dostrzec można bo­
wiem coraz bardziej zaostrza­

jący się kryzys globalnego sy­
stemu finansowego w samej
Unii Europejskiej natomiast
właściwie wszystkie podsta­
wowe problemy oczekują do­
piero na rozwiązanie. Wszcze­
gólności nowego budżetu. I
okaże się dopiero, czy tam,
gdzie chodzi o naprawdę po­
ważne sprawy, o pieniądze,
socjalistyczna ■ solidarność
Schródera, Jospina i Blaira

wystarczy dla znalezienia
kompromisu.

Lubomir W. ZYBLIKIEWICZ

Igor Iwanow i obrony Igor
Siergiejew spotkali się nie­
spodziewanie wczoraj w Bel­
gradzie z prezydentem Slobo­
danem Miloszeviciem w spra­
wie rosnącego zagrożenia in­
terwencją NATO.

Rząd Rosji po raz kolejny
ostrzegł wczoraj, że atak NA­
TO na Jugosławię bez zgody
Rady Bezpieczeństwa ONZ

stanowiłby poważne narusze­
nie Karty ONZ. (PAP)

kolo salonu gry, raniąc — we­
dług różnych źródeł — od 13
do 20 osób, w tym jedną lub
kilka ciężko.

W zeszłym roku w wojnie
między klanami neapolitań-
skiej kamory straciło życie
ponad 100 osób. (PAP)

Uprowadzenie
Brytyjczyków

Niezidentyfikowani napa­
stnicy uprowadzili w Gro­
źnym, stolicy należącej do

Federacji Rosyjskiej Czecze­
nii, czterech Brytyjczyków.

Jak poinformował szef

specjalnej jednostki policyj­
nej do zwalczania porwań,
gen. Szaid Bargiszew, około
20 uzbrojonych napastni­
ków w mundurach masku­
jących zaatakowało w sobo­
tę dom, w którym znajdowa­
ło się czterech pracowników
brytyjskiej firmy telefonii

komórkowej. Strzegący do­
mu funkcjonariusze służby
bezpieczeństwa otworzyli
ogień do napastników, ra­
niąc kilku z nich, ale nie by­
li w stanie zapobiec porwa­
niu. W trakcie strzelaniny
ranny został również jeden
członek ochrony domu.

Dom Brytyjczyków znajdu­
je się w odległości zaledwie
500 metrów od budynku, w

którym rozmieszczona jest
specjalna jednostka zwalcza­

jąca porwania. (PAP)

Pod kreską * Pod kreską * Pod kreską * Pod kreską * Pod kreską * Pod kreską * Pod kreską * Pod kreską

Odświeżanie mocy
Król Nepalu Birendra odnowił swoją boską moc jako monar­

cha w specjalnej ceremonii. W królestwie Nepalu położonym
w Himalajach ten starożytny obrzęd odbywa się raz na 12 lat.

Przybywając na uroczystość, monarcha przekazał miecz męż­
czyznom przebranym za rozmaite bóstwa, po czym wręczyli
mu oni miecz należący do hinduskiego boga Pachali Bhairab.

Uroczystości towarzyszyły tańce religijne. W Nepalu, w którym
większość mieszkańców wyznaje hinduizm, miecz jest symbo­
lem potęgi i mądrości, zaś król czczonyjest jako wcielenie boga
Wisznu. Popularność króla Birendry znacznie wzrosła odkąd
zrezygnował on z władzy absolutnej na rzecz monarchii kon­
stytucyjnej w roku 1990.

Jak wygląda dinozaur...
Paleontolog prof. Lawrence Witmer z Uniwersytetu Ohio za­

kwestionował artystyczne wizje niektórych dinozaurów, znane

z książek i z przemysłu zabawkarskiego. Podczas kongresu pa­
leontologów w Snowbird w stanie Utah Witmer wyraził przeko­
nanie, że np. książkowa wersja Tyranozaurusa Rexa nie odpo­
wiada wyglądowi tego zwierzęcia, podobnie jak zabawki wyo­
brażające gatunki Triceratops i Leptoceratops. Witmer wyraził
także zdziwienie z powodu propagowania fałszywych wizji di­
nozaurów przez niektórych uczonych.

Prezentacja w Tokio największej w świecie opony radialnej „V-
STEEL R-LUG S", wyprodukowanej przez czołowego japońskiego
producenta opon „Bridgestone Corporation". Nowa opona o

średnicy 3,91 metra wejdzie do sprzedaży na początku grudnia

Wesołejest życie
staruszka

Wbrew stereotypom, większość osób po sześćdziesiątce
wcale nie zaprzestaje życia seksualnego — przynajmniej
w USA. Według badań National Council on the Aging, 71 pro­
cent Amerykanów i 51 procent Amerykanek w wieku od 60 do
70 lat pozoslaje seksualnie aktywna. Po siedemdziesiątce licz­
ba osób uprawiających seks spada, ale wciąż jeszcze jest sto­
sunkowo wysoka (57 procent mężczyzn i 30 procent kobiet).
Prawie połowa Amerykanów po ukończeniu sześćdziesiątego
roku życia kocha się co najmniej raz w miesiącu, a przeszło

jedna trzecia chciałaby to robićjeszcze częściej. 43 procent ba­
danych emerytów twierdzi nawet, że ich życie seksualne jest
bardziej satysfakcjonujące teraz, niż kiedy mieli po czterdzie­
ści kilka lat. Seksuolodzy w USA zauważają, że mają obecnie
dużo więcej niż dawniej pacjentów po sześćdziesiątce zgłasza­

jących się na terapię w celu poprawienia swego życia płciowe­
go. Niektórzy przypuszczają, że zwiększona aktywność seksu­
alna osób starszych może się wiązać m.in. z wprowadzeniem
na rynek Viagry — leku na impotencję. (d)
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Aktorzy, bisnesmeni oraz przedstawiciele świata polityki bawili

się w nocy z piątku na sobotę na warszawskim Balu Filmowca

zorganizowanym w hotelu Jan III Sobieski przez fundację Aka­
demia Promocji. Celami fundacji sq min. promocja sztuki oraz

pomoc utalentowanym. Dochód z balu (zaproszenie kosztowało
220 zł) zostanie przeznaczony na sfinasowanie warszawskiedo
III Festiwalu Filmów Młodzieżowych i Dziecięcych w dniach 2-7

grudnia 1998 roku. Wśród tłumu w wieczorowych kreacjach
przewijało się wielu aktorów m.in. Wojciech Malajkat, Ewa Sa­
łacka i Małgorzata Potocka. Na zabawie obecna była także ro­
dzina Hanny Gronkiewicz-Waltz — jej mqż i córka. Beata Tyszkie­
wicz, zwana matkq chrzestną fundacji, zdradziła, że w sprawie
fundacji nie ma jeszcze doświadczenia. „Związana jestem z

działalnością fundacji poprzez film i jak mogę staram się jej po­
móc" — dodała aktorka zasiadająca w radzie fundacji

Romuald Lipko zapowiada skierowanie sprawy do sądu

Do „Tanga” trzeba dwojga
Przez ostatnie kilka dni materiały przedstawiające słup­

skich kandydatów na radnych z SLD, emitowane przez re­
gionalną rozgłośnię „Radio Koszalin", rozpoczynały się
pierwszymi taktami „Takiego tanga" w wykonaniu Budki Su­
flera. Wczorajsza emisja bloku wyborczego pozbawiona już
była wokalnego ozdobnika.

Nikt z komitetu wyborcze­
go słupskiego SLD nie zwracał
się do autorów czy wykonaw­
ców „Tanga” o wyrażenie zgo­
dy na wykorzystanie utworu
— dowiedział się dziennikarz
PAP. „Radio tylko udostępnia
czas antenowy, a odpowie­
dzialność za treść i formę au­
dycji wyborczych ponoszą zle­
ceniodawcy” — powiedziała
odpowiadająca za programy
wyborcze Ewa Dąbrowska z

„Radia Koszalin”.

Zdjęcie plus mandat

Kierowco, strzeż się!
Wicepremier Janusz Tomaszewski powiedział w sobotę w

Wolsztynie (Zielonogórskie), że w najbliższym czasie policja
zostanie wyposażona w lepszy sprzęt. Nowe samochody z

kamerami — już ma.

„Auta te będą nieoznako-

wane, więc tylko uprze­
dzam, że pewnego dnia mo­
żemy otrzymać piękne zdję­
cie naszego samochodu z

Romuald Lipko, autor mu­
zyki do „Tanga”, w audycji
emitowanej przez „Radio Lu­
blin” powiedział: „odmówili­
śmy wszystkim, którzy zwra­
cali się do nas z prośbą o wy­
korzystanie utworu”. Lipko
zapowiedział skierowanie

sprawy do sądu.
Zbigniew Rychły, lider

słupskiego SLD powiedział
wczoraj, że pierwsze takty
przeboju wykorzystano
„przypadkiem i w dobrej wie­

numerami rejestracyjnymi i
z rachunkiem, np. za prze­
kroczenie szybkości” —

ostrzegał kierowców wice­
premier. (PAP)

Wywozili kobiety do domów publicznych

„Towar” po 2 tys. DM
Policjanci z KRP w Świnoujściu zatrzymali sześciu męż­

czyzn, mieszkańców Szczecińskiego, trudniących się werbo­
waniem i sprzedażą kobiet do domów publicznych w Niem­
czech. Proceder trwał od lata ubiegłego roku. Za każdą do­
starczoną kobietę werbownik dostawał 2 tys. marek nie­
mieckich.

Całą szóstkę tymczasowo
aresztowano. Nie wyklucza
się dalszych zatrzymań.

Policji udało się dotrzeć do
ośmiu z wywiezionych ko­
biet, ale wiadomo, że było ich
znacznie więcej. Kobiety we­
rbowano na dyskotekach i w

lokalach rozrywkowych, ofe­
rując im pracę za granicą w

charakterze barmanek, ho­
stess, kelnerek. Wybierano
tylko młode, w wieku 20-27
lat i tylko te, które nigdzie nie

pracowały a chciały szybko
zarobić. Wśród nich były,
oprócz szczecinianek, mie­
szkanki Łodzi i Wrocławia.
Niektóre z nich wiedziały, w

jakim celu wyjeżdżają i jaka
pracaje czeka.

Do grupy werbowników
należeli 38-letni mieszkaniec

Stargardu Szczecińskiego

rze”. Nie zamierzaliśmy niko­
go dotknąć, wszyscy jesteśmy
fanami zespołu. Jest nam

przykro, że tak się stało.
Przedstawiciele sztabu wy­

borczego SLD w Słupsku tłu­
maczą, że urozmaicenie wy­
borczych materiałów pierw­
szymi taktami „Tanga” dora­
dzono im w radiowym studiu.
Nasza akceptacja wynikała z

niewiedzy. Mówiono nam, że

wykorzystanie 20 sekund da­
nej melodii nie wymaga zgody
autorów — twierdzi Gazicki.

Hanna Kuberska, przedsta­
wicielka ZAiKS, stwierdziła,
że nawet skorzystanie z 3 se­
kund nagrania wymaga zgo­
dy autorów, którym należą
się tantiemy. (PAP)

Król zebrał 5,5 kg
Stanisław Gąsowski z Bia­

łegostoku został Królem

Grzybowego Podlasia, pod­
czas I Otwartych Mistrzostw
Podlasia w Zbieraniu Grzy­
bów Jadalnych, rozegranych
w sobotę w lesie kolo wsi

Grzybowo (Białostockie). W
mistrzostwach wystartowało
86 zawodników. Zebrali

łącznie blisko 124 kg grzy­
bów — sam zwycięzca blisko

5,5 kg. (PAP)

Edward M., wielokrotnie ka­
rany; o rok od niego młodszy
Krzysztof R. z okolic Łobza;
Jerzy P. z Międzyzdrojów
oraz trzej mieszkańcy Świno­
ujścia — 23- letni Piotr G., 25-
letni Arkadiusz F. i 37-letni
Piotr M.

O całej sprawie policja do­
wiedziała się od rodzicówjed­
nej z zaginionych dziewcząt,
którzy ten fakt zgłosili policji.
Okoliczności zaginięcia
dziewcząt, tzn. wyjazdu do
Niemiec w celach zarobko­
wych oraz brak jakiegokol­
wiek kontaktu z nimi, po­
twierdziły przypuszczenia
policji o faktycznym celu wy­
jazdu.

Dzięki współpracy ze służ­
bami granicznymi Świnouj­
ścia, policji udało się dotrzeć
do miejsca pobytu dwóch

Marsz „Różowej wstążki” w Łodzi

Żeby nie było za późno
Choć było zimno i padał deszcz, około dwustu osob, głownie

kobiet, przeszło w sobotę główną ulicą Łodzi w marszu „Różo­
wej wstążki". Rozdawano ulotki oraz kupony na bezpłatne ba­
dania piersi. Organizator imprezy — Urząd Miasta Łodzi — pro­
pagował w ten sposób profilaktykę w walce z rakiem piersi.

W Polsce na raka piersi za­
pada co roku ok. 9 tys. kobiet.
Ponad połowa z nich umiera,
gdyż choroba została rozpo­
znana za późno. Wczesne wy­
krycie raka daje szansę na

wyleczenie w 90 proc, zacho­
rowań. Liczba zachorowań w

24 ciężarówki z piachem, każda ważąca 26 ton, wjechały na

most Gdański w Warszawie. W ten sposób sprawdzono wytrzy­
małość kolejnych przęseł nad Wisłą. Wielkość obciążenia była
zbliżona do maksymalnej, którą musi wytrzymać most. Po półto­
rarocznym remoncie przeprawa ma dziś zostać otwarta

dziewcząt — domu publiczne­
go. Oprócz Polek pracowały
tam kobiety z Europy wscho­
dniej i południowej. Dopiero
po długich pertraktacjach
udało się je namówić do zło­
żenia zeznań.

Wynikało z nich, że dziew­
czyny, które wyraziły zgodę,
przewożono do Niemiec i
tuż za granicą przekazywa­
no przedstawicielom do­
mów publicznych. Zdarzało

się, że kontrahent rezygno­
wał z „kupna”, bo „towar”
nie odpowiadał jego gustom.
Granicę przekraczano legal­
nie bądź na podstawie fał­
szywych dokumentów. Ko­
rzystano także z „zielonej
granicy”.

Ustalono, że mężczyźni
mieli stały kontakt z przed­
stawicielami trzech domów

publicznych w Niemczech.

Zatrzymanym, którym zarzu­
ca się działalność w grupie
przestępczej oraz wywóz i
handel kobietami, grozi kara
co najmniej 3 łat pozbawia­
nia wolności. (PAP)

naszym kraju wzrasta rocz­
nie o 3,5 proc.

Według lekarzy, większość
Polek nie korzysta z podstawo­
wych badań profilaktycznych.
Tylko 5 proc. Polek w średnim
wieku robi badania mammo­
graficzne. (PAP)

Krótko

Kampania
niejest agresywna

Zdaniem premiera Jerze­
go Buzka, tocząca się kampa­
nia przed wyborami samo­
rządowymi nie jest agresyw­
na, ale pozbawiona dyskusji
merytorycznych i pełna
„niekompletnych informa­
cji”, które dezorientują opi­
nię publiczną.

Zagrożenia
polskiej rodziny

Zły stan zdrowia, alkoho­
lizm, przedwczesna śmierć

któregoś z rodziców, bieda i

bezrobocie, to główne zagro­
żenia dla polskiej rodziny —

powiedział pełnomocnik
rządu ds. rodziny Kazimierz

Kapera podczas Kongresu
Rodziny, który rozpoczął się
w sobotę w Szczecinie.

Policjant
uniewinniony

Sąd Rejonowy w Olsztynie
uniewinni! sierżanta Toma­
sza S., który w 1996 r. goniąc
zbiega z aresztu postrzelił
przypadkowego przechodnia
Andreasa V., obywatela Nie­
miec. Andreas V. stracił ner­
kę. Podczas pościgu za Janem

R., policjant użył broni służ­
bowej. Rykoszet, który odbił

się od chodnika zranił wcho­
dzącego do pobliskiej restau­
racji obywatela Niemiec.

Żrące wino
Do szczecińskiego szpitala

trafił mężczyzna, który za­
truł się tanim winem. We­
dług wstępnych opinii, bu­
telka z winem była zanieczy­
szczona sodą kaustyczną —

silnie żrącym środkiem.
Stan mężczyzny określa się
jako bardzo ciężki. Mężczy­
zna ma poparzony układ po­
karmowy. Istnieje możli­
wość, że do skażenia butelki
doszło na etapie produkcji
wina; sody kaustycznej uży­
wa się do mycia butelek.

Węże poszły spać
Żyjące w Bieszczadach i

Beskidzie Niskim żmije zyg­
zakowate rozpoczęły sen zi­
mowy. Samce uśpienie za­
kończą w marcu, a w kwiet­
niu spod ziemi wypełzną sa­
mice. W Bieszczadach zimo­
wą hibernację zaczęły też

węże Eskulapa. Nie sprzyja­
jące pory roku żmije zygza­
kowate spędzają pod ziemią.
W południowo-wschodniej
Polsce sen zaczynają w paź­
dzierniku. (PAP)
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Nieanonimowi dłużnicy
W jednej z przemyskich piwiarni właściciel wywiesił tabli­

cę, gdzie umieścił nazwiska osób, które piwo u niego wypiły,
ale nie zapłaciły. Wprawdzie dał im to piwo na kredyt, ale li­
czył na ich solidność i tu się zawiódł. Postanowił więc w ten

niezwykły sposób ukarać nierzetelnych piwoszy. Najdziwniej­
sze jest to, że żaden z „piwobiorców” wcale się nie oburza
i nie zgłasza pretensji, np. o naruszenie dóbr osobistych: po
prostu omija tę piwiarnię z daleka.

Kilkadziesiąt ton

odjechało w siną dal
Wielką ładowarkę „Ł-31” o wartości ok. 250 tys. zł i wadze

kilkudziesięciu ton skradziono z kopalni węgla brunatnego
Turów w Bogatyni. Złodzieje, prawdopodobnie w nocy, zde­
montowali maszynę i w częściach wywieźli ją w nieznanym
kierunku. Mogli też użyć do transportu specjalnej platformy
— powiedział rzecznik jeleniogórskiej policji podinspektor
Dariusz Cieśliński. Dochodzenie w sprawie tej kradzieży pro­
wadzi komisariat policji w Bogatyni.

Napięcie wyborcze
rośnie...
MMI■
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Karani bez koncesji

Kierowcy do raportu
Od 1 października obowiązuje nowa ustawa o warunkach dro­

gowych przewozu osób. Przedsiębiorstwa, prywatne firmy i oso­
by, które z transportu ludzi czerpią dochody, muszą ubiegać się
o koncesje. Jednym z warunków jej uzyskania jest niekaralność.

Występujący o koncesję,
oprócz wypełnionego formu­
larza, muszą przesłać do wy­
działów komunikacyjnych je­
szcze 10 załączników, z któ­
rych jeden jest oświadcze­
niem o niekaralności.

— Dotyczy lo 4 rodzajów
przestępstw, które, według
ustawodawcy, dyskwalifikują
osobę jako kierowcę przewo­
żącego pasażerów. Są to prze­
stępstwa przeciw mieniu,
przeciw dokumentom, karno­
skarbowe i przestępstwa dro­
gowe — wyjaśnia dyrektor
PKS-u w Tarnowie Zdzisław
Janik.

Wysłał on już zapytanie do

rejestru skazanych w Krako­
wie o przeszłość zatrudnio­
nych u siebie 300 kierowców.

Tragedia w Pcimiu

Zasztyletowany
(Dokończenie ze str. 1)
Edward W., pochodzący z

Bieławy w woj. wałbrzyskim,
mieszkał i pracował w Pcimiu
od 15 lat. Oprócz obowiązków
w „Prodimecie”, z których za­
wsze skrupulatnie się wywią­
zywał, dorabiał sobie, poma­
gając w gospodarskich zaję­
ciach mieszkańcom wsi.

— Zaradny i oszczędny —

mówi wychowawca z interna­
tu. — Niejeden na jego miej­
scu przepuściłby pieniądze
na wódkę i papierosy. A on

uzbierał sobie i na telewizor, i
na rower, i na antenę sateli­
tarną... W przyszłym roku pla­
nował kupić na raty przycze­
pę kempingową.

— Był bardzo grzeczny i taki

uczynny. Nie dosłyszał i miał
trudności z mową, zawsze

jednak uśmiechnął się, coś za­
żartował. Nie przeszedł obok,
nie zapytawszy, czy aby w

czymś nie może pomóc -

wspomina jedna z mieszka­
nek Pcimia.

— Kosił mi niedawno trawę.
Nie zdążyłam mu zapłacić —

dodaje starsza kobieta.
Jakkolwiek o Edwardzie W.

nikt złego słowa we wsi nie

•powie, to przy opisywaniu Je­
rzego Z. pojawiają się zwykle
epitety: pijaczyna i awantur­
nik, pasożyt, który nie spla­
mił się żadną pracą.

— Mamy dobry wynik. Tyl­
ko 3 kierowców ma coś na su­
mieniu. Te trzy nazwiska

przesłane zostały do Central­
nego Rejestru Skazanych w

Warszawie i tam ujawniony
zostanie rodzaj przestępstwa.

Zdzisław Janik uważa, iż
karalność niekoniecznie
oznaczać będzie zwolnienie z

pracy. Ludzie mogą zostać

przeniesieni na inne stanowi­
sko.

— Owszem pracodawca ma

prawo ich zwolnić, ale trud­
no osoby, które na przykład
wiele lat temu dopuściły się
jakiegoś przestępstwa i są po
resocjalizacji, wyrzucać na

bruk. Moim zdaniem prawo
nie powinno działać wstecz,
a w tym wypadku działa. Ro­

— Obchodziłem go zawsze

szerokim lukiem. Nieprzy­
jemny był facet. A trzeźwym
to go nigdy nie widziałem.

Ciągle słychać było o jego wy­
czynach, a to jak gonił kogoś z

siekierą, a to wjechał komuś
w plot. To się musiało skoń­
czyć jakąś wielką tragedią.
Szkoda tylko, że padło na

Edzia - mówi jeden z sąsia­
dów.

Wszyscy współczują rodzi­
com Jerzego Z., jego ojciecjest
bardzo szanowanym i łubia­
nym we wsi lekarzem.

— Jurek przyszedł do sklepu
około 6 po południu w piątek.
Był sam i raczej nie wydawał
się pijany. Pytał o „Detekty­
wa”, ale akurat nie było. Poo­
glądał więc iiyie gazety, w

końcu kupił papierosy i wy­
szedł — opowiada Stanisław

Hodurek, właściciel sklepu
spożywczego

Wiadomo, że Edward W. i

Jerzy Z. nic przyjaźnili się. O
ich spotkaniu w nocy z piątku
na sobotę zadecydował praw­
dopodobnie przypadek. Nikt
na razie nie potrafi wyjaśnić
w jaki sposób Edward W. zna­
lazł się w domu rodziców Je­
rzego Z. i co było przyczyną
całego zajścia. Zabójcajestjuż
ujęty, w czasie popełniania
przestępstwa był pijany.

(Nit)

zumiem jednak również in­
tencję ustawodawcy, który
dba o bezpieczeństwo pasa­
żerów — wyjaśnia dyrektor
Janik.

Również wszyscy tarnow­
scy taksówkarze wystąpili do

wydziału komunikacji Urzę­
du Miasta z wnioskami o

koncesje. Jak nas poinformo­
wał Władysław Nalepa, pre­
zes Zarządu Transportu Pry­
watnego, niektórzy z jego ta­
ksówkarzy nie dołączyli for­
mularza dotyczącego karal­
ności.

— Będą musieli je donieść.
Ludzie mają prawo do tego,
aby czuć się bezpiecznie —

uważa prezes.
Z kilkuset wniosków ta­

ksówkarzy niektóre, wyryw­
kowo, będą przesyłane do re­
jestru skazanych, aby spraw­
dzić ich wiarygodność.

(KF)

Przez

Piekiełko
na Bałkany

Podróż pociągiem do Kryni­
cy, Zakopanego oraz przez
Muszynę na południe Europy
przestanie być koszmarem i te­
stem cierpliwości. Zapadła de­
cyzja o budowie planowanego
od lat odcinka torów, skracają­
cego porzejazd na tych tra­
sach.

Komitet Ekonomiczny Ra­
dy Ministrów zdecydował na

ostatnim roboczym dniu mi­
nionego tygodnia, że należy
podjąć budowę nowego szla­
ku kolejowego, który przy­
spieszy jazdę z Krakowa do

Krynicy i Zakopanego. Dzięki
usilnym zabiegom wojewody
nowosądeckiego Lucjana Ta­
baki nowa linia połączy już
istniejącą magistralę Kraków
- Medyka z linią Chabówka —

Nowy Sącz. Nowe tory ułożo­
ne zostaną między stacjami
Podłęże oraz Piekiełko. Dzię­
ki temu skrótowi odległość z

Krakowa do Nowego Sącza
zmaleje o siedemdziesiąt kilo­
metrów, a czas jazdy o prze­
szło godzinę. Podobna bądzie
oszczędność przy podróżach
do Zakopanego. Nowa trasa,
po szybkim zmoderniozowa-
niu istniejących już odcin­
ków, ma być wykorzystywana
m.in. dla szybkich pociągów
typu Pendolino.

Stanisław ŚMIERCIAK

Święto
Zjednoczenia
Niemiec
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Tradycyjnie, 3 października w rocznicę, zjednoczenia Niemiec,
konsul generalny Republiki Federalnej Niemiec dr. Laurids
Hólscher wraz z małżonką Lee-Elizabeth podejmowali w salach

restauracji Wierzynek przedstawicieli władz, naukowców i arty­
stów. Konsul Hólscher mówił o dumie ze zmian jakie zaistaniały
w Europie.
Wśród gości byli m.in. wojewoda krakowski Ryszard Masłowski,
prezydent Józef Lassota. Gościł również przybyły z Niemiec pre­
zydent Fundacji Makymiliana Kolbe dr. Werner Remmers.

Fundacja Maksymilirra Kolbego obchodzi 25-lecie swego istnie­
nia. Powołane zostało służbie pojednania społeczeństw Polski i

Niemiec wspomagając m.in. byłych polskich więźniów obozów

koncentracyjnych. Dr. Remmers kieruje fundacją od 7 lat wcze­
śniej pełnił funkcję ministra Dolnej Saksonii. Wówczas bywał kil­
kakrotnie w Krakowie i byłym obozie koncentracyjnym w Oświę­
cimiu. Wczoraj powiedział nam — jako Fundacja utrzymujemy
kontakt z 25 tys. byłych więźniów obozów koncentracyjnych.
Większość to Polacy lecz gdy ktoś zgłasza się do nas o pomoc
nie pytamy o narodowość. Ostatnio dzięki pomocy Polaków do­
cieramy do ich współwięźniów na Ukrainie i Białorusi. W ciągu
25 lat zdołaliśmy uzyskać kwotę 78 min marek z których udzieli­
liśmy pomocy finansowej byłym więźniom dofinansowując m.in.

ich pobyty w DSS finansując oddział w szpitalu im. Narutowicza
dla więźniów czy Dom Starców w Węgierskiej Górce. W naszej
bezpośredniej opiece pozostaje 5 tys. osób.

Wyborcze pulsowanie w Nowym Sączu

Z powodu policjantów
(Dokończenie ze str. 1)
Obecność stróżów prawa w

statutowych organach samo­
rządowych jest nawet bardzo

pożądana wobec mocno za­
chwianego poczucia bezpie­
czeństwa obywateli po mia­
stach i wioskach, dużych
uprawnieniach rajców w za­
kresie uchwalania lokalnych
przepisów porządkowych
oraz powszechnej krytyce
pracy policji, (niech się tłuma­
czą na sesjach, dlaczego stra­
ch wyjść po zmroku na ulicę).
Ordynacja wyborcza w art. 65

p. 2 podpunkt 3. zabrania je­
dynie prowadzenia kampani
wyborczej na terenie "skosza­
rowanych jednostek policyj­

nych,,. Nie ma tu słowa o

mundurze, czapce i radiowo­
zach. Przedstawiciele innych
grup zawodowych, kandydu­
jący do lokalnych „parlamen­
tów” też fotografują się w

swoim rynsztunku korpora­
cyjnym, bezbłędnie idenyfi-
kującym kandydata z wyko­
nywaną profesją. Na ulotce

wyborczej strażaka widzimy
na tle sikawki, dentystę z

okrwawionymi kleszczami w

ręce, zaś kominiarz jest umo­
rusany sadzą od stóp do głów.

Nie ma więc racjonalnego
uzasadnienia, aby taki podin­
spektorjak Jan Pierzga robił so­
bie zdjęcie do ulotki w poszar­
panym dresie oldboya „Sande-

Więcej niż

4 gwiazdki
Kwadrans przemówień, kwa­

drans życzeń, pół godziny mu­
zyki i koktail — tak wyglądała
uroczystość z okazji 10-lecia

krakowskiego hotelu „Forum".
Za stołem prezydialnym nie
usiadł nikt.

— Pół miliona gości odwie­
dziło już nasz hotel, a naszym
sukcesem jest to, że wielu z

nich do nas wraca. To najwyż­
sze odznaczenie jakie może

spotkać człowieka w tej bran­
ży — z dumą mówił do pełnej
sali balowej dyrektor Lesław

Łukasięwicz. — Naszą ambicją
jest, aby ten hotel by, ciul po­
wyżej czterech gwiazdek.

Dyrektor mówił ze swadą i
humorem a swobodną atmo­
sferę święta podkreślał fakt, iż

nikogo nie posadzono za sto­
łem prezydialnym. Przyda! się
jednak na liczne bukiety i pre­
zenty. Konkurencja składała

życzenia wierszem i prozą,
podkreślając kto tu starszym
bratem albo siostrą. 22-letni

„Continental” i 33-letnia „Cra-
covia” traktowały solenizanta

familijnie. O swej metryce
przypomniała nawet 587-letnia
Krakowska Kongregacja Ku­
piecka, ale przy Forum (Roma-
num) jest ona zaledwie nasto­
latką.

Dyrektor Łukasięwicz
twierdzi, że „Forum” jest naj­
lepszym i najpiękniejszym
hotelem w Krakowie. By to

sprawdzić trzeba zapłacić od
209 marek niemieckich (naj­
tańszy pokój) do 589 (aparta­
ment królewski). W tym ostat­
nim spali już: George Bush,
Michaił Gorbaczow, Vaclav
Havel i wielu innych mężów
stanu. Nie było jeszcze Billa

Clintona, ale kto wie... (R)

cji”, w komeżce ministranta
lub fcrszalunku wziętego hy­
draulika. Pierzga jest gliną i

wyborca ma prawa, a nawet

obowiązek o tym wiedzieć.

Cięższego kalibru są zarzu­
ty posła Gwiżdża, że funkjo-
nariusze wspomagali w go­
dzinach służbowych, przy
użyciu środków i sprzętu po­
licyjnego, kampanię wybor­
czą swoich przełożonych, ale
to trzeba udowodnić. Jak bo­
wiem głosi art. 83 ordynacji
wyborczej „państwowe jed­
nostki organizacyjne”, a

wchodzi w lo policja, nie mo­
gą w żadnej formie finanso­
wać komitety wyborcze.

(HSZ)

28 września 1998 r. zginął w tragicznym wypadku

ŚfP
Adam Haberko

lat 39

Pogrzeb odbędzie w poniedziałek 5 października
o godz. 13.40 na cmentarzu w Grębałowie
o czym zawiadamiają pogrążeni w smutku

Rodzina i Przyjaciele

T-2878/U

Narkotyki dla nieletnich

21-letni Arkadiusz W. i 24-letni Marcin J. z Tarnowa znani w

przestępczym środowisku jako „gangsterzy" z zarzutem handlu

narkotykami trafili do tymczasowego aresztu. Tarnowska poli­
cja w ciągu miesiąca zatrzymała już 5 osób podejrzanych o do­
konanie tego typu przestępstwa. — Miejsce i czas działania

wskazują, że najprawdopodobniej mamy do czynienia ze zorga­
nizowaną grupą — mówi rzecznik prasowy Komendy Wojewódz­

Gangsterzy w areszcie
śladów narkotyków, ale poli-

kiej Policji Andrzej Koćma.

Z uzyskanych przez nas in­
formacji wynika, że na tar­
nowskim rynku, gdzie regu­
larnie w „towar” zaopatrywać
się może minimum 300 osób,
mogli działać już od 2 lat. W
klientach nie przebierali.
Marcinowi J. postawiono za­
rzut rozprowadzania narko­
tyków wśród nieletnich za­

grożony karą od 3 do 15 lat

więzienia. Operowali głównie
na tarnowskich dyskotekach
sprzedając marihuanę, ha­
szysz, amfetaminę i LSD. W
Tarnowie 0,1 grama amfeta­
miny wyceniana jest na 15

złotych.
Obydwu zatrzymano w ich

mieszkaniach. Nie znaleziono

cja dysponuje zeznaniami co

najmniej kilku świadków,
także nieletnich, którzy w

nich właśnie rozpoznali zna­
nych sobie dealerów.

Na określenie „gangste­
rzy” mieli sobie zasłużyć zde­
cydowanymi metodami „pra­
cy”. Wiele wskazuje na to, że
to nie oni jednak kręcili inte­
resem będąc jedynie jednym
z ogniw przestępczej machi­
ny.

Prokuratura na tym etapie
postępowania odmawia
wszelkich informacji. Policja
zapowiada natomiast kolejne
aresztowania.

(pul)

Ten biuścik...
37-letni mieszkaniec podkra­

kowskiej wsi, niepracujący zo­
stał zatrzymany przez policję
za podszczypywanie uczennic

spieszących do szkoły.

Krakowski wesołek- eroto­
man, czatował na słuchaczki

szkoły średniej w pobliżu ga­
raży przy ul. Teligi. Znienac­
ka łapał dziewczyny za po­
śladki lub biust. Zgorszone
uczennice, nie nawykłe do
takich karesów, powiadomi­
ły dyrekcję szkoły, ta zaś poli­
cję.

Nigdy nie wiadomo prze­
cież, czy napastnik ośmielo­
ny brakiem reakcji, nie ze-

chce pójść jeszcze dalej. 30
września został zatrzymany.

Nie potrafił wyjaśnić przy­
czyn swego zachowania,

(mik) ®
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Centrum
dla

inżynierów
Gmina Kraków zawarła

umowę, na mocy której amery­
kański koncern Delphi wybu­
duje tu swój światowy ośrodek

badawczo-rozwojowy czyli
centrum techniczne.

Znajdą w nim pracę inży­
nierowie, którzy będą praco­
wali nad rozwiązaniami tech­
nologicznymi dla układów za­
wieszenia, sprzedawanych
przez Delphi najbardziej zna­
nym producentom samocho­
dów naświecie.

Centrum ma powstać na 13
ha działce w Sidzinie jaką
Delphi otrzymało od gminy
w użytkowanie na 50 lat.

Pierwszy etap budowy ma za­
kończyć się w grudniu przy­
szłego roku. Kosztem 30 mi­
lionów dolarów powstanie
tam budynek o powierzchni
ponad 11 tys. m kw. Znajdą
się w nim laboratoria i po­
mieszczenia biurowe, w któ­
rych pracować będą inżynie­
rowie.

W pierwszym etapie w Cen­
trum ma zostać zatrudnio­
nych 350 osób, przede wszyst­
kim inżynierów i techników

po mechanice, elektronice i
materiałoznawstwie. Później
przewidywany jest wzrost za­
trudnienia do 1700 osób.

Delphi ma już 27 podob­
nych centrów w całym świę­
cie. Firma zatrudnia 216 tys.
osób w 36 krajach świata, a w

Polsce 7 tys. osób (w zakła­
dach w Jeleśni, Ostrowie

Wielkopolskim, Błoniu pod
Warszawą oraz labryce amor­
tyzatorów w Krośnie). Obe­
cnie w Tychach dobiega koń­
ca budowa nowej fabryki kon­
cernu. (MaBa)

Prof. Philip Kotler doktorem

honoris causa Akademii

Ekonomicznej w Krakowie

Guru

marketingu
Na jego podręcznikach wychowało się tysiące fachowców od

marketingu. Powszechnie też uważany jest za twórcę współcze­
snego marketingu, jako dyscypliny naukowej, która znalazła

trwałe miejsce wśród nauk o zarządzaniu. W sobotę prof. Philip
Kotler został wyróżniony doktoratem honoris causa Akademii

Ekonomicznej w Krakowie.

W sentencji sformułowanej
przez Senat Akademii Ekono­
micznej, a umieszczonej na

dyplomie doktorskim czyta­
my: „Wielkiemu Uczonemu —

za wybitne osiągnięcia i twór­
czy wkład w rozwój współcze­
snego marketingu oraz inspi­
rujący wpływ na naukę mar­
ketingu w Polsce”. Promoto­
rem przewodu doktorskiego i
laudatorem dorobku oraz za­
sług prof. Kotlera był prof. Je­
rzy Altkorn — kierownik Kate­
dry Marketingu AE.

Prof. Kotler ma na swoim
koncie ponad 20 książek, w

tym podręczników, które zo­
stały przetłumaczone na wie­
le języków. Jest laureatetn

licznych prestiżowych na­
gród i wyróżnień. Ponieważ

łączy w sposób niezwykle pre­
cyzyjny głęboką wiedzę teore­
tyczną z praktyką, zaprasza­
ny jest przez wiele najwięk­
szych firm światowych do

współpracyjako ceniony kon­
sultant.

W czasie swojego wystąpie­
nia dostojny doktorant zwró­
cił zebranym uwagę na wciąż

wzrastającą rolę marketingu
w najprzeróżniejszych dzie­
dzinach życia. Szczególną ro­
lę w najbliższych latach ma

odegrać w tym procesie In­
ternet, jednak nie bez pew­
nych niebezpieczeństw. —

Przewiduje się, że w roku
2002 z handlu za pośrednic­
twem Internetu, same Stany
Zjednoczone pozyskają ok.
327 mld dolarów. Światowa
sieć komputerowa staje się
bardzo ważna dla coraz licz­
niejszego grona firm i konsu­
mentów. Być może jest to do­
brze, ale wydaje się, że rów­
nocześnie wiele zawodów bę­
dzie zagrożonych — powie­
dział .

W czasie konferencji praso­
wej prof. Kotler podkreślił
mocno humanistyczny wy­
miar marketingu. — Za jeden
z celów marketingu można
również uważać podwyższe­
nie jakości życia. A na jakość
życia składają się takie ele­
menty jak obcowanie ze sztu­
ką, muzyką i tradycją — po­
wiedział amerykański uczo­
ny- -W

Rozmowa dnia

Wokół

silnej metropolii
— Jakie zagrożenia dla Małopolski wynikają z nowego podziału te­
rytorialnego kraju? — pytamy dyrektora Departamentu Gospodarki
Przestrzennej Urzędu Mieszkalnictwa i Rozwoju Miast w Warsza­
wie, krakowianina Janusza SEPIOłA.

— Istnieją dwa podejścia do

polityki regionalnej. W pierw­
szym, klasycznym, mówi się o

wyrównywaniu szans rozwo­
ju poprzez pomaganie słab­
szym województwom. W dru­
gim kładzie się nacisk na

wspieranie regionów najmoc­
niejszych, które stają się nie­
jako lokomotywami rozwoju
całego kraju i innych regio­
nów. I tu rodzi się kłopot, po­
nieważ Małopolska nie nale­
ży do najsilniejszych, a nie

jest też słabym wojewódz­
twem. Władze centralne mo­
gą więc pozostawić ten region
samemu sobie. A pamiętaj­
my, że w rolniczej Małopolsce
gospodarstwa rolne mają
przestarzałą strukturę, są bar­
dzo rozdrobnione. Pod wzglę­
dem wielkości inwestycji za­
granicznych na jednego mie­
szkańca region znajduje się
poza pierwszą piątką, a liczba

młodzieży w szkołach śre­
dnich jest niższa od średniej
krajowej.

— Co z tego wynika?
— Między innymi to, że w

ciągu 15 lat dużym proble­
mem w Małopolsce stanie się
bezrobocie agrarne. Przewi­
duje się, że w tym czasie obej­
mie ono nawet od 200 do 300

tys. osób obecnie związanych
z gospodarką rolną. Trzeba li­

czyć się z migracją tych osób
do innych regionów, a nawet

emigracją, gdyż miasta regio­
nu nie będą w stanie przyjąć
takiej liczby ludności.

— Wyjście z tej sytuacji?
— Geograficznie region jest

dobrze skrojony, jest spójny,
a ludzi łączy wspólna histo­
ryczna mentalność. Wielkim
atutem może być także duża,
silna intelektualnie metropo­
lia krakowska, wokół której
szansę rozwoju otrzymają in­
ne ośrodki. Los gospodarczy
regionu, jak wskazują do­
świadczenia krajów rozwinię­
tych, zależy w dużej mierze
właśnie od metropolii, bo to

ona wyznacza rangę regionu.
— Na czym więc powinien sku­
pić się wysiłek nowych władz

samorządowych wojewódz­
twa?

— Na wspomaganiu inno­
wacji, centrów edukacyjnych,

Województwo Małopolskie zajmuje obszar 15 tys. 144 km kw. (5 proc,

powierzchni Polski). Zamieszkuje tu 3,2 min osób. Granicami małopol­
skie jest podobne do województwa krakowskiego sprzed podziału w

1975 roku. Ubyły wprawdzie powiat żywiecki i miasto Jaworzno, ale

przybył powiat gorlicki. Po Mazowszu, Śląsku i Wielkopolsce jest naj­
bardziej ludnym regionem. Składa się z 22 powiatów, w tym trzech

miast na prawach powiatu (Kraków, Nowy Sącz, Tarnów) i 182 gmin.

nowoczesnego przemysłu i
transferu technologii. Waż­
nym rozwiązaniem ustrojo­
wym jest wzmocnienie loko­
motyw gospodarczych w two­
rzonych regionach. Silniejsi
tworzą miejsca pracy i ciągną
za sobą słabszych. Takim cen­
trum dla Nowego Sącza i Tar­
nowa jest Kraków. Stopa bez­
robocia jest w Krakowie bar­
dzo niska, ostatnio spadła na­
wet poniżej trzech procent.
Ta metropolia daje duże szan­
se dla zdolnych ludzi z pro­
wincji.

— Dziękuję za rozmowę.

Wojciech KOPEĆ

gospodarki. Tak wielkiej publicznej oferty

października indywidualni inwestorzy będą

na najkorzystniejszych warunkach ze zniżką

do 5% w stosunku do ceny dla inwestorów

instytucjonalnych. Kolejnym przywilejem będzie

prawo do podwójnego przydziału. Dzięki

niemu w przypadku redukcji zleceń można

być pewnym, że otrzyma się nawet do

::awóch razy więcej akcji niż osoby, które złożą

Pamiętaj, że aby nabyć akcje musisz posiadać

rachunek inwestycyjny. Już dziś otwórz go

w najbliższym biurze maklerskim. Szczegółowe

informacje znajdziesz w Prospekcie Sprzedaży Akcji

dostępnym w biurach maklerskich na terenie

bezpłatna Infolinia o Prywatyzacji.

wwwjpsa.pl/prywatyzacja TELEKOMUNIKACJA POLSKA S.A.

Telekomunikacji Polskiej S.A. - lidera naszej

______

infolinio
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Oni walczą o Twój głos
Numerologiczna
analiza podpisów

Kazimierz Chrzanowski,
poseł, kandydat SLD

Osoba wybitnie silna, od­
dana sprawom społecznym,
szybko reagująca i deklaru­
jąca swoją pomoc, ale mają­
ca przykre doświadczenia

życiowe. Ma problem z od­
mówieniem pomocy. Ciężko
pracuje na dobrą opinię
w środowisku. Ukrywa chęć
przewodzenia, łatwo zysku­
je zaufanie. Potrafi wzbu­
dzić sympatię miłym sło­
wem. Stawia na fakty, ciężką
pracę i myślenie o skutkach.
Radość życia czerpie z faktu

pokonywania trudności.

DEBATA

Czy ijak zrównoważyć dystans kulturowy dzielący metropolię i mniejsze ośrodki?

Tak, nie

lub dżoker

Często spotyka się z oszu­
stwami i dlatego w podpisie
wyraźnie zaznacza trójkąt,
jak rodzaj amuletu ochron­
nego. Jego słabościąjest wy­
ręczanie ludzi. Ma doskona­
łe wyczucie spraw i potrzeb
społecznych. Ma niezwykłą
cechę widzenia faktów od

podszewki — wyraża to od­
wrócona cyfra cztery, jako
główny element podpisu.
Dla otoczenia zawodowego
jest trudnym partnerem.
Wymaga dyscypliny, trzy­
mania się przepisów oraz

porządku w pracy i doku­
mentach. Jego poglądy są
stabilne i nie ulegają zmia­
nie pod wpływem ambicji.

Marek Nawara,
poseł, kandydat AWS

Osoba bardzo ciężko i cier­
pliwie pracująca nad własny­
mi słabościami. Podpis do­
skonale w tym pomaga, bo­
wiem niweluje negatywne
skutki mówienia prawdy bez
zastanowienia nad konse­
kwencjami. Czasem byłwało
to krzywdzące i tendencyjne.
Pan Marek chciałby być po­
dziwianym za odwagę i szyb­
kość reakcji. Nauczył się
ustępstw, darowania krzywd
i trzymania faktów. Posiada

podpis człowieka sukcesu,
umiejącego się zdystanso­
wać do prozy życia. Jest na­
stawiony i przygotowany do

zwyciężenia. Często spotyka
się z brutalnymi atakami na

swoją osobę, które prowoku­
ją go do myśli o zemście, któ­

rej nie chce wykonać. Jest ho­
norowy, zna swoją wartość.

Podpis ujawnia, że wielejego
działań ma charakter aseku­
racyjny. Każda poważna de­
cyzja wywołuje w nim niepo­
kój o skutki. Nie znosi kłam­
stwa i robienia uników. Do­
skonale wyciąga wnioski
z nabytych dośwadczeń. Jego
poglądy są nie ustatkowane
i może je zmieniać sukces,
do którego dąży, udając że
tak niejest.

Małgorzata Stawarz

Marta Gajek,
kandydatka RP

„Ojczyzna”
ze Stojowic, okręg 7

Kraków stanowić musi czyn­
nik stymulujący rozwój kultu­
ralny całego województwa ma­
łopolskiego. Istotne jest by by­
ła to rola kreatywnamie zaś po­
stawa hegemona kultury, trak­
tujące z góry ubogie peryferia.
Polityka kulturowa kreowana

przez władzę wojewódzką musi zakładać powiązanie fundu­
szy dla kultury Krakowa z ich działalnością na rzecz całego re­
gionu, tak by bariery geograficzne i ekonomiczne nie stanowi­
ły bariery dostępu do kultury odległym rejonom wojewódz­
twa. Odwrotnie, Kraków otworzyć się musi szerzej i na bogate
i barwne tradycje polskiej kultury?regionalnej. Polityka kultu­
ralna finansowana wszakjest z podatków mieszkańców całe­
go regionu i musi służyć im proporcjonalnie i równomiernie.

Istotnym jej elementem jest oświata kulturalna, która wraz

z edukacją musi przygoto­
wać młode pokolenie do ko­
rzystania i „smakowania”
kultury. Nauczyć nawyku
czytania, bywania w księ-
garnii, bibliotece, muzeum,
teatrze, filharmonii. Polity­
ka ta ma również wymiar
polityki społecznej, gdyż, co

nie wymaga dłuższych wy­
wodów, to kultura stara się
wyjaśnić współczesny świat,
w całej jego złożoności i ab­
surdalności niekiedy, stając
się zatem przewodnikiem,
tłumaczem i moderatorem

napięć społecznych. Jak za­
tem widać zakres działań
i wzajemnych powiązańjest
niezwykle szeroki, dlatego
polityka kulturalna będzie
miała olbrzymie znaczenie
dla rozwoju, regionu i jego
wewnętrznej konsolidacji.

Janusz Lisak

przewodniczący
UP w Krakowie,
kandydat Przymierza
Społecznego

Nasza zabawa polega na

zadaniu kandydatowi pię­
ciu pytań. Może na nie od­
powiedzieć tylko „tak” lub

„nie”. Może uchylić się od

odpowiedzi na jedno pyta­
nie zasłaniając się właśnie

„dżokerem”. Mamy nadzie­
ję, że nasza zabawa pozwoli
Państwu poznać naszych
kandydatów także od mniej
oficjalnej, prywatnej strony.

Dziś gramy z p. Roma­
nem Salamonem, kandyda­
tem SLD z Krakowa:
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Różnice w rozwoju kulturo­
wym miast i obszarów wiej­
skich najskuteczniej można li­
kwidować poprzez zapewnia­
nie szansy edukacyjnej mie-

szakańcom wsi. Wymaga to stworzenia na poziomic woje­
wództwa systemu stypendialnego, który pozwalałby młodzie­
ży wiejskiej pozyskać środki na pokrycie zwiększonych kosz­
tów utrzymania w okresie pobierania nauki w mieście, szcze­
gólnie w przypadku podjęcia studiów wyższych. Jednakże,
aby młodzież ta mogła się ubiegać o przyjęcie na studia
w większym niż dotycźczas wymiarze, koniecznejest podnie­
sienie poziomu kształcenia w szkołach wiejskich. Można to

zrealizować tylko poprzez pozyskanie dla szkolnictwa wiej­
skiego dobrze wykształconych nauczy­
cieli i wyposażenie szkół wiejskich
w nowoczesne pomoce dydaktyczne.
Zadania te w gównej mierze należą do

kompetencji gmin, ale możliwa jest
i bardzo potrzebna odpowiednia polity­
ka władz wojewódzkich, szczególnie
w zakresie szkolnictwa specjalistyczne­
go na poziomie szkoły średniej i poma­
turalnej. Jednym z możliwych rozwią­
zań jest dotowanie z budżetu woje­
wódzkiego tworzenia filii takich szkół
w rejonach wiejskich. Nie mniej waż­
nym w tym względziejest dostęp miesz­
kańców wsi do najnowszych osiągnięć
postępu technicznego i możliwością ko­
rzystania z globalnej sieci Internetu
i telewizji kablowej włącznie. Aby to

zrealizować konieczna jest rozbudowa
łączności telekomunikacyjnej w tere­
nach wiejskich. Sejmik wojewódzki
musi odgrywać rolę promotora i w mia­
rę możliwości również dotować rozbu­
dowę sieci telekomunikacyjnej np. po-

1. Czy podobają się Panu ko­
biety o urodzie Miniki Levin-

sky?

Jej kształt będzie bardzo różny w zależności od tego która

opcja będzie realizować swą politykę. Polityka kulturalna RP

Ojczyznajestjednoznaczna: pieniądze muszą być proporcjo­
nalnie dzielone w całym województwie zaś podatkowe fundu­
sze będą musiały generować współpracę środowisk twórczych
na rzecz społeczności całego regionu. Specjalnym funduszem

„inwestycyjnym” będą pieniądze na oświatę kulturalną, co

w praktyce oznacza zwiększenie budżetu domów kultury, bi­
bliotek i zajęć podatkowych w szkołach. Będzie to zatem poli­
tyka diametralnie różna o lansowanej w ubiegłych latach, sta­
wiającej jedynie na środowiska krakowskie oraz na kulturę
elitarną adresowaną głównie dla bardzo wyrobionych środo­
wisk.

przez udostępnienie na preferencyjnych warunkach terenów

pod inwestycje tego typu.
Również rozbudowa infrastruktury komunikacyjnej, w tym

poprawa stanu dróg ma duże znaczenie dla rozwoju kulturo­
wego wsi. Jeżeli mieszkańcom wsi łatwiej będzie dojechać do
miasta to będą mogli oni w większym niż dotychczas stopniu
korzystać z imprez i placówek kulturalnych takich jak koncer­
ty, teatry, kina itp.

Na pewno wszystkiego nie da się naprawić w trakcie jednej
czteroletniej kadencji. Tym ważniejsze jest aby nie zwlekać
z rozpoczęciem stosownych działań. Kandydaci Przymierza
Społecznego rozumieją wagę tego problemu dla harmonijne­
go rozwoju całej Małopolski.

KONTRAPUNKT

— Nie.

2. Czy ordynacja proporcjo­
nalna obowiązuje tylko
w gminach powyżej 40 tys.
mieszkańców?

— Nie [słusznie, od 20 tys.
mieszkańców!

3. Czy „Guns and Roses",
czyli Pistolety i Róże, to na­
zwa słynnego gangu chica­
gowskiego z okresu prohibi­
cji?

— Nie [słusznie, to nazwa

zespołu muzycznego].

4. Czy przyszła Małopolska
zmieści się w pierwszej piąt­
ce województw o najwyższej
średniej inwestycji zagra­
nicznych w przeliczeniu na

jednego mieszkańca?

— Nie [słusznie, jest na

szóstym miejscu].

5. Czy Kuskus to odmiana

mongoldskiwgo kumysu?

■■

Janusz

Szczudło,
kandydat
AWS Kraków

okręg 2
Kraków jest

i pozostanie kul­
turalną stolicą Polski. Co wiącej, kestem

przekonany, że w nowym systemie sa­
morządowym kultura znajdzie lepsze
warunki do rozwoju. I zo zarówno
w Krakowie, jak i w mniejszych ośrod­
kach. Wszyscy przecież potrzebujemy
miejsc, w których będziemy mogli z na­
szymi rodzinami wypoczywać i poży­
tecznie spędzać czas: kin, teatrów, ido-
mów kultury. Sami możemy zrobić dużo

np. wykorzystując na koncerty czy spo­
tkania sale w parafiach, jak to z powo­
dzeniem robi Sowarzyszenie Rodzin Ka­
tolickich. Nie możemy przecież zagospo­
darować wolnego czu coraz dłuższymi
zakupami w supermarketach!

Andrzej
Orchel, kandy­
dat SLD z No­
wego Sącza

Finansowanie

kultury, szczegól­
nie wśród dzieci

— Tak. [błąd, to po prostu
kasza pszenna].

Meandry
ordynacji

i młodzieży należy oprzeć na dotacji ce­
lowej, sponsoringu, funduszach wyrów­
nawczych Unii Europejskiej. Jedynie
niewielki procent pieniędzy mogą sta­
nowić środki własne rodziców, a także

kwoty wypracowane przez samą mło­
dzież.

Pieniądze na rozwój kultury będące
w dyspozycji rady można bardziej
efektywnie wykorzystać np. przezna­
czając część środków na bardziej no­
woczesne, nowatorskie formy, stano­
wiące kontrapunkt dla rozbudowa­
nych mediów a równocześnie pomost
do środowisk młodzieży zagrożonej
patologiami.

Wiesław

Rogalski,
kandydat UW

1. Konieczne

jest wprowadze­
nie dziedzictwa

kulturowego jako
potencjału rozwo­
jowego, czynnika

dynamizującego rozwój w środowisku

lokalnym, powiecie i regionie.
2. Niezbędna jest systematyczna edu­

kacja, skierowana do wszystkich poko­
leń, odnosąca się do kultury lokalnej, re­
gionu ajednocześnie w współczesne zja­
wiska kultury europejskiej, światowej.

3. Większej troski, wymagają pozarzą­
dowe instytucje kultury. Sejmik powinien
być transmisją wniosków legislacyjnych
składanych przez instytucje kultury.

4. Kraków będziejeszcze bardziej waż­
nym centrum kultury w Polsce, Europie
i na święcie jeżeli „podzieli się” swoim

potencjałem z gminami i będzie wyko­
rzystywał ich potencjał.

Magia krzyżyka

Krzyżyk powinien być
dokładnie w kratce po le­
wej stronie nazwiska kan­
dydata. Ordynacja nie sta­
nowi, co się stanie, jeśli
ktoś „wyjedzie” z krzyży­
kiem poza kratkę. Zwycza­
jowo większość komisji
uznaje głos, jeśli intencja
wyborcy jest możliwa do

ustalenia, tzn. przynaj­
mniej punkt przecięcia kre­
sek krzyżyka mieści się we

polu kratki.
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Weekend
kinomaniaka

Naukowo o czasach „Ogniem i mieczem”

Bez uprzedzeń i mitów
Jeszcze kilka lat temu wej­

ście do kina nie zajmowało ca­
łego wieczoru. Standardem by­
ły bowiemfilmy trwające pół­
torej godziny. Gdy jakiemuś
reżyserowi przyszło na myśl
przekroczyć czas równy dwóm

połowom meczu piłkarskiego,
na plakaciejegofilmu od razu

pojawiał się dopisek w stylu
„epickie dzieło” lub „monu­
mentalne widowisko”. Noi

szło się 7io talii film z lekkim

dreszczykiem podniecenia a bi­
let kupowało z namaszcze­
niem, jeżeli oczywiście nie zro­
biła tego za nas zakładowa kie­
rowniczka działu socjalnego.
Dziśjest inaczej. Tylko niektó­
refirmy starają się zorganizo­
wać wolny czas swoim pra­
cownikom darmową wejściów­
ką na np. „Titanika”, a nasze

kina wyświetlają coraz więcej
dlugaśnych, ponad dwugo­
dzinnych obrazów. Takiefilmy
zalicza się dziś „z marszu”,
choć nie przeczę, że nie majuż
takich, którzy weekendową
wyprawę do kina planują z

wyprzedzeniem, czytając
przedtem recenzje w dzienni­
kach lub periodykach typu
„Film”, „Cinema”czy „Kino”.

Nietrudno przewidzieć, że
właśnie zapaleni oglądacze i

wytrawni wyjadacze kinowi

zapełnili sale w ubiegły, zim­
ny weekend. „Lolita”, która

swoją premierę miała tydzień
temu i świeżutki „Zaklinacz
koni” to interesujące, choć w

różnym stopniu, widowiska.
Adrian Lyne nie jest pierw­

szym reżyserem, który posta­
nowił przenieść na taśmę fil­
mową szokującą, jeszcze do

niedawna, „Lolitę”. W 1961 ro­
ku powieść Vladiniira Naboko-
va zekranizował — zdaniem

jednych całkiem udanie, we­
dług innych z marnym skut­
kiem — Stanley Kubrick. W

przypadku Lyne’a krytycy są

zgodni — mimo trudnego mate­
riału hollywoodzki specjalista
od ambitnej erotyki (m.in.
„Dziewięć i pól tygodnia ”, „Fa­
talne zauroczenie”), stworzył
dzieło ciekawe, wciągające,jed­
nym słowem — udane. Wyśmie­
nity Jeremy Irons i nieźle zapo­
wiadająca się Dominiąue Swa-
in tworzą przekonującą parę,
która potarafi wyzwolić w wi­
dzu wszystkie rodzaje uczuć.
Oglądając historię tego grze­
sznego, potępionego związku,
dziwimy się, oburzamy, plącze­
my i śmiejemy.

Szkoda, że takich reakcji nie

wyzwala jeszcze dłuższy (168
minut!) „Zaklinacz koni" Ro­
berta Redforda według poczyt­
nej, bestsellerowej powieści bry­
tyjskiego pisarza Nicholasa
Evansa. Redford — aktor i reży­
ser w jednej osobie — zamiast
treściwie i węzłowato opowie­
dzieć, przy pomocy kamery, hi­
storię o losach kilku ludzi ijed­
nego konia, epatuje widza se­
kwencjami krajobrazów Mon­
tany. Starzejący się przystoj­
niak, zatrudniając rewelacyj­
nego operatora, zapomniał bo­
wiem, że piękne obrazki w dużej
ilości nudzą oczy, niczym dobre

jedzenie nawet wygimnastyko­
wany brzuch. O tym, czy Red­

ford zapłaci za ten błąd cenę w

postaci niskiejfrekwencji w ki­
nach, pokażą niedługo staty­
styki. ArturSZKLARCZYK

Dobrze się stało, że przed premierę filmu Jerzego Hoffmana

„Ogniem i mieczem" ukazała się długo oczekiwana ksigżka Prof.

Władysława A. Serczyka pt. „Na płonqcej Ukrainie. Dzieje Koza-

czyzny 1648-1651" poświęcona właśnie tym wydarzeniom. Teraz

czytelnik po sienkiewiczowskiej lekturze, ma okazję sięgngć po
opracowanie naukowe. I tak przygotowany, z pewnością będzie
chłodniejszym okiem śledził ekranowe przygody pana Skrzetu-

skiego i jego towarzyszy.

14.

Jeremi Wiśniowiecki na płótnie nieznanego artysty

Profesor Serczykjest dobrze

znany starszym krakowianom,
młodszym przypomnę, że jest
znakomitym historykiem, ab­
solwentem Wszechnicy Jagiel­
lońskiej, w której wiele lat pra­
cował, której był profesorem,
kierownikiem Katedry Historii

Europy Wschodniej, prorekto­
rem i dyrektorem Biblioteki Ja­
giellońskiej. Jest autorem dwu­
dziestu monografii i dziesiąt­

ków artykułów z zakresu histo­
rii Ukrainy i Rosji. Dodajmy,
monografii napisanych piękną
polszczyzną, czytanych z przy­
jemnością. Nic więc dziwnego,
że Jerzy Hoffman zaprosił prof.
Serczyka jako konsultanta hi­
storycznego do współpracy
przy realizacji pierwszej części
Trylogii.

Monografia „Na płonącej
Ukrainie” jest dalszą częścią

wydanej w 1984 roku książki
„Na dalekiej Ukrainie. Dzieje
Kozaczyzny do 1648 roku”. Ta

druga część—jak pisze autor —

pisana była przez lat kilkana­
ście. Złożyło się na to wiele

przyczyn. Zmieniła się rzeczy­
wistość, przybywało nowych
źródeł, nowych monografii i
wreszcie zaczął się proces zbli­
żania obu narodów: polskiego
i ukraińskiego. Proces ten

trwa, pomimo wielu jeszcze
uprzedzeń, czasami niechęci
czy działań bezdusznej biuro­
kracji. Orędownikiem tego
właśnie zbliżenia jest prof.
Serczyk, który pisze: „Mimo
rozlicznych sporów, kłótni, a

nawet starć zbrojnych między
Polakami i Ukraińcami okaza­
ło się, że są oni skazani na

wspólne bytowanie, a ich dzie­
jów w żaden sposób nie da się
rozerwać i traktować oddziel­
nie. Kultura polska bez Ukrai­
ny stałaby się uboga i zaścian­
kowa, podobnie jak ukraińska
bez Polski. Również w świado­
mości społecznej obydwu na­
rodów trwale istniejemy obok

siebie, dla siebie i ze sobą”.
Dzieje powstania Bohdana

Chmielnickiego, jego geneza,
przebieg i skutki były różnie

przedstawiane w literaturze

historycznej. Zależało to w du­
żej mierze od narodowości au­
torów, ich poglądów łub prze­
konań, a także od sytuacji poli­
tycznej. Często też wykorzysty­
wane było w propagandzie,
czego przykładem był film

„Rada Pcrejesławska” nakrę­
cony z okazji 300-lecia zjedno­
czenia Ukrainy z Rosją.

Książka prof. Serczyka wol­
na jest od tych obciążeń. W

U

Władysław A. Serczyk — autor

książki

oparciu o liczne źródła i boga­
tą literaturę, autor bezstronnie

przedstawia znane wydarze­
nia. Barwne opisy potyczek, bi­
tew, zabiegów dyplomatycz­
nych, losów wielkich i zwy­
kłych ludzi zaciekawią zapew­
ne każdego czytelnika. Prof.

Serczyk nie szczędzi krytyki
obu stronom, oskarża je nie

tylko o brak dobrej woli, ale i
zrozumienia faktu, iż historia
nie stoi w miejscu. Bo co przy­
niosła ta wojna? „Opustoszała
Rzeczpospolita, opustoszała
Ukraina. Wilcy wyli na zgli­
szczach dawnych miast i kwit­
nące niegdyś kraje były jakby
wielki grobowiec. Nienawiść
wrosła w serca i zatruła krew

pobratymczą — i żadne usta

długo nie mówiły: Chwała na

wysokościach Bogu, a na ziemi

pokój ludziom dobrej woli”.

Monografię pięknie wyda­
la „Książka i Wiedza”, a wy­
drukowała krakowska Dru­
karnia Wydawnicza im. W. L.

Anczyca. Gerard ŻEBEREK

Czy znasz już osobiste

zalety tego konta?
Konto Osobiste w Kredyt Banku PBI S.A. jest bardzo atrakcyjnie oprocentowane;

dołączane do niego karty płatnicze & umożliwiają Państwu swobodny dostęp 2/S

do pieniędzy; bankofon pozwala . w każdej chwili kontrolować stan konta,

a możliwy do uzyskania limit kredytowy znakomicie reguluje bieżącą

płynność finansową. UWAGA! Dodajemy krajowe ubezpieczenie NNW*, a także... wybierając nasze

Konto Osobiste automatycznie zakładają Państwo Rachunek Uniwersalny. Wypełniając wniosek tylko

jeden raz, dostają Państwo klucz do korzystania z innych, atrakcyjnych produktów naszego Banku.
* NNW przy minimalnej kwocie wpływu

na konto - 1000 zł miesięcznie

M7 KREDYT BANK PBI SA
WSZYSTKO W JEDNYM BANKU
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— Jestem speszony widzqc tyle Peszków, bo tak naprawdę nie

bardzo lubię swojq gębę — powiedział Jan Peszek otwierając w

Instytucie Francuskim wystawę poświęconych mu prac fotogra­
ficznych autorstwa Mirosława Mroza.

Fotografie Mirosława Mroza

Peszek speszony
Wiszące na ścianach zdję­

cia przedstawiają aktora,
wcielającego się przeróżne
role. Ogromna plastyczność
jego twarzy pozwala czasa­
mi zastanawiać się, czy na

kolejnych fotografiach na

pewno jest to ten sam czło­
wiek.

Jan Peszek w historycznym
kostiumie, z doklejonymi Wą­
sami i peruką zmienia się na

tyle, że aż trudno go porówny­
wać ze skulonym, bezbron­
nym swoją nagością bohate­
rem innego cyklu zdjęć. Nic

więc dziwnego, że stał się
wdzięcznym obiektem dla

młodego fotografika, który —

jak sam twierdzi — towarzy­

szył milcząco w scenicznej
pracy wybitnego krakowskie­
go aktora.

— Zgodziłem się na to, gdyż
dobrze mu z oczu patrzało —

oświadczył Jan Peszek, zau­
ważając, że z dokonań aktora

pozostaje tak niewiele, a gdy
spektakl przestaje być grany,
wszystko spowija cień.

— Cokolwiek odtąd Peszek

będzie grał, a zapewne bę­
dzie grał wiele i to bardzo

różnych rzeczy, niewątpli­
wie towarzyszyć mu będzie
ów czarny cień, granica, za

którą rozciąga się wielka Ni­
cość. Po tej stronie jeszcze
wkuwa tekst na pamięć, fika

nogami, robi miny, kłóci się

z reżyserem, dziękuje za

oklaski. Po Tamtej — jest tyl­
ko kurz unoszący się nad pu­
stą sceną, program teatralny
wrzucony do kosza po spek­
taklu, klucz w drzwiach ma­
gazynu kostiumów, lustro w

garderobie zatrzymujące w

pół gestu rękę trzymającą
wilgotnego od potu papiero­
sa — pisał przed laty w „Roz­
bitym lustrze” Tadeusz Ny­
czek.

I właśnie nieuchwytną aurę

tamtej strony uchwycił w

swoim kadrze — mimo tego że

fotografował Jana Peszka

przede wszystkim na scenie —

Mirosław Mróz.

(MSZ)

Universitas poleca

Z księgarni
Cesare Ripa „Ikonologia"

Jedna z ważniejszych ksią­
żek wydanych ostatnio przez
Universitas. Zbiór szkiców opi­
sujących obrazowe wyobraże­
nia symboli, takich jak obżar­
stwo, nadzieja, szaleństwo.

— Wyobrazić miłość, nama­
lować nienawiść. Albo choćby
pochlebstwo czy gniew lub...

cierpliwość. Od dawna, jak się
zdaje, ludzie nie mają już ta­
kich problemów, które nurto­
wały artystę w XVI i XVII wie­
ku. Jeśli nawet komuś zdarza
się od czasu do czasu koniecz­
ność mówienia albo pisania o

uczuciach, o pojęciach abstrak­
cyjnych, o ideach, to nie musi
zaraz przecież uciekać się do

pomocy wyobrażenia czyli
obrazu — pisze we wstępie An-

drzej Borowski. (MSZ)
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Gościnne występy
Eleny Bonelli

„Śmiało patrzę przed siebie,
bo mam za sobą zaufanego
pracownika.”

KRAKÓW
B&S Motor Ltd.

ul. Dietla 80/82

tel. (O 12) 429 40 OO

Euro Car

ul. Powstańców Śląskich 22

(Telewizyjna)
tel. (O 12) 267 44 OO

Ford Transit Bonus
już od 1.300 PLN netto*

Euro Car

ul. Zakopiańska 136

tel. (O 12) 267 49 99

Partner

ul. Jasnogórska 60

tel. (O 12) 638 O1 O1

NOWY SĄCZ
Wikar

ul. Węgierska 146

tel. (O 18) 442 94 44

Muzyczna
podróż
do Neapolu

Elena Bonelli nie przywiozła z Włoch do jesiennego, pochmur­
nego Krakowa słońca. Przywiozła natomiast trzech muzyków,
wraz z którymi zabrała nas w muzyczną podróż do Neapolu.

Wybrałem Forda Transita, bo mogę na nim polegać.
Wybrałem go właśnie teraz, by wykorzystać wspaniałą
okazję. Leasing już od 1.300 PLN netto miesięcznie!
W dodatku otrzymałem pełny pakiet ubezpieczeń
oraz opcjonalnie przedłużoną gwarancję do 4 lat

lub 100.000 km. To bardzo korzystna oferta, ale są

jeszcze inne... Chcesz poznać szczegóły? Odwiedź

Autoryzowanego Dealera Forda. Nie zwlekaj!
Liczba pojazdów w promocji jest ograniczona.

NOWY TARG

Wikar

ul. Królowej Jadwigi 8OA

tel. (O 18) 264 93 OO

'miesięczna rata leasingowa programu Ford Credit

przy 48-miesięcznym leasingu i wpłacie wstępnej 35%.

TARNÓW
Novellus S.C.

ul. Daleka 28

tel.(O14)331938

Na scenie Bagateli, przyby­
ła na zaproszenie Włoskiego
Instytutu Kultury, artystka
przedstawiła dwuczęściowy
recital, na który złożyło się
kilkanaście bardziej i mniej
zannych neapolitańskich pie­
śni i piosenek. Zaczęła od na­
strojowych „Jesce sole”, „Era
de maggio”, „Marechiaro”.
Kiedy przyszedł czas na „O
sole mio”, co niektórzy mogli
być jednak — delikatnie mó­
wiąc — zaskoczeni, chyba że

wykonanie słynnego hitu
uznali za dowcip. Pieśniarka

zaprezentowała go z podkła­
dem syntezatora, brzmiącym
dancingowo i jakby nie z tej
bajki. A do tej bajki przecież
przygrywał pianista, mando-
linista i skrzypek.

Druga część była wyraźnie
lepsza. Elena Bonelli zosta­
wiając w garderobie czarną
suknię i zamieniwszy ją na

czerwoną, pozostawiła także
za sceną całą tremą i nerwy,
które nie opuszczały jej na

początku koncertu. Zaprzyja­
źniona już z krakowską pu­
blicznością, śpiewała lekko i
z wdziękiem, przenosząc
przynajmniej niektóre inter­

pretacje w wymiar teatralny.
Choć i tutaj zdarzały się dan­
cingowe perełki, jak choćby
„La rumba de’scugnizzi”, to

jednak przeważała nostalgia
nie raz smutnych, a przecież
niezwykle pięknych pieśni,
które porwały publiczność.
Pod koniec nawet polskoję­
zyczni słuchacze mogli zanu­
cić i zaklaskać razem z pie­
śniarką słynną „Maruzzellę”.

Bisy przyniosły dwie nie­
spodzianki. Pierwsza to wy­
konany żywiołowo „New
York, New York” z repertua­
ru Lizy Minelli, z humory­
styczną wstawką z „O sole
mio”. Druga to „La Valse a

Mille Temps” Jacąuesa Bre-
la. Mimo tego, że do wielu

wykonywanych prze artyst­
kę uwtorów można było
mieć dość poważne zastrze­
żenia, to jednak wrodzony
wdzięk i bezpretensjonal-
ność sprawiły, że dużo dało

się Elenie Bonelli wybaczyć,
zabierając się z nią w podróż
po wąskich, krętych ulicz­
kach Neapolu czy spogląda­
jąc z tęsknotą na skąpaną w

słońcu zatokę.
Magda HUZARSKA-SZUMIEC
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Warto
wiedzieć

Pouczenie w świadectwie

□ Michał L z Tarnowa. Przy
okazji podejmowania nowej
pracy okazało się, że poprze­
dni pracodawca wydał mi

świadectwo pracy zawierają­
ce rażące błędy. Nie było w

nim również pouczenia, że

mogę się domagać korekty
treści świadectwa. Czy obe­
cnie jest to jeszcze możliwe?

— Świadectwo pracy po­
winno zawierać informacje
niezbędne do ustalenia
m.in. uprawnień pracowni­
czych w nowym zakładzie

pracy. W przypadku wyda­
nia pracownikowi niewłaści­
wego świadectwa pracy,
przysługuje mu w ciągu 7
dni wystąpienie z wnio­
skiem do pracodawcy o spro­
stowanie świadectwa. Jeżeli
wniosek len nic zostanie

uwzględniony, a pracodaw­
ca odmówi sprostowania
świadectwa pracy, pracow­
nik ma prawo, również w

ciągu 7 dni, wystąpić z żąda­
niem sprostowania tego do­
kumentu do sądu pracy.

Jeżeli w świadectwie pracy
brak jest pouczenia o przy­
sługujących środkach odwo­
ławczych, oznacza to, że jest
ono błędne i na tej podstawie
można się zwrócić do sądu
pracy z wnioskiem o przy­
wrócenie uchybionego ter­
minu w tej sprawie.

W razie uwzględnienia
przez sąd skargi pracowni­
ka, pracodawcajest zobowią­
zany do wydania nowego
świadectwa pracy niezwłocz­
nie i nie później niż w ciągu
3 dni od dnia uprawomoc­
nienia się orzeczenia sądu.
Poprzednie błędne świadec­
two ma być usunięte z akt

osobowych pracownika i
zniszczone.

Umowa dożywocia

□ Antoni W. z Dębicy. Jestem

w podeszłym wieku i chcę za­
wrzeć umowę dożywocia,
przekazując swój dom osobie

mi bliskiej, która się mną opie­
kuje. Nie mam z nią ślubu. Czy
zawarcie takiej umowy jest w

tym przypadku możliwe?

— Umowa dożywocia ure­
gulowana jest przez kodeks

cywilny. Na jej mocy osoba

zbywająca nieruchomość,
zwana dożywotnikiem,
przenosi na nabywcę wła­
sność tej nieruchomości, w

zamian za co uzyskuje zobo­
wiązanie do dożywotniego
utrzymania, polegającego
na zapewnienie mu: mie­
szkania, wyżywienia, ubra­
nia, światła, ogrzewania,
opieki w chorobie i pogrze­
bu odpowiadającego miej­
scowym zwyczajom. Umo­
wa dożywocia może doty­
czyć zarówno osoby bliskiej
tzn. małżonka, rodzeństwa,
dzieci, wnuków, jak i osoby
pozostającej z dożywotni­
kiem we faktycznym współ­
życiu.

Oczywiście, jak każda
umowa przenosząca wła­
sność nieruchomości, umo­
wa o dożywocie musi być,
pod warunkiem nieważno­
ści, zawarta w formie aktu

notarialnego i powinna być
ujawniona w księdze wie­
czystej.

Jeżeli współwłaścicielami
nieruchomości obciążonej
prawem dożywocia jest wię­
cej niż jedna osoba, ich odpo­
wiedzialność wobec doży-
wotnikajest solidarna.

Józefa PIOTROWSKA-STRIGL

Opinia
społeczna

Nasz telefon (0-12) 430-43-79

Domowników nie ma

Pan Rokita napisał do mnie

piękny przedwyborczy list.

Wszystko cacy, plany, projekty,
serdeczne pozdrowienia itd.

itp. I ten wspaniały list tkwił

zatknięty za drzwiami mojego
mieszkania. Nie wiem od kie­
dy, bo znalazłam go po powro­
cie z trzydniowej delegacji
służbowej. Po prostu mną za­
trzęsło. Wybory wyborami, ale
tak nie wolno. Nie tak dawno

złodzieje okradli sąsiadów.
Mam więc prośbę do pana Ro­
kity i innych. Jak już chcecie
nam panie i panowie kandyda­
ci coś powiedzieć, nie pchajcie
się do domu, tylko zaproście
nas na spotkanie przedwybor­
cze albo ogłoście swoje wybor­
cze credo w gazetach. W kraju,
w którym różnych przestęp­

U
fi

Kraków. I znowu dzikie wysypiska śmieci, chaszcze i chwasty. Tym razem w Dębni­
kach, a więc nieopodal Wawelu

Dyżur
prawny

Dziś radca prawny „Gaze­
ty" udziela porad w godz. 13
— 14 telefonicznie pod nr. (0-
12) 430-43-79, w godz. 14—

15 osobiście — Dział Łączno­
ści z Czytelnikami, Kraków,
al. Pokoju 3, parter. Porady
są bezpłatne.
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ców mamy aż nadto, kandydat
na radnego nie powinien przy­
najmniej wspomagać złodziei,
zostawiając im wskazówki ty­
pu „domowników nie ma”.
Zwłaszcza, gdyjako radny czu­
je się bezradny w walce z prze­
stępczością.

Zamienić wrogów na ludzi

Marianowi Krzaklewskie­
mu życzę, żeby przestał wi­
dzieć wokół siebie wrogów
(„GK” z 2 października), a zo­
baczył ludzi o innej orientacji
politycznej.

Kosztowny żart

Nie chciałbym być w skórze

uczniów-żartownisiów, spraw­
ców fałszywego alarmu o

podłożeniu bomby wjednej ze

szkół podstawowych. Dobrze

byłoby, żeby prasa poinformo­

50 lat „ GK”pośredniczy

Krakowskiej Szkoły
Niewidomych

Ośrodek Szkolno-Wycho­
wawczy dla Dzieci Niewido­
mych i Słabo Widzących przy
ul. Tynieckiej w Krakowie

świętuje w październiku jubi­
leusz 50-lecia Krakowskiej
Szkoły Niewidomych. Dyrek­

wała, jakie koszty poniosą ro­
dzice tych chłopców, bądź co

bądź, uczniów ósmej klasy.
Może będzie to jakaś nauczka
dla innych? Zwłaszcza, że choć
raz udało się policji wytropić
winnych tego bezmyśnego i

kosztownego żartu. Czy uda
sięjej znaleźć winnego takiego
alarmu na Dworcu Central­
nym w Warszawie?

Chętni i gotowi
Usłyszałam w radiowej

Trójce, że w Łodzi młodzi ko­
muniści pozrywali afisze wy­
borcze. Mnie się wydaje, że

jest to zaplanowana akcja, aby
pokazać iluż to młodych ludzi

jest chętnych i gotowych.
W tej rubryce publikujemy

wypowiedzi Czytelników. Z

opiniami tymi nie zawsze

utożsamiamy się. (tes)

cja Ośrodka, za pośrednic­
twem „GK”, zaprasza wszyst­
kich absolwentów i byłych
pracowników do wspólnej za­
bawy. Uczestnictwo w uroczy­
stościach proszę potwierdzić
pod nr. tel. (0-12) 266-66-80.

Poradnik podatnika
□ Maria B. Odziedziczyłam po­
łowę domu jednorodzinnego
po rodzicach i chcę uregulo­
wać sprawy podatkowe, ale

dowiedziałam się, że są jakieś
ulgi w takich przypadkach. Na

czym one polegają?
— Osoby zaliczone do I grupy

podatkowej (czyli małżonko­
wie, zstępni, np. dzieci i wnuki,
wstępni, np. rodzice i dziadko­
wie oraz pasierbi, zięciowie, sy­
nowe, rodzeństwo, ojczym, ma­
cocha i teściowie), którzy w

drodze spadku lub darowizny,
a także osoby zaliczone do II

grupy podatkowej (czyli zstęp­
ni rodzeństwa, rodzeństwo ro­
dziców, zstępni i małżonkowie

pasierbów, małżonkowie ro­
dzeństwa i rodzeństwo mał­
żonków, małżonkowie rodzeń­
stwa małżonków i małżonko­
wie innych zstępnych), którzy
w drodze spadku (darowizna
nie wchodzi w rachubę) oraz

osoby zaliczone do III grupy
podatkowej (wszyscy pozostali
nie zaliczeni do I i II grupy), ale
ci ostatni tylko wówczas, jeżeli
sprawowali opiekę przez co

najmniej 2 lata nad spadko­
dawcą (na podstawie umowy
zawartej przed właściwym
organem gminy), mogą korzy­
stać z ulgi polegającej na tym,
że jeżeli otrzymają budynek
mieszkalny lub jego część, lo­
kal mieszkalny stanowiący
odrębną nieruchomość, spół­
dzielcze własnościowe prawo

Listy
do

redakcji
Aparat za film

Będąc w tym roku w Tatrach, pozbyłem się w głupi sposób
aparatu fotograficznego (Practica 1,8 z szerokątnym obiekty­
wem 28 mm). Oczywiście z naświetlonym prawie całym fil­
mem, co oznacza, że z tegorocznej wyprawy nie mam żadnego
zdjęcia. I najbardziej żal mi tych zdjęć, bo wiadomo, że aparat
rzecz nabyta. Sprawajest skomplikowana o tyle, że zdarzenie
miało miejsce w Tatrach Słowackich, 25 sierpnia br. przy Ło­
mnickim Stawie (Skalnate Pleso), przy wyciągu krzesełko­
wym na Łomnicką Przełęcz. Przed jazdą w górę przebierałem
się i odłożyłem aparat na bok. Na górze zgłosiłem obsłudze

wyciągu zgubę i po zjechaniu w dół pytałem obsługę wyciągu
— niktjednak aparatu nie oddał.

Jak dotrzeć do osoby, która znalazła aparat?
Nie oczekuję na zwrot aparatu — z tym się już pogodziłem —

chciałbym odzyskać jednak film. Ale jak znaleźć człowieka,
który ten film ma i zechce go przesłać pod wskazany adres?

Różne rzeczy dzieją się na święcie. Może będę miał szczę­
ście w tym nieszczęściu?

Bogusław CZERWIŃSKI
emerytowany redaktor Wydawnictwa Naukowego PWN

60-211 Poznań, ul. Klaudyny Potockiej 33a/20

do lokalu, a także spółdzielcze
prawo do domku jednorodzin­
nego i prawo do lokalu w ma­
łym domu mieszkalnym nie

płacą podatku od spadków i da­
rowizn pod warunkiem, że:

spadkobierca lub obdarowany
jest obywatelem polskim lub
ma miejsce stałego pobytu w

Polsce, niejest właścicielem in­
nego budynku mieszkalnego
lub lokalu mieszkalnego stano­
wiącego odrębną nierucho­
mość bądź będąc nim przenie­
sie własność lokalu na rzecz

zstępnych, Skarbu Państwa lub

gminy, nie dysponuje spół­
dzielczym lokatorskim lub wła­
snościowym prawem do lokalu

mieszkalnego lub też nie dys­
ponuje prawem do spółdziel­
czego domu jednorodzinnego
lub prawem do lokalu w ma­
łym domu mieszkalnym, a w

razie dyspnowania nim prze-
każe to prawo zstępnym lub do

dyspozycji spółdzielni mie­
szkaniowej w terminie 3 mie­
sięcy od dnia złożenia zeznania

podatkowego, nie jest najemcą
lokalu lub budynku, a będąc
nim rozwiążc umowę najmu,
zamieszka w otrzymanym do­
mu lub lokalu przez 5 lat i po­
wierzchnia domu lub jego czę­
ści albo lokalu nie przekracza
110 m kw. Jeżeli powierzchnia

jest większa, opodatkowaniu
podlega wartość nadwyżki po­
nad 110 m kw.

Jerzy PISKA
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8 września odbyło się po­
siedzenie sejmowej Komisji
Skarbu, Uwłaszczenia i Pry­
watyzacji poświęcone
sprzedaży pakietu kontrol­
nego akcji DT CENTRUM.

Było one utajnione, podob­
nie jak wszystkie dokumen­
ty na nim przedstawione.
Opinia publiczna nie miała

też możliwości zapoznania
się z dokumentami przed­
stawionymi na następnym
posiedzeniu komisji 11

września. O przebiegu obu

spotkań i nieporozumie­
niach związanych z tg pry­
watyzację opinia publiczna
miała możność zapoznać
się z publikacji „Rzeczpo­
spolitej". Warto jednak się­
gnąć do źródeł, tzn. do do­
kumentów komisji.

Zacznijmy od historii tej
prywatyzacji. Najwięcej da­
nych znajdziemy w poufnym
dokumencie Ministerstwa
Skarbu Państwa, przedsta­
wionym na posiedzeniu ko­
misji 11 września. Pomijając
odległą przeszłość, zacznijmy
od 25 czerwca 1996 r., kiedy
MSP przyjęło poprawione
oferty od dwóch konsorcjów
zainteresowanych kupnem
DT Centrum. 10 września te­
go samego roku rozpoczęto
negocjacje tylko z jednym
spośród tych konsorcjów, a 18

grudnia Wiesław Kaczmarek,
wówczas sekretarz stanu w

MSP, zaakceptował wstępne
warunki sprzedaży.

Ale już w nieco ponad mie­
siąc później

zaczyna się dziać
cos' dziwnego

24 stycznia 1994 r. powstała
spółka Handlowy Invest-
mcnts Centrum SA z siedzibą
w Luksemburgu, przy udziale

Przekształcenia Domów Towarowych CENTRUM

w świetle poufnych dokumentów

Tajna prywatyzacja
tajemniczej Polskiej Pracow­
niczej Korporacji Telewizyj­
nej, EMPiK sp. z o. o. i Handlo­
wy Investments. Według na­
szych informacji, głównym
udziałowcem jest holender­
ska spółka Eastbridge, która
dodatkowo ma pakiet kontrol­
ny w EMPiK Handlowy Invest-
ments — to spólka-córka Ban­
ku Handlowego SA. Fakt, iż

konsorcjum to powstało po
oficjalnym zamknięciu prze­
targu, stało się podstawą pó­
źniejszego wystąpienia NIK i
uznania transakcji za niele­
galną ze względu na bezprze-
targowy tryb zbycia DT CEN­
TRUM (konsorcjum broni się
twierdząc, że powstało z firmy
uczestniczącej w przetargu).
Nie zmienia to faktu, iż trwają
kolejne etapy przygotowania
do sprzedania konsorcjum pa­
kietu kontrolnego domów.
Trwa to do 11 października
1997 r., kiedy to wicepremier
Mirosław Pietrewicz osobiście

blokuje transakcję.

Decyzja nowego ministra

Potem są jednak wybory i
ministrem skarbu zoslaje
Emil Wąsacz. Pomimo, iż 25

listopada otrzymuje raport
NIK z kontroli Warszawskiej
Grupy Konsultingowej, która
na zlecenie ministerstwa pro­
wadziła negocjacje, 11 lutego
min. Wąsacz podejmuje decy­
zję o sprzedaży konsorcjum
70 proc, akcji za kwotę 106
min 020 tys. zł. W końcu mar­
ca Warszawska Grupa Kon­

sultingowa otrzymuje Imln
463 tys. zł honorarium za

przeprowadzenie transakcji z

konsorcjum. W tym momen­
cie jednak zaczynają się kło­
poty.

Centrum — bis

Jest to blisko dwuhektaro­
wy teren, znajdujący się w po­
bliżu DH CENTRUM w-War­
szawie. Zdaniem konsor­
cjum, nie należy do DTC i do­
piero muszą być kupione
przez nie „bez żadnych prefe­
rencji i po cenie rynkowej”
(pismo Konsorcjum z 25
września br). Jednak już 7
kwietnia 1998 r. konsorcjum
występuje do sądu przeciwko
gminie Warszawa — Centrum
z pozwem o uznanie za bez­
skuteczną umowę użyczającą
część terenów tzw. Centrum
— bis pod budowę metra.

Analizy NIK wykazały, że w

aktach dotyczących prywaty­
zacji DT CENTRUM sprawa
Centrum — bis występuje w

dwóch miejscach: na str. 109

analizy prawnej sporządzo­
nej, przez Warszawską Grupę
Konsultingową znajduje się
czterozdaniowa wzmianka o

uzyskaniu przez DTC tej loka­
lizacji oraz w opinii prof. Jó­
zefa Bobka, doradcy wicepre­
miera Pietrewicza, gdzie war­
tość praw związanych z decy­
zją lokalizacyjną dla Centrum
— bis wycenia się na 20 min
zl. Jednak w żadnym z doku­
mentów sporządzonych
przez Warszawską Grupę

Działającą — przypomnijmy —

na rzecz i zlecenie minister­
stwa, tzn. w wycenach, anali­
zach, ekspertyzach i kore­
spondencji nie znajdujemy
wzmianki o Centrum — bis. W

jakimś stopniu konsorcjum
czuło się jednak uprawnione
do tego terenu, skoro wystąpi­
ło do sądu przeciw gminie
Warszawa — Centrum.

Opinia NIK przedstawiona
komisji sejmowej jest jedno­
znaczna: wprawdzie odpo­
wiedzialność za uwzględnie­
nie w wycenie prawa do grun­
tu spoczywała na grupie kon­
sultingowej, ale minister­
stwo, wiedząc o jego istnie­
niu, powinno zakwestiono­
wać wycenę i doprowadzić do

jej aktualizacji. Stąd wystąpie­
nie NIK do prokuratury o

podejrzeniu popełnienia
przestępstwa niegospodarno­
ści (4 sierpnia 1998).

Niejasności wiążą się także ze

zbyciem części tzw. ściany
wschodniej, najbardziej eksklu­
zywnej i drogiej części Warsza­
wy. Zdaniem konsorcjum, nie

należy ona do niego. Jednak w

artykule członka Warszawskiej
Grupy Konsultingowej („Rzecz­
pospolita” z 9.09.) czytamy:
„niecała Ściana Wschodnia sta­
nowi wlaność HIC (tzn. konsor­
cjum — przyp. red.)”. Skoro

„niecała”, to znaczny, żejednak
część należy.

Wycena
Zacytujmy raport NIK do­

starczony ministrowi skarbu

25 listopada 1997 r.: „ propo­
nowana cena za pakiet 75

proc, akcji Spółki, której ma­
jątek stanowi sieć 34 obiek­
tów handlowych i trzy zakła­
dy produkcyjne zlokalizowa­
ne na terenie całewgo kraju
została w sposób rażący zani­
żona.

Z informacji Urzędu Dzielni­
cy Warszawa Śródmieście (...)
wynika, że wartość gruntów i

budynków zajmowanych
przez DT „Junior”, DT „Wars” i

„Sawa” według szacunku bie­
głych wynosi 194,8 min zł.
Oznacza to, że wartość tylko
trzech w/w obiektów handlo­
wych, nawet po odliczeniu

ewentualnych kosztów naby­
cia prawa własności budyn­
ków i prawa wieczystego użyt­
kowania (w wysokości 50,1
min zl) wynosząca 144,7 min

zł, przewyższa o 12,2 min zł tj.
o 9,2 proc, wartość Spółki wy­
negocjowanej przez WGK (wy­
liczenia dotyczą tylko trzech

spośród 34 obiektów handlo­
wych — przyp. red.). Rekomen­
dowana ministrowi skarbu w

piśmie z 10 września 1997 r.

wartość spółki w przedziale od

156,4 min do 161,3 min zł zo­
stała wyliczona przy zastoso­
waniu niewłaściwej, zdaniem

Izby, metody. (...) Przy prywa­
tyzacji spółki,której majątek
stanowią obiekty handlowe,
podstawą określenia jej warto­
ści wnny stanowić metody wy­
ceny majątkowej”.

Informacja NIK zawiera

wyliczenie całego szeregu

wręcz szkolnych błędów po­
pełnionych przez WGK. Nie-

odgadnioną tajemnicą pozo­
stanie, dlaczego min. Emil

Wąsacz ich nie zauważył.
Otrzeźwienie?

Wokół sprawy stało się gło­
śno, głównie za sprawą
„Rzeczpospolitej”. W rezulta­
cie w końcu lipca br minister­
stwo wystąpiło do WGK o

zwrot blisko półtora miliona

otrzymanego za prace dorad­
cze. Resort żąda też przekaza­
nia mu dokumentów dotyczą­
cych prywatyzacji, ale war­
szawska Grupa Konsultingo­
wa... odmawia ich wydania.

Sprawą zajmuje się komi­
sja sejmowa. Pismo, które

otrzymała z resortu, jest
wręcz kuriozalne. Z jednej
bowiem strony przyznaje, że
WGK źle prowadziło negocja­
cje i wyceny, i stwierdza cof­
nięcie jej wynagrodzenia. Z

drugiej jednak strony, mini­
ster chwali się, że uzyskał
lepsze warunki niż jego po­
przednik i opowiada się za

utrzymaniem dokonanej
transakcji.

I co? Ano nic. Sprzedano
34 obiekty zlokalizowane w

najlepszych punkach han­
dlowych polskich miast za

106 min zł — sumę wprost
śmiesznie niską. Nie wzięto
pod uwagę wartości grun­
tów, budynków, lokalizacji,
dóbr niematerialnych w po­
staci logo i tradycji. Pomimo
listów NIK do premiera i
min. Wąsacza, skierowania

sprawy do prokuratury, po­
mimo ewidentnej straty co

najmniej kilkudziesięciu
min dolarów, minister ne

chce sią cofnąć. Jedyna
nadzieja w sądzie, który mo­
że uznać lansakcję za nie­
ważną z mocy prawa — mówi
krakowski poseł Bogdan Pęk
z PSL, członek komisji.;

Jerzy PAŁOSZ

Apolityczna
polityka

Helmut Kohl nie był specjalnie błyskotliwym politykiem, aleje­
den bon-mot mu się udał: prawica potrafi napełniać kasę pań­
stwa, lewica wydawać póki pieniędzy starcza, ajak się kończą —

znów ogląda się na prawicę. Jeżeli to prawda, rządy SPD nie po­
trwają długo,jak trwały CDU, bo Kohl nie zostawił następcom peł­
nych kufrów. A dla spełnienia wszystkich obiecywanych dobro­
dziejstw socjalnych lewica będzie potrzebowała sporo pieniędzy.

Tuż przed niemieckimi wyborami odbył się zjazd „Solidarno­
ści”, która tojest, to niejest silą polityczną, nie może się zdecydo­
wać, więcja zdecyduję za nią: jest. Uchwała o rozdzialefunkcji
związkowych od politycznych, to bajka dla grzecznych dzieci.
Przecież z szeregów S rekrutuje się czołówka rządu i parlamentu,
i stamtąd przyjdzie kolejna zmiana pokoleniowa. Tojakby powie­
dzieć, że nie można byćjednocześnie w liceum i na uniwersytecie.

Jednym z najbardziej politycznych momentów zjazdu były
słoma delegata z Bydgoszczy, przeznaczone dla Balcerowicza:
niech wicepremier pamięta, że budżet państwa tojedno, a bu­
dżet rodzin to drugie. Ładnie byśmy wyglądali, gdyby minister

finansów prowadził taką podwójną buchalterię i wydawał pie­
niądze nie na miarę możliwości, a potrzeb! Nonsens tak mocno

bije w oczy, że nie waham się nazwać tych słów politycznymi:
mają one po prostu rozbić koalicję rządową, podobniejak słoioa

przedstawiciela kolejarzy, który zwrócił się do premiera Buzka,
żeby przepędził liberałów.

Nasz rządjest zbudowanyjak wash and go, dwa wjednym: zią-
zek zawodowy, który nazywa siebie prawicą i partia liberalna, któ­
ra bywa oskarżana o lewicowość. Prawica domaga się wyższych
płac, emerytur, dodatków rodzinnych i wolnych sobót, a lewica pil­
nuje dyscyplinyfinansowej i napełnia kufry, o których mówił
Kohl. Słowem,jak to często u nas, wszystko postawione na głowie.

Zjazd domagał się od premiera starań o otwarcie granic dla

swobodnego przepływu polskiej siły roboczej na zachód (czyli
przede wszystkim do Niemiec). To się świetnie składa, bo właśnie

zwycięscy socjaldemokraci na czoło obietnic wyborczych wysunę­
liwalkę z bezrobociem, m.in. poprzez przymknięcie granic. Wcale
im się nie dziwię, przeciw Kohlowi głosowały cztery miliony bez­
robotnych. S też się domaga od polskiego rządu polityki prozatru-
dnieniowej, alejakją pogodzić z obszernym katalogiem żądań?

Pamiętam romantyczne i pełne nadziei początki S. Pamiętam
załamanie po stanie wojennym i ponowne nadzieje po okrą­
głym stole. Nieraz przychodziło mi wtedy na myśl, że sam zapał
nie wystarczy, że do głosu dojdą różne interesy grupowe, bran­
żowe, regionalne i że ktoś powinien sprzeczne żądania równo­
ważyć troską o państwo, ojego budżet, bez którego o budżetach
rodzin nie ma nawet co mówić.

Andrzej Krzysztof WRÓBLEWSKI
(Autorjest komentatorem „Polityki"

Ważne

dla inwestorów

NOWY RENAULT

Master

W tym tygodniu spółki
giełdowe zapowiadają na­
stępujące wydarzenia:

* 5 października:
— pierwsze notowanie na

warszawskiej Giełdzie Papie­
rów Wartościwych praw do

akcji (PDA) Mitexu SA;
* 6 października:
— pierwsze notowanie na

rynku równoległym GPW ak­
cji Banku Częstochowa SA,

— koniec zapisów na akcje
premiowe Banku Handlowe­
go SA,

— NWZA Odlewni Polskich
SA oraz NFI Octava SA,

— początek zapisów na 500

tys. akcji serii F Szeplela SA w

transzy kierowanej;
* 7 października:
— wypłata dywidendy z ak­

cji Poligrafii SA (0,25 zł),
— pierwsze notowanie na

rynku równoległym GPW ak­
cji Howell SA,

— pierwsze notowanie na

Centralnej Tabeli Ofert Za­
mojskich Fabryk Mebli SA;

— 9 października:
— koniec zapisów na 500

tys. akcji serii F Szeptela SA w

transzy kierowanej.
(Opr. ECe)

RENAULT
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- wersje nadwozia.

JANUSZ LISOWSKI
KONCESJONER RENAULT

Leasing z

WBC LEASING sp. z °.o.
SPRZEDAŻ SAMOCHODÓW
KRAKÓW, al. Powstańców Śląskich (d. Telewizyjna) 24,
tel. 656-41-11,423-61-31, fax 423-61-01

WIELICZKA, ul. Niepołomska 26d, tel. 278-50-51

CZĘŚCI I AKCESORIA

KRAKÓW, al. Powstańców Śląskich 24, tel. 423-50-70

WIELICZKA, ul. Niepołomska 26d, tel. 278-50-51

zwiększ obroty
Lublin, ul. Okopowa 1, tel. (0-81) 534-61-18,534-61-19, Dębica, ul. Rynek4, tel. (0-14) 70-33-44

Kraków, ul. Grzegórzecka 10, tel. (0-12) 411-45-88 w. 355, Kraków, Plac Szczepański 8, tel. (0-12) 421-04-25

Ropczyce, ul. Króla Kazimierza Wlk. 2/4, tel. (0-17) 221-83-29 w. 56,57,58, Tarnów, tel. (0-14) 218-109 w. 23,24

UPROSZCZONA PROCEDURA ZAWIERANIA UMÓW

* KORZYSTNY PAKIET UBEZPIECZENIOWY W TUIR

AUTORYZOWANE SERWISY
KRAKÓW, al. Powstańców Śląskich 24, tel. 656-22-46

WIELICZKA, ul. Legionów 12, tel. 278-20-20.

RENAULT

Assistance
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ROCZNY KOSZT

KREDYTU

24h RENAULT
TO PEŁNIA ŻYCIA
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Zmiany po upływie wieku

Komu
Największe kłopoty z bezpłatnym sprzętem

Niepełnosprawnym łatwiej

który filar?
Od 108 lat praktycznie niewiele zmieniło się w systemie

ubezpieczeń społecznych. A już na pewno nie zmienił się
wiek emerytalny. Formalna aktywność zawodowa nadal

kończy się dla kobiet w 60. roku życia, a mężczyzn w 65.
W wielu krajach jest podobnie, w wielu też, jak i u nas, sq
pewne przywileje wynikające z racji wykonywanego za­
wodu, który umożliwia wcześniejsze przejście na emery­
turę. Zmieniający się polski system ubezpieczeń społecz­
nych przysporzy — uważa prof. Aleksandra Wiktorów, by­
ły wiceminister pracy, dziś współpracująca z biurem peł-
nomicnika rządu ds. reformy ubezpieczeniowej — praco­
dawcom przez najbliższe 30 lat ogromu zadań. Obowią­
zywać bowiem będą równolegle stary i nowy system.

Rocznie przechodzi na składek, które powinny przy-

Najwięcej kłopotów sprawia osobom

niepełnosprawnym zaopatrzenie w

bezpłatny sprzęt ortopedyczny czy re­
habilitacyjny. Nadzieją na poprawę tej
sytuacji są powstające właśnie kasy
chorych, które przejęłyby tego rodzaju
sprawy. Znacznie lepiej wygląda reha­
bilitacja, także poprzez pracę.

W ub. r. została uchwalona przez
Sejm Karta Osób Niepełnosprawnych.
Rząd i samorząd został zobowiązany do
tworzenia warunków, w których osoby
niepełnosprawne mogłyby w pełni ko­
rzystać ze swoich konstytucyjnych
praw.

Działania na rzecz osób niepełno­
sprawnych mają charakter interdyscy­
plinarny i międzyresortowy, należą do
nich m.in. świadczenia zdrowotne, obej­
mujące leczenie i opiekę medyczną,

wczesną diagnostykę, rehabilitację i

edukację leczniczą, w tym zaopatrzenie
w sprzęt ortopedyczny i środki pomoc­
nicze. Oprócz ułatwionego, poza kolej­
nością, dostępu do zakładów opieki
zdrowotnej, niepełnosprawni korzysta­
ją z wizyt domowych lekarzy i pielęgnia­
rek, jak i fizykoterapeutów. Osoby ze

znacznymi dysfunkcjami, wymagające
całodobowej opieki i pielęgnacji, kiero­
wane są do zakładów opiekuńczo-lecz­
niczych lub — w przypadku dzieci i mło­
dzieży — do zakładów leczniczo-wycho­
wawczych.

Rehabilitacja osób niepełnospraw­
nych jest realizowana wielostronnie. W
dziedzinie pozamedycznej do najczę­
ściej stosowanych metod należy uczest­
nictwo w tzw. warsztatach terapii zaję­
ciowej. Organizowane są również turnu­
sy rehabilitacyjne, łączące wypoczynek i

możliwość korzystania z komplekso­
wych zabiegów rehabilitacyjnych. Część
kosztów pobytu osoby niepełnospraw­
nej pokrywanajest z Państwowego Fun­
duszu Rehabilitacji Osób Niepełno­
sprawnych.

W dziedzinie edukacji i wykształcenia
trwałe miejsce zdobyłyjuż klasy i szkoły
integracyjne. Stosowane są często indy­
widualne metody nauczania — nauczy­
ciel odwiedza ucznia w domu. Prowadzi

się też szeroką działalność na rzecz reha­
bilitacji zawodowej i zatrudniania osób

niepełnosprawnych. W zakładach pracy
tworzone są specjalne stanowiska umoż­
liwiające wykonywanie pracy przez oso­
by niepełnosprawne. Zatrudniający nie­
pełnosprawnych mają preferencje podat­
kowe. Przeznacza się specjalne środki na

usuwanie barier architektonicznych i ko­
munikacyjnych. (ECe)

emeryturę średnio 120-130

tysięcy Polaków. Niemal
czterokrotnie więcej (ok. 500

tys.) uczyniło to w 1991 r. Kto
obawia! się zwolnienia z pra­
cy, ten — jeśli były ku temu

przesłanki — ubiegał się o

rentę. Na wcześniejsze i po­
niekąd przymusowe, bo wy­
nikające ze zwolnień grupo­
wych emerytury przeszło
800 tys. osób.

Składka wzrosła,
ale płaci ją mniej

Żyjemy dłużej i szybciej się
starzejemy. Dziś na jednego
emeryta pracują 2,2 osoby, za

20 lat ich liczba zmniejszy się
1,75 pracującego. Ponieważ
na całym świecie emerytury
wypłaca się ze składek wpła­
canych na bieżąco przez czyn­
nych zawodowo, stąd są prak­
tycznie tylko dwa wyjścia.
Oba niekorzystne: albo pod­
nosić składki i podatki albo
obniżać emeryturę, która i
lakjest niska mimo waloryza­
cji. Tymczasem z przytoczo­
nych przez Aleksandrę Wikto­
rów danych wynika, że w cią­
gu ostatnich dwunastu lat

trzykrotnie wzrosła wysokość
składki na ZUS (dziś 45 proc.),
natomiast liczba plącących
składki spadla z 15 min do 12
min.

Renty inwalidzkie
i branżowe przywileje

Choć składka wzrosła, to

pieniędzy było i tak za mało,
stąd więc państwo — chroniąc
najniżej uposażonych obywa­
teli — dotowało wypłatę eme­
rytur i rent. Z danych staty­
stycznych wynika, że Polska

przoduje wśród krajów Euro­
py Środkowowschodniej pod
względem wypłacanych
świadczeń, zwłaszcza dla in­
walidów. Emerytury i renty
inwalidzkie stanowią blisko
40 proc, wszystkich świad­
czeń.

Niekorzystną obecnie sytu­
ację pogłębia też i to, że pra­
wie jedna czwarta pracowni­
ków (bez służb munduro­
wych) ma prawo do wcze­
śniejszego przejścia na eme­
ryturę z racji wykonywanego
zawodu czy miejsca zatru­
dnienia. Np. rok pracy w gór­
nictwie liczy się za półtora
czy dwa w zależności od ro­
dzaju pracy w kopalni. W

przypadku tych branżowych
przywilejów nie ma zbyt ści­
słego związku między wpła­
conymi składkami, a wypłaca­
nymi później świadczeniami.

Chcemy zmian

Badania opinii publicznej
dowodzą, że 80 proc, ankieto­
wanych uważa obecny system
ubezpieczeń społecznych za

zły. Chcemy, by wysokość na­
szej emerytury zależała od

wysokości zgromadzonych

nosić nam dochod na stare la­
ta. Chcemy po długiej aktyw-
noś.ci zawodowej mieć pó­
źniej za co godnie żyć. Chce­
my po prostu czuć się bez­
piecznie.

Obowiązkowo
i z wyboru

Bezpieczeństwo ma zapew­
nić nowy system ubezpie­
czeń. Choć nie wszystkim w

jednakowym stopniu. Kto
urodził się po 31 grudnia
1948 r., a przed 1 stycznia
1969 r. musi się zdecydować,
czy chce uczestniczyć w re­
formie, czy też dostawać

emeryturę na dotychczaso­
wych zasadach. Wyboru ta­
kiego nie mają ani młodsi ani
starsi: pierwsi obowiązkowo
przechodzą do nowego syste­
mu, drudzy pozostają w sta­
rym.

Osoby, które obejmie refor­
ma systemu ubezpieczeń,
muszą wybrać któryś z fun­
duszy emerytalnych, tworzą­
cych się w ramach tzw. II fila­
ru. Trzydziestolatkowie i

młodsi muszą podjąć decyzję
najpóźniej do 30 września
1999 r., natomiast osoby mię­
dzy 30. a 50. rokiem życia ma­
ją na to czas do końca przy­
szłego roku. Jeśli nie zdecy­
dują się na odprowadzanie
części swojej składki do jed­
nego z funduszy, wtedy będą
przypisani tylko do ZUS i

otrzymają emeryturę z tego
jednego źródła. Gdy zaś będą
wpłacać składkę jednocze­
śnie do ZUS i funduszu, wte­
dy przechodzi się emeryturę
jednocześnie.

Uważać przy wyborze
— Trzeba się dobrze zasta­

nowić nad wyborem fundu­
szu. Nie należy się kierować

agresywną reklamą i agre­
sywnymi agentami, którzy
zapewne będą nas nachodzić,
przedstawiając swój fundusz

oczywiście z jak najlepszej
strony. Wszystkie propozycje
należy uważnie rozważyć i
zastanowić się, komu na

przyszłość powierzyć nasze

pieniądze, by inwestycja oka­
zała się dla nas korzystna —

radzi prof. Aleksandra Wikto­
rów.

Fundusze emerytalne two­
rzą najczęściej duże banki i

znaczące towarzystwa ubez­
pieczeniowe. Uzyskanie ze­
zwolenia na prowadzenie te­
go rodzaju działalności jest
obwarowane szeregiem wa­
runków. Określono też zasa­
dy inwestowania powierzo­
nych funduszom pieniędzy.
Choć ich działalność jest
nadzorowana przez państwo,
należy się dobrze zastanowić,
a właściwy wybór z pewno­
ścią nie będzie łatwy.

Elżbieta CEGŁA

Nowe

o stałym oprocentowaniu

po dziennej cenie sprze<

ulega ona zwiększeniu o w

na ten dzień odsetek. C<

wynosi 100 zł i jest równa;

zechcesz. aby Twoja Kup obligacje skarbowi

że tak zyskujesz pewność!

dostępne w całej 0-800 696 66. 0-800 20(

Oprocentowanie wynosi 18%

Iłużona na kolejny rok.

itwa. Obligacje możesz

inia, na którą czekałeś.

mych przez Ciebie

Skorzystaj z bezpłainatycznie. bez

iprocentowaniu to nowa, bezpieczna Polsce, w ponad 600 punktach obsługi klii

Łączna wartość nominalna oferowanych obligacji
wynosi 1 mid zł (10 min sztuk).

m wykupu nie tracąc

Od 1 października trwa sprzedaż
drugiej serii obligacji rocznej pożyczki
państwowej o oprocentowaniu stałym

o terminie wykupu
1 października 1999 roku

..

MINISTERSTWO FINANSÓW

OBLIGACJE
SKARBOWE
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Interview!

Jak to ugryźć? (I)
Chybajuż znalazłeś pracę, tylko czeka cię jeszcze rozmowa

kwalifikacyjna. Boisz się? I słusznie, bo jeśli wywiad nie poto­
czy się po twojej myśli możesz stracić okazję na podjęcie pra­
cy, o której zawsze marzyłeś. Zatem, jak nie stracić szansy?

Raz na zawsze zapamiętaj, że celem interviewjest uzyska­
nie przez osobę rekrutującą odpowiedzi na trzy podstawowe
pytania:

ęzy kandydat jest w stanie wykonać powierzone mu obo­
wiązki?

Czy aplikant chce je wykonać?
Czy rozpatrywana osoba będzie pasowała do kultury orga­

nizacji i jej struktury?
Dążąc do uzyskania tych informacji specjaliści od rekruta­

cji stosują wiele różnorodnych narzędzi, w tym różne formy
rozmowy kwalifikacyjnej oraz elementy assessment centre

(technika doboru kadr, w wersji pełnej sesja trwa nawet kilka

dni, wymaga zaangażowania wielu osób tak do przygotowa­
nia, jak i do przeprowadzenia oraz opisania wyników bada­
nia, stąd stosuje sięją w wypadku rekrutacji na kluczowe sta­
nowiska w firmie).

Na wstępie omówmy generalne zasady postępowania
przed i w czasie rozmowy kwalifikacyjnej, przechodząc póź­
niej do bardziej szczegółowych informacji. Umawiając się na

interview przyjmujesz na siebie pewną rolę, którą można

przełożyć na szereg praktycznych rad. Pamiętaj zatem, że: za­
wsze obowiązuje strój formalny, trzeba szanować czas innych
(nie spóźniaj się, a jeżeli nie masz innego wyjścia koniecznie

uprzedź o tym, że będziesz chwilę później), zawsze obowiązu­
je zachowanie form grzecznościowych w komunikacji, a już
na pewno nie wolno ci przejść na „ty", okazywanie szacunku

rozmówcy zawsze robi dobre wrażenie, uśmiech zawsze po­
maga, tobie zależy na pracy, a kandydatów na pewno jest kil­
ku. Te sześć elementów składa się z grubsza na pierwsze wra­
żenie. Jest ono bardzo ważne, bo nawet najbardziej doświad­
czony i dążący do obiektywizmu specjalista zajmujący się re­
krutacją spojrzy przychylnie na osobę miłą, uprzejmą, a nade

wszystko profesjonalnie przygotowaną.
Ale pierwsze wrażenie trwa chwilę, potem musisz je jeszcze

podtrzymać (o ile było pozytywne bądź przełamać jeżeli było
negatywne). Masz na to szansę uczestnicząc w wywiadzie czy
wspomnianym assessment centre, ale o tym następnym razem.

PIOTR ŚMIGIELSKI

5.10.15. sieć slkepów z odzieżą dziecięcą po­
szukuje kierownika nowo otwieranego skle­

pu w Krakowie. C. V. , list motywacyjny
wraz ze zdjęciem prosimy wystać na adres:

5.10.15. Sp. z o. o. ul. Białostocka 5,03-741

Warszawa do dnia 06.10.98.
___

ADRESOWANIE kopert, pozyskiwanie adresów,

przyjmowanie telefonów - zatrudnimy. Cały

kraj. Informacje bezpłatne, koperta zwrotna.

Przedsiębiorstwo „TELE-TOP” 99-300 Kutno

box. 85
______

ADRESOWANIE kopert - zatrudnimy. Płacimy
do 5 zł. sztuka. Cały kraj. Informacje gratis,

koperta zwrotna. „EURO-INWEST" 99-300

Kutno, box 28.
__ ______

ADRESOWANIE, składanie długopisów - za­

trudnimy. Cały kraj. Informacje bezpłatne,

koperta zwrotna. Przedsiębiorstwo „MENA­
GER" 99-300 Kutno box 107._____________

AMERYKAŃSKA firma - polski przedstawiciel

poszukuje współpracowników (012) 413-

81-57 (9.00 - 11.00), 0501-408-753___

AIION - poszukuje konsultantek (012) 653-

00-57
________ _____________________

CHAŁUPNICTWO. Zapewniamy zaopatrzenie
i zbyt. Tel. (012) 648-88-25, (012) 643-63-84

CHAŁUPNICTWO biurowe, zarobki tygodniowe
770 zł. Grażyna Kurek, 33-104 Tarnów 6,

skr. poczt.79.

CHAŁUPNICTWO biurowe, zarobki tygodniowo.

Grażyna Kurek, 33-104 Tarnów 6, Skr.

poczt. 79.
_______

CHAŁUPNIKÓW zatrudnimy. 070071738.

CHAŁUPNICTWO biurowe, różnorodne oferty.
Montaż długopisów, klejenie kopert - zbyt

gwarantowany. Informacje bezpłatnie. „Ro-

mos“ box 49, 38-402 Krosno 5.
__________

DYSPONUJESZ wolnym czasem, chcesz zaro­
bić zadzwoń. (0-14) 250-974. Spotkania
w każdą środę, godz. 18 - 19.30, Hotel

„Tarnovia“ Tarnów, IV piętro.

FIRMA zatrudni kierownika budowy, księ­
gową, kosztorysanta (012) 637-10-70

FIRMA zatrudni cieśli, dekarzy, blacha­

rzy, murarzy, tynkarzy. Firmy lub bryga­
dy (012) 637-55-61

FIRMA włoska poszukuje przedstawicieli -

ekspertów w sektorze obuwniczym i kaletni-

czym do sprzedaży materiałów skóropodob­
nych i metalowych akcesoriów ozdobnych.

Oferty 7482TC Biuro Ogłoszeń, 60-779 Po­

znań, ul. Skryta 1
___________________

FLIZIARZA z praktyką, praca w Warszawie.

0/601-50-51-03.,

DYSTRYBUTOR

Renomowanych Koncernów

Kosmetyków i Chemii Gospodarczej

poszukuje kandydatów na stanowisko

KIEROWNIKA
Oddziału w Dębicy

Wymagania:
— wykształcenie wyższe, min. średnie
— predyspozycje do kierowania zespołami ludzkimi
— udokumentowane doświadczenie w pracy

na stanowisku kierowniczym
— pełna dyspozycyjność

Oferujemy:
— interesujqcq pracę w młodym zespole
— atrakcyjne wynagrodzenie w systemie motywacyjnym
— możliwość otrzymania w przyszłości samochodu

służbowego

Oferty zawierajqce list motywacyjny
i życiorys zawodowy z aktualnym zdjęciem

prosimy o przesłanie pod adresem:

INTER-PROFIT

ul. Batorego 5, 37-700 Przemyśl
Attn. Jerzy Nowakowski 3ó7/wb

EXPOL]

EXPOL
Spółko z o.o.

ZAKŁAD PRZETWÓRSTWA

OWOCOWO-WARZYWNEGO

w Nowym Sączu

poszukuje kandydatów
na stanowiska:

SPECJALISTA ds. MARKETINGU
Wymagania:
- wykształcenie wyższe
- staż pracy no podobnym stanowisku

- zdolności negocjacyjne
- samodzielność i operatywność
- łatwość w nawiązywaniu kontaktów

PRZEDSTAWICIEL HANDLOWY
Wymagania:
- wykształcenie minimum średnie

- staż procy na podobnym stanowisku

- znajomość rynku spożywczego
- dyspozycyjność i operatywność
- łatwość w nawiązywaniu kontaktów

- prawo jazdy kat. B

- własny samochód

Kandydatom oferujemy pracę

w młodym, dynamicznym zespole,

możliwość rozwoju zawodowego oraz

samochód służbowy po okresie próbnym.

Osoby zainteresowane prosimy

o przesłonie listu motywacyjnego oraz CV,

w 7 dni po ukazaniu się ogłoszenia

pod adresem: EXPOL Spółko z o.o. ZPOW

ul. Węgierska 78, 33-310 Nowy Sącz
z dopiskiem PRAĘA - MARKETING.

FIRMA prywatna przyjmie operatorów kopa­
rek. Kwatery (012) 262-15-22 (012) 262-

14-41

FIRMA ubezpieczeniowa zatrudni 3 osoby.

(0-12) 421-55-98, 0-601886589.

HANDLOWCÓW z własnym samochodem

zatrudni firma, wysokie zarobki. N .

Sącz (0-18) 444-26-91.

HURTOWNIA zatrudni pracowników. Tarnów,

(0-14) 27-57-53.
_____ __

HURTOWNIA sprzętu AGD zatrudni osoby z sa­
mochodem. Tel. (014) 26-73-37

_________

JEŚLI sądzisz, że w Twoim wieku trudno zna­

leźć pracę, ale jesteś operatywny i lubisz

kontakt z ludźmi przyjdź 5 października
o godz. 18.00 do Domu Kultury Kolejarza
w Nowym Sączu lub 7 października o godz.
18 do Hotelu Tarnovia w Tarnowiec_______

JEŻELI szukasz stałej i legalnej pracy w do­

mu - na umowę, bez pośredników napisz
do firmy „SANTA". Oferujemy różne oferty,

zapewniamy duże wynagrodzenie, bez po­
brań i gier. Informacje: koperta i 2 znaczki.

P.R.F. „SANTA" Biskupice 101, 32-200

Miechów

KSIĘGOWĄ samodzielną, ze stażem pracy

(komputer: Aktyn) zatrudni zakład. 0/90-

319-815.

KURS agenta ochrony, konwojenta. Li­

cencja I i II stopnia. Raty, system zaocz­

ny, praca. Nowy Sącz, tel. kom. 0/90-

68-97-38.

MAGISTRÓW Techników Farmacji zatrudnię

w Nowym Sączu (0602) 435-685_________

NA stanowisko menedżera zatrudnię 5 osób

z wyższym lub średnim wykształceniem.
Tel. (060) 149-52-82 w godz.16-22,

NOWO otwarta Hurtownia AGD zatrudni oso­

by z własnym samochodem osobowym do

sprzedaży bezpośredniej - Dębica i okolica.

(014) 677-89-71
_ ______

OGÓLNOPOLSKIE przedsiębiorstwo zatrudni

chałupników i współpracowników. „Keram

Polska" 97-400 Bełchatów, Budryka 2 skr.

poczt. 52____________ ___________________

OSOBY energiczne, samodzielne - wykształ­
cenie minimum średnie - praca stała lub

dodatkowa - teren Dębica, Tarnów, Pilzno,

Ropczyce, Sędziszów i okolice. Tel. 0602-

104-768
___ ______ ___

POSZUKUJEMY niezależnych i przedsiębior­
czych osób do prowadzenia własnego biz­
nesu. Stała lub dodatkowa. Tel. (014) 22-

40-55^
_ _____

PRACA w ubezpieczeniach (012) 270-41-89

PRACA za granicą (znaczek i koperta). 32-

050 Skawina skr. 46

PRACA jest wszędzie trzeba tylko chcieć pra­
cować - napisz, nie będziesz żałował. K. Se-

rednicka skr. poczt. 42, 32-800 Brzesko*

koperta zwrotna
________

PRIMAR - B zatrudni akwizytorów, tel. (0-14)
21-76-93.

_ _ ______________________

RENOMOWANA hurtownia odzieży zatrudni

sprzedawców, stała praca, wysokie zarobki.

Tel/fax. (0-18) 443-79-35 .

SPRZEDAWCĘ na pół etatu do sklepu spo­
żywczego przyjmę. Zgłoszenia: Tarnów,

Mościckiego 108 „Ibid"

UWAGAI Bezinwestycyjna praca biurowa we

własnym domu. Dzięki niej będziesz zara­
biał 110 zł lub więcej codziennie. Informacje

bezpłatne, koperta i 2 znaczki. Bez pośred­
ników i gier. F. U. R. P. BISKUPICE 101, 32-

200 Miechów
______ ____

ZATRUDNIĘ 5 osób z wykształceniem wyż­
szym lub średnim z predyspozycjami na sta­
nowisko menedżera. Tel. (060) 149-52-82

(16-22).

ZATRUDNIĘ kierownika piekarni. Wykształ­
cenie wyższe, praktyka na stanowisku

kierowniczym mile widziana. Piekarnia

„Blajan", Tarnów, Mościckiego 108.

ZATRUDNIĘ kierowcę z własnym samocho­
dem do rozwozu pieczywa na terenie Dębi-

cy. Tel. (014) 68-16-350, 670-24-09_______

ZATRUDNIĘ złotnika. Tel. (014) 67-78-738

wieczorem.

AMPLICO LIFE organizuje spotkanie dla

kandydatów na licencjonowanych

agentów ubezpieczeniowych z woje­
wództwa nowosądeckiego w dniu 12

października 1998r. godz. 18.00 w No­

wym Sączu w Agencji AMPLICO LIFE

ul. Kościuszki 26, tel. 444-26-66

BANK KADR „TEST" Centrum Szkoleń i Do­
radztwa Personalnego Rekrutacja, Selekcja,
Szkolenia Pracowników dla Firm, ul. Smo­
leńsk 29, lllp, tel. 429-63-15, fax 421-87-

50, E-MAIL-office@bankkadr. com. pi. Po­

szukuje dla swoich klientów kandydatów na

następujące stanowiska

*

logistyk - biegły angielski
*

specjalista d/s kontroli jakości - biegły

angielski, wykształcenie chemiczne, towaro­

znawstwo

*

programista znający SOL, DELPHI

*

programista - znający Visnal Basic, Win­
dows NT, biegły angielski
*

informatyk - relacyjne bazy danych, zna­

jomość systemów sieciowych, znajomość

pakietu MS OFFICE, angielski
*

informatyk - koncern zachodni, doświad­
czenie jako administrator UNIX, znajomość

języka C

* administrator ORACLE - znajomość języ­
kaC

* konsultant d/s finansów i administracji -

praktyka w księgowości, znajomość języka

angielskiego
*

product manager - sprzęt sieciowy, do­
świadczenie menedżerskie, znajomość ryn­
ku IT, biegły angielski
*

logistyk - koncern zachodni, praktyka
w organizacji dostaw i negocjacjach handlo­

wych, marketingu przemysłowym, biegły

angielski
*

inżynier d/s jakości projektu - firma pro­
dukcyjna, wykształcenie wyższe techniczne

(mechanika lub pokrewne), praktyka w dzia­
le kontroli jakości, konwersatoryjna znajo­
mość języka angielskiego lub francuskiego
*

inżynier d/s wdrożeń projektu - firma pro­
dukcyjna, wykształcenie wyższe techniczne

doświadczenie w zarządzaniu zespołem in­

żynierskim, praktyka w przemyśle, konwer­

satoryjna znajomość języka angielskiego
lub francuskiego
*

inżynier - narzędziowiec - firma produk­
cyjna, wykształcenie wyższe techniczne

(mechanika lub pokrewne), praktyka w wy­
konawstwie lub projektowaniu przemysło­
wym, konwersatoryjna znajomość języka

angielskiego lub francuskiego
* kierownik d/s eksploatacji - branża ener­

getyczna, doświadczenie na stanowisku kie­

rowniczym, język angielski lub francuski

biegle
' kontroler jakości - branża tytoniowa, wy­
kształcenie wyższe - preferowane towaro­
znawstwo, chemia lub zarządzanie jakością,

biegły angielski
*

help desk - filia koncernu, biegła znajo­
mość MS Office, podstawy j. angielskiego
*

recepcjonistka - duża firma z kapitałem

amerykańskim, praktyka niekonieczna, do-

bry/biegły angielski
*

inżynier - automatyk, biegła znajomość

języka angielskiego, znajomość sterowni­
ków PLO, praktyka mile widziana

*

informatyk - help desk, bank ogólnopol­
ski, wykształcenie wyższe, dobra znajo­
mość języka angielskiego _

Rejonowy Urząd Pracy w Krakowie dyspo­
nuje miejscami pracy dla osób w różnych
zawodach. OTO NIEKTÓRE OFERTY PRACY

ZGŁOSZONE W NASZYM URZĘDZIE:
* 2 miejsca pracy dla: operatora strugarki
do metalu, wykształcenie zawodowe lub

średnie, obróbka skrawaniem, może być ab­

solwent, praca II zmianowa, wynagrodzenie
900 PLN (nr oferty 0096990) praca na

czas określony ANATOL POLSKA Kraków,

ul. Romanowicza 2, tel. 423-51-40

* 2 miejsca pracy dla: operatora drążarki,

wykształcenie zawodowe lub średnie, ob­
róbka skrawaniem, może być absolwent,

praca II zmianowa, wynagrodzenie 800 PLN

(nr oferty 0097000) praca na czas określo­

ny ANATOL POLSKA Kraków, ul. Romanowi­

cza 2, tel. 423-51-40

* 3 miejsca pracy dla: operatora obrabiarek

numerycznych, wykształcenie zawodowe

lub średnie, obróbka skrawaniem, kurs CNC,

obsługa obrabiarek numerycznych, wyna­
grodzenie 1.200 PLN, praca II zmiana (nr

oferty 97020) praca na czas określony
ANATOL POLSKA Kraków, ul. Romanowicza

2, tel. 423-51-40

* 1 miejsce pracy dla: kierownika działu

technologicznego, wykształcenie wyższe,
inż. mechanik, staż pracy 5 lat na stanowi­
sku wymagającym wiedzy nt. sterowania

procesami technologicznymi, pracy od 7 do

15, wynagrodzenie 2.500 PLN, godziny pra­
cy od 7 do 15 (nr oferty 97070), praca na

czas określony ANATOL POLSKA Kraków,

ul. Romanowicza 2, tel. 423-51-40

* 1 miejsce pracy dla: technika elektronika,

wykształcenie średnie kierunkowe lub ZSZ,

naprawa telewizorów, magnetowidów, prak­
tyka w zawodzie min. 1 rok, wynagrodzenie
1.000 PLN, praca od 11 do 19, (nr oferty

96850), praca na czas określony. Kontakt

telefoniczy 648-02-24

DAM PRACĘ
* 4 miejsca pracy dla: stolarza budowlane­

go, wykształcenie ZSZ, mile widziane

uprawnienia mistrzowskie, praca w usłu­

gach, godziny pracy od 7 do 15, wynagro­
dzenie 704 PLN (nr oferty 0096770) praca

na czas określony, kontakt STOLARNIA-

MROCZEK (Restauracja GROLIAR) Kraków,

os. Zgody 4

* 3 miejsca pracy dla: fryzjera męskiego,

wykształcenie zawodowe, praca w GEANT

salon, jedna osoba zawiadująca salonem,

może być absolwent, wynagrodzenie 700

PLN, godziny pracy 9-21, II zmiany, (nr ofer­

ty 256400) , praca na czas nieokreślony,
PROFAC Spółka z o. o. tel. 413-16-86,

w godz. 9-21

Pracodawcy mogą składać oferty pracy co­
dziennie od godz. 8 do 15 pod numerem te­
lefonu 645-18-12, 645-11 -62 lub osobiście

pok. 206 w siedzibie Rejonowego Urzędu

Pracy, Kraków, ul. Wąwozowa 34.

Rejonowy Urząd Pracy w Nowym Sączu, ul.

Węgierska 146, tel. 442-94-83

*

psycholog ze specjalnością terapeutyczną
‘

lekarz stomatolog - praca w wymiarze
1/4 etatu

*

socjolog - wymagane uprawnienia peda­
gogiczne
*

operator koparki - kat. III - wymagane

prawo jazdy kat. T lub C, staż pracy 5 lat,

praca w Nowym Sączu
*

inżynier budowlany lub technik budowlany
z uprawnieniami budowlanymi

Rejonowy Urząd Pracy w Nowym Targu os.

Bór 13, tel. 26-65 -691, 26-69-897

*

przedstawiciel handlowy - wykształcenie

średnie, wynagrodzenie 700 zl.

* technik elektryk - wynagrodzenie 800 zł.

* technik budowlany - uprawnienia

budowlane, wynagrodzenie 800 zł

Rejonowy Urząd Pracy w Zakopanem ul.

Księdza Stolarczyka 14, tel. 20-15-061, 20-

15-479

*

wychowawca - wykształcenie wyższe pe­
dagogiczne, wynagrodzenie do uzgodnienia
*

kasjer walutowy - wykształcenie średnie,

praca na czas określony, wynagrodzenie do

uzgodnienia
*

nauczyciel języka angielskiego -

wykształcenie wyższe, praca na czas

określony, wynagrodzenie do uzgodnienia
*

krupier - wykształcenie średnie,

wynagrodzenie do uzgodnienia
*

piekarz - wykształcenie zawodowe,

praktyka 2 lata, praca stała, wynagrodzenie
do uzgodnienia__________________________

Rejonowy Urząd Pracy w Tarnowie pl. Bema

3, tel. 21-47-28,21-48-36
*

specjalista BHP - wymagany staż pracy

na tym stanowisku, min. 5 lat, aktualne

uprawnienia z zakresu BHP i p. poż.
*

operator koparko-ladowarki „Ostrówek" -

wymagane uprawnienia oraz 5 lat stażu

pracy,
*

projektant programu informatycznego -

wykszt. wyższe, znajomość języka Clipper,

mogą być absolwenci,
*

pracownik do obsługi serwisu

i zaopatrzenia, wykszt. min. średnie, bardzo

dobra znajomość sprzętu komputerowego
i oprogramowania,
*

mgr farmacji lub technik farmaceutyczny,
*

psycholog - wykszt. wyższe, może być
absolwent, wiek do 35 lat, praca w Dębicy,
*

samodzielny księgowy, wykszt. min. śred­

nie ekonomiczne, staż pracy 5 lat, znajo-
mość pełnej księgowości.________________

Rejonowy Urząd Pracy w Bochni, ul. Kazi­
mierza Wlk. 33, tel. (014) 61-220-59, 61-

220-53

*

nauczyciel matematyki, wymagania wy­
kszt. wyższe kierunkowe,

■ nauczyciel j. angielskiego wymagania wy­
kszt. wyższe kierunkowe,
*

nauczyciel technologii, wymagania wy­
kszt. wyższe kierunkowe z uprawnieniami

pedagogicznymi.

ABSOLWENTKA, znajomość obsługi kompute­
ra, angielski. (0-18) 441-38-95 .

DWÓCH młodych dyspozycyjnych, samochód

„B", telefon (012) 2691-261, 0502-354-

270,0501-415-835 ______

KIEROWCA kat. ABC z samochodem Polonez

Truck. (0-18) 44-56-118 lub 0/602-49-86-

18.
_ _____ ______ ______

KOMPUTEROWE przepisywanie. Tel. (0-14) 21-

06-83, wieczorem.

MŁODY, dyspozycyjny, prawo jazdy kat.

B. Tarnów, 0601 530-518.

OPERATOR żurawia wieżowego z praktyką

pracy w Niemczech podejmie pracę za gra­
nicą. tel. (0-14) 26-72-24.
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POSZUKUJĘ PRACY
JELCZ HDS. (012) 644 62-97POPROWADZĘ książkę przychodów i rozcho­

dów - komputerowo. Tel, (0-14) 219-660.

POSZUKUJĘ pracy chałupniczej lub wspólni­
ka. Dysponuję budynkiem - 3 pomieszcze­
nia 25 m!, siła, gaz

* samochód w Rzucho-

wej. Tel. (0-14) 26-56-53.

REJONOWY Urząd Pracy w Krakowie, ul. Wą­
wozowa 34, poszukuje miejsc pracy dla:

pracowników d/s kadr, specjalistów
d/s handlu i marketingu, pracowników biu­

rowych, pracowników księgowości, logope­
dy. Tel. (0-12)645-18-12,645-11 -62

NAUKA
ADRES: ZDZ Kraków, Dietla 38, (012) 422-

31-02. ROZPOCZYNAMY KURSY! Spawacz:

elektryczny, gazowy. Palacz kotłów. Kierow­
ca wózków: akumulatorowych, spalino­
wych. Przewóz materiałów niebezpiecznych

(ADR) . Bukieciarstwo. Manicure - pedicu­
re. Barman. Kelner. Kucharz. Obsługa: suw­

nic, dźwigów, autoklawów. Przygotowawcze
do egzaminu czeladniczego, mistrzowskie­

go (różne zawody). BHP..

AGENT celny. Kurs. Zapisy informacje. N.

Sącz, ul. Długosza 66, (0-18) 442-10-45.

ANGIELSKI - profesjonalnie. Tarnów, Tel

(014) 27-52-53.

CZELADNICZE, MISTRZOWSKIE (różne zawo­

dy) . KURSY sobotnio-niedzielne przygoto­
wawcze do egzaminu państwowego ROZPO­
CZYNAMY! Zakład Doskonalenia Zawodo-

wego Kraków, Dietla 38, (012) 422-85-69.

GITARA - lekcje. Tel. (012) 636-72-65

JĘZYK polski - korepetycje. (0-14) 790-576,

po 17.

KARATE: zapisy Nowy Sącz 0/90-68-97-

38.

KURS instruktorów rekreacji - weekendy.

Najnowsze programy fitness, Miodowa 21.

(012) 421-95-34._______________________

KURS masażu klasycznego, akupresury za­

kończony egzaminem - weekendy. Miodo-

wa 21. (012) 421-95-34.

KURS Makijażu I Stylizacji. Tel. (012) 655-15-

28.
_____________________________________

KURS stylizacji, wizażu, dwustopniowy, za­

kończony egzaminem - weekendy. Miodo-

wa21. (012) 421-95-34.____________

KURS tańca towarzyskiego i nowoczesnego

(012) 634-44-25 od 7.00-22.00___________

MATEMATYKA, fizyka, chemia. (012) 421-05-

75.

FORD Escort 1,8D, kombi, 1992, el. szyby,
alarm, relingi, hak. tel. (0-14) 21-27-62, (0-

14) 23-10-47.

FORD escort LX, 1900,1995 r. 13.000 km, au-

tomat, bogato wyposażony. (014) 6779-357

FORD Fiesta 1.1,1992. (0-18) 443-51-39.

FORD Mondeo 1.6, czarny, 1993 z kontyn­
gentu 94, serwisowany u dealera, 27.500zł.

(0-18) 443-81-50 (9-16)._________________

FORD Sierra 1,6 i Combi 1990, granatowany

metalik, 162.000 km, garażowany, szyber-
dach, radiomagnetofon, alarm, centralny za­
mek na pilota, oznakowany, zielone szyby,
nowe opony, 2 zimowe nowe amortyzatory.
Cena 16.500 zł, Teł. (0-14) 68-62-100 do

16,(0-14) 68 61 964 po 16.
_______

MAZDA 121 i 16V, 1993, (0-18) 443-63-35.

MAZDA 121, 1988, grafit metalik. (0-18) 44-

211-70 lub 0/602-37-80-46.______________

OPEL Astra 17D, 1993, (0-18) 471-20-69

OPEL Astra Combi 1.7 TDI, 1996,40.000km,

biały, I właściciel, pełna dokumentacja, bo­

gate wyposażenie, bezwypadkowy. 0/601-

45-28-60._______________________________

OPEL Astra 1996, 90 KM, 16V, przebieg
70.000, stan bardzo dobry, pierwszy wła­
ściciel. zakupiony w Polsce, oglądać Tar-'

nów, OPEL Auto Ring. Kontakt: tel. 0602-

239-233.________________________________

OPEL Kadet 1,3 1985, biały, 5-drzwi, 9.000zł

sprzedam (0-18) 443-93-01
______________

PEUGEOT 306 XN 1,4, 1994r, biały, stan do­

bry sprzedam(012)283-19-93 ______

PEUGEOT 405, składak 1995,1400,111.000

km, cena do uzgodnienia. (0-18) 443-13-41,

PEUGEOT 306,1997r, 18.000 km, CZ, ES, 3-

drzwiowy. (0-14) 43-71-13.
____

POLONEZ Truck 1.9D, 1995/96, 53.000km,

stan bdb. (0-18) 441-48-72.
______

POLONEZ Caro 1.6, gaz, c. zamek, AA, ML,

1995, zielony, 11.900zł. 0/602-78-66-99.

POLONEZ 1.5, czerwony, 1990, możliwe raty
lub zamiana. (0-18) 444-20-82, 0/602-678-

269.__________ _____________

POLONEZ Caro, 1994, gaz, CZ, szyberdach,

raty, zamiana. (0-18) 444-20-82, 0/602-

678-269.

ZDECYDOWANIE kupię auta powypadkowe, do

remontu. 090-354-003

PILNIE kupię auta powypadkowe, osobowe,

dostawcze. 0601-64-62-74

ABSOLUTNIE wszystkie auta powypadkowe,

zniszczone, rozbite, uszkodzone - kupię.
0601-61-72-79

KAMAZ 5320 wywrotkę - pilnie sprzedam.
Tarnów, lei. (0-14) 25-05 -44.

SPRZEDAM: AVIA 31, izoterma, rok 1991/92.

Tel. (012) 278-3343.
___

ZAKOPANE - Krupówki sprzedam nowe

mieszkanie 64m2,185.000 zl. (012) 6531-

544, (018) 33-72-569

KUPIĘ mieszkanie 3 pok. ok. 65m’ na I pię­
trze w Nowym Sączu (0-18) 443-10-78,

(0602) 593-769

PILNIE kupię auta rozbite, zniszczone,

skorodowane, do remontu. 090-24 -

16-32

STAR-200L 1997/98 składak, dużo części

nowych, tanio. (0-18) 332-50-18.

STAR 28, chłodnia, listopad 1984r., 7.000 zł

do uzgodnienia. (0-14) 26-67-82.__________

ŻUK A11-B, 1988r., stan bardzo dobry. Tel.

Ciężkowice 84.

N. SĄCZ: kupię mieszkanie M-1 z jasną kuch­

nią. (0-18) 443-44-72 .

MIESZKANIE odnajmę. 0-18/441-59-07.
A. AUTA powypadkowe zdecydowanie - ku­

pię. 012/645-0372, 090-31-40-97

AUTA powypadkowe kupię (012) 647-58-04,

0602-59-90-92

ŻUK skrzyniowy, stan dobry, cena do uzgod­
nienia, tel. (014) 611-1370

KUPIĘ kontenery lub inne pomieszczenia ma­

gazynowe. Tel. (012) 278-3343.
INNE POJAZDY

NIERUCHOMOŚCI

MUZYKA - zasady, kształcenie słuchu, rytmi-
ka, korepetycje. (012) 658-82-90.

SOPHIS - angielski, Business English, Polish

for toteigners. Tel.(012) 412-76-42 .

SZKOŁA modelek - weekendy. Makijaż, cho­

reografia, sesja zdjęciowa. Miodowa 21.

(012)421-95-34.
_______________ _________

TANIEC towarzyski, kursy, klub taneczny dla

dzieci, młodzieży, dorosłych. 0602-72-70-

05___ ___________ _

WŁOSKI - kursy. Studium Języka Włoskiego.
Basztowa 1. (012) 421-34-15.

II—!/ H liiiiM
PEŁNA GAMA WERSJI I KOLORÓW

ODBIÓR „OD RĘKI”

CINQUECENTO-VAN

UNO 1,4 -VAN, PALIO -VAN

MALUCH - cena już od 11.530 zł*

CC 704 - atrakcyjna cena*
* blokada skrzyni biegów GRATIS

AUTO-POLMOZBYT KRAKÓW
al. 29 Listopada 39, tel. 411 -81-61

www.autopol.krak0w.pl

MOTORYZACJA

I26P, 1991, (0-18) 44-11 -800 ._____________

I26P, 1991, stan bdb, raty lub zamiana, oka-

zja. (0-18) 444-20-82, 0/602-678-269.
_

126P - sprzedam, 1992r, garażowany, I wła­
ściciel, 5.800PLN (012) 277-33-17

AUDI 80, 1990, po wypadku w całości, na

części. (0-18) 332-50-18.
_________________

CC-700, 1994, czerwony, bogata wersja,
możliwa zamiana, raty. (0-18) 444-20-82,

0/602-678-269._________________________

CC-700, biały, 1996, możliwe raty, zamiana,

13.500zł. (0-18) 444-20-82, 0/602-678-

269.
___________________________

CINOUECENTO 700, 1995, zielony metalik,

46.000 km, autoalarm, pierwszy właściciel,

bezwypadkowy, stan bardzo dobry, 13.400

zł do uzgodnienia. (014)24-18-11 .______

CITROEN XMl90,18,000, 0601-52-03-11

FIAT 126p, 1983, granatowy - lakier orygi­
nalny, bezwypadkowy, 1.300 zł. Dębica

(014) 676-35-65_______________________

FIAT Ducato 2.5D, 1992, czerwony, podwyż­
szany. (0-18) 441-47-11.

_______________

FIAT Uno 1.0, granatowy, 1994, stan bdb, ra­

ty,zamiana. (0-18) 444-20-82.

PUNTO ELX75,1995, seledyn metalik. (0-18)
442-07-84.______ _ ____

SKODA 1988, czerwona, stan bdb, garażowa-

ny 4.800zł (0-18) 445-63-50_____________

SKODA 120,1981 r. - sprzedam. (0-14) 33-

17-91.___________________________________

SPRZEDAM mercedes 124, 230E, 91/92 r,

pełne wyposażenie. Tel. 090-28-32-94 woj.

Nowy Sącz______________

SPRZEDAM Nissan suny 1,7 D, rok. prod.
1988/ 89 - idealny stan. (018) 26-67363

TANIO sprzedam udziały na Lanosa. (0-18)
442-70-07 po 16.

TICO, 1995 r., granat metalik - pilnie

sprzedam. (0-14) 26-29-75 po 16.00.

VW Golf I11.8, granatowy, 1987,5-drzwiowy,

raty, zamiana. (0-18) 444-20-82, 0/601-

678-269.
_____________________________

IfW jetta 1,8 benzyna, katalizator, rok prod.
1991, granat, metalik, alarm, centralny za­

mek, wtrysk, wspomaganie, przebieg: 120

tys. Tel. (018) 26-685-80_________________

UW LT 35, turbo diesel, 1992, biały. Tel.

kom. 090-370-710______ ________________

VW Passat 1.9 TD, 1994 r„ 86.000 km, ABS,
2 x airbag, ES, S, atrakcyjna cena. 0602

774-287.

AUTA powypadkowe, zniszczone, skorodo­
wane do remontu - kupię. 090-26-72-38

SKUP samochodów powypadkowych,

uszkodzonych (płacę gotówką) 090-

615-163

mikrotech

... Dynamika twojejfirmy

UEHSING
ŚRODKÓW TRWAŁYCH

MIKROTECH S.fl. Krosno ul. Grodzka 26 tel. (0-13) 436-65-11

Biura leasingowe: Nowy Sącz ul. Rynek 10, teL(0-18) 443-70-69

Tarnów ul. Hodowlana 5, tel. (0-14) 21-17-92

v..x e '„Mn SWS638®

CIĄGNIKI: 0-330, 3328, glebogryzarkę, pług

sprzedam. Piaszczak, Łętownia 375. (018)
267-56-73.

______________________________

CIĄGNIK Ursus 4512, stan bardzo dobry.

(018) 35316-90, wieczorem.
____________

CIĄGNIK 3330 URSUS - sprzedam. Tel.

(018) 27-719-19
____________

CIĄGNIK MF-3512 z kabiną 1993 r prod. 800

mtg lub Ursus 4512 z kabiną komfortową
1992 r. prod. 900 mtg, stan ciągników ide­

alny. Tel. (014) 284-29-93_____________

KOMBAJN „Anna", 3360; beczkowóz 3000

L, Robur - izoterma. (014) 67-60-982

KONTENER chłodnia „Tchermoking“+ winda,

5,30x 2,40x 2,40. Tel. kom. 090-370-710

l-pokojowe Centrum A, 34m2, parkiety, te-

lefon (012) 421-11 -88_____________

N. SĄCZ: mieszkanie 4-pokojowe do wynaję­
cia. 0/604-260-288.____________________

N. SĄCZ: pokoje dla studentów. (0-18) 442-

16-89 wieczorem.

N. SĄCZ: pokój do wynajęcia od zaraz. (0-18)

44317-94.____________________ ________

NOWY Sącz (centrum) garsoniera dla studen-

ta, 1 rok. 0/604-269-938 .________________

POSZUKUJĘ do wynajęcia tanią garsonierę (0-

18) 442-29-39 po 19.

ILKOWICE - 3 działki budowlane (8, 8,10a),

uzbrojenie w zasięgu oraz pole uprawne 0.6

haJO-14) 457-392.

MICHAŁOWICE I 92, działka budowlana do

sprzedania tel. (012) 389-28-56

N. SĄCZ, Chełmiec: budowlane 18a uzbrojo­
ne. (0-18) 44-13-109 po 20.___ ;__________

NAWOJOWA: działka budowlana 44a. 0/602-

78-66-99.
_______________________

OKAZJA. Pole 0,42 ha z odwiertem po poszu­
kiwaniach naftowych z dużymi pokładami
soli 3 km od Wojnicza i trasy A-4 - sprze­
dam. (0-14)26-11 -08.

POLE budowlane z domkiem w Klimkówce

k/N. Sącza. (0-18) 44321-83 .

SPÓŁDZIELNIA mieszkaniowa sprzeda

działkę handlowo-usługową. (0-14) 24-

16-90, (0-14) 26-93-73.

WÓZEK widłowy spalinowy, stan bardzo

dobry sprzedam. (014) 210-944 wie­

czorem.

ŻUK z plandeką w dobrym stanie, typ A09

(0-18) 441-26-99 .

WÓZEK widłowy - kupię. Tel. (018) 27-71 -

919

ALARMY, autoblokady, autoimmobilisery, au-

toradio. Zestawy GSM, montaż: (012) 411-

15-33, 413-1333.

ALARMY, autoblokady, immobilisery, central-

ne zamki, (012) 644-4 5-17, Cienista 12.

FORD Transit kraj, zagranica - przewóz
osób, usługi dla firm. (014) 784-212 .

PRZEPROWADZKA fachowo (012) 64346-83

TRANSPORT.Jejcz kryty8t (0-18) 441-25-37

TRANSPORT Star 6-12t, plandeka. 0/602-17 -

17-93.
__________________________________

TRANSPORT kraj, zagranica. Transit - tanio,

solidnie. (0-14) 241-869, (0603) 276-703.

TRANSIT bus - przewozy: wesela, przysięgi,

lotnisko, przeprowadzki, inne. (014) 67-21 -

652, 0602/57-93-89_______ ____________

TRANSPORT, kraj - zagranica, spedycja, od

1T-24 ton. 012/641-0007

ŻUKIEM.-Tanio!. (012) 2664)4-87

NADWOZIE Fiata 126p, grudzień 1995. (0-18)
332-5318.

CIĘŻAROWE

AVIA A-31 izoterna po kapitalce tanio. (0-18)
445-75-52.

JELCZ 325 turbo, skrzynia 6-biegowa, 1987.

(0-18) 332-52-06.
________________________

JELCZ wywrotka* plandeka, 1988 r, ładow­
ność 9,2t; przyczepa wywrotka 8t, 1993 r.

Sprzedam. Dębica, tel. (014) 67-60-498,67-

72-165

l-pokojowe Litewska 31m2, jasna kuchnia,

telefon (012) 421-11-88_______

3pokojowe Kotlarska 52m2, telefon, parkiet

(012) 421-11 -88

3pokojowe Bieżanów, 61 m2, drugie piętro

(012) 421-11 -88

3-pokojowe Gnieździeńska 46m2, drugie
piętro (012) 421-11-88

___________

3-pokojowe Salwatorska, 63m2, telefon

(012)421-11 -88
___________

AGENCJA „Meritum" kupi sprzeda: domy,

mieszkania, działki. N. Sącz, Jagiellońska
38, tel. (0-18) 442-04-68 .______

DĘBICA - Straszęcin, trzypokojowe, I piętro,

64m2, cena konkurencyjna. (014) 676-87-

25

DĘBICA - Paderewskiego: mieszkanie 62m2,

I piętro. (014) 6778-977 po 20.___

GARSONIERA Kozłówek cena 57.000zł do ne­

gocjacji (012) 421-11 -88

GARSONIERA Krowodrza cena 62.000zł (012)
421-11-88

____________

GARSONIERA Dąbie 24m2 (012) 421-11 -88

GARSONIERA ul. Widok ok. 20m2, księga wie-

czysta (012) 421-11-88
____________

KRAKÓW ul. Montwiłła-Mireckiego,2poko-

je,43m2, telefon, balkon, ładnie urządzone,
94.000 (możliwość rat) (012) 26744-68

M-1 w Nowym Sączu. (0-18) 44321-83 .

N. SĄCZ os. Przydworcowe: 2-pokojowe Ip,

telefon, po kapitalnym remoncie. 0/601-

867-221 ._______________________________

NOWY Sącz, Millenium 41 m! (wieżowiec) (0-

18) 44374-86

NOWY Sącz, mieszkanie 3-pokojowe, IV pię­
tro, cena przystępna (0-18) 44-11 -767,

(0601) 28-37-30._______________

OKAZJA. Mieszkanie 65m’ do remontu,

70.000 zł. Kraków 0/602-7324-31.

OS. Piastów 41 m2, loggia, telefon (012)
421-11-88

POŚREDNICTWO „Habitat" - pośredniczy­
my w wynajmie i sprzedaży mieszkań.

(012) 42304-18

REJON Krakchemii 35m2, drugie piętro (012)
421-11-88

_____________________

ROPCZYCE - mieszkanie, 64m2, III piętro. Ta-

niol. (017) 221-77-63
_______________

SZCZAWNICA -1 piętro, 3 pokoje - 71 m2, bal

kon, garaż, telefon. (018) 262-2323

TARNÓW - mieszkanie 74 m! z telefonem.

Tel. (314) 26-86-88 ._____________ ____

TARNÓW. Mieszkanie 73 m!, 4-pokojowe z te-

lefonem. tel. (0-14) 22-15-96.___________

UGOREK 40m2, po remoncie, telefon (012)
421-11 -88

DAEWOO

dodane cenv

.
- *0000,,.

POLONEZ-TRUCK

PRODUKCJA
• FURGONY
• IZOTERMY • CHŁODNIE
• NADWOZIA SKRZYNIOWE ‘WYWROTKI

AUTORYZOWANY
Łll* ”

DEALER

STAR • JELCZ • LUBLIN

\f'
=W. z3

30-960 KRAKÓW, ul. Pachonskiego 5

tel. (0-12) 415-39-56,415-48-72 w. 208 fax (0-12) 415-35-57

RATY • LEASING * MINIMUM DOKUMENTÓW

PRZYJMĘ uczennice - studentki na stan­

cję (318) 441-30-90

SPRZEDAM 4ha gruntu przy drodze krajowej
do Krynicy w tym 70ar budowlane (0-18)

440-55-07,443-81-90. ________

TARNÓW - Krzyż. Działkę budowlaną 7,5 ara

- sprzedam. Tel. (0-14) 784-506, wieczo­

rem.

SAMODZIELNY pokój dla studentki, domek

osiedle Kliny (Borek Falęcki) (012) 262-22 -

04

WYSOWA Zdrój k. Gorlic.20 działek budowla­

nych z dojazdem - tanio sprzedam. Tel.

(018) 35-12 -311, wew. 197 lub 177, po 20.

DZIAŁKĘ lub mały dom do 150m! w stanie su­

rowym w granicach N. Sącza zdecydowanie

kupię. (0-18) 44-11 -358 po 19.

ZAKLICZYN - do wynajęcia pokój w zamian

za opiekę nad dzieckiem. (0-14) 665-36-05.

N. SĄCZ: zamienię garsonierę 26m!, lllp, ul.

Szkolna, na większe. (0-18) 441 -01-77.

TARNÓW - zamienię pokój z kuchnią, własno­

ściowe na podobne lub większe lokatorskie.

Tel. (0-14) 260-811.
GARAŻ ocynkowany, nowy, konstrukcja za­

konserwowana sprzedam (012) 266-02-

38

GARAŻE, wiaty, kioski. Nowy Sącz, Bielowic-

ka 35, (0601) 49-53-33.

DĘBICA - Kombatantów: dom - stan surowy,

zamknięty 130 m2 na działce 4,5 a, ul. Ły-

sogórska 11/33 po 20. tel. 0602-52-3385

KAMIENICĘ w centrum Dębicy z lokalami han­

dlowymi - sprzedam. (014) 676-08-00,

(017) 221-88-65___________ _____________

NOWE Żukowice - domek jednorodzinny

sprzedam. 0602 504-217.

OKAZJA. Dom do remontu Niskowa k/N. Są­
cza. (0-18) 445-75-52._________________

RABKA - Zdrój. Dom góralski - około 350m,

bar - pokoje do wynajęcia, parking, ogród,
działka 20 ar - sprzedam. (018) 26-79-612

TARNÓW. Duży dom niewykończony, instala­

cje, stolarka, garaże, 8 arów działka. (0-14)
21-30 -11, wieczorem.____________________

TARNÓW, Armii Krajowej, dom stan surowy

otwarty. (014) 24-08-62.

ZAKLICZYN, Mickiewicza 24. Do wynajęcia po­
koje lub dom.

GARAŻE blaszaki, drzwi uchylne. Niskie

ceny. Tel. (014) 790-912; kom. (0602)
792-375.

GARAŻE, wiaty, usługi ślusarskie najtaniej

w Polsce. Promocja garaży ocynkowanych

(3x5) 1.250.00, (018) 332-10-52, (012)
655-17-29, 090-38-98-58

TARNÓW, Rolnicza. Garaż murowany

sprzedam. (014) 267-515.

TARNÓW Słoneczna - al. Jana Pawła -

garaż lub miejsce kupię. (314) 24-22-32.

ZALASOWA - dom drewniany, 15.000 zł.

(0-14) 541-642.

-S> i
KUPIĘ mały dom wolno stojący lub szere-

gówkę w Nowym Sączu (0-18) 44310-78,

(0602) 593769.

DZIAŁKI

ATRAKCYJNA działka budowlana 96a lub

mniejsze nad Jeziorem Rożnowskim. Lipie
36, 33318 Gródek.______________________

GRABINY - pogranicze Straszęcina: działki

uzbrojone - blisko szkoła, stacja kolejowa,
kościół, ośrodek zdrowia, ośrodek rekre­

acyjno-wypoczynkowy - Straszęcin, atrak-

cyjne miejsce. (014) 670-20-21 wew. 396

GRYBÓW Równie: działki budowlane sprze-

dam. (318) 44-27-313 wieczorem.

BOCHNIA Pilnie odstąpię klub nocny

w centrum. (014) 611-7362

PAWILON handlowy pow. 25m!, przy ul.

Borelowskiego 19 N. Sącz (0-18) 4436313

(0601) 40-69-83.________________________

SPRZEDAM nieruchomość 1,86 ha lok. Kraków,

Wielicka, 200 m od trasy E4, hale przemysło­
we, 1400 m2 (ogrzewane podłogi lastriko +

media) , budynek adm. magazynowy, 1584

m2, place betonowe i parkingi (ogrodzone,

oświetlone). Wyposażenie: stacja Trafo, TV

przemysłowa. Dojazd dla TIR-ów. Kraków, tel.

(0601)433656, (0601)511-292

ATRAKCYJNE pośrednictwo sprzedaż, najem,

pożyczki pod zastaw nieruchomości. Kraków,

al. Słowackiego 58 (012) 6332267

PRZEDSIĘBIORSTWO
HANDLOWO-USŁUGOWE

w KARNIOWIE 32-010 KOCMYRZÓW
Płatnik VAT

OPONY NOWE I BIEŻNIKOWANE do samochodów ciężarowych, przyczep i naczep

BLACHY CZARNE tłoczne i karoseryjne
CZĘŚCI DO PRZYCZEP HL83U-D83P4-D616 oraz do NACZEP

BĘBNY HAMULCA do wszystkich samochodów ciężarowych
krajowych i zagranicznych oraz przyczep i naczep

CYLINDRY: udźwig 161, wysokość 56 cm, 4-stopniowe i 5-stopniowe

■k

★

★

★

★

Punkt informacyjny:
I KRAKÓW, ul. Promienistych 11/8 tel./fax (0-12) 412-92-97 od 7 do 17

✓ KOSIARKI ✓ PILARKI
STARY SĄCZ, ul. Staszica
(róg ul. Batorego)
tel. (0-18) 446 00 81 w. 11

OSPRZĘT MSZANA DOLNA

ul. Starowiejska 23a
tel. (0-18) 33-11 -500

NOWY TARG

ul. Waksmundzka 29
tel. 0602 240-230

KRAKÓW, ul. Pawia 20 (k. Dworca PKS)
tel. (0-12) 422-26-15, 423-19-25
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BOCHNIA - centrum, atrakcyjne stoiska

handlowe do wynajęcia (014) 61-248-

11 po 18.00 .

DĘBICA - centrum: lokal handlowy 35m2 do

wynajęcia.. Tel. (014) 670-36-38

FIRMA poszukuje lokalu 40 - 50m! w No­

wym Sączu, rejon os. Barskie, Sucharskie-

go. (0-18) 441-38-66, (0602) 183-272.

FIRMA wioska wynajmie lokal użytkowy,

parter, ok.100 m2, wyposażony w wodę,

kanalizację, elektryczność, co, w sąsiedz­
twie Zakładów Produkcji Obuwia. Oferty
7480TC Biuro Ogłoszeń, 60-779 Poznań,

ul. Skryta 1

LOKAL sklepowy, pow. handlowa 30 m! do

wynajęcia. Tarnowiec, ul. Tarnowska 32, tel.

(0-14)795-036.

LOKALE biurowe w Dębicy do wynajęcia. Tel.

(014) 676-08-00
_____

N. SĄCZ, centrum: budynek wolno stojący
60m! (wszystkie media z telefonem) na

usługi, handel, biura. (0-18) 441-42-90 .

N. SĄCZ centrum: lokal handlowy 50m! do

wynajęcia. (0-18) 44-11-233.

N. SĄCZ, centrum: lokal do wynajęcia, 70m’.

(0-18) 441-08-04.
__________________

NOWY Sącz, lokal do wynajęcia ok.50m! (0-

18) 442-21-27.__________________________

NOWY Sącz, Paderewskiego, lokal 100m’ do

wynajęcia (0-18) 441-45-38, 444-90-52.

POMIESZCZENIE 50 m2, najchętniej na maga­
zyn - do wynajęcia. (012) 412-76-56.

ANTYWLAMANIOWE zabezpieczenie drzwi: bla­

cha, blokady, tapicerka, zamki, kołki, Płatek

- (012) 415-42-87.

DOMOFONY - naprawa. (012) 423-59-97

FLIZOWANIE oraz inne roboty wykończeniowe
- fachowo i szybko (012) 413-81-57, 0501-

408-753________________________________

PARKIET „Jarząbek" produkcja, sprzedaż,
montaż, zakład. Tel. (012) 272-19-96. Sklep

Firmowy al. 29 Listopada 103a. Tel. (012)
413-47-83, kleje, lakiery, akcesoria hurt -

detal.
_____________________

TAPICERKI, zabezpieczenia drzwi, montaż

zamków i żaluzji (012) 421-83-06

Ż. Żaluzje, rolety - inne najkorzystniej. (012)

649-76-21

PARKIET, tanio. Usługi. Gwarancja (012) 636-

63-51

PARKIET bukowy - tanio. Produkcja. (012)
272-34-16, 423-13-95

ISOLIT *

WILGOTNE BUDOWLE

FLIZOWANIE, remonty (0-14) 68-60-466.

FLIZOWANIE, malowanie, tapetowanie, suche

tynki. (0-18) 441-79-30 .

KOMPLEKSOWE remonty mieszkań - malowa­

nie, suche tynki, flizowanie, terakota, tapety

(012) 415-76-73

ŻALUZJE pionowe i poziome. Kraków

(012) 644-23-45, (012) 649-92-68

ŻALUZJE - produkcja, sprzedaż, montaż. „Za-

lmax“ 655-74-74, 655-63-76

BEZSPOINOWE pokrycia dachowe „EKO-SYS-

TEM“ Posezonowa obniżka cen. N0W0FER

Nowy Sącz, (0-18) 441-33-45, Gorlice (0-

18) 353-68-00 wew.43

BLACHY dachówkowe i trapezowe. Pełny

asortyment. Atrakcyjne ceny. Poszuku­

jemy dystrybutorów. F. H. U. SAGITA

teł. (012) 641-14-15, tel/fax: (012) 641-

49-70

TARNÓW. Lokal biurowo-handlowy

w centrum 80 m2 wynajmę. (090) 22-

76-28.

TARNÓW, Koszycka. Sklep pow. 50 m2 do

wynajęcia. (0-14) 267-544.

F. H . U. „Drewnochem". Parkiety. Sprze­
daż, usługi. (012) 637-50-17, 0601-46-

06-56

DOMU

MATERACE - duży wybór, ceny produ­
centa, 29 listopada 95 0602-170-714,

(012) 415-50-14

ANTYCZNE meble - renowacja tanio, trans-

port gratis 090-38-34-55

KANTÓWKI o wymiarach 8 x 8 x 130 tanio

sprzedam. Tel, (014 ) 340-274.
__________

NIEDROGO foszty dębowe, suche, „piątki", 5

m3 + brzozowe 3 m3. Tel. Ciężkowice 84.

OKNA szwedzkie, używane, z modrzewia

sprzedam. (0-14) 457-535.

PAKAMERY, altanki, garaże, kontenery biuro­
we. (012) 644-62-97__________________

PAPY termozgrzewalne nawierzchniowe pod­
kładowe „W. Duandt" Akcesoria dachowe,

palniki, płyty styropianowe laminowane. Po­
sezonowa obniżka cen. N0W OFER Nowy

Sącz, (0-18) 441-33-45, Gorlice (0-18) 353-

68-00 wew.43

SAM USUNIESZ KAŻDĄ WILGOĆ

OD WEWNĄTRZ BEZ ROZKOPYWANIA

ORYGINALNYM NIEMIECKIM ŚRODKIEM

IZOLIT
♦ USUWA W 100 % WILGOĆ I GRZYB

♦ 2 X POMALOWAĆ I GOTOWE

♦ TO WIECZNIE SUCHE BUDOWLE

♦ WYSYŁAMY NA CAŁY KRAJ

PROSPEKT Z CENĄ BEZPŁATNY

KOSTKA brukowa. Sprzedaż - układanie.

(0-14) 21-27-62 8.00-16.00 Tarnów, ul.

Kochanowskiego 41.

ISOLIT ,.Ł" os. KOPERNIKA 15/13
83-200 STAROGARD GD TEL./FAX (0-5Ś) 56-242-19

POLIWĘGLANY komorowe „LEXAN", „MAR-

LON". Płyty trapezowe PCV, materiały hy-

droizolacyjne „IZOHAN". Dodatki uszczelnia­

jące beton i zaprawę; FARBY. N0W OFER

Nowy Sącz (0-18) 441-33-45, Gorlice (0-18)
353-68-00 wew.43_____________________

PŁYTY drogowe. 012/644-62-97___________

SIATKI ogrodzeniowe ocynkowane, powleka-

ne, akcesoria - producent. (0-14) 26-81-35.

SPRZEDAM foszty jesionowe. Tel. (018) 27-

71-944

STEMPLE budowlane w każdej ilości tanio

sprzedam. (0-18) 442-28-05.__________

SUCHE tynki panele podłogowe ścienne, płyt­
ki. Tanio, szybko. (0-602) 51-76-77.
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BRUKARSTWO tanio i solidnie (0-12) 28-13-

125 wieczorem
_____

CIESIELSTWO. Montaż remont więźb dacho­
wych. Żabno,'(0-14) 45-51-72.____________

CYKLINOWANIE, układanie. Sprzedaż parkietu.

Gwarancja (012) 636-63-51_______________

CYKLINOWANIE, lakierowanie, parkietów, ukła­
danie mozaiki, rachunki vat, Lasota.

012/658-13-97__________________________

DAM montaż boazerii, podłóg, panelowych,

elewacje PCV (0-18) 441-02-82 (0601) 52-

31-65__________________________________

ELEKTROINSTALACJE - ogrzewanie, przyłącza,

pomiary, remonty, odgromy, awarie (012)

282-49-74______________________________

FLIZOWANIE, malowanie, gładź gipsowa, su­
che tynki (regipsy) (0-18) 441-76-16.

FLIZOWANIE, regipsy, podłogi panelowe. (O-

18) 33-25-714 po 19.

KOWALSTWO: kute bramy, ogrodzenia, karni-

sze, świeczniki, lawy itp. (0-18) 444-71-13,

0/601-822-015.

MALOWANIE, tapetowanie, gładź, regipsy, re­

nowacja okien, na raty. (012) 414-25-10,

601-53 -33-75.______ __________________

MALOWANIE, tapetowanie, gładź. Tel. (012)
636-02-25, 638-12-41.

MALOWANIE, tapetowanie, gładź, opalanie
okien. Tel. (012) 411-05-55^

_

MALOWANIE, tapetowanie, gładź gipsowa, re­

nowacja stolarki (012) 423-75-63, 0501-

420-739

OCIEPLANIE, remonty, wykończenia wnętrz.

„Stol-Gips“ tel. (0-18) 441-39-63 wieczo­

rem.

OCIEPLANIE wtryskowe domów. (0-41) 311-

71-72.
_

OGRODY - zakładanie skalniaków, trawni­

ków, pielęgnacja. Fachowe wykonawstwo -

studenci.0-602475279.

OGRODZENIA, klinkier, kamień. Tel. (012) 429-

63-92 wieczorem.

; :1 i ::;; - )j

TYNKI wewnętrzne, wylewki. Tel. (0-14) 68-

61-878, po 19.___________________________

USŁUGI dźwigowe (033) 76-14-66 wew. 18

ZAKŁAD Blacharsko-Dekarski wykonuje po­
krycia dachowe wszelkimi rodzajami blach

oraz ciesielkę. Tel. (014) 273-058 wieczo­

rem.

ZAKŁAD Stolarski, stolarka budowlana, wy­
kończenia wnętrz, usługi: solidnie, tanio.

szybko, tel. (014) 74-33-31.
_________

ŻALUZJE, rolety tanio. (0-18) 446-04-95 (8-

17, sob. do 13). ____________

ŻALUZJE - Nowy Sącz - 441-20-38

ETYKIECIARKĘ i rozlewaczkę sprzedam. (0-14)
26-84-91 w godz. 19.00 - 21.00,

GRUROŚCIÓWKO wyrówniarka fabryczna

300mm sprzedam. (0-18) 446-82-02.

IZOTERMA kontener, Niemcy, 440x230x220,

4.000zł, bez-agregatu. (0-18) 446-36-27.

KAMERA „Panasonic" z osprzętem. Sprze-
dam. Tel. (014) 68-22-604

____________

MAGIEL rok prod.1984. (0-18) 445-08-18.

MASZYNA portalowa do cięcia palnikiem

blach, sterowana posuwem duża (012) 274-

33-78

MASZYNY i urządzenia sprzedaż. Stęb-
nówki potrójny transport do skóry, in­
ne. Tel. (0-42) 680-15-04.

RTV, AGP, FOTO

CHŁODZIARKO-zamrażarkę „Gorenje", 1997r

Pilnie!!! (0-14) 26-79-12.

TV Thompson „21", gwarancja (012) 654-

18-05 wieczorem

SKLEP foto przyjmie do sprzedaży komi­

sowej artykuły fotograficzne i optyczne

Kraków, Wiślna 10

.... ■':■ . .... ..

NAPRAWA domowa RTV Samsung, Funai,

Elemis, Myama, dojazd gratis (012) 285-

92-75
_____

NAPRAWA pralek, lodówek. (012) 412-89-56

WIDEOFILMOWANIE PANORO, fotografowanie
tanio (012) 429-74-01

OGRZEWANIE nadmuchowe, klimatyzacja.

Domy, sklepy, warsztaty, hale. Tel.

(090) 330-859 .

OKNA, renowacja, dopasowywanie,
uszczelnianie metodą Euro-Strip. (0-14)

78-46-15, Tarnowskie, Nowosądeckie.

MASZYNY szwalnicze kpi. do wydzierża­
wienia lub inne propozycje. 0/90-361-

799, (0-18) 443-15-48.

MASZYNY piekarnicze - sprzedam. Tel. (0-

77) 33-31-34, 0602 606-360.

MASZYNY szwalnicze - kupno, sprzedaż.

Sprzedam maszyny 3 - transp. (012)
423-63-33 w. 5, 090-383-756

Ciepło, cieplej, słowem...
KATOWICKI WĘGIEL!

.Katowicki

Węgiel"Sp. z o.o. r3

Centrum Handlu Węglem
Katowickiego
Holdingu Km
Węglowego S.A. >?« ,iKS

oferuje:

najtańsze ciepło z ekologicznego węgla, dostępnego
w całej Polsce w sieci dwustu Autoryzowanych

Sprzedawców lub bezpośrednio u producenta.

OKNA - dopasowywanie, uszczelnianie -

montaż-(014) 61-282-38
______________

OKNA dopasowywanie, uszczelnianie, mon­
taż zaczepów, naprawy zamków (012) 654-

56-77 po 16.00___________________

OSUSZANIE, odgrzybianie, izolacje pionowe
i poziome metodą iniekcji tel-fax (012) 654-

50-73______________________________

PARKIET, mozaiki ozdobne, tralki, wyrób,
układanie, cyklinowanie, dowóz. Źądlak
(018) 27-71-919______________

PODŁOGI panelowe, suche tynki, ocieplanie
i adaptacja poddaszy. (0-18) 442-37-44.

POKRYWANIE papą i blachą oraz malowanie

dachów. (0-14) 21-42-46._____________

PRODUKCJA podłóg, boazerii, obiciówki ze­

wnętrznej.Jel. (018) 26-574-7_0_

REGIPSY, tynki, wylewki, prace wykończenio­
we, ceny konkurencyjne. 0604-243-089

STUDNIE odwiercam, lokalizuję „IZWIERT"

Nowy Sącz - Sądeckie, Tarnowskie, (0-18)
44-11-644 (0601) 53-66-11.

SUCHE tynki profesjonalny montaż, gładź, ta­

petowanie, malowanie. (0-18) 441-50-89,

444-29-36 .

______________________________

TAPICERKI, zabezpieczenia drzwi, montaż

zamków i żaluzji (012) 421-83-06

OGRZEWANIE, Nagrzewnice, Dmuchawy, Kotły
c. o. Piece na olej przepracowany (012)
644-23-28

____________________________

PIŁA tarczowa 3kW sprzedam. (0-18) 446-

82-02.
________________________________

PŁUGI dwu i trzyskibowe+ kultywator z agre­
gatem* resory „STARA". (014) 68-22-604

DALMATYŃCZYKI sprzedam, tel. (014) 797-

006 wew. 435, lub (014) 21-40-57.
_

DRZEWKA, krzewy owocowe, sadzonki tru­
skawek. (014) 411-479, Breń 9/4 koło Dą-

browy Tarnowskiej. ____

HODOWLA Psów „Borys" oferuje bez rodowo­
du szczeniaki różnych ras. Atrakcyjne ceny.

(0-14) 42-43-29, do 16.00, (0-14) 42-42-

59, po 21.00.____________________________

KLACZ 4,5 roku pod wierzch i do zaprzęgu,

uprząż ozdobna, powóz dwukołowy, sanie.

(018) 33-16-382, 33-16-383

KOCIĘTA PERSKIE: różnokolorowe, czyste,

szczepione, 3-miesięczne, tanio sprzedam.
0602-801-988.

KOZY sprzedam. (0-18) 441-35-25.

KWIATY, rośliny doniczkowe do biur, szkół,

ceny hurtowe. Kraków os. Podwawelskie

przejście podziemne.____

OWCZARKI niemieckie szczeniaki z rodowo-

dem (0-18) 443-40-75, (0602) 558-011

OWCZARKI niemieckie - szczenięta - sprze-

dam. Dębica, tel. (014) 677-22-55

ROTTWEILERY szczenięta. (0-18) 445-75-52.

SZCZENIĘTA owczarka niemieckiego (suczka
z rodowodem) (012) 65-90-322

ŚWIERKI żywopłotowe 3 zł, srebrny, daglezja,

jodły, inne 0602-49-10-13

SPRZEDAM sztance węgierskie i lamowa-

cze. Tel. 090.-602-350

090-215-991, 0601-428-158, Kraków - GI­
NEKOLOGIA.

INNE

Telefon informacyjny

0-601-704-704

Autoryzowani Sprzedawcy:

Małopolska Spółka Handlowa,

Kraków, ul. J. Dietla 64

Składy opałowe:
• nr 1 7 Tarnów, ul. Do Huty 45; • nr 1 Kraków, ul. Czyżewskie­
go; • nr 2 Kraków, ul. Prądnicka 32; • nr 18 Miechów, ul. Ko­

lejowa; • nr 3 Kraków, ul. Zabłocie 6; • nr 19 Chabówka;
• nr 20 Sędziszów Małopolski

Przedsiębiorstwo Handlowe Hurtowy
Skład Materiałów Różnych

G. Gajewski, Zawiercie,
ul. Obr. Poczty Gd. 22

Skład opału: krakowskie

Gminna Spółdzielnia
Samopomoc

Chłopska",
Zakopane,

ul. Szymony 15a

TAPICER: odnawianie mebli, wyciszanie,

obijanie drzwi, renowacja antyków. (0-

18) 441-35-25.

Treść

STRUGARKA szerokość wałka 40cm, 3 noże,

blat stalowy, jak rama (0-18) 441-26-99 .

TOKARKA do drewna i drobnych detali -

sprzedam. (0-14) 41-33-32.

WIERTARKA słupowa, duża, piła tarczowa

BTR chłodzona, manipulator spawalniczy

(012) 274-33-78
___________________

WYCIĄG budowlany Pionier sprzedam. (0-18)
446-82-02.

WYRÓWNIARKO-STRUGARKĘ sprzedam. Tel.

(0-14) 21-57-76.

WYRÓWNIARKO-GRUBOŚCIÓWKĘ 40x190, tokar­

kę do drewna, długość toczenia 80 cm, po­
suwy. Tel. (0-14) 527-441 Siedliska.

NAPRAWA pieców. Elektroniczna kontrola in­

stalacji gazowych. Usuwanie awarii hydrau-

licznych. (012) 41-92-263

090-367-503,0601-45-47-47. Zabiegi gineko­
logiczne.

090-657-975 GINEKOLOGIA

ABY zdrowo schudnąć. (018) 44-155-95 .

GINEKOLOGIA 0601-867-539

GINEKOLOGIA-TANIO. 090-690-482.

GINEKOLOG - leczenie, zabiegi Łódź 0 *

602335083.

SCHUDNIJ nie tracąc swoich najlepszych po-

siłków. 100 % gwarancji. (012) 654-39-29.

ZESTAWY ziół - program odżywiania komór­

kowego wspomaga leczenie chorób cywili­
zacyjnych: miażdżycy, alergii, anemii, łusz­

czycy, migreny, prostaty, cukrzycy. Informa­

cja bezpłatna (014) 22-40-55.

TURYSTYKA, SPORT
ZIELONE Szkoły RYTRO. Tanio! Tel. (018)
446-90 -63, (012) 636-38-90 .

bezpłatny kupon
uprawniający do jednego ogłoszenia drobnego
w sobotnim dodatku ogłoszeniowym

(Do 10 słów)..............................................................................................................

}Nr
rubryki

___

podrubryki _ _ _

Wytnij kupon • a) prześlij pocztą na adres 31-548 Kraków, al. Pokoju 3 lub b) wrzuć do skrzynek „Gratki" przy

Biurach Ogłoszeń „Gazety Krakowskiej"
• - W PODRUBRYCE ODNAJMĘ-SPRZEDAM NALEŻY PODAĆ CENĘ

• WSZYSTKIE CENY W NOWYCH ZŁOTYCH POLSKICH

■ OGŁOSZENIA W RUBRYKACH: ODDAM ZA DARMO I PROSZĘ O POMOC MOŻNA NADAĆ TYLKO OSOBI­

ŚCIE W BIURACH OGŁOSZEŃ

• W OGŁOSZENIU PODAJ: MIEJSCOWOŚĆ, ADRES, NUMER TELEFONU

- BIURO OGŁOSZEŃ ZASTRZEGA SOBIE PRAWO 00 ZREDAGOWANIA I SKLASYFIKOWANIA OGŁOSZENIA

LUB JEGO NIEZAMIESZCZENIA

’4i

A * sprzedaż

B - kupno

C - wynajem

D- zamiana
—

imię i nazwisko ...................................................

adres ...............................................................

Numer dowodu osobistego.............................. telefon

Wszystkie koszty publikacji zawarte są w cenie gazety

’-------- T-- -- --- -1
podpis i



Dział Reklamy GK tel. (0-12) 430-43-30 GaaelaKrakowsta Slr, 15

AGROTURYSTYKA - urlopy, weekendy, cało­
rocznie - grupy 20 osób - tanio. Orawka.

(018) 26-522-43

RYTRO k/Piwnicznej: DW .Relaks": zielo­
ne szkoły, wczasy, wycieczki. (0-18)
446-90-28.

ZIELONE szkoły, wczasy, wycieczki, obozy.
OW „Czercz" Piwniczna (0-18) 44-64-185.

BIURO .Alicja". (012) 657-21-50

1989

WYPOSAŻENIE SKLEPÓW
I SUPERMARKETÓW

• urządzenia chłodnicze
• systemy rurowo-kulowe
• lady, regały
• kosze, wieszaki, manekiny
• systemy wejścia-wyjścia
• wagi

i moc detali
KRAKÓW

wjazd od al. Beliny-Prażmowskiego 24-26

tel./fax(012) 61315 08

090 333 701
• ul. Krakowska 37

tel. (012|423 60 57

AKTUALNIE atrakcyjny Lombard, udzielanie

kredytów, Długa 76 (012) 632-43-66

BEZPOŚREDNI Importer Niemieckiej Odzieży

Używanej oferuje ,mix sortowany" oraz

niesortowany, czyściwo bawełniane, cena

1,80 zł/kg. Brzesko, ul. Piastowska 15,

tel. 0 14/66-323-82 od 9.00 do 17.00, Fi­
lia Osieczany 106 „Diamsil" 2 km od My­
ślenic, tel. 0601-524-783 (cała doba)

DOCHODOWY salon gier - flipery pilnie sprze-

. dam. Tarnów, tel. (014) 262-998.

BŁYSKAWICZNE kredyty bankowe, ko­

rzystne warunki. Tel. (012) 632-25-60.

ATRAKCYJNY Lombard, Długa 5, (012) 422-

15-54. Pożyczki pod zastaw wszystkiego,

także nieruchomości.
______ __

FLIPPERY sprzedam, 500zł/szt. Marek Król

(0-18) 441-85-16, J0603) 186-099

JEŻELI chcesz opatentować w USA nowy

produkt lub technologię albo sprzedać pol­
skie towary napisz! Darmowe informacje

George Lancos P. 0. BOX 6614 Fort Myers
Beach FI 33932 USA

KREDYT na każdy samochód. Korzystne
warunki. Tel. (012) 632-25-60

N. SĄCZ: posiadam lokal 30m! (Rynek) ,

oczekuję propozycji współpracy. Oferty

,GK“ N. Sącz, Narutowicza 6 .sklep".

EfapW
HURTOWNIA
UPOMINKÓW

O Porcelana chińska,
japońska

O Pozytywki

O Mosiądz indyjski

O Wyroby z bambusa

i inne art.

z Dalekiego Wschodu

Nowy Sącz
Dojazdowa 9/58

\ tel./fax(O18)441-82-81/i
Ł , (pon.-pt.8-16) zg

UDZIELANIE pożyczek, najniższe oprocento­
wanie. Lombard, Kościuszki 17 (012) 421-

80-59
______

ULOTKI, gazetki, materiały reklamowe roznie­

siemy rzetelnie, faktury VAT. (012) 421-81-

55, 0602-75-45-75

PRZEDSIĘBIORSTWO TURYSTYCZNE

„POPRAD"
w Nowym Sączu, tel. 442-11-07

ogłasza przetarg pisemny ofertowy

NA ZAWARCIE UMOWY NAJMU

POMIESZCZENIA UŻYTKOWEGO

MAGAZYNOWO-HANDLOWEGO

w Nowym Sączu przy ul. Długosza 21

o powierzchni 80 m2

Cena wywoławcza wynosi 8,50 zł za m2 plus VAT bez opłat za

energię elektryczną oraz ogrzewanie. Cena wywoławcza czynszu

za przedmiot najmu wynosi miesięcznie 829,60 zł + VAT.

Oferty należy składać w zamkniętej kopercie do dnia 19.10.l 998r.

w siedzibie przedsiębiorstwa w Nowym Sączu ul.Długosza 21 na

dzienniku podawczym lub listownie pod adresem przedsiębior­
stwa, z dopiskiem na kopercie „oferta najmu". Otwarcie ofert nastą­
pi w dniu 21.10.l 998r. o godz.14.00 w siedzibie przedsiębiorstwa.

Pomieszczenie będące przedmiotem przetargu można oglądać
w dni robocze od godz. 8 do 15.

Oferty wiążą do momentu rozstrzygnięcia przetargu.

Wadium w wysokości 83 zł, tj.10% miesięcznego czynszu, należy

wpłacać gotówką w kasie przedsiębiorstwa do dnia 19.10.98r. do

godz.15.00.

Przy budynku istnieje możliwość parkowania samochodów.

Oferty osób, które nie wpłaciły wadium zostaną odrzucone.

Przedsiębiorstwo zastrzega sobie swobodny wybór oferenta oraz

prawo unieważnienia przetargu bez podania przyczyn.

Wadium zostanie zwrócone natychmiast po odbyciu przetargu
oferentom, których oferty nie zostały wybrane. Oferentowi, którego
oferta zostanie wybrana, wadium zaliczone będzie na poczet

czynszu dzierżawnego. W przypadku niepodpisania umowy dzier­
żawy przez oferenta, którego oferta zostanie wybrana, w terminie

7 dni od ogłoszenia wyników przetargu, wadium przepada na

rzecz przedsiębiorstwa.
Umowa najmu zostanie zawarta od dnia 1.12 .1998r.

26O6/NS

KOMPLET wypoczynkowy 3-2-1 tanio

sprzedam. (012) 659-07-19 po 20:00.

POSZUKUJĘ wspólnika z gotówką do salonu

i serwisu samochodowego. 0/601-96-06-53.

ZAŁATWIAMY w waszym imieniu wszystkie

sprawy w Krakowie 0501-404-727

TRANSPORT, kontener, Izoterma, 22m3, 2,5t.

Tel. 0-602765423.

3 miejsca w grobowcu na Rakowickim 090-

328-707

AGENCJA „LIDER", odzysk zadłużeń, wywiad

gospodarczy, detektywistyczne, ochrona.

(012) 633-58-36

DEZYNSEKCJA, deratyzacja, osuszanie,

odgrzybianie tel/fax (012) 654-50-73___

FLAGI (012) 423-71-16

FUTRO (nowe) norki, beżowe (łebki) , tanio

sprzedam. (012) 422-06-69 .

FUTRO ze srebrnych lisów nowe i płaszcz

skórzany + kaptur obszyty lisem brąz -

stan idealny sprzedam 0601-41 -33-85

(012) 411-62-36

HURTOWA sprzedaż tkanin futerkowych,
flausz, skóra, spanex, cupra, kiwi, ama-

randa oraz inne, podszewka. Skawina

- Koparka 54, tel. (012) 276-25-00,

0602-21 -72 -82

JABŁKA - tania sprzedaż - Sufczyn 201

przy E-4. (014) 66-58-762

KUPIĘ ANTYKI, bibeloty, również zniszczone.

Tel. (012) 423-11 -49._____________________

KURS TAROTA - 50 godzin od października
tel. po 18.00 (012) 636-01-78____________

OTWIERACZE z fotokomórką, prod. USA do bram

garażowych, 1.000 . Tel. (0-14) 43-61-26.

PIANINO stan bdb, tanio, okazyjnie sprzedam

(0-18) 446-33-76. '

______________

PRODUCENT części maszyn - wykona odlewy

żeliwne, aluminiowe, obróbka. Tel. (0-14)
792-298.

_ _____

SOLARIA - tanio. Tel. 0
‘

601 301-391

SOLARIA - sprzedaż, serwis. Tel. (0-42) 672-

55-55 ._______

SOLARIA tanio. Transport gratis. (0-59) 421-

476, 0-602 191512.

SPRZEDAM rożen do pieczenia kurczaków,

przyczepę gastronomiczną 0672163045.

STÓŁ bilardowy Pionier 6 stopniowy, stan

bardzo dobry, 2.800. Tel. (0-14) 41-41 -93.

SUPER Promocja! Sprzedaż naczyń ze stali

szlachetnej - dodajemy telefon GSM -

Gratis. (0-18) 442-08-28, (0602) 853-871.

TRAK wielopiłowy, Uaz skrzyniowy, ładowar­

ka HON, maszyny stolarskie, ostrzalka, roz-

wierak do pił taśmowych. (0-17) 74-41 -518.

WRÓŻBY, magia, radiestezja, bioterapia, psy­
choterapia 0602-53-66-84

KIOSK typu „Szczęki" sprzedam. (0-18) 442-

85-36.

KOLOROWE POJEMNIKI na znicze. Brody
374 k/ Kalwarii Zeb. (033) 765-851.

SOLARIA JK Ergoline Turbo Power, 160 W

lampy - sprzedam. Najtaniej w Polsce! Tel.

/fax (0-52) 3738519.

WRÓŻBY, jasnowidzenie, radiestezja,

magia - Sybilla (012) 421-58-84

WRÓŻBY z ręki i kart Tarota (0-18) 443-

86-98 Nowy Sącz.

ZBIORNIK 25 tys. litrów. Wojciech Slaby (0-

18) 44-321-89 .

ZARZĄD MIASTA

GORLICE

ogłasza
przetarg pisemny ograniczony

NA SPRZEDAŻ NIERUCHOMOŚCI

GRUNTOWO-BUDYNKOWEJ

położonej
w Gorlicach przy ul. Rzeźniczej

Nieruchomość oznaczona jest działkami nr nr

1744/1, 1744/2 o łącznej pow,1.197m2 obj. KW 861.

Przeznaczenie terenu pod parking, usługi komuni­
kacyjne, cele handlowo-usługowe z dopuszcze­
niem kontynuacji działalności przetwórstwa mię­
snego.

W przetargu mogg brać udział osoby prowadzące
działalność w zakresie przetwórstwa mięsnego.

Cena wywoławcza nieruchomości wynosi: 119.205 zł.

Wadium wynosi: 12.000 zł.

Część jawna przetargu odbędzie się w dniu 20 paź­
dziernika 1998r. o godz.9 .00 w sali 206 w Urzędzie
Miejskim w Gorlicach, Rynek 2. Bezpośrednio po

części jawnej odbędzie się część niejawna.

Oferty należy składać do dnia 16 października
1998r. pok. 7 w budynku Urzędu.

Wadium należy wpłacić do dnia 16.10.1998r. w kasie

Urzędu lub na konto Urzędu Miejskiego w Gorlicach

BPH/O Gorlice Nr 10601510-2323-36000-642001.

Wadium ulega przepadkowi gdy oferent, który
przetarg wygrał uchyla się od podpisania umowy

sprzedaży.

Przed przystąpieniem do przetargu należy zapo­
znać się z regulaminem oraz warunkami przetargu,
o których informacji udziela Wydział Planowania

Przestrzennego, Urbanistyki i Gospodarki Gruntami,
pok. 213 tel. 35-36-200 wew. 108.

Zarząd zastrzega sobie prawo swobodnego wybo­
ru ofert lub zamknięcia przetargu bez wybrania któ­
rejkolwiek z ofert.

f koncert

Kasi Kowalskiej
w Klubie L

WOLNOŚĆ^M
Kraków, ul. Królewska 1

w dniu 8404998 r.

Bilety w cenie 16 zł do nabycia:
Filmotechnika — Pasaż Bielaka

Musie Corner
l Klub „Wolność FM”, ul. Królewska 1 K

POLSKIE GÓRNICTWO NAFTOWE

i GAZOWNICTWO S.A.

W WARSZAWIE

ODDZIAŁ ZAKŁAD GAZOWNICZY

W KRAKOWIE

31-060 Kraków, ul. Gazowa 16

ogłasza
przetarg nieograniczony

NA WYKONANIE GAZOCIĄGÓW:
1. Gazociąg n/c PE 225 w ul. Śliwkowej

2. Doprowadzenie gazu gazoc. Śr/c PE 140

do „CERMEGAD” w Krakowie

Dokumentacja znajduje się do wglądu w Dziale

Techniczno-lnwestycyjnym Oddziału Zakład Ga­
zowniczy w Krakowie, ul. Gazowa 16 budynek D,
od poniedziałku do piątku w godz. 8-10. Tel. 423-

67-11 w. 190, 191.

Oferty należy składać do dnia 16.10.1998 roku do

Oddziału Zakład Gazowniczy w Krakowie, ul. Ga­
zowa 16 budynek A Dziennik Podawczy.

Otwarcie ofert nastąpi w dniu 21.10.1998 roku

o godz. 10 w sali konferencyjnej Oddziału Zakład

Gazowniczy w Krakowie, ul. Gazowa 16, budynek A.

Oddział Zakład Gazowniczy w Krakowie zastrzega
sobie prawo swobodnego wyboru oferty, jak też

uznania, że przetarg nie dał wyniku, bez podania
przyczyn.

Wszelkich informacji dotyczących organizacji
przetargu udzielają pracownicy Działu Technicz-

no-lnwestycyjnego, tel. 423-67-11 w. 191.

PGNiG S.A. W WARSZAWIE

ODDZIAŁ ZAKŁAD GAZOWNICZY

W KRAKOWIE

uprzejmie informuje, że

w związku z pracami modernizacyjnymi
na stacji redukcyjno-pomiarowej RUDAWA

w dniu 8.10.1998 r. w godz. od 8 do 19

nastąpi wyłączenie stacji z ruchu.

W związku z powyższym nastąpi
PRZERWA W DOSTAWIE GAZU

dla odbiorców indywidualnych
w następujących miejscowościach:
RUDAWA, PISARY, DUBIE,

RADWANOWICE, BRZEZINKA,
NIEGOSZOWICE, MŁYNKA,
NIELEPICE, BRZOSKWINIA



Sir. 1 6 Gazeta Krakowska Program Telewizyjny — poniedziałek
5 października 199£ r.

6.00 Kawa czy herbata?
8.00 Murphy Brown — serial kome­

diowy
8.20 Giełda
8.30 Wiadomości
8.40 Prognoza pogody
8.45 Dlo dzieci: Szatnia
9.10 Dla dzieci: Mama i ja
9.30 Dla dzieci: Domowe przedszko­

le
9.55 Porozmawiajmy o dzieciach

10.05 Dotyk anioła — serial obyczajo­
wy produkcji amerykańskiej,
reż. Tim Van Patten

10.55 Śmiechu warte — program roz­
rywkowy

11.20 Giełda pracy, giełda szans

11.40 Klub samotnych serc

12.00 Wiadomości
12.10 Agrobiznes — rolniczy program

informacyjny
12.20 Magazyn Techniki Rolniczej
12.40 Jakość życia
12.50 Agenda 21 — Eco-słowo klucz
13.15 Alfabet polskich rzek: W — jak

Wełna
13.35 Reportaże ze świata owadów
13.45 Ach te okienka — serial eduka­

cyjny
14.00 Dla dzieci: Szatnia
14.30 Teleexpres Junior
14.40 Trzy dni, aby wygrać — serial

dla młodzieży, Polska, Francja
1993, reż. Georges-Alain Bau-

dry, wyk. Michel Lagueyrie, El­
sa Saladin, Christelle Lorieux

15.05 Rower Błażeja
15.50 Flesz — Wiadomości

7.25 Sport telegram
7.30 Dziennik krajowy
7.50 Studio urody
8.00 Program lokalny
8.30 Złotopolscy — telenowela, Pol­

ska 1997, reż. Janusz Zaorski
9.00 Świat kobiet — magazyn
9.30 Sławni i bogaci — serial doku­

mentalny
10.00 Mitologia z Sir Peterem Ustino-

vem: Atena i Afrodyta — mq-
drość i miłość — serial dok.

10.30 Grupa specjalna Eko — serial

animowany
11.00 Zwariowany nauczyciel — se­

rial obyczajowy
11.45 KOC — Komiczny Odcinek Cy­

kliczny

12.10 Studio sport: Motocyklowe Mi­
strzostwa Świata o Grand Prix

Australii
12.30 Familiada — teleturniej
13.00 Panorama
13.20 Dziennik krajowy
13.40 Przodkowie Adama — serial ko­

mediowy
14.10 Akademia Humoru Marcina

Dańca

14.50 Studio urody
15.05 Regionalne Studio Komitetów

Wyborczych

7.00 Detektyw Bogi — animowany
serial prod. hiszp., ode. 22/26

7.25 Dżungla rytmów — serial ani­
mowany dla dzieci, ode. 14/26

7.30 Niebezpieczna zatoka — serial

familijny prod. konad., ode.
20/123

8.00 Kronika
8.10 Z medycynq na Ty (powt.)
8.30 Konserwacja nadajnika do

godz. 14 .00

O
O

O

14.00 Maria z przedmieścia — serial

fabularny prod. meksykańskiej,
reż. Beatriz Sheridan, wyst.
Iran Eory, Ricardo Blume, ode.
173/185

14.30 Cyklomotoabecadło — maga­
zyn motoryzacyjny dla dzieci

14.45 Mój dom
15.05 Wybory samorzgdowe

O pw®
6.0 0 Poranek z Polsatem
7.45 Polityczne graffiti
7.55 Poranne informacje
8.0 0 Garfield, ode. 79 — serial ani­

mowany
8.30 Renegat, ode. 73 — serial sen­

sacyjny produkcji amerykań­
skiej

9.30 Żar młodości, ode. 544 — kana­
dyjski serial obyczajowy

10.30 Komisarz Rex, ode. 26; Austria,
1997; reż. Hajo Gies, Oliver

Hirschbiegel; wyk. Tobias Mo-
retti

Serial kryminalny, którego akcja
rozgrywa się w Wiedniu.

11.30 Nikita, ode. 4 — amerykański
serial sensacyjny

12.30 Idź na całość — show z nagro­
dami

13.30 Disco Polo Live
14.30 Rekiny kart: gra — zabawa
15.00 Garfield, ode. 80; USA 1988-

92; reż. John Walker
Serial animowany, który opowiada
o przygodach kota imieniem Gar­
field oraz parze jego przyjaciół.
Gerfield jest kotem wyjqtkowym
pod każdym względem. Mieszka
wraz ze swoim panem w małym do-
mku z ogródkiem, na przedmieściu,
skqd lubi wyprawiać się na szalone

eskapady po okolicy. Lecz najbar­
dziej znanyjest z tego, że uwielbia

przysmak kuchni włoskiej — lasanie
i śpiewa bardzo dowcipne piosenki.

15.30 Ręce, które leczq — program
Zbyszka Nowaka

6.30 Dzień dobry w TVN
6.35 Kropka nad i
6.55 Dzień dobry w TVN
7.00 Fakty, sensacje XX wieku: Tra­

giczne wydarzenia XX wieku:

Arktyczna klęska Stalina — cykl
filmów dokumentalnych

7.45 „Delfy" (7) — serial animowany
dla dzieci

8.10 „Nowe przygody Różowej Pan­
tery" (12) — serial anim.

8.35 „Słynne kreskówki” (26-ost.) —

serial anim. dla dzieci
9.00 „Mowgli" (5) — serial
9.30 „Esmeralda" (25) — serial oby­

czajowy prod. meksyk.
10.30 „Manuela" (96) — telenowela
11.30 „Jolanda" (190) — telenowela

12.00 Telesklep
12.30 Czas to pieniqdz — teleturniej
13.00 Teleplotki — wydanie specjalne:

Ślub Krzysztofa Ibisza
13.30 Maraton Uśmiechu — liga dow­

cipów, prow. Mariusz Czajka
13.55 „Delfy" (7) — serial anim. dla

dzieci
14.20 „Nowe przygody Różowej Pan­

tery" (12) — serial anim. dla
dzieci

14.45 „Słynne kreskówki" (26-ost.) —

serial anim. dla dzieci

Klasyczna animacja, zabawna fa­
buła, znani i łubiani bohaterowie to
krótka charakterystyka tego cyklu.

15.15 „W naszym kręgu" (132) — se­
rial dla młodzieży

15.45 „Szkoła złamanych serc" (255)
— serial dla młodzieży

16.00 Moda na sukces — serial oby­
czajowy

16.25 Ogólnopolskie Studio Komite­
tów Wyborczych

Zarzqd Unii Wolności, Zarzqd Głów­
ny Stowarzyszenia Rodzina Polska,
Komitet Wyborczy Ruch Patriotycz­
ny Ojczyzna, Krajowy Komitet Wy­
borczy Przymierze Społeczne PSL-
UP-KPEiR, Komitet Wyborczy Akcja
Wyborcza Solidarność, Krajowy Ko­
mitet Wyborczy Sojuszu Lewicy De­
mokratycznej

17.00 Teleexpress
17.25 Klan — telenowela
17.50 Gość Jedynki
18.00 Wybieramy — program publicy­

styczny
18.50 Reporter
19.00 Wieczorynka: Zwierzaki — cu­

daki
19.30 Wiadomości, Sport i Prognoza

pogody

16.00 Panorama
16.10 Nie tylko w koszarach
16.30 Krzyżówka szczęścia — teletur­

niej
17.00 Regionalne Studio Komitetów

Wyborczych
17.35 Ogólnopolskie Studio Komite­

tów Wyborczych
Komitet Wyborczy Akcja Wyborcza
Solidarność, Krajowy Komitet Wy­
borczy Przymierze Społeczne PSL-

UP-KPEiR, Krajowy Komitet Wybor­
czy Sojuszu Lewicy Demokratycz­
nej, Zarzqd Unii Wolności, Komitet

Wyborczy Ruch Patriotyczny Ojczy­
zna, Zarzqd Główny Stowarzysze­
nia Rodzina Polska

18.00 Panorama
18.10 Kronika
18.35 Va banque — teleturniej
19.05 Wydarzenie tygodnia
19.35 Cosby —serial komediowy pro­

dukcji USA

16.00 Program dnia
16.05 Nasza antena

16.10 Kronika
16.15 Kundel bury i kocury — maga­

zyn publicystyczny
16.30 Maria z przedmieścia — serial

fab. prod. meksyk., ode.
173/185 (powt.)

17.00 Wybory samorzędowe
17.35 Marzenia i kariery — program

publicystyczny
17.45 Na rynku pracy — magazyn in­

formacyjny dla poszukujgcych
pracy

18.00 Ludzie i wydarzenia: Henryk
Handszuh, Tadeusz Burzyński

18.10 Kronika
18.30 ABC Reformy — program samo-

rzqdowy
18.45 Krakowskie legendy (powt.)
19.00 Z medycynę na ty — program

publicystyczny
19.15 Temat dnia — próg. publ.

16.00 Informacje
16.15 Piramida: gra — zabawa
16.45 Komisarz Rex, ode. 27; Austria,

1997; reż. Hajo Gies; wyk. To­
bias Moretti

17.45 Świat według Bundych, ode.
138 — serial komediowy

18.15 Życie jak poker, ode. 1 — tele­
nowela; reż. Waldemar Krzy-
stek; wyk. Aldona Orman, Mał­
gorzata Szeptycka, Joanna Pie-
rzak, Halina Rasiokówna, Krzy­
sztof Kuliński, Andrzej Precigs,
Dariusz Siatkowski

W filmie jak w życiu: spotykamy
przyjaciół i wrogów — ludzi mq-
drych i głupich, dobrych i złych, ta­
kich co zawsze wyciqgnq pomocnq
dłoń i takich, którzy cieszq się z cu­
dzych niepowodzeń.

18.45 Informacje
19.05 Renegat, ode. 74 — amerykań­

ski serial sensacyjny

16.15 „Pacific Drive" (146) — serial

obyczajowy prod. USA
16.45 Co za dzień — program rozryw­

kowy
17.15 TVN Fakty regionalne
17.30 Pod dobrq gwiazdę — wróżby,

przepowiednie, horoskopy
18.00 „Esmeralda" (26) — serial oby­

czajowy prod. meksyk.
18.55 Pogoda
19.00 TVN Fakty
19.25 Sport
19.30 Czas to pienigdz — teleturniej

%

(20.00 )20.10 Gliniarz z dżungli — serial
21.00 Zagraj w reklamę — Vena'99

ml alf Ł Teotr Telewizji: Eric-Emma-
nuel Schmitt — Wariacje
enigmatyczne, 1998, reż.
Mariusz Front, wyk. Woj­
ciech Pszoniak, Jan Frycz

22.20 W centrum uwagi
22.35 Rewizja nadzwyczajna: Za­

mach na Hitlera
23.00 Wiadomości oraz Sport
23.20 Rodzina Statystycznych
23.45 Mistrzowie kina: Robert Alt-

man — Złodzieje jak my
Dwudziestoletni Bowie Bowers odsia­
duje w więzieniu stanowym karę do­
żywocia za morderstwo. Pewnego
dnia wrazz dwoma kumplami ucieka
zzakładu. Chcqc zdobyć środki do ży­
cia zaczynajq napadać na banki...

1.45 Opowieści bałtyckie: Czekajqc
na sygnał

2.10 Zakończenie programu

-tÓ.OS Konsul — komedia kryminal­
na, Polska 1989, reż. Miro­
sław Bork, wyk. Piotr Fron­
czewski, Maria Pakulnis,
Krzysztof Zaleski, Jerzy Boń­
czak

21.50 Dwójkomania
22.00 Panorama
22.35 Sport telegram
22.40 Auto — magazyn
23.10 Ludzie Hitlera Karl Doenitz —

admirał — serial dokumentalny
0.05 Magazyn teatralny
0.35 Złodziejka — dramat obyczajo­

wy, Francja 1988, reż. Claude

Miller, wyk. Charlotte Gainsbo-

urg, Didier Bezace
W niewielkim miasteczku we Fran­

19.30 Badacze dalekich stron — se­
rial popularnonaukowy, prod.
kanadyjskiej, ode. 5/13 — Szko­
ły i świstaki (powt.)

20.00 Elitarne jednostki bojowe — se­
rial dokumentalny o jednost­
kach wojskowych różnych kra­
jów, ode. 5/11 — Bezimienni
bohaterowie Wielkiej Brytanii

21.00 Przystanek Europa — program
publicystyczny

21.30 Kronika
21.45 Sport
21.50 Nasza antena
22.00 Podwodne spotkania — francu­

ski serial dokumentalny, ode.
5/13 — Ścieżki kaszalotów

22.30 SziK —Sztuka i Kultura

20.00 One West Waikiki, ode. 6
Lekarz sqdowy, doktor Dawn Holli-

dayjedzie na sympozjum naukowe
na Hawaje. Tam niespodziewanie
zostaje wplqtana w śledztwo doty-
czqce niewyjaśnionych morderstw.

Wspomagana przez kontrowersyj­
nego policjanta, Macka Wolfe'a

próbuje dotrzeć do morderców.
20.50 Losowanie LOTTO i Szczęśliwe­

go Numerka
MEGA HIT: Epidemia; USA,
1995; wyk. Dustin Hoffman,
Rene Russo, Cuba Gooding
Jr., Patrick Dempsey, Do­
nald Sutherland

(21.00 }

ok. 23.15 Wyniki losowania LOTTO

„Wędrowiec" (11) — serial

przygodowy produkcji an­
gielskiej

21.00 „Rozmowy o północy" (3) — se­
rial sensac., prod. USA

22.00 Supergliny — magazyn policyj­
ny

22.30 Nie do wiary — opowieści nie­
samowite

cji mieszka wraz z ciotkq piętnasto­
letnia Janinę. Dziewczyna praktycz­
nie wychowuje się sama, urozmai-

cajqc sobie szare, małomiasteczko­
we życie drobnymi kradzieżami...

2.20 Zakończenie programu

22.45 Czytadło
22.55 Mały Jazz (powt.)

23.20 Informacje i biznes informacje
23.40 Polityczne graffiti
23.55 Bumerang — próg. publ.

Z biegiem lat, z biegiem dni
— polski serial fab., wyk. An­
na Polony, Bogusław Biń-

ęzyęki, Jan Nowicki

Zawsze sami; Francja, 1990;
wyk. Annie Girardot, Marius
Colucci

23.00 TVN Fakty
23.05 Kropka nad i
23.27 Pogoda
23.30 Fakty, ludzie, pieniqdze

Program skierowany jest głównie
do inwestorów, posiadaczy obliga­
cji, a także tych, którzy swoje
oszczędności lokujg w bankach.

24.00 „Ulica miłości" (6) — serial ero­
tyczny prod. USA

0.30 „Hardcastle i McCormick" (51)
— serial sens. prod. USA

1.30 Horoskop D. Harklaya
1.45 Granie na ekranie

• Wariacje enigmatyczne
— Erik Larsen jest dziennika­
rzem, do tego stopnia zaintry­
gowanym wydanq ostatnio

ksiqżkq znanego pisarza, że po­
stanawia odwiedzić autora oso­
biście. Wyrusza na dalekq Pół­

noc, gdzie na wyspie żyje sławny
Abel Znorko. Dziennikarz próbuje
dowiedzieć sięjak najwięcej o nowej
powieści, tak bardzo różniqcej się
od poprzednich dzieł tego twórcy.
Dochodzi do spotkania dwóch bar­
dzo różniqcych się osób, o odmien­
nych poglqdach, życiowych posta­
wach i motywach działania. Jednak

jest coś, co łqczy mężczyzn. Ulubio­
nym ich utworem muzycznym sq
Wariacje enigmatyczne...

t- • Konsul — Sprytny oszust
9 prowadzi przestępczq działal-

; ność, wykorzystujqc przy tym
3 ludzkq naiwność. Z łatwościq
/ potrafi wyłudzić od łatwowier-
'

nych osób każdq ilość pienię-
H dzy. Podajgc się za Jacka Ben
Silbersteina doprowadza do otwar­
cia fikcyjnego konsulatu austriac­
kiego we Wrocławiu. Interes kręci
się, ajego bezkarnemu właścicielo­
wi wciqż rośnie apetyt na zdobywa­
nie coraz większych zysków... Do­
bra rozrywka, świetny scenariusz.
Znakomita rola Piotra Fronczew­
skiego. Film nagrodzony został na

Festiwalu Filmowym w San Seba­
stian w 1989 roku. frW-ł

0.15 Zakończenie programu

2.10 Muzyka na BIS
4.00 Pożegnanie

• Z biegiem lat, z biegiem
dni — Zdawać cy się mogło, że
Aniela Dulska — obecnie matka

siedmioletniego Zbyszka — po­
godziła się już z losem. Zpole­
cenia lekarza wyjeżdża do Za­
kopanego. Tam poznaje mło­

dego aktora...

• Epidemia — Mieszkańcy
małego miasteczka w Kalifornii

zaczynajq chorować na dziwnq
„grypę", która nieodmiennie

kończy się śmierciq. Dr Sam
Daniels (Dustin Hoffman), z

wojskowego instytutu medycz­
nego, odkrywa, że ma to zwiqzek z

eksperymentami. ł-Mófr
• Zawsze sami— Rodzina Chevil-
lard boryka się z biedq. Kiedy Rudi
wraca z więzienia, jest świadkiem
dramatu domowego — zniknqł tele­
wizor, pogrqżajqc wszystkich w

kompletnej pustce duchowej. Ko­
media o akcentach populistycz­
nych.

® Wędrowiec — Adam prze­
bywa w północnejAnglii, gdzie
znajduje się zapomniana mogi­
ła Zacharego. Im bliżej grobu
przeklętego brata, tym bardziej
natarczywe stajq się wizje
przeszłości Adam nie odmawia

sobie przyjemności odwiedzenia

miejsca, gdzie stał ongiś zamek

Clary i odkrywa z przykrościq, że w

tym miejscu obecnie znajdujq się
zabudowania przemysłowe. Adam

poznaje jednego z kierowników

owych zakładów, który uskarża si?
najakichś osobników dybiqcych na

jego życie. Jakby na potwierdzenie
jego słów, przydarza im się groźny
wypadek, z którego ledwo uchodzę
zżyciem... śSEli (d)
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Stacje telewizyjne regionalne

8.00 74,5 Nowa fala — serial obycz.
9.00 Westgate - serial sensac. 10.00

Lany i Balki — serial kom. 10.30 Dro­
ga -serial obycz. 12.00 Niszcząca si­
ta - film dok. 13.00 Santa Barbara —

serial obycz. 14 .00 74,5 Nowa fala —

serial obycz. 15.30 Xapatan - teletur­
niej 17.00 Santa Barbara — serial

obycz. 18.00 74,5 Nowa fala — serial

obycz. 19.30 Gotuję bo lubię - maga­
zyn 20.00 Larry i Balki - serial kom.

20.30 Cześć chłopaki - komedia oby­
cz., Francja 22.30 Świat i cztery kółka

23.00 Różowa seria — serial erotycz­
ny 1.30 Ulec kobiecie — thriller, USA

8.30 Sqd kryminalny — serial 9.34

Marzenia o przestworzach 11.00

Nowa fala 74,5 MHz 11.41 Z miasta

Łodzi 12.00 Wspaniałości przyrodni­
cze Europy 12.52 Bezpieczeństwo na

drodze 12.56 Sport i muzyka: Lato

13.00 Lotna — film fab. 14 .30 Nowy
Jork stolica świata? 15.00 Nowa fala

74,5 MHz 15.41 Z miasta Łodzi

16.00 Wspaniałości przyrodnicze Eu­
ropy 16.52 Bezpieczeństwo na dro­
dze 17.00 Teletekst RTK 18.30 Noce i

dnie — film fab. 19.30 Stulecie samo­
chodu 21.15 Władza i pieniądze —

edukacja 21.19 Armia USA

18.00 - 0.00 Fashion TV 10.00 -

14.00 TTK 2 - telegazeta 14.00 -

17.00 Aktualności Tarnowskie 17.15

Reportaż 17.30 Oglądamy filmy w

MTK 17.35 Gość TTK (15 min.) 18.00

Aktualności Tarnowskie 18.10 Let­
nie Studio TTK (doi8.45) 18.30 Oglą­
damy filmy w MTK 19.00 Aktualności

Tarnowskie 19.10 Letnie Studio TTK

(do 19.45) 19.30 Oglądamy filmy w

MTK 19.35 - 19.55 - TTK Musica -

Życzenia na scrolluI! 20.00 Aktualno­
ści Tarnowskie 21.00 Aktualności

Tarnowskie 21.15 Fashion TV 23.00
— 2.00 TTK dla dorosłych

Stacje telewizyjne polskojęzyczne

T\/Katowice
8.30 Życie zwierząt — serial dok. 9.00

Maria z przedmieścia — serial obycz.
9.50 Elitarne jednostki bojowe —

dok. 10.45 Świat dzikich zwierząt —

serial dok. 10.50 Podwodne spotka­
nia — serial dok. 11 .15 Dzikie, dziwne

i nieznane - czyli świat dzikich zwie­
rząt - serial dok. 12.10 Wielki wóz —

film przyg., Dania 14.40 Kleks — pro­
gram dla dzieci 15.05 Studio komite­
tów wyborczych 16.00 Mecenas ra­
dzi 16.20 Studio Regionalne 16.40

Maria z przedmieścia — serial obycz.
17.00 Studio komitetów wyborczych
18.30 Telemikser 19.30 Badacze da­
lekich stron — serial popularnonau­
kowy 19.55 Świat dzikich zwierząt —

serial dok. 20.00 Elitarne jednostki
bojowe — serial dok. 22 .00 Podwod­
ne spotkania — serial dok. 22 .35 Roz­
mowa tygodnia 23.15 Z biegiem lat,
z biegiem dni - serial obycz.

ścioła św. Katarzyny w Krakowie

21.30 Wahadełko — film obycz., Pol­
ska 23.05 W centrum uwagi - pro­
gram publicystyczno-informacyjny
23.20 Zwyczajni-niezwyczajni 0.00

Reformatorzy Teatru Polskiego — Te­
atr Cudów Jana Wilkowskiego — film

dok. 0.30 Spotkanie z Bogiem —

Pierwsza komunia w Kościele Staro­
katolików Mariawitów

10.00 Uciekające zakonnice — kome­
dia krym., W. Brytania 11.35 Back-

beat —film biograficzny, W. Brytania
14.05 Na zawsze — serial obycz.
14.55 Miłość i dyplomacja — serial

obycz. 15.20 Odjazdowe kreskówki

16.45 Sunset Beach — serial obycz.
17.35 Dziewczyna z komputera — se­
rial dla młodzieży 18.00 Oblicza No­
wego Jorku — serial sensac. 19.00

Zoom — magazyn 19.30 Podaj dalej
— teleturniej 20.00 Quincy — serial

krym. 20.55 Breezy — film obycz.,
USA 23.00 Najeźdźcy - serial SF
23.50 Świat pana trenera — serial

kom.

O 2
11.00 Bobby kontra wapniaki 11.30

Żar młodości - serial 12.30 Disco

Relax — pr. rozryw. 14 .00 Superstar —

pr. satyryczny 15.00 Dżana Musie —

progr. muz. 15.30 SPOM - Strefa

Pomarańczy 16.00 Domek na prerii —

serial 17.10 Kapitan Jastrząb — anim.

17.35 Power Rangers - serial 18.00

Bobby Kontra wapniaki 18.30 Allo,
Allo — serial kom. 19.00 Tajemnicza
dama 20.00 Robocop — serial SF, USA

21.00 Nic świętego — serial 22.00

Ulica Nadziei - serial. 23.00 Obraz w

czerni — thriller

9.30 Nad Niemnem — film obycz.,
Polska 11.05 Od przedszkola do

Opola 11.40 Na skrzydłach Ikara:

Pionierzy przestworzy 12.30 Klan —

telenowela, Polska 12.55 Magazyn
kulturalny 14.00 Jest jak jest: Nieza­
pomniana melodia — serial obycz.
14.30 Telewizyjne Wiadomości Lite­
rackie 16.00 Klan — telenowela, Pol­
ska 16.30 Dla dzieci 18.00 POLONI­
CA: Capital City 2 18.50 Dziennik Te­
lewizyjny - program satyryczny
19.00 Auto-Moto-Klub 19.20 Dobra­
nocka 20.15 Festiwal Krzysztofa Pen­
dereckiego: Credo — Transmisja z ko­

13.30 Stellina — serial 14.30 Facho­
wiec radzi - program poradnikowy
17.00 Program muz. 17.15 Dzikie ko­
ty-film dla dzieci 17.45 Celeste-se­
rial obycz. 18.40 Nie tylko na wee­
kend — magazyn 19.15 Top Shop
19.45 Cztery kroki w cyberprzestrze­
ni - serial dok. 20.50 Stellina — se­
rial 21.50 Auto salon — magazyn
23.30 Zbrodnia doskonała — film

sensac., Włochy

9.30 Ostatni film o Legii
Cudzoziemskiej — komedia, USA
11.05 VIP — wydarzenia i plotki ze |
świata showbiznesu 12.20 Na |

wokandzie (6) — serial obyczajowy, |
USA 13.30 City (188) - serial, USA i
14.00 Antonella (105) — serial, |

Argentyna 15.00 Wielcy kreatorzy |
mody (16) — serial dokumentalny, |
Kanada 15.30 Loving (61) — serial,
USA 16.00 Zaginione miasto (13) —

serial dla młodzieży, W. Bryt. 16.30

Opiekunki (16) - serial obyczajowy,
Hiszpania 17.00 Nie ma jak w domu

(16) — serial, Australia 18.00 Tylko
jedno życie (16) — serial, USA 19.00

Zoom — magazyn sensacji 20.00

Quincy (4) — serial kryminalny, USA

20.55 Breezy — film obyczajowy,
USA 23.05 Ręce do góry - talk show

23.35 Horoskop na jutro 23.40

KALEJDOSKOP FILMOWY: Obława -

film sensacyjny, USA

Telewizje satelitarne

17.30 Roadshow 18.00 Flightline,
czyli wszystko o maszynach latają­
cych 18.30 Podróżnicy w czasie: Bi­
blijne trzęsienia ziemi 19.00 Opowie­
ści o zoo 19.30 Dzikie Discovery:
Merkaty - saga o Kalahari 20.30

Ultra nauka: Podróże w czasie 21.00

Dziksze Discovery: Zwierzęta oceanu

22.00 Planeta żywiołów: Huragany
23.00 Strzelby do wynajęcia: Ochro­
niarze 0.00 Podniebne drogi: Ude­
rzenie Harriera

9.00 Ulice San Francisco — serial

krym. 10.00 Słówka — teleturniej
10.30 Walet, dama, Hórig — teletur­
niej 11.00 Jórg Pilawa: Usunęłam
ciążę, bo robię karierę. 12 .00 Vera w

południe: Miłość dopiero po 30?

13.00 Sonja: Podniecają mnie tylko
stare kobiety. 14 .00 Trapper John,
M.D .

—serial obycz. 15.00 StarTrek
— Następne pokolenie — serial SF,
USA 1988 16.00 Słoneczny patrol -

serial sensac. 17 .00 Każdy z każdym
— teleturniej 19.15 Cops in the Sky -

patrol lotniczy — reportaż 20.15 Heli-

Cops — serial sensac. 21 .15 Nowa —

nowy serial krym.
^.g-.

16.55 Simpsonowie — serial anim. |
17.20 Alf —serial kom. 17 .55 Kroniki

Seinfelda — serial kom. 18.30 Bill

Cosby Show 20.15 Z archiwum X —

serial fantast., USA/Kan. 21 .15 Ou-

ter Limits — film fantast., Kanada

22.15 Switch — show 22.50 Quatsch

Comedy Club — show 23.20 Naje­
mnicy — film sensac., USA 1.50

Zdrówko - serial obycz. 2.15 Rene­
gat—serial sensac.

9.00 Sport motocyklowy: Szosowe
MŚ - Grand Prix Australii w Phillip
Island 11.00 Automobilizm: Wyścigi
STW na Nurburgringu 12.00 Auto­
mobilizm: Wyścigi serii Nascar w

Charlotte 13.30 Automobilizm: Wy­
ścigi serii Cart w Huston 15.00 Jeź­
dziectwo: MŚ w Rzymie 17.00 Kaja­
karstwo: MŚ w maratonie w Cape
Town 18.00 Automobilizm: Wyścigi
serii Cart w Huston 19.00 Sport mo­
tocyklowy: Wyścigi superbike'ów w

Sugo 20.00 Magazyn sportów eks­
tremalnych 21.00 Automobilizm: Eu­
ropa Truck Trial w Montalieu-Vercieu

22.00 Kulturystyka

pro r

8.10 Bill Cosby Show 8.40 Grace w

opałach - serial kom. 9.10 Kto tu

rządzi? — serial obycz. 9.40 Time

Trax — serial SF, USA 1993 10.35 Su­
perman - serial fantast. 11 .30 Dia­
gnoza: morderstwo — serial krym.
12.30 Matlock — serial krym. 13.30

SAM — magazyn 14.00 Arabella

Kiesbauer: Arabella, na co powin­
nam się zdecydować. 15.00 Andreas

Turek: Mur powinien stać nadal.

15.55 Ostry dyżur — serial obycz.

9.00 Co było grane? - przegląd wee­
kendowych nowości 10.00 Planeta

Viva — magazyn 11.00 Chartsurfer —

notowania list przebojów 12.00 Viva

hity — nowości i standardy pop-roc-

kowej sceny 13.00 Club Rotation -

taneczny program Vivy 14.00 Co jest
grane? — muzyczne doniesienia Vivy
15.00 lnteraktiv-Live — teledyski na

telefon 17.00 Chartsurfer — notowa­
nia list przebojów 18.00 kEwL— Live
- show 19.00 Planeta Viva — maga­
zyn 20.00 Vivasion Plus - talkshow

Stefana Raaba 21.00 In Luv — tal­
kshow 22.00 Niteclub — nocny ma­
gazyn 23.00 WordCup - magcgyn

Za zmiany wprowadzone w

programie w ostatniej chwili

redakcja nie odpowiada

Wahadełko -

film ohycz., Polska
TVPOLONIA. godz. 21 .30

Film ukazuje jeden dzień życia pa­
tologicznej rodziny, której po latach

wspólnego życia, nie łączy już żadne

uczucie. Michał Szmańda, były stu­
dent politechniki, jest człowiekiem

cierpiącym na chorobę psychiczną.
Opiekuje się nim jego siostra, stara

panna, nad którą niezrównoważony
pacjent niejednokrotnie się znęca.

Ich matką jest była przodownica pra­
cy, poświęcająca rodzinę działalno­
ści zawodowej i społecznej...

Breezy—
film obycz., USA

RTL7, godz. 20.55

Nasza TV godz. 20.55

Frank Hormon jest zgorzkniałym
pięćdziesięciolatkiem, który od cza­

su rozwodu nie chce angażować się
w żadne związki, do chwili zanim nie

poznał Breezy — siedemnastoletniej

dziewczyny, która przebojem wdzie­
ra się w jego życie zmuszając go do

zrewidowania swoich poglądów i

zmiany zachowania. W głównej roli

wystąpił znany aktor William Hol-

den.

Reż.: Clint Eastwood, wyk.: William

Holden, Kay Lenz, Roger C. Car-

mel, Mori Dusay. 1973 rok.

Ostatni film

o Legii Cudzoziemskiej —

komedia, USA

Nasza TV, godz. 9.30

Ta znakomita komedia opowiada
o losach rodziny Geste związanej z

bezcennym szafirem o wdzięcznej
nazwie Blue Water. Kamień ten nale­
żący do sir Hectora Geste jest
przedmiotem westchnień potencjal­
nych spadkobierców. Wszyscy, włą­
czając w to nową żonę Flavię, córkę i

adoptowanych synów, czekają na

zgon Geste. Po śmierci Hectora ka­
mień zostaje skradziony przez syna,

który chroni się przed ścigającą go

rodzinką w Afryce Północnej. Nie

chce, aby rodzinny kamień wpadł w

ręce macochy.
Reż: Marty Feldman, wyk.: Michael

York, Peter Ustinov, Ann Margret,
Marty Feldman. 1977 rok. ®
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Cała Marilyn
Ostatnie zdjęcia MARILYN

MONROE, ubranejjedynie... w

kilka wodorostów, zostaną wy­
stawione na sprzedaż.

Fotograf GEORGE HARRIS,
zrobiłje na trzy tygodnie przed
śmiercią aktorki w sierpniu
1962 roku. Były one częścią
nieoficjalnej sesji zajęciowej,
która odbyła się niedaleko do­
mu Monroe w Los Angeles, po­
łożonego tuż nad plażą. Cena

wywoławcza każdego z nich

wynosi 800 dolarów. Dodatko­
wą atrakcją aukcji w Londynie
będą bardzo odważne zdjęcia
aktorki zrobione przez BERTA

STERNA, które nie zostały
dotychczas opublikowane.
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Pora

szczygłów
Pierwsze dni października

lo drugi i ostatni, po tym pó-
źnoletnim, wielki etap wę­
drówek ptasich. Wkrótce zo­
baczymy klucze dzikich gęsi,
w połowie października po­
winniśmy podziwiać naj­
większe, głośne widowisko

czyli odloty żurawi z głośnym
klangorem i przepięknie sy­
metrycznymi kluczami...

Po cichu zabierają się do

podróży drobne ptaki. W tych
dniach zniknął nasz najmnie-
szy ziarnojad, bliski krewny
kanarka — żółtozielony kul­
czyk, wyjątkowo żywy, ptak.
Po jego odlocie na łąkach tu i
ówdzie zobaczymy jeszcze
makolągwę albo stadko zie-

mistoszarych skowronków.
Pola zdominują gawrony,
kawki, wrony, kruki.

Jedynym ożywieniem tego
smętnego krajobrazu są w tych
dniach szczygły. Ptaki te tylko
raz najakiś czas odbywają wiel­
kie wędrówki na południe, wy­
czuwając tęgie mrozy. Zwykle
wystarcza im wałęsanie się tam

i sam w sporych gromadkach
po Polsce. Te żyjące na północy
pojawiają się zwykle w wielkich
stadach i rozsiadają z radosnym
popiskiwaniem na krzakach
ostu i wysokich badylach ziół, z

których można wyłuskać je­
szcze nieco ziarna. To już ostat­
ni moment kiedy zobaczyć mo­
żemy tak kolorowo upierzone
a przy tym bardzo wesołe pta­
ki. Będą zajadać się nasionami

łopianu i ostu, a na dłużej za­
trzymają się w tej okolicy gdzie
jest go pod dostatkiem.

Zygmunt SZYCH

Nie lekceważmy
fal kształtu!

„Takie widzi świata koło, jakie tępymi zakreśla oczy..." —

stwierdził wieszcz Adam w „Odzie do młodości", co można by
zastosować także do osób, które wyłqcznie dowierzają własne­
mu wzrokowi i lekceważą zjawiska, jakich bezpośrednio nie do­
strzegają, lecz które, mimo to, zachodzą.

Stosuje się to sformułowa­
nie również do zjawiska tzw.

„fal kształtu”, czyli emitowa­
nia przez określone formy ge­
ometryczne, szkodliwych,
bądź dobrych promieniowali,
co po pewnym czasie odczu­
wamy, lecz na ogół nie znamy
źródła i przyczyn fatalnego
samopoczucia.

Każde promieniowanie jest
funkcją powierzchni ciała sta­
łego. Tak twierdzi tradycyjna
fizyka. Co zatem z tą emana-

cją? Są różne opinie. Roger de

Lafforest, autor książki: „Do­
my, które zabijają” przytacza
— między innymi — hipotezę
pewnego ociemniałego inży-
niera-radioelektronika, który
uważa, że pojęcie: „fale
kształtu” należy rozumieć ja­
ko efekt skupienia w miejscu
promieniowania. Chodzi o

skupienie tzw. „dzikich pól
energii".

I tak np. każdy przedmiot
wklęsły wytwarzać ma — we­
dług tych teorii — niekorzyst­
ną falę kształtu. Czy będzie to

abażur od lampy z metalu,
wiszący nad głową pracujące­
go pod tą lampą człowieka

mogący powodować bóle gło­
wy — autor przytacza konkret­
ne przykłady — czy nawet

pierścionek w' kształcie

otwartej korony kwiatu bądź
reflektora.

Całkiem odwrotnie działał
natomiast w zanieczyszczo­
nym radiestetycznie mieszka­

niu kominek, posiadający skle­
pienie w kształcie luku o nie­
zwykłej formie, która emito­
wała fale dosyć silne, aby przy­
wrócić w pomieszczeniach
równowagę wibracyjną. W do­
mu, gdzie stal ów kominek re­
szta pomieszczeń wywoływała
zachwianie zdrowia lokatorów
z wyjątkiem tego domownika,
który spał w zasięgu kominka.

Odwrotny zaś efekt przyno­
sił inny kominek z XVI wieku,
nabyty w antykwariacie przez
pewne małżeństwo. Jego for­
my i wypukłości emitowały,
zdaniem autora powołanej
wyżej książki, szkodliwe fale

niszczące zdrowie. Odesłanie

nabytku z powrotem do anty­
kwariatu przerwało pechowy
ciąg zdarzeń i zachorowań.

Nie sposób nie wspomnieć,
pisząc o promieniowaniu ksz­
tałtu, o piramidach, będących
od lat przedmiotem badań,
pod tym względem. Wedle

opinii wielu egiptologów, za­
konserwowanie mumii farao­
nów zawdzięczać należy w

znacznej mierze szczególnej
formie piramid. Wewnątrz
tych form geometrycznych, za­
równo autentyków z Doliny
Nilu, jak i w ich miniaturo­
wych reprodukcjach, sporzą­
dzonych z zachowaniem orygi­
nalnych proporcji, zachodzą
osobliwe zjawiska: żywa sub­
stancja nie obumiera — ciało

twardnieje zamiast gnić, biał­
ko jajka krystalizuje się. Wiele

PONIEDZIAŁEK

5 października
• Wschód słońca — 6.43
• Zachód słońca — 18.05
• Wschód księżyca — 18.17
• Zachód księżyca — 5.43

Dzień krótszy od najdłuższego
o 5 godz. 25 min, a dłuższy od

najkrótszego o 3 godz. 36 min.

Imieniny:

Flawii, Igora,

Placyda, Rajmunda

Lubiani, uczuciowi, roman­
tyczni, łatwo zawierający
przyjaźnie, zwłaszcza z osoba­
mi płci przeciwnej to urodze­
ni 5 października. Szlachetni,
subtelni, rozsądni, pełni sym­
patii dla innych. Wszelkie de­
cyzje podejmują po głębokim
zastanowieniu, najchętniej
we wspópracy z innymi. Wy­
kazują zdolności naukowe
i artystyczne: poetyckie, mu­
zyczne lub malarskie.

POGODA

Dzień Księżyca
Księżyc przemieszcza się do

znaku Barana, co może powo­
dować niepewność i chwiejny
nastrój u Koziorożców, Raków
i Wag. Znaki te powinny uni­

wskazuje na to, że w pirami­
dach działa pole elektrosta­
tyczne na linii łączącej szczyt z

centrum podstawy i na wyso­
kości okołojednej trzeciej tej li­
nii mierząc od dołu.

Do emitujących korzystne
fale kształtu zaliczyć należy
formy przypominające poli­
cyjny „lizak" na patyku z

przekreśloną jednak piono­

nas obejmować niż. Pozostaniemy w chłodnym i wilgotnym
powietrzu pochodzenia arktycznego. Temp. min. od 3 do 5 st.,
wTatrach 3 st. Rano mgły. W ciągu dnia zachmurzenie umiar­
kowane i duże, przelotne opady deszczu. Temp. maks, od 5 do
9 st., wTatrach 4 st. Wiatr słaby i umiarkowany, wschodni. Ci­
śnienie będzie się wahać (wczoraj wynosiło 980 hPa). Jutro po­
prawa pogody. BIÓPROGNOZA: niekorzystna

2-4 m/s

KRAKÓW

9

ZAKOPANE

BIELSKO-BIAŁA

[TH

Opady deszczu

kać stresu, ponieważ znajują
się w fazie rozwoju wewnętrz­
nego. Strzelcy i Lwy a także
Wodniki i Bliźnięta mają szan­
sę na sukces. Harmonia mię­
dzy Księżycem i Plutonem

zwiększy intensywność uczuć
oraz zdolność emocjonalnej
regeneracji siebie i otoczenia.

Napięcie między Księżycem

wo tarczą, zaś do bardzo nie­
korzystnych — formy przypo­
minające stojący, drewniany
wieszak na ubrania używany
powszechnie, przynajmniej
do niedawna, w zakładach

pracy (opisuję oglądając ry­
sunki z rzeczonej książki),
przypominający dwa odwró­
cone do siebie „plecami” pół­
księżyce, przymocowane do

(ps)

TARNÓW
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i Wenus może powodować
wrażenie niekochania. Dobry
układ między Wenus i Ura­
nem powinien przyczynić się
do pozytywnych zwrotów

uczuciowych. Cofający się Sa­
turn może opóźnić wysiłki
zmierzające do osiągnięcia wy­
sokiego stanu zawodowego.

Andrzej Jamróz

pionowego stojaka.Zresztą
każdy — wedle swej osobni­
czej wrażliwości — może so­
bie to wszystko pospraw­
dzać. Jeśli na kogoś nie bę­
dzie (nawet przez dłuższy
czas) działać, może sobie naj­
wyżej pogratulować odpor­
ności na wpływy promienio­
wania zewnętrznego.

Katarzyna SATUNOWSKA ®

Łatwa kasa!
W/;;

>i:>
Z/.T

Łatwość obsługi
komunikaty w języku polskim
Komfort pracy
42 klawisze szybkiej sprzedaży

Funkcjonalność

mała kasa!
rozmiar kartki A4,
cicha i szybka drukarka

mini

liczne raporty i rozliczanie opakowań zwrotnych
Uniwersalność
możliwość podłączenia komputera, czytnika kodów kreskowych, wagi

INFOLINIA: 0 800 300 23, 0 800 300 24 e-mail:opt-ic@onet.pl, www.optimus-ic.com.pl

bezpieczna drukarka!

wbudowana bateria,
alfanumeryczny wyświetlacz

nova

tania kasa!

japońska jakość,
niska cena

• Bochnia BIT LINĘ 612 38 71 • Brzesko ZETO 316 64 • Kraków PARASOFT 637 24 93 • EXPERT POLAND

634 25 15 • LANTECH 637 24 10 • OPTIKOM 623 83 37 • OPTIMUS ESC 632 64 77 • Krynica INFO SERWIS
471 25 20 • Limanowa BAJT 337 41 31 • Nowy Targ POLAŃSKI 264 80 89 • SHIFT 266 51 59 • Nowy Sącz
PROTEUS 442 04 05 • Tarnów DARCOM SERWIS (014) 27 37 29 • RWD PROSPECT21 50 00 • ZETO 21 66 62

niezawodne kasy fiskalne

GP7llnUS~iC
czytniki kodów kreskowych, terminale, wagi
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Caban, Krakus, dwa bratanki
— Nie tylko nie wstydzę się, że jestem cabanem, ale jestem z

tego dumny — twierdzi burmistrz Chrzanowa Aleksander Grzy­
bowski.

Kiedyś powiedzenie komuś

„ty cabanie” nie oznaczało

pochlebstwa. Autorzy prze­
zwiska nie byli chyba wyso­
kiego mniemania o mieszcza­
nach chrzanowskich, skoro
samo słowo „caban” pierwot­
nie oznaczało najprawdopo­
dobniej... pastucha. Dziś, kie­
dy chrzanowianie coraz czę­

nas na wsi ktoś ubrał się po Ślą­
sku.

ściej czują się dumni ze swe­
go miasta, także „cabaństwo”
doczekało się nobilitacji. A

przy okazji, czyż w brzmieniu

lego słówka nie dźwięczy ja­
kaś nuta krakowska?

Sami chrzanowianie serca

też mają zdecydowanie wię­
cej po krakowskiej, a nie po
katowickiej stronie. Bur­
mistrz Grzybowski od lat był
jednym z najgorętszych orę­
downików powrotu Chrzano­
wa do krakowskiej macierzy
spod katowickiego zaboru.

Przyłączenie Ziemi Chrza­
nowskiej do województwa ka­
towickiego za czasów Edwarda

Gierka, nazywają tutaj „drugą
okupacją”. W roku 1939 Niem­
cy ustanowili granicę pomię­
dzy Reichem i Generalną Gu­
bernią na rzeczce Dułówce.
Dokładnie wzdłuż lej linii wy­
tyczyli granice województw
autorzy reformy administra­
cyjnej w roku 1975. To zrobiło
złe wrażenie. Starsi ludzie

szemrali, że „Heimat wraca”.

Obudziły się stare antagoni­
zmy, a burmistrz Grzybowski
protestuje przeciw antagonizo­
waniu „goroli” i Ślązaków.

— To, że jestem za Krako­
wem, wcale nie znaczy, że do

Śląska ustawiam się tyłem. Za­
wsze uważałem, że to byłby
poważny błąd. Na początku
mojej pierwszej kadencji przy­
jechało dwóch dziennikarzy z

Katowic i chcieli zrobić ze

mną show na granicy Chrza­
nowa i Jaworzna, żebym opo­
wiadał, co nas różni ze Ślą­
skiem. Powiedzielem, że bar­
dzo chętnie, ale opowiem, co

nas łączy. Nie chcieli. A mnie

natrętne podkreślanie różnic

po prostu oburza. Sam studio­
wałem na Politechnice Ślą­
skiej, mam na Śląsku przyja­
ciół i bardzo Ślązaków szanu­

ję. Proszę spojrzeć na mapę.
Chrzanów leży niemal dokła­
dnie w połowie drogi między
Krakowem a Śląskiem. To jest
nasza szansa, która wymaga
otwarcia na obie strony.

Jednak o tym, że Chrzanów

powinien przynależeć jednak
do województwa krakowskie­
go, Grzybowskijest przekona­
ny od dawna.

—Już przed wiekami ze stoli­
cą państwa Piastów łączyły nas

ścisłe związki. Uczestniczyli
chrzanowianie w insurekcji
kościuszkowskiej i powstaniu

krakowskim. do Legionów Pił­
sudskiego poszło stąd do Kra­
kowa piechotą trzystu ludzi. O

tym się w Chrzanowie nie za­
pomina. Nasza kultura ludowa

jest krakowska. Kobiety z kół

gospodyń wiejskich w Balinie

czy Płazie ubierają się w stroje
krakowskie. A nigdy nie zda­
rzyło mi się zobaczyć, żeby u

Dla Grzybowskiego, inżynie­
ra z wykształcenia i wieloletniej
praktyki, najważniejsze są jed­
nak powody gospodarcze. Ar­
gumenty, że „przy Krakowie

będzie biedniej”, odpiera chłod­
ną kalkulacją: — To jest myśle­
nie z minionej epoki. Teraz na

Śląsku jest zapaść gospodarcza.
Nadzieje na śląskie bogactwo to

w istocie wiara, że cały kraj bę­
dzie w nieskończoność utrzy­
mywał upadające górnictwo i
hutnictwo. A to przecież nie­
możliwe. Przyszłość i pienią­
dze widzi Grzybowski właśnie
w Krakowie, który w ciągu naj­
bliższych lat ma wyrosnąć na

potęgę w dziedzinie zaawanso­
wanych technologii.

— Chciałbym, żeby w Krako­
wie powstała metropolia, a

Chrzanów znalazł się na jej
bliskiej orbicie. Tam niech bę­
dzie centrum, nauka, ośrodki

badawcze, najnowocześniej­
sze technologie, a inwestycje
„ciężkie” powinny być rozmie­
szczone w pewnej odległości
od miasta. W niedalekiej przy­
szłości Krakowowi grozi na­
pływ ludzi z całej Małopolski,
którzy nie znajdą pracy w rol­
nictwie. Może być ich nawet

cztery miliony, a Kraków nie
może się gwałtownie rozro­
snąć, bo straci swój charakter.

Nastąpi pauperyzacja miasta,
zamiast awansu tych ludzi.
Ich trzeba będzie stopniowo
aklimatyzować w zasięgu od­
działywania metropolii, ale ra­
czej na jej obrzeżach. Także u

nas, bo mamy warunki.
I burmistrz przedstawia

atuty, jakimi w tej dziedzinie

będzie dysponował przyszły
powiat chrzanowski. Wiado­
mo, że tutejsze kopalnie wę­
gla, dwie w Trzebini i jedną w

Libiążu, czeka prędzej czy pó­
źniej zamknięcie. Tutejszy wę­
giel jest kiepski, bardzo zasiar­
czony, z jego zbytem będą co­
raz większe trudności. Ale po
zlikwidowanych kopalniach
zostaną duże, uzbrojone tere­
ny, stwarzające wielkie możli­
wości korzystnego inwestowa­
nia. Ich dodatkowym atutem

jest wprost idealne, według
burmistrza, położenie. W po­
bliżu dużej stacji kolejowej w

Trzebini i przyszłego węzła
drogowego — skrzyżowania
autostrady A 4 z planowaną

drogą szybkiego ruchu na kie­
runku Częstochowa — Bielsko-
Biała. — Można zrobić bardzo

dużo, ale będzie to wymagać
wspólnej polityki w przy­
szłym województwie. Jeśli
nadal gminy będą się przebi­
jać, która więcej wydrze, nie­
wiele się zmieni. Ale mam

nadzieję, że Krakowskie doj­
rzało do nowych czasów.

Chrzanów jego marzeń? —

Miasto powinnno zachować

swój charakter, spokojny, tro­
chę małomiasteczkowy. Co
wcale nie znaczy, że ma być
głęboką prowincją. Chciałbym,
żeby tu się ludziom pod każ­
dym względem bardzo dobize

żyło. A to oznacza nie tylko du­
żo dobize płatnych miejsc pra­

W w

Dzięki największej ilości cyfrowych stacji nadawczych,
ponad 80% mieszkańców* naszego kraju może korzystać
z usług sieci Era GSM w miejscu swojego zamieszkania.

Sięgamy coraz dalej po to, by coraz więcej osób znalazło

się bliżej swojego celu. Era GSM... Twoja era. GSM

infolinia: 800 28 800 Internet: http://www.eragsm.com.pl telegazeta: str. BO2

’

Stan na 22/09/98. Zasięg może ulec zmianie ze względu na dynamiczny rozwój sieci Era GSM.

cy, ale także atrakcyjne propo­
zycje wydawania na miejscu
zarobionych pieniędzy. Niech
tu będzie wiele basenów,
ośrodków sportowych, niech

będzie można obejrzeć profe­
sjonalny teatr, nie wyjeżdżając
z miasta. Mamy naprawdę
wspaniały dom kultury, niech

przyjeżdżają zespoły z Krako­
wa przynajmniej raz w miesią­
cu z nowymi przedstawienia­
mi. Publiczności na pewno nie
zabraknie. Możemy także orga­
nizować polskie premiery fil­
mowe, dlaczego to ma być zare­
zerwowane dla Warszawy czy
Krakowa? Mamy salę na 700

miejsc, ekran perełkowy, gwa­
rantujący najwyższą jakość
odbioru, i wyrobioną publicz­
ność. Całonocna impreza fil­
mowa, jaką organizujemy pod­

czas Dni Chrzanowa, mają za­
wsze nadkomplety.

Grzybowski nie jest sztyw­
nym technokratą. Znany jest
z tego, że widać go na koncer­
tach, na spotkaniach z poeta­
mi czy twórcami nieprofesjo­
nalnymi.

— Bywam tam i jako bur­
mistrz, i jako człowiek pry­
watny. Kultura powinna czuć

wsparcie władzy. Nie zda-
dzam się z poglądem, że ma

się ona utrzymywać całkiem
sama. To myślenie krótko­
wzroczne. No a poza tym, to

lubię na przykład posłuchać
dobrej muzyki. Choć przy­
znam się, że nadmierna daw­
ka decybeli mnie odrzuca. Ale

jstem daleki od narzucania
moich prywatnych gustów.
Dyskoteki leż są potrzebne.

Edukacja artystyczna bur­
mistrza Grzybowskiego to za­
sługajego żony Elżbiety, z za­
wodu architekta. — Jak mnie

wzięła w jasyr w latach stu­
denckich, tak mnie trzyma do

dzisiaj. Ale przez całe życie
podciąga kulturalnie. Już kie­
dy studiowała w Krakowie, a

ja przyjeżdżałem do niej ro­
mansować, oprowadzała
mnie po wszystkich kościo­
łach i tak mnie nauczyła sty­
lów, że do dziś nie mam naj­
mniejszych trudności z

odróżnianiem gotyku od ba­
roku.

Widać więc, że burmistrza
Chrzanowa wiąże z Krako­
wem nie tylko chłodna kalku­
lacja, ale i uczucie życia. To
dobre uzupełnienie.

Marek Lubaś-Harny ®
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Teraz ludzie są już przekonani, że gmina będzie

Kończy się czas walki
— Tu sq ludzie chorzy na robotę, i to ich trzyma razem. Siadu­

ję czasem wieczorami i debatuję, to ponarzekaję na gminę, to

odnośnie prowadzonych inwestycji na wsi rozdzielę wzajemnie
sobie dyspozycję, ale czasem przychodzę im do głowy takie

rzeczy, że jak się później patrzy na to, to cud, że wszystko się
udało — mówi Józef Lozarowicz, jeden z aktywistów w Woli

Rzędzińskiej.

W tamtym roku po powo­
dzi, to się najbardziej inicjaty­
wa wzmogła. Na jednym ze

spotkań wiejskich uradzili, że

aby nie kopiować innych wy­
budują dom do powodzian.

— Wydawało, że to żaden

problem. Ten zadeklarował,
że elektrykę zrobi, drugi, że

otynkuje i pustaki zrobi, inny
znowu, że płytkami łazienkę
wyłoży. Ja odczekałem kilka

dni, aby myśli trochę ostygły i
dałem sygnał do zbierania

pieniędzy — opowiada Szy­
mon Małochleb.

Wybrali rodzinę Borków w

Trzcianie, gdzie delegacja z

Woli udała się na rekonesans.
W pierwszym dniu pracy zje­
chali się wszyscy, niektórzy
wzięli jeszcze pracowników
ze swoich firm. Wykopali fun­
damenty i zalali betonem

„stopy”. W ciągu trzech mie­
sięcy dom stał w stanie suro­
wym. Później trochę zapał
ostygł i grono ofiarodowaców

się wykruszyło, ale rok po
rozpoczęciu inwestycji dom
oddali.

Podobnie było z innymi
rzeczami. Zbiórkę dla powo­
dzian z Łysakówka w woje­
wództwie rzeszowskim urzą­
dzili. Boruchowie, ojciec i syn
od lokalnych przedsiębior­
ców i prywatnych ludzi zebra­
li towaru na dziesiątki tysięcy

nia czego kolwiek. Radni do

gminy Tarnów, Sztorc, Laza-
rowicz donieśli ludziom, że

jako wieś wnoszą najwięcej
do budżetu gminnego, a do-

stają z powrotem dużo mniej
niż inne wsie.

— Tam wodociągi budowali,
telefonizowali, już kanaliza­
cja idzie, a tu nie można było
się doprosić na jakieś lampy
uliczne, na klub sportowy do­
tację dostać lub chodniki. Pa­
nie, to tak ludzi zezłościło, że

niesprawiedliwość jest, że nic

tylko własną gminę chcieli

stworzyć, żeby niczyimi, ale
swoimi pieniędzmi rządzić —

mówi sołtys Woli 1 Władysław
Wowczuk.

— W międzyczasie chcieli-

śmy się jakoś dogadać z zarzą­
dem i radnymi z innych miej­
scowości. Żeby pieniądze
dzielić na każdego mieszkań­
ca, ile ludzi we wsi tyle pie­
niędzy, albo żeby równocze­
śnie inicjatywy prowadzić u

nas też. Na nic się to nie zda­
ło. Tamci korzystali z tego, że

w radzie mieli zawsze więk­
szość — mówi Kazimierz Ce-
cot właściciel dużego przed­
siębiorstwa.

Takich jak on na Woli Rzę­
dzińskiej jest znacznie więcej.
Jest ponad 190 firm w jednej
wsi, wprawdzie mieszka tam

5,7 tys. osób, ale nigdzie chy-

szej gminy miała należeć, po­
tem wykazywali, że jak taka

bogata wieś się odłączy, to ca­
ła gmina padnie. Później, że
to Sztorce robią dla siebie fol­
wark, a teraz, że PSL sobie

kampanię szykuje. Powiem
krótko, to gówno prawda, lu­
dzi w ten sposób obrażają. Ale
nas się boją, bo tu jest z 200 ta­
kich co byłoby lepszymi wój­
tami i tymi wszystkimi dyrek­
torami, a jednocześnie z za-

wieści nie chcą nas pościć wol­
no — irytuje się Józef Sztorc.

Ostatnio Wolanie przygo­
towali memorandum, z któ­
rego wynika, że gmina bez
Woli nie będzie taka biedna,

O
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że na wsi wszystkie siły spo­
łeczne, polityczne łącznie z

AWS, Unią Wolności, Rodzi­

ny Katolickie, PSL i przedsię­
biorcy oraz Kościół chcą se­
cesji.

— Jest szansa chyba najlep­
sza jaka się nadarzyła na na­
szą gminę. Byliśmy u wice­
premiera Tomaszewskiego,
wcześniej z Buzkiem udało

się porozmawiać w Wierzcho­
sławicach. To są ludzie, któ­
rzy nas zrozumieli. Buzek na­
wet powiedział, że po wybo­
rach będziemy mieć gminę i
Tomaszewski to potwierdził.
Po za tym poseł AWS Cygónik
też zobaczył ten hasz zapał i

powiedział, iż nie odstąpi od

sprawy. Teraz już jesteśmy
przekonani, iż kończy się
czas walki — mówi Andrzej
Prendota.

Krzysztof FU LARA <3

— To niedobrze, że gmina kojarzona jest ze mnę. Tu jest setki

ludzi, którzy myślę tak samo i gdyby mogło zrobiło by tyle samo

na moim miejscu — uważa Józef Sztorc

złotych i zawieźli tym, którzy
zostali bez niczego.

Jestjednakjedna rzecz, któ­
ra się ludziom do tej pory nie
udała. Jakieś osiem lat temu

usiedli na którymś z wieczor­
nych zebrań i postanowili!
oderwać się od gminy Tar­
nów i stworzyć własną, samo­
rządną gminę. Wcześniej Wo­
la Rzędzińska była gromadz­
ką radą narodową, ale na siłę
włączyli ją do gminy Tarnów.

— Tak na prawdę, to dopie­
ro ta myśl o stworzeniu wła­
snej gminy złączyła ludzi. Im

sprawa ta stawała się tru­
dniejsza, tym bardziej żyli tą
ideą i jej podporządkowywali
lokalne działania, no i te

większe, ponadlokalne jak
dom dla powodzian — mówi
Józef Sztorc, który na Woli

uznawany jest za jednego z

przywódców lokalnej inicja­
tywy.

Jednak pomysł na gminę
nie wynikał z potrzeby robie-

ba nie ma takiej przedsiębior­
czości. Właśnie przedsiębior­
cy najlepiej rozumieli co to

znaczy, gdy pieniądze są nie­
sprawiedliwie dzielone. Na
wsi było wiele potrzeb, które i
tak ludzie w czynie społecz­
nym robili, ale grosza od gmi­
ny nie dostawali.

Cztery razy podchodzili do

sprawy utworzenia gminy,
przeszli przez dwa referenda.
Raz już z Warszawy przyje­
chali, żeby ostatni rekonesans

przeprowadzić przed podję­
ciem decyzji, gdy wraz z rzą­
dowymi urzędnikami jedli
obiad w zajeździć „Pod Dę­
bem” w Tarnowie, jeden z

wpływowych posłów zadzwo­
nił do Warszawy, żeby żadnej
gminy nie robić.

— Nie, to się nie da opowie-
dzić w dwóch zdaniach co nie­
którzy wyprawiali, aby nas

zniechęcić, najpierw skłócili
ludzi z sąsiednią wsią Jodłów-

ką — Walkami, która też do na­
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Pogoda dla latawców
Udało się! Po ulewnym piątku w Święto Latawca nad

Błoniami przestało padać. Choć od czasu do czasu stra­
szyły czarne chmury, po południu przez chwilę nawet za­
świeciło słońce. I latawce dzieci, których rodzice nie wy­
straszyli się deszczu i zimna, poszybowały wysoko, wy­
soko nad Błoniami. (Szczegóły na sir. W

Prezydent najcelniejszy

Pasternik w ogniu

W krakowskim szpitalu im. Jana Pawła II

KRAKOWSKA
GAZETA

i3,

WW W Poniedziałek
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Telefon

przy każdym łóżku
W hallu Ambulatorium Konsultacyjnego Szpitala Specjali­

stycznego im. Jana Pawła II w Krakowie uruchomiono nowocze­
sny system szpitalnej łączności.

Na strzelnicy wojskowej na

Pasterniku odbyło się w sobo­
tę wielkie strzelanie. Szczegól­
ną oprawę miała ceremoia

Iwarcia zawodów, na maszt

wciągnięto flagę państwową,
$zystkich uroczyście powita-

j|. Potem przed tarczami sta-

■<ęli wojewoda krakowski, pre­
zydent miasta, dowódca „czer­
wonych beretów" i król. Wszy­
stko z okazji 35-lecia współ-

rpcy między Bractwem Kurko-

•>ym i 6 Brygadę Desantowo-

Szturmową.
. Dostojnicy mieli prawo do

jednego tylko strzału. Do spe­
cjalnie przygotowanych tar-

:l. Na dużych, okrągłych ta­
blicach widniał wizerunek
ikura z tarczą. Wszyscy usta­
wieni zostali 25 metrów

przed celem, każdy dostał
kbks i, po komendzie ognia,
strzelał.

i- Tylko prezydent Krakowa,
Józef Lassota, trafił w tarczę. Z

wynikiem 6 pkt zdobył palmę
Pierwszeństwa. Wojewoda
[Krakowski Ryszard Masłowski
•strzelił ponad kura, dowódca

i-.czerwonych beretów” , gen.
brygady Bronisław Kwiatkow­
ski trafił pod kura, a król kur­
sowy Zdzisław Maj między
Togi kura. Tarcze z kołeczka-

Po strzeleckich zmaganiach przyszedł czas na ucztę

■
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mi wetkniętymi w przestrzeli- Po tych emocjach przyszedł
ny na wieczną pamięć zostaną czas na upominki i uprzejmo-
umieszczone w Muzeum Brać- ści. Z okazji jubileuszu 35-le-
twa w Celestacie. cia współpracy Bractwa z Bry-

gadą pięciu braci: Zdzisław

Maj, Tadeusz Trzaska, Leszek

Wyżga, Aleksander Adamski i
Michał Waszkiewicz wyróż­
nieni zostali odznaką pamiąt­
kową 6 Brygady Desantowo-

Szturmowej. Generał Broni­
sław Kwiatkowski otrzymał
Honorowy Medal Bractwa

Kurkowego w Krakowie. Wy­
bito tylko 100 egzemplarzy te­
go medalu, pierwszy wręczo­
no papieżowi Janowi Pawło­
wi II. Medal generalski nosi
numer 5.

Następnie na pozycje strze­
leckie wyszli członkowie
Bractwa Kurkowego, ich ro­
dziny i znajomi. Tutaj toczyła
się równie ostra rywalizacja, a

OD PODATKU

UL. DOBREGO PASTERZA 120

RATY TEL./FAX (0-12) 411-77 -43

SZAFY Z DRZWIAMI

SUWANYMI
* ODPIS

5 LAT

IWARANCJI

*7%*
RABATU

KUPON RABATOWY

TePi - INDECO
każdy miał prawo do oddania

pięciu strzałów.
W namiotach można było

rozkoszować się wojskową
grochówką, na wielkim ru­
szcie żołnierze przyrządzali
steki i kiełbasy. Jak zawsze

podczas tego typu imprez nie
brakowało piwa. Tylko pogo­
da nie dopisała. Było bardzo
mokro, choć, na szczęście, w

trakcie zawodów' deszcz nie

padał. Tekst i zdjęcia:
Marian SATAŁA

Cyfrową centralę firmy Al-
catel zakupiono w drodze

przetargu. Obsługuje ona

1000 numerów wewnętrzy-
nych i 120 numerów miej­
skich. Zapewnia możliwość

rozbudowy oraz współpracę z

istniejącymi w szpitalu pulso-
wymi aparatami telefonicz­
nymi.

Pacjenci mają obecnie
możliwość używania telefo­
nu cyfrowego na karty chipo­
we zainstalowanego przy łóż­
ku. Generalnym wykonawcą
inwestycji była Chemobudo-
wa Kraków, a kabel światło­
wodowy doprowadziła i

podłączyła Telekomunikacja
Polska Ś.A.

— W porównaniu z sytuacją
sprzed kilku lat, gdy oddziały
szpitalne posiadały tylko je­
den aparat telefoniczny, spra­
wiający problemy w połącze­
niach z miastem, dokonał się
dzisiaj nieprawdopodobny
postęp - powiedział dyr. szpi­
tala dr Mieczysław Pasowicz.
— Telefonia cyfrowa daje nam

niewspółmiernie wyższy do

dawniejszego stopień nieza­
wodności i szeroki wachlarz

usług dodatkowych, np. zain­
stalowanie własnej poczty
głosowej i organizowanie te-

lekonferencji. Jednym ze spo­
sobów na ograniczenie ko­
sztów związanych z funkcjo­
nowaniem placówki jest do­
stępna na każde żądanie ści­
sła taryfikcja rozmów prowa­
dzonych z sal szpitalnych i te-
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Wybitne osobistości życia kulturalnego Krakowa i Polski uświetniły uroczystość otwarcia ka­
wiarni filmowej „Graffiti", mieszczącej się na tyłach kina „Wanda" przy ul. św. Gertrudy 5. Re­
porter „GK" zauważył w tłumie gości m.in. Krzysztofa Zanussiego (na zdjęciu w środku), Le­
szka Wosiewicza (pierwszy z lewej), Janusza Zaorskiego (drugi od lewej) i Agnieszkę Wagner.
Wszystkich witał Krzysztof Gierat, szef Centrum Filmowego „Graffiti", który postarał się o cie­
kawy program artystyczny imprezy. Była więc muzyka na żywo a na telebimie można było
obejrzeć „Rozkosze gościnności" z Busterem Keatonem w roli głównej. Tytułem tego filmu

możnaby podsumować całą imprezę, bowiem właściciele pierwszej w "kraju filmowej kafejki
postarali się o dobre jedzenie i picie. Wzięciem cieszyły się zwłaszcza drinki o oryginalnych,
znanych kinomanom nazwach „Całkowite zaćmienie" czy „Popiół i diament". (ART)

lefonów ogólnodostępnych — zdrowia. Pacjenci zyskują
nie bez satysfakcji mówi dyr. możliwość szybkiego diagno-
Pasowicz. zowania bez konieczności

aĄ
si|

■

Obecnie w szpitalu urucha­
miane jest komputerowe po­
łączenie międzybudynkowe
oraz Internet.

Zainstalowane łącza świa­
tłowodowe umożliwiają
przesyłanie zdjęć, rucho­
mych obrazów, głosu. Śieć łą­
cząca wszystkie jednostki
szpitala umożliwia śledzenie

pobytu pacjenta od momen­
tu przyjęcia, poprzez wszyst­
kie zabiegi, aż do powrotu do

przemieszczania się we­
wnątrz szpitala. Wyniki ba­
dań laboratoryjnych oraz in­
formacje o dostępnych le­
kach w szpitalnej aptece bę­
dą codziennie uaktualniane.
Uruchamiane systemy tele-

medyczne (EKG przez tele­
fon i telekonsultacje) stano­
wią kolejny pomost łączący
szybko i skutecznie pacjen­
tów ze szpitalem.

(woko)
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By młodzież poznała swoją ojcowiznę

Zlot trzech pokoleń
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Uczniowie szkół średnich z gmin: Myślenice, Pcim i Wiśniowa

przeszli w sobotę szlakami walk partyzanckich Zgrupowania AK

„Murawa". Wieczorem po mszy św. polowej celebrowanej przez
ks. Józefa Orawczaka, kapelana ludzi gór, partyzanci wspomi­
nali dawne czasy przy ognisku na polanie Kudłacze. Młodzież
zaś słuchała wyjątkowej lekcji historii. Historii, której próżno
szukać w szkolnych podręcznikach.

Od 12 do 15 września 1944
roku w rejonie Łysiny, Ka­
miennika i Sarnulek trwały
walki z niemieckim okupan­
tem, zakończone pacyfikacją

Domy Pomocy
w Karniowicach

Kulturalne

prezentacje
W Kraniowicach po raz

trzeci odbył się przeglqd ar­
tystycznych prezentacji Do­
mów Pomocy Społecznej. W

czterodniowej imprezie ucze­
stniczyło 40 zespołów z całej
Polski.

To był już 20 jubileuszowy
przegląd. Wszystko rozpo­
częło się w Pcimiu dwadzie­
ścia lat temu. Najpierw zjeż­
dżały tam reprezentacje
DPS z województwa krakow­
skiego, potem dołączyły do­
my z tarnowskiego i nowo­
sądeckiego. Dzić do Kranio-
wic przyjeżdża cała Polska.
W programie prezentacji
jest wszystko, od poezji, po­
przez plastykę do teatru.

Przedstawiano m.in. cygań­
skie ocepiny, bajkę pt. „Ku­
buś Puchatek”, kabareciarze

naigrywali się z naszegą cią­
gu do Zjednoczonej Europy,
a mieszkańcy DPS z Ojcowa
zaprezentowali country na

wesoło.
(mas)

Wiśniowej i Lipnika. Party­
zanci opowiadali o ich prze­
biegu, a potem o odbiciu are­
sztowanego przez Niemców
adiutanta Andrzeja Woźnia­

Wojewoda gościł w Libiążu

W sobotę wojewoda krakowski Ryszard Ma­
słowski (na zdjęciu z prawej) przebywał w Libią­
żu na ziemi chrzanowskiej, która od nowego ro­
ku — po ponad 20 letniej przynależności do woj.
katowickiego — powróci do macierzystej Mało­
polski.

— Powiat chrzanowski oraz ziemie zacho­
dniej Małopolski są dla Krakowa bardzo waż­
ne i z radościąje witamy. Uczynimy wszystko,
by mieszkńcom tych ziem było w Małopolsce
dobrze — tymi słowami Ryszard Masłowski
zwrócił się do licznego audytorium zgroma­
dzonego w sobotnie przedpołudnie w Libią-
skim Centrum Kultury.

Krakowski wojewoda przybył do Libiąża na

zaproszenie burmistrza Kazimierza Poznań­
skiego, by zapoznać się z problemami spo­

łeczno-gospodarczymi miasta oraz przyszłego
powiatu chrzanowskiego. Wziął ponadto
udział w publicznej prezentacji „Raportu o

stanie gminy Libiąż” oraz spotkał się z wła­
dzami samorządowymi z terenów przyszłego
powiatu chrzanowskiego i dyrektorami
przedsiębiorstw i instytucji.

Część wizyty poświęcona była sprawom
górnictwa, gdyż od nowego roku w wojewódz­
twie małopolskim znajdą się trzy kopalnie
węgla kamiennego: „Siersza”, „Janina” i

„Brzeszcze”. Z dyrektorami tych kopalń woje­
woda rozmawiał o ich aktualnej sytuacji eko­
nomicznej. — Cieszę się, że sytuacja w przy­
szłych małopolskich kopalniach nie jest zła i

mają one przed sobą perspektywy rozwoju —

powiedział wojewoda Masłowski. — Jestem

przekonany, że w Małopolsce kopalnie te bę­
dą stanowić znaczny potencjał gospodarczy.

W" czasie spotkania wojewody z przedstawi­
cielami samorządów gmin wchodzących w

skład przyszłego powiatu chrzanowskiego
dyskutowano nad sposobami skutecznego
rozwoju ziemi chrzanowskiej w Małopolsce.
W najbliższym czasie odbędzie się na ten te­
mat specjalna sesja.

— Wierzę, że ogromny poetnejał intelckual-

ny i gospodarczy Krakowa wpłynie na rozwój
przyszłych powiatów zachodniej Małopolski:
chrzanowskiego, olkuskiego, oświęcimskiego
i wadowickiego — powiedział na zakończenie
burmistrz Kazimierz Poznański, inicjator
spotkania z krakowskim wojewodą.

Tekst i zdjęcie: Robert SIWEK

Witamy w Małopolsce

kowskiego „Prawdzica”. Były
też i anegdoty. Prof. Krzesław
Stokłosa mówił m.in. o grze w

ping-ponga w obserwatorium
na Łysinie, zanim zostało ono

zniszczone przez pociski nie­
mieckiego moździerza i latry­
nie, którą partyzant o ps. „Ka­
meleon”, musial za karę, za

zanieczyszczanie terenu wy­
budować pod Łysiną. Potem

wszyscy partyzanci chodzili
za potrzebą do „alei Kameleo­
na".

— Zlot ma służyć zderze­
niu starego i młodego poko­
lenia Jego celem, z jednej
strony, jest uczczenie pamię­
ci walk partyzanckich, z dru­
giej, przypomnienie ludzi i

wydarzeń, poznanie walo­
rów turystyczno-historycz-
nych ziemi myślenickiej.
Mam także nadzieję, że po­
święcona właśnie kapliczka
przydrożna z zadumanym
Chrystusem, którego wy­
rzeźbi! Stanisław Trojan, tu­
tejszy artysta amator, będzie
sprzyjać refleksji nad prze­
szłością u miejscowych i tu­
rystów — mówił Ludwik Sta-

rzak, prezes organizującego

zlot myślenickiego oddziału
PTTK „Lubomir”.

Młodzież, oprócz solidnej
porcji wspomnień partyzan­
tów zrzeszonych w oddziale
krakowskim Światowego
Związku Żołnierzy AK orazje­
go myślenickim kole, miała

okazję popisać się wiedzą o

przeszłości i współczesności
swojej ojcowizny. Zwycięzcą
konkursu został 16-letni Krzy­
sztof Rysak, uczeń Liceum

Rolniczego w Myślenicach.
— Chodzę często z ojcem na

wycieczki po okolicznych gó­
rach. Tata opowiada, ja słu­
cham... Teraz okazało się, że
bardzo dużo z tych opowieści
zapamiętałem — wyznał
Krzyś.

Reszta młodzieży m.in. Ala
Kaczorowska, Gosia i Staś

Przęcżek, Karolina i Kasia
Czarneckie mogła wziąć
udział w zawodach strzelec­
kich, rzucie lotką do tarczy,
rzucie granatem, turniejach
sprawnościowe oraz konkur­
sie piosenki partyzanckiej i tu­
rystycznej. W przerwach wszy­
scy zajadali się kiełbaskami z

ogniska i bigosem. (Nit)

Krzeszowice

Wieliczka
Skawina

Myślenice

90-lecie liceum

Absolwenci

przy tablicy
— Kiedyś ta szkoła była dla nas kosmosem. Teraz, po latach,

wydaje się szokująco mała. Kiedyś z pokoju nauczycielskiego
wiało grozą, z biciem serca przekraczaliśmy jego próg, teraz sie­
dzimy w tej „jaskini Iwa” zrelaksowani, ramię w ramię z naszymi
nauczycielami, i wspominamy dawne dzieje — mówił Ryszard Ta­
deusiewicz, dziś rektor Akademii Górniczo-Hutniczej.

i -

Ponad dwustu absolwen­
tów myślenickiego liceum

przyjechało w piątek i sobotę
na jubileuszowe obchody 90-
lecia szkoły. Prof. Jan Rapacz
przybył aż ze Stanów Zjedno­
czonych, a Józef Koleba, eme­
rytowany lekarz, ze Szkocji.

— Jestem prawie równolat-
kiem liceum. Za pięć miesięcy
skończę 90 lat. Maturę zrobi­
łem 60 lat temu, choć po
pierwszej wywiadówce nie­
mal pewne było, że nie do­
trwam do egzaminu dojrzało­
ści. Moja matka dowiedziała

się wtedy, że mam same dwó­
je. Tak ją to zasmuciło, że
obiecałem sobie wziąć sję za

naukę. I tak zostałem prymu­
sem, a potem wziętym lekarze
— wspominał Józef Koleba.

Wszyscy wybitni absolwenci
zostali poproszeni o wygłosze­
nie wykładów dla obecnych
uczniów liceum. Z niemałym
wzruszeniem dzisiejsi profeso­
rowie i doktorzy stanęli na ka­
tedrze. Prof. Tadeusiewicz opo­
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wiedział, jak to, nawijając kilo­
metry drutu na gwoździe kon­
struował pierwszy komputer,
ksiądz dr Kazimierz Bukowski,
bez pomyłek wyrecytował
wiersz, którego uczył się 50 lat

temu, a dr Anna Żarow-Nitoń z

Uniwersytetu Jagiellońskiego
przytoczyła definicję ułamka,
autorstwa Jana Osińskiego, na­
uczyciela matematyki, który
mawiał zwykle „Ułamekjest to

ułamek” Andrzej Bała, nauczy­
ciel fizyki w myślenickim Lp
przypomniał o kaloiymetrać-
z puszek do konserw i dum

nym noszeniu gimnazjalnych
czapek. A Beata Janicka, obe­
cna dyrektorka szkoły i jej ab­
solwentka równocześnie wspo­
minała, jak trudno było jej zo­
stać zwierzchnikiem swoich

dawnych nauczycieli.
W holu, stateczne panie i pa

nowie, raz po raz, rzucali się
sobie w ramiona, na prawo
lewo rozdawali autografy, a v

przerwach ustawiali do pa
miątkowych zdjęć. (Nit)

Nowo otwarte punkty przyjęć ogłoszeń
GAZETY

KRAKOWSKIEJ
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^Wadowice
ul. Mickiewicza 27, Ip, tel./fax (0-33) 73-99-85

Sucha Beskidzka
ul. Spółdzielców 1, tel./fax (0-33) 74-12-85

^Chrzanów
ul. Sienkiewicza 11, tel. (0-35) 623-90-06

Zapraszamy

a
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(fi

fi)

tel. 6-333-444 lub 96-69

30 % zniżki!

Zapraszamy

Radio Taxi GROSIK
------------- OT

J Kraków

Hurtownia „CONRAD”
“abp' sprzedaż montaż

SIDING
Boazeria PCV, kamień elewacyjny, blacha aluminiowa

tel. 647-04-33 os. Piastów 61

(przy Orz. Skarb, w N. Hucie)
ul. Księcia Józefa 20

tel. 267-60-09

Taxi BARBAKAN
96-61 lub 423-80-00

GSM (0-602) 238-000

IDEA (0501) 13-96-61

NAJTANIEJ
Zakupy na telefon.

Taxi bagażowe.
Nabór taksówkarzy.

Z V

OKNA
H f3

al. Jana Pawła II 16

411-44-55

6-444-111

96-29

Kraków, ul. J. Conrada 55,
tel. 636-72-77 (naprzeciw Makra).

Kraków, ul. Mordowa 26. tel. 425-27-97

TANIEJ 40%

tJEH
WŁASNY IMPORT

HURT-DETAL
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o płytki ceramiczne

o meble łazienkowa

o wanny i kabiny
° ceramika sanitarna

o armatura

(tres, llayisan)
° listwy wykończ,
o wanny i kabiny

z hydromasażem
(jacuzzi, bano 10)

krok

CE^AfiliC
ceny od
19,50 zł
brutto

m2
jff-017 KraluŚ!

r Racławicka ©
'źnica od ul. Wrocław^

tel. 632-89-74

FLIZY
* łazienkowe
* kuchenne
* schodowe

*

gresy
* klinkier
*

marmur

ikn@j

Szkoła Języków Obcych
użyj języka zamiast przewodnika

• Kursy ięzykowe
• Wyjazdy edukacyjne

• Obozy językowe
DLA MŁODZIEŻY

* Biuro Tłumaczeń
Kraków, Mały Rynek 3

tel./fax 0-12 422-78-57, tel. 42 .1 -42-37
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Stanisław Bisztyga, lat 47, dr ekono­

mista, dyr. ds. pracowniczych w

Chemobudowie S.A ., żonaty, dwie

córki, w III progu podatkowym,

startuje z listy Koalicji UW-UPR

Jest
Ikim?
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Leopold Zgoda, lat 62, doktor nauk

humanistycznych, wykładowca w

Katedrze Filozofii Akademii Ekono­

micznej w Krakowie, żonaty, dwoje

dzieci, zarobki nauczyciela akade­

mickiego, startuje z listy AWS

Jerzy Adamik, 43 lata, wykształcenie

wyższe, dyrektor handlowy, żona­

ty, dwoje dzieci, zarabia powyżej

średniej krajowej, startuje z listy

SLD

Bożena Sztolcman-Koral, lat 50, wy­
kształcenie średnie, właściciel fir­

my, zamężna, córka, w II progu

podatkowym, startuje z listy Chrze­

ścijańskiej Demokracji

\ Przemysław Zamorski, lat 42, archi-

i tekt, żonaty, dwoje dzieci, zarabia

i ok. 2,5 tys. zł, członek władz Bloki

i dla Polski, startuje z listy Ruchu

\ Patriotycznego Ojczyzna, pełno-

i mocnik dla woj małopolskiego

Dlaczego ja? W poprzedniej kadencji byłem przewo­
dniczącym Komisji Budżetowej. Mam

doświadczenie.Chciałbym dopilnować

kilku ważnych spraw dla Nowej Huty.

Mam nadzieję, że stanie się ona drugim

tętniącym życiem centrum Krakowa

Kandyduję z myślą o przyszłości Kra­

kowa

Znam problemy społeczności i zasa­

dy dobrego zarządzania. Chciałbym,

aby moja wiedza i umiejętności słu­

żyły nie tylko mnie, ale i społeczeń-

stwu

Osiągnęłam niezależność finansową.

Mam czas i doświadczenie, które

umożliwi mi wywiązanie się ze zobo­

wiązań wobec wyborców

Nie sposób stać bezczynnie, gdy puste

obietnice, jazgot awantur i hipokryzja

zastępują rzetelną pracę. Gdy brak pie­
niędzy na oświatę, drogi i kanalizację a

funduje się obwodnice-krematoria pod

oknami domów, bale i festiwale

Trzy najpilniejsze
sprawy dla miasta

Ile godzin w tygodniu poświęcę
sprawom wyborców?

Rozładowanie ruchu w centrum, przebu­
dowa placu Centralnego w Nowej Hu­

cie, poprawienie bazy rekreacyjno-spo­
rtowej, podniesienie roli dzielnicowego

Ile będzie konieczne, godząc obow­

iązki zawodowe, społeczne i rodzinne

Edukacja i wychowanie w duchu po­
szanowania godności życia, bezpie­
czeństwo, komunikacja - Kraków du­

si się od nadmiaru spalin i pojazdów

Poświęcę tyle czasu ile tylko będę

mógł

Poprawa komunikacji publicznej,

podjęcie - wreszcie - realizacji bu­

downictwa komunalnego, przeciw­
działanie uwolnieniu czynszów

Radny powinien być "na okrągło" do

dyspozycji wyborców

Budowa obwodnicy wokół miasta,

budowa co najmniej dwóch nowych

mostów, budowa parkingów

W zależności od potrzeb

System komunikacji (skrzyżowania

wielopoziomowe). Szkolnictwo (pie­
niądze dla nauczycieli, wyposażenie

szkół). Budowa basenów i lodowisk

Nie czas a efekty są istotne. Poświę­
cę cały swój czas na zrealizowanie

programu RP Ojczyzna

Rekomendacja
— Podziwiam go za konsekwencję i - Człowiek na którym można pole- - Świetny facet. Jeden z najaktyw- - Zdecydowana, wytrwale zdąża do - Współpracujemy od wielu lat.

upór w dążeniu do celu. Znamy się gać. Ceniony wykładowca i wycho- niejszych radnych klubu SLD w Kra- osiągnięcia wytyczonych celów. God- Przez lata mojej poselskiej działalno-

od dawna. To bardzo miły, uczynny wawca młodzieży akademickiej. kowie. Pracowity, kompetentny. Pry- na zaufania - mówi Gniewomir Ro- ści był doradcą w Biurze Poselskim.

człowiek. Do tego prawdziwy kibic - Świetny mediator - mówi prof. dr watnie: dowcipny, życzliwy ludziom kosz-Kuczyński, przewodniczący kra- Pracowity, rzetelny, kompetentny -

mówi Ryszard Sarnat, były piłkarz hab. Wiesław Lubaszewski z UJ i - mówi Bronisław Cieślak, poseł kowskiego oddziału Chrześcijańskiej mówi Leszek Zieliński, sekretarz ge-

Wisły i reprezentacji Polski AGH SLD Demokracji III RP neralny Bloku dla Polski

Ile powinny wynosić zarob­
ki radnego i prezydenta?

Wysokie diety uwalniają od "pokus",

prezydent ma dużą odpowiedzialność

powinien być dobrze wynagradzany

Nie potrafię powiedzieć. Uważam jed­
nak, że za samo zajmowanie miejsca

nie powinno być diety czy pensji

Radni — zwrot utraconych zarobków,

prezydent - wynagrodzenie powinno

zależeć od efektów pracy

Radnego - ok. 1,5 tys. zł, prezyden­
ta-ok.4tys.zł

Nie mogą być oderwane od średnich

zarobków podatników T

WlftBS

Józef Tomal, 34 lata, wykształcenie

wyższe, zastępca dyr. SP w Jaworni­

ku, żoanty, dwoje dzieci, zarabia 1

tys. zł brutto, startuje z listy Samo­

rządowej Ziemi Myślenickiej do Rady

Powiatu Myślenickiego

Andrzej Pasiowiec, 29 lat, wykształce­
nie niepełne wyższe, nauczyciel Ze­

społu Szkół Rolniczych, żonaty, syn,

startuje z listy PSL do Rady Powiatu

Myślenickiego

Wanda Kułaj, 47 lat, wykształcenie wy­
ższe, zastępca burmistrza Świątnik

Górnych, mężatka, 3 dzieci, zarobki

średnie, startuje z listy AWS do Rady

Powiatu Ziemskiego Krakowskiego

Jeny Krzywoń, lat 57, chirurg, p.o. Ordyna­
tor Oddziału Chirurgicznego Szpitala w

Myśleniacach, żonaty, 3 dzieci, zarabia

ok. 1,3 tys. zł plus dyżury, startuje z Li­

sty Samorządowej Ziemi Myślenickiej

do Rady Powiatu Myślenickiego

Wojciech Ciałowicz, 39 lat, wykształcę- i

nie wyższe, zastępca kierownika |

Urzędu Rejonowego w Proszowicach,!

żonaty, 2 dzieci, zarabia ok. 1,5 tys. j

zł, startuje z listy AWS do Rady Po- |

wiaty Ziemskiego Krakowskiego

kim?
•11

a!

-ł|
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Dlaczego ja? Chciałbym, aby moje dotychczasowe

doświadczenia w wprowadzeniu no­

woczesnej edukacji i programów eko­

logicznych w środowisku wiejskim,

wykorzystać w pracy samorządowej

dla powiatu myślenickiego

Jestem człowiekiem stosunkowo mło­

dym, ni.e mam doświadczenia politycz­
nego, ale myślę, że nadszedł czas, by

spróbować przejąć na siebie odpowie­
dzialność za to, co będzie się działo w

powiecie, z moją rodzinną gminą Lubień

Trzy najpilniejsze
sprawy dla powiatu

Doinwestowanie placówek oświato­

wych, budowa sieci wodno-kanaliza­

cyjnej, wspieranie przedsiębiorczości

Poprawa sytuacji rolników, zwła­

szcza tych, którzy mają małe gospo­
darstwa, utrzymanie placówek me­

dycznych, reforma oświaty

Mam doświadczenie i kwalifikacje.

Przez 4 lata pracy w samorządzie po­
znałam problemy, które w Radzie Po­

wiatu postaram się rozwiązać

Wyposażenie szpitala jest bardzo

ubogie. Chcę bronić interesów pa­
cjentów i służby zdrowia w powiecie

Powiat przejmuje prawie w całości

kompetencje Urzędu Rejonowego,

czyli dotychczasowego mojego zakła­

du pracy

Drogi ponadgminne, ochrona środwi-

ska, szeroko pojęta ekologia

Wyposażenie szpitala w nowoczesną

aparaturę, budowa krytego basenu w

Myślenicach z zapleczem rehabilita­

cyjnym, bezpieczeństwo na drogach

Budowa ośrodka zdrowia w Słomni­

kach, utworzenie giełdy rolnej, prze­
ciwdziałanie bezrobociu

Ile godzin w tygodniu
poświęcę sprawom wyborców

Nie ilość jest najważniejsza ale ja­
kość

Postaram się być dyspozycyjny i

otwarty

Tyle ile będzie trzeba - nie zosta­

wiam spraw niezałatwionych

Każdą ilość godzin potrzebną dla za­

łatwienia spraw

Tyle ile pozwoli mi rodzina

-Rekomendacja
- Szanowany, godny zaufania czło­

wiek i nauczyciel. Całym sercem odda­

ny dzieciom. Odpowiedzialny i uczyn­
ny. Bardzo łubiany przez dzeci, ceniony

przez rodziców - mówi Teresa Chłosta,

pełnomocnik Komitetu Wyborczego

- Młody, uczciwy, odpowiedzialny.

Zna środowisko wiejskie i problemy

młodzieży - Zarząd Miejsko-Gminny

PSL w Myślenicach

- Ręczę za nią i zachęcam do głoso­
wania. To osoba kompetentna, do­

świadczona i uczciwa - mówi poseł

AWS, Jan Rokita

- Ogólnie szanowany lekarz, łubiany
w środowisku, otwarty na problemy

ludzi, dobry organizator. Zna proble­
my samorządu - mówi Teresa Chło­

sta, pełmomocnik Komitetu Wybor­
czego

- Uczciwy, młody, skuteczny. Bez­

kompromisowy - mówi Leon Krzy­
sztof Pluciński, przewodniczący Zjed- j

noczenia Chrześcijańsko-Narodowe-

go w Słomnikach

Ile powinny wynosić zarobki

| radnego i starosty?

To się roztrzygnie po tym, jak pozna­
my możliowści budżetu powiatu

Powinny być zadawalające i mają
zależeć od stopnia odpowiedzialności

jaką ponosi dana osoba

Radnego - 800 zł, starosty - 6 tys.

zł

Radny - bez wynagrodzenia, staros­

ta-3,5do4tys.zł

Powinna być ustawa. Dzisiejsze uregu- |
lowania pozwalają na dowolność i prze- |

kraczanie granic zdrowego rozsądku \
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Nafali
radiowej

168,75 FM >101,60 FM

Zdaniem ojca Bartłomieja Mazurkiewicza

Zwierzęta
też mają dusze

Wietrzne śluby
Mimo jesiennej aury w sobotę w Urzędzie Stanu Cywilnego

przy ul. Lubelskiej w obecności z-cy kierownika USC pani mgr
inż. Małgorzaty Zawadzkiej przysiggę złożyło 18 par.

Serwis lokalny 6.04 7.04 10.04 12.04

16.04 17.04 19.04 21.04,

Wiad. gosp. 8.30, Serwis anglojęzyczny

9.30, Wiad. kult. 13.30, Giełda 12.25

17.30, Autoserwis 9.04 15.30 18.04,

Wiadomości komunalne z Krakowa, Tar­

nowa, Nowego Sqcza 16.30, Sport 8.04

20.05, Inf. turystyczny 11.04

6.08 Co niesie dzień - w tym: 7.15 Tydzień w

tydzień - potoczenie 9.10 Letnie przeboje
10.10 Przed hejnałem 12.00 Wiadomości lo­
kalne 12.15 Grająca szafa 12.30 Studio Wy­
borcze 13.04 Zaraz wracam 15.04 Propozy­
cje do listy przebojów Radia Kraków 16.00

Co niesie dzień 18.10 Dzień jak co dzień

18.30 Rewia piosenek (powt.) 19.10 Studio

Wyborcze 20.10 W kręgu bluesa 21.10 Wie­
czorne divertimento 22.00 BBC 23.04 Noc­

ny Szlak RK

>72,56 FM >102,40 FM

> Serwis inf. 7-22 co godz., Serwis lok. 13,

17, Dyżury aptek i szpitali 19, Wiad. kultu-

rakne 16, Serwis drogowy 7.15 8.15 9.15

13.15-17 .15 co godz., Kina i teatry 14,

Giełda 14.35, Motowieści 15.15

6.05 Poranny budzik 9.05 Przedpoł. z R.

Alfa 9.35 Giełda pracy 10.05 Blok muz.

polskiej 11.05 -21 .00 Muz. non stop w

tym: 16.30 Czarne czy białe? konkurs

21.05 Blok muz. polskiej 22.05-6 .00

Muz. non stop

RMFFM

>70,06 FM >96,00 FM

Mag. inf. z kraju i ze świata 6.45-17.45

w tym wiad. reg. 7 .45, 9.45, 11.45,

13.45, 15.45; wiad.: 18.45-5.45 co

godz.; reg. inf. dla kierowców - traffić:

6.30-9.0015.00-17 .30 co pół godz.
5.00 Ni w pięć ni w dziewięć 9.00 -12 .00

Byle do piątku 12.00 -13.00 Radio muzy­
ka fakty 13-15 na językach 15.00-17.00

Poza zasięgiem 17.00 -18.00 Radio muzy­
ka fakty 18.00-20.00 Lista Hop-Bęc
20.00-23.00 Metzoforte 22.004)1.00 O

zmRocku 01.00-5.00 Nocna straż

RADIO PLUS

>70,76 FM >102,70 FM >106,10 FM

Wiad. 6 -24 co godz., Serwis lok. 6.31

8.3110.3112.31 Sport 7.04 8.0415.04

17.04 20.04 Eko serwis 9.31 15.31

19.31 Kom. drogowe 7.45 8.45 13.45

14.45 17.45, Radio Plus Pomoc 7.31

1131 17.32, English on Route 66 9.25

13.2519.25

6.00-9 .00 Na równe nogi 9.00-12.00 Czas

dla Nas - babskim okiem 12.00 Puls

dnia13.00 -15.00 Rytm&Plus 15.00 -

16.00 Plusy dodatnie, Plusy ujemne16.00
Puls dnia 17.00 Puls Krakowa 21.06 Deba­
ta Radia Plus 21.15 Radio Plus Opinie
22.25 Dobre Sfowo 22.30 Plusk - aud.

muz. 24.00 Nocny odcień Plusa

>66,25 >92,50 MHz

Serwis inf 0-24 co godz., Serwis lok.

16.30 18.30, Serwis drogowy 7.45

8.45 9.45 11.45 12.45 13.45 14.45,

16.4517.45 Pogoda 7.50 8.50 9.50

6.45 Serwis RFI 7.15-9.00 Barbakan o świ­
cie: 7.15 Inf. służb miejskich, 7.30 Konkurs

8.15 Poranny gość 9.15 Sonda 10.15 Go­
dzina dobrej polskiej muzyki 11.15 Nowy
konkurs 12.15-15.00 Galicyjskie południe:
12.15 Gorący temat 13.15 Giełda - od­

dam, sprzedam, kupię 14.15 Repertuar kin

1430 Wielki konkurs 16.15 Sjesta z Lajkoni­
kiem 20.15 Piosenka na życzenie 2230 Ser­
wis Deutsche Welle 23.00 Serwis RFI 0.15

Muz. noc z Wandą

AGENCJA t. Otwinowskiego

ffiUHM (012)658-08-82, (012)658-'

DOMU

INNE

SZCZENIĘTA owczarka

(012)65-90-322

W Kościele 0.0. Bernardynów odbyła się w niedzielę dorocz­
na msza św. za opikunów zwierząt i ich podopiecznych. Ojcowie
Bernardyni zezwolili wejść do świątyni pańskiej właścicielom

psów, kotów .świnek morskich, patyczaków ze swoimi pupilami.

Gwardian Klasztoru ojciec
Bartłomiej Mazurkiewicz w

kazaniu mówił zgodnie z ideą
franciszkańską, czego mu

nigdy nie zapomną wzrusze-

ni miłośnicy zwierząt, że

zwierzęta mają dusze: czują,
cierpią, cieszą się. Posiadacze
koni i bardziej agresywnych,
czytaj — szczekliwych psów,

CZARNE CśsY BIAŁE

Codziennie

w Radiu ALFA

do wygrania
od 1.000.000

starych zł

Szczegóły
na antenie

Słuchajcie nas

od poniedziałku
do czwartku

o godz. 16.30

102,40 MHz i 72,56 MHz

W

mszę św. odbyli na przyko­
ścielnym dziedzińcu.

Po uroczystości celebrans

wyszedł przed kościół święcąc
miłośników zwierząt i ich pu­
pili. Wśród nich była Agnie­
szka Chruścicka, która do po­
święcenia przyniosła patycza­
ki z gabinetu biologicznego w

szkole podstawowej nr 34.
Ania Niedzielanka chodząca
do klasy III b w siódmej szkole

społecznej, przyszła na mszę
ze swoim żółwiem Kacprem.
Wowa Brodecki w mundurze
ułańskim przyjechał na swojej
sławnej klaczy Kasinie. Prezes

Krakowskiego Towarzystwa
Opieki nad Zwierzętami Ja­
dwiga Osuchowa i sekretarz
Anna Baranowska, z niepoko­
jem wypytywały pana Łucy-
szynajak sobie radzi ze swymi
dwoma owczarkami nizinny­
mi. Eksmitowany z id. Pauliń-

skiej, przeniósł się on bowiem
z psami do lochu pozbawione­
go prądu przy ul. Skawińskiej.

Uczestnicy mszy pozdra­
wiali się, wymieniali uściski
dłoni. Nic dziwnego przyjeż­
dżają na nie od lat najpierw
do kościoła św. Krzyża a od
dwu lat do 0.0. Bernardynów
jak np. Pani Szczerbowska,
która z Czupiradłem — minia­
turowym polskim ogarem —

uczestniczy w mszach już od
czterech lat.

Kolejna msza i spotkanie
właścieli zwierząt i ich podo­
piecznychjuż za rok.
Tekst i zdjęcie: Jadwiga RUBIŚ

Autoga
Montaż-Serwis

Autoryzacja Daewoo, Fiat

ul.Cystersów 21

tel. 413-44-23, 413-88-21

Raty
U nas ubezpieczenia PZU

(0C, NW, AC)

Na ślubnym kobiercu stanęli pani Joanna Raś i Piotr Wichniarz.

Poznali się w nietypowych okolicznościach w krakowskim pubie
przy ul. Sławkowskiej i od tej pory sq ze sobq. Pan młody ma

średnie wykształcenie, a panna młoda jest magistrem ekonomii.

Wrócili niedawno z przedmałżeńskiej podróży.

Beata Moszumańska i Rafał Lipski poznali się na Akademii Rolniczej.
Oboje uczyli siq na tym samym wydziale Technologii Żywności
Akademii Rolniczej w Krakowie. Studia i praca w Starachowicach

sprawiły, że postanowili spędzić życie razem. (AW)

Bez

sprzątania

W trakcie kontroli jednej z

posesji przy ul. Murowanej
strażnicy odkryli nieuprząt-
nięty gruz na strychu i w

piwnicy. Nie usunięto go po
rtemoncie kominów wenty­
lacyjnych. Zsa tydzień Funk­
cjonariusze sprawdzą sku­
teczność swojej interwencji
bowiem administrator zo­
stał zobowiązany do po­
sprzątania gruzu w terminie
siedmiu dni.

(AS)

Na straży
miasta

Z notesu policjanta dwie 1,7 tys. zł. Z ul. Szlak

zniknęło audi-80 za 15 tys.,
natomiast z ul. Żółkiewskie­
go skradziono samochód
GAZ-CZAPAJEW za 4 tys. zł.

Pożar przy Grzegórzeckiej
Pożar w zakładzie wulka­

nizacyjnym przy ul. Grzegó­
rzeckiej spowodował straty
w wysokości 100 tys. zł. Spło­
nęły opony i część budynku.

Blans drogówki

Tragiczna była sobota na

krakowskich drogach. W 10

wypadkach zginęły dwie oso­
by. W Myślenicach o godz.
6.05 doszio do zderzenia au­
tobusu z osobowym fordem.

Zginęła jedna osoba, 3 zosta­
ły ranne. Również rano o

godz. 5,15 zginął pieszy pro­
wadzący rower na drodze w

Kwaczale. Potrącony został

przez małego fiata. (mas)

Zabrał łańcuszek

Nieznany osobnik zażądał
papierosa od mieszkańca os.

Dywizjonu 303. Odmowa go
rozwścieczyła. Złapał za szy­
ję napadniętego i zerwał mu

złoty łańcuszek z krzyży­
kiem.

14-Ietni rozbójnik
Czeternastolelni uczeń

Szkoły Podstawowej napad!
na rówieśnika i ograbił go z

10 zł.

Personel górą

Pracownicy sklepu w Ryn­
ku Głównym zatrzymali i

przekazali policji trzech męż­
czyzn, którzy ukradli w tym
sklepie kurtkę wartości 370 zł.

Trzech na chłopca

Trzech oprychów napadło
na ul. Skarżyńskiego na 15-

letniego chłopca. Zażądali
papierosów i pieniędzy. Mło­
dzieniec nie miał nic. Został
za to dotkliwie pobity.

Kieszonka w autobusie

W autobusie linii 164, na

al. Mickiewicza, zatrzymano
18-lelniego kieszonkowca,
który wcześniej okradł pasa­
żerkę tego pojazdu.

Zniknęły auta

Z ul. Miłkowskiego skra­
dziono toyotę previę za 70

tys. tł, z ul. Mackiewicza vo-

lvo za 25 tys., a z Słonecznej
też volvo, ale wartości zale­

HONDA

■
WlBS&tk'

PONAOTO W OFERCIE:

• CIVIC 3D. 5D

• CIIIIC AERO DEC

•ACCORD

•PRELUDE

•CR-V

•LEGEND

(HJHONDA

FIRMA "KRĘŻEL & KRĘŻEL"

EIhonda
AUTORYZOWANY DEALER I STACJA OBSŁUGI

31-579 Kraków al. Jana Pawła II 142,
tel./fax (012) MS 9948, tel. (012) 647 95-53

> KLIMATYZACJA Ć
■8

NA RATY

e KREDYT22%

• PAKIET UBEZ-

PIECZENIOWY JUŻ

OD 34%

MEBLE

SYSTEM SEGMENTOWY

Centrum Mix
Kraków ul. Wadowicka 8A, II piętro

lei. (0-12) 267-45-39

DOM HANDLOWY WANDA-

STOISKO „TAPETY",
lei. (0-12) 648-50-66 w. 52 w

TapetyDWÓJKA S.C.

Centrum Mix
Kraków ul. Wadowicka 8A

lei. (0-12) 267-45-39

II piętro

Centrum Mix
Kraków ul. Wadowicka 8A

Tel. (012) 267-45-39

II piętro
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i „Echa” Wsobotę nad Błoniami

W konkursie otwartym

1 miejsce zajął Marcin Hu­
bert, II — Andrzej Chachurski,
III — Klaudia Rakowska.

Udało się! Po ulewnym piątku w Święto Latawca nad Błonia­
mi przestało padać. Choć od czasu do czasu straszyły czarne

chmury, po południu przez chwilę nawet zaświeciło słońce. I

latawce dzieci, których rodzice nie wystraszyli się deszczu i

zimna, poszybowały wysoko, wysoko nad Błoniami.

Latawce „Społem”
Gazeta Krakowska
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Te latawce najbardziej się podobały: Dominik Owczarczak (z lewej) i Maciek Lenda

Nie wszystkie, bo były i ta­
kie, które ledwie podrywały
się do lotu; pierwsze nie­
wprawne próby małych kon­
struktorów. Ale przecież za

rok oni już będą mieć do­

świadczenie. Już mogli pod­
patrzeć starszych kolegów,
jak trzeba startować, jakie
można wyczarować kształty,
inne od tradycyjnego latawca.
Kto wie, czy za rok właśnie
oni nie zbiorą głównych na­
gród. Bo ta pieporadność
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W kategorii latawców płaskich

Najmłodsze zawodniczki, Klaudia Rakowska i Monika Raab bar­
dzo ucieszyły się z podniebnych przytulanek

główną nagrodę zdobył Ma­
riusz Kolarski, II — Sebastian
Nawierski, III — Maciek Len­
da, IV — Robert Żółkiewicz i V
— Piotr Turkowski.

„Święto Społem" kojarzyło się
małym artystom jednoznacz­
nie: malowali tęczowe latawce
nad Błoniami

świadczy przecież o pasji:
muszę zrobić latawiec sam.

Pogoda niewątpliwie po­
krzyżowała szyki wielu zawo­
dnikom, którzy zrezygnowali z

udziału w Święcie Latawca. Za

to tym, którzy przyszli, a przy­
szli z całymi rodzinami, humo­
ry dopisywały. Nie zrażały ich
drobne niepowodzenia, napra­
wiali latawce,jeśli się uszkodzi­
ły i znów startowali.

— Bardzo się cieszymy, że
latawce po kilku latach prze­
rwy znów poszybowały nad
Krakowem. Nigdy nie odwo­
łaliśmy święta Latawca z po­
wodu złej pogody i choć w

piątek lało jak z cebra, do
końca wierzyłyśmy, że musi

się wypogodzić choć na chwi­
lę, na latawce, bo to przecież
powrót do tradycji Społem,
kontynuowanej od 1963 r. —

mówią główne organizatorki,
dobre duchy latawcowego
święta, Zuzanna Hebda, pre­
zes „Społem” PSS „Zgoda” i
Barbara Brzuchata, kierow­
niczka sekcji społeczno-samo-
rządowej Handlowej Spół­
dzielni „Jubilat”.

I rzeczywiście, gdy zagrała
„Czasza”, zespół 6. Brygady
Desantowo-Szturmowej, a pro­
wadzący Święto Latawca Rafał

Jędrzejczyk dał sygnał do roz­
poczęcia konkurencji lotów,
czarne chmury nad Błoniami

ustąpiły miejsca latawcom.

W kategorii
latawców skrzynkowych

I miejsce przypadło Sławo­
mirowi Raabowi, II — Jakubo­
wi Maikowi i III — Michałowi
Turkowskiemu.

W konkursie na najwyższy lot

wszystkich latawców naj­
wyżej poszedł w niebo lata­
wiec Marcina Huberta.

Najładniejsze latawce zro­
bili Dominik Owczarczak,
którego latawiec miał pomy­

Nie zawiodły „Czerwone Bere­
ty". Z komandosami lepiej nie

zaczynać. Występy „Czaszy"
towarzyszyły latawcom przez
cały czas...

słowy ogon z kokardek wycię­
tych z gazety i Maciek Lenda,
na którego latawcu królowała

piękna kolorowa sowa. Ma­
ciek zdradził nam, że lata­
wiec pomogli mu zrobić bra­
cia bliźniacy.

Nagrodami zostały również
uhonorwane

najmłodsze zawodniczki:

4-letnia Klaudia Rakowska
i 5-Ietnia Monika Raab, które
całkiem dobrze radziły sobie
z fruwającymi sztucznymi
ptakami.

Sędziowali, pod czujnym
okiem Krystyny Szymańskej,
która towarzyszy podniebne­
mu świętu od samego począt­
ku, przedstawiciele Aeroklu­
bu Krakowskiego: Lucjan
Czech, Grzegorz Data, Franci­
szek Glasowicz, Wojciech Ka-

łoń, Józef Małysa i Artur Pa­
ciorek. Grzegorz Data przed
laty sam startował w zawo­
dach latawcowych, zajmując
dobre miejsca, teraz rodzinne

tradycje latawcowe podtrzy­
muje siostrzeniec.

Mali kibice, którzy towarzy-
szli rodzeństwu lub kolegom,
mogli popisać się swoimi

umiejętnościami w konkur­
sie rysunkowym

„Święto Społem".

W grupie dzieci starszych
zwyciężyli: Patrycja Brzucha-

ła, Joanna Chachurska, Mi­
chał Lenda, Sebastian Koło­
dziej i Magda Ochojna.

W grupie dzieci młodszych:
Piotr Juchowski, Maciek Pry-
zwan, Agnieszka Lepka, Domi­
nik Penar i Mateusz Ochała.

Jedno jest pewne, Społem
kojarzy się dzieciom nie ze

sklepem, nie ze słodyczami,

którymi przecież handluje, a

właśnie z kolorwym lataw­
cem. To on bowiem domino­
wał na rysunkach wszystkich
małych artystów. Może ma to

uzasadnienie także w tęczo­
wej barwie flagi spółdzielców?

Dzieci podziwiały spraw­
ność krakowskich komando­
sów.

j5*«i
Zuzanna Hebda zapewnia Józefa Małysę i Rafała Jędrzejczyka,
że za rok latawce znów poszybują nad Błoniami

Wszystkim, którzy pomogli
wznowić po latach to cieszące
się dużym powodzeniem u

dzieci święto, serdecznie dzię­
kujemy. Przypominamy, że

inicjatywa wyszła od krakow-

Jeszcze ocena konstrukcji
przez jurorów i za chwilę start

skich spółdzielni spożywców
„Społem”, które m.in. w ten

sposób obchodzą jubileusz 90-
lecia działalności handlowej:
PSS „Zgoda”, Handlowej Spół­
dzielni „Jubilat”, Spółdzielni
Handlowej „Arged”, Podwa­
welskiej Spółdzielni Spożyw­
ców, PSS Nowa Huta, Gaslro-

nomiczno-Turystycznej Spół­
dzielni Spożywców oraz Spół­
dzielni Piekarskiej i Ciastkar­
skiej. Spółdzielnie te oraz bank

„Społem” i Galicyjska Agencja
Handlowa „Społem” włączyły
się w organizację podniebnego
święta, a także ufundowały na­
grody. Sponosrami imprezy są
też firmy współpracujące ze

spółdzielaniami spożywców:
Coca Cola Company, Podhlań-
skie Zakłady Przemysłu Owo­
cowo-Warzywnego Tymbark
SA, Goplana, Fazef, Krakow­
skie Przedsiębiorstwo Usługo­
wo-Handlowe Barbakan, Fir­
ma Handlowa Dan Cake, Al-

pen Gold Stollwerck Polska,
Master Foods, spółka Goman,

ZPC Wedel, ZPC Br odnica Vo-
bro oraz firmy Polamo, Nes-

bru, Mefama i Kelloggs.
Zapraszamy za rok!

Teresa BRANDYS
Fot. Jadwiga RUBIŚ
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ZĘBÓW

panoramiczne,

punktowe

św. Gertrudy 8

pon.-pt. 8-19

sob. 9-14

tel. 421-92-72
.... .. ...

Ceny najniższe

- wyniki natychmiast

PoijDent
Centrum stomatologii

Biernackiego 3

(boczna Kazimierza Wlk),
tel, 833-44-42,

090-666-788

czynne 9.00-21.00

Pełny
zakres usług

* USŁUGI RATALNE

Niedziela i święta od 9 do 20

LEKARZ^

WIZYTY :

DOMOWE

LEKARZY SZPITALI

KRAKOWSKICH

658-49-59
pon.-niedz, 8.00 - 22.00

i internistów
i pediatrów
■ EKG
i laryngologów

USG1
jama brzuszna,

piersi, tarczyca i inne

* KONSULTACJE

wszystkich specjalistów
• ONKOLOGIA

także choroby
sutka

* OKULISTYKA
szkła kontaktowe

• ZABIEGI

OPERACYJNE,
ANALIZY,
ENDOSKOPIE,

■MM @421-70-21
RYNEK GL 34 @421-95-83

GABINET LECZENIA
SCHORZEŃ:

INTERNISTYCZNYCH
UKŁADU

POKARMOWEGO

USG
EKG

Kraków,
ul. Żuławskiego 14/7

(przy Nowym Kleparzu)

Tel. 633 14 75

PRZYCHODNIA

PROFESORÓW
I DOCENTÓW

Medicina ®

KRAKÓW
ul. Rzeźnicza 2

tel. 422-41 -06

tel. 421-79-27
pon.—czw. 9-18, pt. 10-17

• konsultacje specjalistyczne

• gastroskopia

(oznaczanie helicobacter, wycinki)

• badania

biochemiczne.

GABINET
LEKARSKI

Diagnostyki
Ultrasonograficznej

Kraków, ul. Szwedzka 27

pełny zakres
badań USG

(0-12) 267-69-66

GABINET
PSYCHOLOGICZNY

Psychologowie, logopeda
(dorośli, młodzież, dzieci)

- poradnictwo
- badania
- terapia

(0-12) 425-76-87
(wieczorem)

OGÓLNOPOLSKA
INFORMACJA

MEDYCYNA

„ A PRODUKCJA

HANDEL

USŁUGI

całodobowe

94-34

(0-12) 653-22-02

0-602 68-97-99

I pon.-pt. 9-18

(0-12) 634-30-20

632-34-12

internet http://www.coit.com.pl

580 WZORÓW

KASETONY, PANELE, FOTOTAPETY
TAPETY Z WŁÓKNA SZKLANEGO

m/BISK0
144 tSfe PACHOLSKIEGO

OPOLSKA
n i....... i i

PACHOŃSKIEGO 5

(0-12)415-66-53
PN.-PT. 9-19

SOBOTA 9-14

Garaże

ocynkowane
nsługi

ślusarskie

najtaniej w Polsce

(0-18) 332-10-52

(0-12) 655-17-29

(0-18) 332-12-45

JA

KRAKÓW
ul. Salwatorska 14
tel. (0-12) 421-73-22

ul. Długa 52
te/./fex (0-12) 632-70-56

Nauczycielskiego
FUNDACJA Kolegium

Języków Obcych
UNIWERSYTETU

JAGIELLOŃSKIEGO
organizuje KURSY

JĘZYKA ANGIELSKIEGO
oraz

JĘZYKA NIEMIECKIEGO

Zapisy i informacje:
Kraków ul.Kanonicza 14, lllp

tel. 422-79-55

!!! Niskie cenyl

LEASING

REWELACYJNY

LEASING
SAMOCHODÓW
OSOBOWYCH

(bez przeróbek)

NASZ PARTNER
"FORZA" sc.

Kraków
ul. B . Krzywoustego 10

tel/fax. 012 645 57 79
0601 4615 39

Tarnów 0601 51 47 27

KOMINKI
Jesienna Promocja

Francuskie Wkłady Kominkowe
Tylko w październiku
już od 1190 z VAT-em

doradztwo • montaż * tanie obudowy

FPHU FLIZA

33-100 Tarnów, ul. Szkotnik 2b,
tel. (0-14) 22-40-54 w. 12

Zapraszamy wgodz. 9-17

R EuroDent
CENTRUM DENTYSTYKI

Leczenie zachowawcze,ortodonqa
protetyka, chirurgia, implanty ,

RTG panoramiczny >

Konsultacje profesorskie ś

Choroby przyzębia i błon śluzowych

Pi.Bisk up i 18, p n.-pt.8-2 0 ,sob. 10-16

tel. 634-58,634-24-09

MEDICINA

ul. Rogozińskiego 12

412-24-59, 412-68-20

412-12-79, 411-13-78

ul. Barska 12 (Dębniki)
266-50-62, 266-96-65

267-01-55, 269-29-45

- konsultacje specjalistyczne
dorośli, dzieci

- zabiegi chirurgiczne /dzieci, do­
rośli/ - przepukliny, stulejki, wodniaki

jądra, kaszaki,

tluszczaki, esperal
- Żylaki kończyn dolnych
- Chirurgia ręki
- USG - pełny zakres.

- RTG - urografia, mammografia.
- usuwanie zębów ( narkoza )
- stomatologia zachowawcza

- leczenie zeza

- gastroskopia,
- rektoskopia
- nieoperacyjne leczenie

hemoroidów /mrożenie/

- zabiegi plastyczne
- leczenie tarczycy,

cukrzycy, otyłości
- szczepienia ochronne

- testy alergiczne
- analityka
- biopsja tarczycy oraz piersi
- EEG - dzieci, dorośli

WIZYTY DOMOWE

(CAŁODOBOWE) TEL. 411 -13-78

inmed gjf
APARATY

SŁUCHOWE
..............................

sprzedaż ratalna
.....

kompleksowa obsługa
laryngologiczna

i'audioprotetyczna

- Kraków, al. 29 Listopada 130

tel. (012) 415-73-58,
415-80-81

• F.P.U.H. „GrAn"
Bochnia ul. Wygoda 3

Tel./fax (0-14) 611-26-10

neh&MED
❖ sprzęt medyczny

KRAKÓW,
ul. Prądnicka 53a,

tel. 422-38-19

WADOWICE,
ul. Pułaskiego 10

APARATY
SŁUCHOWE

tel. 422-22-91, tel./fax 422-52-13

ś 31-025 Kraków

ul. M . SklodowskieJ-Curle 4

tel. (0-18) 43-78-14

33-300 Nowy Sącz

ul. K. Wielkiego 4

Najdłuższa tradycja • Najniższe ceny

Aparaty
słuchowe

I AKCESORIA 8
najniższe ceny -»pełna obsługa

„Fonmed” - S.C. Kraków
ul.Św. Katarzyny 4

(wejście od Augustiańskiej)

Informacja i rejestracja:
tel. 656-18-06

kriOmed
GABINET LEKARSKI

DIAGNOSTYKA

LECZENIE

* CHIRURGIA:

naczyniowa
proktologiczna
dziecięca

* GINEKOLOGIA
» DERMATOLOGIA:

dorośli

dzieci
* USUWANIE ZĘBÓW
- PROTEZY

* NEUROLOG
* CHOROBY

WĄTROBY
* KOLONOSKOPIA
* USG (pełny zakres

usług)
* MASAŻ LECZNICZY,

AKUPRESURA

CZYNNY

od poniedziałku do piątku

Kraków, Friedleina 8,

tel. 633 -82-82

czynne codz. 7.30 - 15.30

ZAKŁADY

POGRZEBOWE

Przedsiębiorstwa
Usług Komunalnych

Sp.zo.o.
ul. Rakowicka 41, 411-47-76

cm. Podgórski, ul. Wapienna,
656-55-11

cm. Grębałów, 645-31-61

ul. Reduty 1 (obok cm. Bato-

wice) 411-35-26

polecają
BEZGOTÓWKOWE USŁUGI

POGRZEBOWE
w ramach zasiłków ZUS

kompleksowa
obsługa pogrzebów,
duży wybór trumien,
obsługa żałobników,

transport krajowy
i zagraniczny, kremacja,

wieńce, nekrologi,
usługi kamieniarskie, itp.

CAŁODOBOWY PRZEWÓZ
Z MIESZKAŃ

tel. 411-45-02,411-45-04
ul. Reduty 1

(Batowice)
CENY KONKURENCYJNE!!!

CAŁODOBOWA

POMOC

DROGOWA

Tel. 96-31

411-86-96

TELEFONICZNA
AGENCJA

INFORMACYJNA
-handel

- usługi
- produkcja

te,. 94-77
http://www.tai.com.pt

FIRMA POGRZEROWA

A.H. MIREK

MIĘDZYNARODOWY
PRZEWÓZ ZWŁOK '

TRUMNY SPECJALNE

SUCHA BESKIDZKA

Tel. (0-33) 74-27-65

MAKÓW PODH.

Tel./fax całą dobę
(0-33) 77-13-15

JORDANÓW-NAPRAWA
Tel. (0-18) 26-75-816

• Kosmetyka specjalistycz­
na - peeling .azjatycki, maki­
jaż, zabiegi pielęgnacyjne i le­
czenie. (0-601)51-11 -67

GAZETA

KRAKOWSKA

BIURA

OGŁOSZEŃ

KRAKÓW
al. Pokoju 3

tel. 430-43-30

fax 430-43-75

ul. Starowiślna 10

tel./fax 422-06-03

NOWY SĄCZ
ul. Narutowicza 6

tel. 443-53-34, 443-53-54

TARNÓW
ul. Krakowska 12

tel. 26-44-97

DĘBICA
ul. Rzeszowska 18,

tel./fax (0-14) 681-13-31,

NOWY TARG
Rynek 5,

tel./fax (0-18) 266-864)6
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j BAGATELA (Karmelicka 6, tel. 42245-44):

Biesy - Compagnie Arts Scenigues -

Strasbour — Francja — 19.15.

O GROTESKA (Skarbowa 2, tel. 33-37-62):

Mały pingwin Pik-Pok -10; 120 przygód Ko­

ziołka M. -12.15.

5 LUDOWY

O DUŻA SCENA (os. Teatralne 34, tel. 643-

71-01): Pan Tadeusz -11 . Bilety: 17 i 12 ulg.
O STU (al. Krasińskiego 16, tel. 422-27-44):

Grupa Rafała Kmity -19. Bilety: 15.

O TEATR ZALEŻNY (Kanonicza 1): .Żarcik"

wg tekstów A. Chechowa -19.30.

O APOLLO - stereo, ekran perełkowy (św.
Tomasza 11 a, tel. 421-89 -50): Sześć dni, sie­
dem nocy (USA 15) -15.45,17.45; Zaklinacz

koni (USA 15)-19.45.
'o ARS: SZTUKA - dolby stereo SR, ekran

perełkowy, foteliki dziecięce Booster Buddy

(św. Jana 6, tel. 42141 -99): Magiczny miecz

(USA b.o .) - na zamówienie dla szkół; Druga

księga dżungli (USA b.o .) -10.15; Zaklinacz

koni (USA 15) - 11 .50, 20.45; Szeregowiec

Ryan (USA 18, 14 z opiekunem) - 14.45,

17.45.

O ARS: ANEKS SZTUKI: - dolby stereo SR,

ekran perełkowy (św. Jana 6, tel. 42141 -99):
Kod merkury (USA 12) - 16; Armageddon

(USA 15) - 18.15; Lepiej być nie może (USA

15)-20.55.
6 ARS: REDUTA SZTUKI - dolby stdreo SR,

ekran perełkowy (św. Jana 6, tel. 42141 -99):
Zaklinacz koni (USA 15) -14 .30,17.30; Szere­

gowiec Ryan (USA 18, 14 z opiekunem) -

20.30.,
5 KIJÓW - dolby stereo digital, klimatyza­
cja (Krasińskiego 34, tel. 422-30-93): Ma­

giczny miecz (USA b.o ., dubbing) - 9,10.45,

12.30, 15.15, 17; Mortal kombat 2: Unice­

stwienie (USA 12) -18.30,20.30.

P MIKRO (Lea 5, tel. 634-28-97): Księga
wielkich życzeń (pal. 15) -16; Boogie nights

(USA 18) -18; Hiszpański więzień (USA 15)
-20.45.

O PASAŻ (Rynek Gł. 9, tel. 422-77-13): Tita­

nic (USA 15) - 12.45; Dzień zagłady (USA

15)-16; Miejski obłęd (USA 15) - 18.15;

Adwokat diabła (USA 18) - 20.15.

O POD BARANAMI (Rynek Gł. 27, tel.423-

07-68): Kroniki domowe (poi. 15) - 10.45,

16; Historie miłosne (poi. 15)-12.30; Tamta

strona ciszy (niem. 15) —14; 14 Warszawski

Festiwal Filmowy. Filmy z Północy: Jajka

(norw. 15) - 18; Dzień w słońcu (norw.fr.

hiszp. 15)-20.
O SFINKS (os. Górali): nieczynne
O ŚWIT (os. Teatralne 10): duża sala: Magicz­
ny miecz (USA b.o.) -15,16.45 oraz poranki
dla szkół; Archiwum X (USA 15) - 18.30,

20.45; mało sala: Z archiwum X (USA 15) -

17; Kamasutra-19.15.

O TĘCZA (Praska 52, tel. 266-90-80): Kino

szkolne: Szatan z 7 klasy, Krzyżacy
Ó UCIECHA - dolby stereo SR (Starowiślna

16, tel. 422-00-77): Z archiwum X - pokonać

przyszłość (USA 15) - 10.30, 1545,18; Od

Policja 997,

Straż Pożarna 998,

Pog. Ratunkowe 999

b INFORMACJA służby zdrowia 422-05-11

(dyżury aptek i szpitali - czynny całą dobę)
b DYŻURY SZPITALI

b KRAKÓW

• chirurgii ogólnej (Trynitarska 11, tel. 656-

00-55), chirurgii urazowej (Modrzewiowa 22,

tel. 425-33 -43), chirurgii dziecięcej, urolo­

giczny, laryngologiczny (Sieroszewskiego 66,

tel. 644-01-44), okulistyczny (Wilkowice, tel.

415-64-44).
• Domowa Pomoc Lekarska - lekarzy specja­
listów, EKG, 658-5664

• Nagła Pomoc Lekarska Specjalistów, EKG,

tel. 266804)0
• Całodobowa Pomoc Lekarska - tel.

26614-71

b DYŻURNE POGOTOWIA

b KRAKÓW

• Łazarza 14 - 999, zachorowania i przewo­
zy - 422 -29-99, centrala tel. - 422-3600

Podstacje KPR:

• Lotnisko Balice - 285-68-99; 285-68 -98,
'

Rynek Podgórski 2- 656-59-99,
• Krowodrza (Piastowska 32) - 633 -39-99,
• Skawina (Niepodległości 12) - dla mie­
szkańców 999, tel. miejski 276-14-44,
• Wieliczka (ks. Goliana 6) - 278-12-89, alar­

mowy 999,
• Krzeszowice - 999

wesela do wesela - 20.30 (pokaz przed­
premierowy).
O WANDA - dolby stereo SR, niepełno­
sprawni (św. Gertrudy 5, tel. 422-14-55): Ma­

giczny miecz: Legendy Camelotu (USA b.o .,

dubbing) - 9.30,11.15; Lolita (USA.fr. 18) -

13,15.30,18,20.30 .

P 'MN&WHk - dolby stereo SR (Stradom

15, tel. 422 -1544): GodziIla (USA 12) -15.30,

18; Zabójcza broń 4 (USA 15) - 20.30 .

O WRZOS (Zamojskiego 50): nieczynne
O PARADOX (Krowoderska 8): Orkiestra -

19.

v DKF ROTUNDA (Oleandry 1): Chinese box

(USA.fr.ang.) -18; Miasto zaginionych dzieci

(fr.hiszp.niem) - 20.05.

O MYŚLENICE - Muza (Piłsudskiego 20):

Zabójcza broń 4 (USA 15) -13.30.

v MIECHÓW - Gryf (Racławicka 12): Wy­
dział pościgowy (USA 15) -17.

O KOMNATY KRÓLEWSKIE (wt., pt. 9.30-

16.30, śr. - wstęp wolny, cz., sob. 9.30-

15.30, nd. 10-15. Bilety 9 zł. i 4 zł. ulg.):
1 .Sztuka cenniejsza niż złoto...” (w godz.

10-15, wejście o pełnych godzinach, liczba

osób ograniczona do 10 osób jednorazo­
wo, bilety 4 zł. i 3 zł. ulg. wraz z uslugq

przewodnicką)
• Donatorce - w hołdzie. Odnowione obrazy

z daru Karoliny Lanckorońskiej (do 31.10)
O WAWEL ZAGINIONY (pn., śr- wstęp wol­

ny, cz. 9.30-15.30, pt. 9.30-16.30, sb. 9.30-

15, nd. 10-15. Bilety 4 zł. i 2 zł. ulg.)
ń SKARBIEC KORONNY (wt., pt. 9.30-16.30,

śr., cz., sob. 9.30-15.30, nd. 10-15. Bilety 8

zł. i 3,50 zł. ulg.)
P ZBROJOWNIA (wt., pt. 9.30-16.30, śr., cz.,

sob. 9.30-15.30, nd. 10-15. Bilety 8 zł. i 3,50 zł.

ulg-)
O KATEDRA (pn.-sb. 10-15, nd. 12.15-15)
O GROBY KRÓLEWSKIE i DZWON ZYGMUN­

TA (pn. -sb. 10-15, nd. 12.15-15)
O MUZEUM KATEDRALNE; (codz. 10-15)
O SMOCZA JAMA (codz. 10-17. Bilety 2 zł. i

1,50 zł. ulg.)

'■> NARODOWE

O GMACH GŁÓWNY

(al. 3 Maja 1, tel. 634-33-77); (wt. -nd. 10-18,

nd. wstęp wolny):
• Sztuka polska XX wieku (od Młodej Polski

do współczesności) • Galeria Broni i Barwy
• Warhol i dzieci

b SUKIENNICE (Rynek Gł. 1/3, tel. 422-11-

66) (wt.-pt. 10-18, sb.-nd. 10-15.30): 2.10 nie­

czynne
• Sztuka polska od XIV do XVIII w.

b XX. CZARTORYSKICH (św. Jana 19, tel.

422-55-66) (wt-nd. 10-15.30, pt. 9-17):
• Rafael, Tycjan - książęta malarzy (do 10.11)
• Galeria rzemiosła europejskiego

O ARSENAŁ (Pijarska 8): (codziennie 10-17):
O DOM JANA MATEJKI (Floriańska 41, tel.

422-59-26); (wt.-cz. sb., nd. 10-15.30, pt. 10-

18): 1 Zbiory etnograficzne Jana Matejki
• Takie były początki (do 31.10)
b DOM JÓZEFA MEHOFFERA (Krupnicza 26,

• Jerzmanowice-389 -5699

• Skała-389-19-99

• Prokocim (Teligi 8) - 65659-99

• Łobzów (Piastowska 32) - 633-39-99

• Nowa Huta (Sieroszewskiego 69) - wy­
padki 644-49-99 i 64442-91

• Duńskie Pogotowie Ratunkowe Falek-636

61-10,6364611
• Pogot. Toksykologiczne-411 -99 -99

b PROSZOWICE-alarm. 999, zachorowania

i przewozy-38621-35
bMYŚLENICE-999,272-01-80,
b NIEPOŁOMICE - miejski 281-19-99, alar­

mowy 999 999

b NIEPOŁOMICE - miejski 811-999, alar. 999

b SŁOMNIKI-38619-99 (całą dobę)
b DYŻURNE APTEKI

b KRAKÓW

• Mogilska 21 -411-01-26, Dunajewskiego
2 - 422-65-04, Centrum A bl 3 - 644-17-36,

os. Boh. Września 26 - 648-59-62, Królew­
ska 92 - 636-12-91, os. Witkowice Nowe,

Wielicka 79 - 655-93 -80, Zakopiańska 72 -

266-11-72, Kalwaryjska 84-656-18-50

b SKAWINA - Słowackiego 5

b KRZESZOWICE - Legionów Polskich 30

b MYŚLENICE-Rynek 10

b PROSZOWICE-3 Maja 7

b WIELICZKA - Powst. Warszawskiego 12

b MIECHÓW-Szpitalna 3

b TELEFONY ZAUFANIA

b KRAKÓW
• Ośrodek Profilaktyki Środowiskowej - Pawia 3,

tel. 423-10-91 (pn. -pt 15-19), http://www.ariad-

tel. 421-1143): (wt., cz. -nd. 10-15.30, śr. 10-18)
b WYSPIAŃSKIEGO (Kanonicza 9, tel. 422-83-

37): (wt, śr., pt,sb, nd. 10-15.30, czw. 9-17)
b CENTRUM SZTUKI i TECHNIKI JA­
POŃSKIEJ MANGGHA (ul. Konopnickiej

26, tel. 267-27-03); (wt. -nd. 10-18):
• Dawna sztuka Japonii ze zbiorów Muzeum

Narodowego w Krakowie - kolekcja Feliksa

Jasieńskiego (wystawa nieczynna do 12.10)
• Współczesna sztuka Japonii .Kokugakai”

(czynna codz. 10-18 do 4.10)
b ARCHEOLOGICZNE (Poselska 3, tel.

422-75-60); (pn., wt. -śr. 9-14, czw. 13-16

«9-14 tylko dla grup zorganizowanych po

tel. zgłoszeniu::, pt., sb. nieczynne, nd. 11-

14 wstęp wolny):
1 Starożytny Egipt • Starożytność i średnio­

wiecze Małopolski • Pradzieje Nowej Huty
• Kraków przed 1000 lat

b ARCHIDIECEZJALNE (Kanonicza 19-21,

tel. 421-89-63);(wt. -sb. 10-15):
1 Pokój Ojca Świętego z wyposażeniem, w

którym mieszkał w latach 1951-1958 jako

profesor KUL

b COLLEGIUM MAIUS UJ (Jagiellońska 15,

tel. 422-0549) (pn. -pt. 11-14.30,sb. 11 -13.30):
• Jan Brożek

•b ETNOGRAFICZNE (pl. Wolnica 1, tel.

656-28-63); (pn, śr. -pt. 10-17, sb., nd. - wst.

wolny 10-14):
1 Atelier skawińskiego fotografa (do 31.10)
b (Krakowska 46); (wt. mecz, pn, śr.-pt. 10-

17, sb, nd. 10-14 - wst. wolny):
• Różne oblicza Amazonii Peruwiańskiej (fot.
Luz H. Ruiz Silva)
b GEOLOGICZNE (Senacka 3, tel. 422-19-

10): (wt. 10-17.30, śr.-pt. 10-15, sb, nd. 10-14)
b HISTORYCZNE

b KRZYSZTOFORY (Rynek Gł. 35, tel. 422-99-

22): (wystawa stola nieczynna do odwołania)
Sale wystawowe na parterze: (pn.-pt 9-17, sb. -

nd. 10-16): 1 Wyst. z cyklu .Skarby krakow­
skich klasztorów" - Zbiory OO Reformatów

- Franciszkanów (do 22.11) 5.10 nieczynne
b WIEŻA RATUSZOWA (Rynek Gł.) (śr, cz, pt.

10-17, sb. -nd. 9-16): 5.10 nieczynne
• Wystawa z cyklu ,Z pracowni krakowskich

artystów” - Iwona Siwek-Front - mai, rysunek
b DOM POD KRZYŻEM (Szpitalna 21); (cz. - nd.

9-15.30, śr. 11 -18): • Wyst stała: .Dzieje teatru

krakowskiego"; • Joanna Braun - scenografia
b KAMIENICA HIPOLITÓW (pl. Mariacki 3)

(pn. -pt. 9-17, sb.-nd. 10-16): 5.10 nieczynne
• Podróż na południe -

. Turcja, Jordania,

Egipt" - wys. fotografii Piotra Korzeniowskiego
b STARA SYNAGOGA (Szeroka 24, tel. 422-09 -

62); (wt, śr, cz, sb, nd. 9-15.30, pt. 11-18):

nieczynne do odwołania

b DOM ŚLĄSKI (Pomorska 2) (pn.-pt. 9-15, cz.

11-18): • .Kraków 1939-1945 • .Walka i

męczeństwo Polaków w latach 1939-1956"

b CELESTAT (Lubicz 16) (śr, pt, sb, nd. 9-

15.30, czw. 11-18, nd. wstęp wolny): 5.10

nieczynne
• Z dziejów Krakowskiego Bractwa Kurkowe­

go1 Wystawa prezentująca różne Bractwa

Europejskie
b ZWIERZYNIECKI SALON ARTYSTYCZ­
NY (Kr. Jadwigi 41); (wt, czw. pt 9-15, śr. 11 -

18, sb., nd. 9-14): 1 .Podróże babci" - wysta­

na.pl/profiops • ogólny-633 -71-37(od 16do

22) • dla kobiet - 42247-50 (pn., śr. 1613, pt.

2624) • dla kobiet w ciąży—41147-66 (pan. i

pt. 10-12, śr. i czw. 1620) • dla kobiet - ofiar

przemocy - 4254657 pon., wL, śr., pt. 614,

czw. 1620, od pon.-pt. w godz. 2623 - 657-02-

64 • młodzieżowy - 988 (od 14 do 18 bez nie­

dziel) • dla narkomanów - 65642-93 (pn.-pt 9-

18) • dla alkoholików - 6564680 (pn.pt. całą

dobę) • dla uzależnionych od alkoholu i ich ro­
dzin - 65627-34 (pt-sob. 266 oraz wszystkie
noce poprzedzające dni wolne od pracy) • infor­

macja o AIDS - 958 (całodobowy) • dla cho­

rych na AIDS—421 -9657 (cz. 1612) • dla osób

przeżywających kryzysy osobiste -> 65651-77

(wt, śr, pt 1619) • dla chorych wenerycznie -

2660651 (9-17) (oprócz sb. i nd.) ■ dla kobiet

po amputacji piersi - 422-99-00 wew. 235 (pn-

pt 1612.30)
b SKAWINA

• Dla ludzi uzależnionych - 2761744 (cz-pt 1619)

wa malarstwa Marii Wala

b PRZYRODNICZE (Sebastiana 9, tel. 422-

59-59); (wt.-pt 9-14, sb,nd. niecz.) • Impresje

geologiczne - wys. z Lipska (czynna do końca

listopada)
b ZOOLOGICZNE UJ (Grodzka 53): (wt, śr,

czw. 10-13, nd. 11 -14)
b HISTORII FOTOGRAFII IM. W . BOGAC­
KIEGO - KTF (Lubicz 25/542, tel. 422-26

52): (Codz. 9-16): 1 Zygmunt Holcer- . Barwy

podkrakowskich lasów" - wys. fot. artystycz­
nej (do 15.10)
b HISTORII FOTOGRAFII (Józefitów 16, tel.

634-59-32); (wt. 12-17.30, śr.-nd. 10-15.30):
1 .August Sander” (do 4.10)
b MŁODEJ POLSKI - RYDLÓWKA (Tetma­
jera 28, tel. 637-07-70): (wt, śr, pt., sb. 10-

15,cz.15-19)
b DWOREK JANA MATEJKI (Krzesławice,
Wańkowicza 25, tel. 644-56-74): (codz. 10-15)
b PAŁAC SZTUKI (pl. Szczepański 4, tel.

422-66-16); (codz. 9-20): 1 .Ecole de Paris”

- wys. mol. z kolekcji Wojciecha Fibaka (do

18.10)
b LOTNICTWA (Jana Pawła II 39, tel. 412-

90-00) (wt.-pt. 9-16, sb. 10-15, nd. 10-16)
b STAREGO TEATRU (Jagiellońska 1, tel.

422-85-66): (wt.-pt. 11-13 i na godzinę przed

spektaklem): 1 200 lat Starego Teatru

b UBEZPIECZEŃ (Dunajewskiego 3, tel.

422-88-11): (wt.-pt. 9-11, w innych godzi­
nach i w soboty po wcześniejszym uzgo­
dnieniu) (wstęp wolny):' Z dziejów ubezpie­
czeń w Polsce

b WIELICZKA

b KOPALNIA SOLI "WIELICZKA" (Daniło-
wicza 10) (7.30-18.30) • Podziemna trasa

turystyczna poziom I-III; • Kaplice solne:

Błogosławionej Kingi, Świętego Antoniego,

Świętego Krzyża; • Jeziorka Solankowe: E.

Barącza. J. Piłsudskiego, Weimar; • Kolek­

cja solnych rzeźb; kolekcja maszyn i urzą­
dzeń górniczych
b MUZEUM ŻUP KRAKOWSKICH: Zamek

Żupny (Zamkowa 8); (pn, śr.- nd. 10-16, wt

nieczynne): 1 Dzieje Wieliczki • Solniczki

b EKSPOZYCJA PODZIEMNA - III poziom

kopalni soli (pn, śrnd. 7.30-18.30, wt niecz.) 1

Dzieje górnictwa solnego w Polsce, dawne

maszyny i urządzenia górnicze • Ośrodki

dawnego przemysłu solnego Europy w ikono­

grafii (do 31.12)
b NIEPOŁOMICE-ZAMEK (pn.-pt. 10-16,

sb. -nd. 10-14)

b BUNKIER SZTUKI (Pl. Szczepański 3a); (wt-
nd. 11-18): • Krzysztof Penderecki - partytury

b CRICOTEKA (Kanonicza 5); (wt-nd. 10-14)
• Tadeusz Kantor - Dziennik z podróży
1984-1990

b (Sienna 7, tel. 422-83 -32); (pn.-pt. 10-14,

sob., nd. nieczynne, zwiedzanie po wcześniej­
szym uzgodnieniu): 1 .Malarstwo Tadeusza

Kantora-Czasy Akademii 1934-1939”

b CENTRUM KULTURY ŻYDOWSKIEJ

(Meiselsa 17) (pn.-pt. 10. -18, sb, nd. 10-

14): 1 Henrich Heine i jego czasy - wyst. ksią-

żek(do 11.10) • .Mowaulic/-wys.fotografii
z Izraela (do 8.10)

124, tel. 266-0688 w. 148 (pn.pt. 9 -15, sb. 9 -

13) • Piłsudskiego 30, tel. 411-39-89 (pnpt 9-

15,1620, sb 9-19, nd 1614) • Słomiana 17

(pn-sb 9-12 i 1620, nd 14.3616.30) • oś. Kali­
nowe 8, tel. 0602 6685-77 (pn.-pt. 15.36

19.30, sb. 9.3613 • os. Zgody 16, tel. 644-74-

77 (pnpt 8.3620, sb. dyżury 1616) • os. Zło­

tej Jesieni 13, tel. 6462622 w. 226 (pon.pt.

1620, sob. 9 -14, wiz. domowe po godz. 20)
b WIELICZKA

• Pankiewicz Lech i Sp. tel. 278-14-86 (czyn­
no całą dobę)
b TOW. OPIEKI NAD ZWIERZĘTAMI
b KRAKÓW (Floriańska 53) - 421-77-72;

podatki: pan., śr., czw., pt. 9 -15, wt. 11 -17 .

b POGOTOWIE GAZOWE

bKRAKÓW-992,656-50-36

b POGOTOWIE ENERGETYCZNE

b KRAKÓW:
• Śródmieście-421-2749

• Krowodrza - 633-0697

• Nowa Huta-644-12 -10

• Podgórze-656 -21 -55

b POGOTOWIE WODOCIĄGOWE
b KRAKÓW:

• Krowodrza - 422-92-05

• Nowa Huta - 6462661

• Podgórze-655-53-98
• Śródmieście - 422-92-05

b POGOTOWIE CIEPŁOWNICZE

b KRAKÓW - 993, 644-3846, 644-18-72,

65540-61

b POGOTOWIE SZKLARSKIE

bKRAKÓW-421 -8548,

b GALERIA MCK (Rynek Gł. 25) (wt.-sb.

11-18, nd. 11 -17): • Krzysztof Penderecki

.Czarna maska" współczesny taniec śmierci

(rękopisy, arcydzieła grafiki od XVI wieku do

współczesności, obraz z kościoła OO Ber­

nardynów .Taniec śmierci", realizacje sce­

niczne, projekty kostiumów z opery) (czynne
do 10.10)
b GAL CENTRUM (NCK, Jana Pawła II 232)

(pn.-sb. 10-17): • .Polska praso lokalna w kra­

ju i na świecie” • .Wspomnienie lata” -

wyst. Grupy Młodych Plastyków Krakowskich

Spiritus Movies

b GROTTE NOBILE (Rynek Gł. 33, I p.)

(wt.-pt. 11-18, sb. 11 -14) 1 Malarstwo i rzeźba

b „KANONICZA 1": (Kanonicza 1); (codz.

10-18): 1 Huta-wys. fot.** Jakub Bieniek-

wys. malarstwa

b LECZNICE DLA ZWIERZĄT
b KRAKÓW

• Brodowicza 13, tel. 411-28-67 (pon.-pt. 620,

sob. -nd. 8-20 z przerwą od 14-16, nagłe wy­
padki - pomoc całodobowa • Chłopska 2a,

tel. 65683-65 (pn.pt. 9-19, sob. 9-15, nd. i

święta 9-12; dyżur non stop) • Gromady Gru-

dziąż, tel. 655-6687 (pn.pt. 9-13, 1619.30,

sb. 9 -13.30) • Krowoderskich Zuchów 26, tel.

63249-50 (pn., śr., pt., 1620, wt., cz. 10-14.30

i 1620, sob. 12.30 -17, nd. 14-17) • Królowej

Jadwigi 230, tel. 425-1621 (pn. -wt, cz.pt. 9 -

12 i 1620, śr. 15-20, sb. 9-14) • Myślenicka

b PIWNICA(Floriańska 53) (codz. 9-20):
1 Średniowieczne narzędzia tortur

b „POD ORŁEM" (DK Podgórze, Krasickiego

18): (pn.-pt. 9-19, sb. 9-13) • Wys. ekslibrisów

i grafiki Magdaleny Wosik-Bąk (czynna do

15.10).
b „TEMPORARY CONTEMPORARY" (Dol­
nych Młynów 7); (wt.- pt. 11-13; 15-18): 1 Eks­

pozycja stała • Chorały malarskiej. Feinera

b GALERIA ZPAP (Sukiennice, Rynek Gł.

1/3, tel. 421-81-64); (pn.- pt. 10-18; sb. 10-14)
• Kolekcja własna Galerii • Wystawa przedauk-

cyjna domu aukcyjnego .Sztuka" (do 3.10)
b GALERIA PRZEDMIOTU (Skuteczna 5, tel.

65607-18); (pn.pt 11-17, sb. 12-15, nd. niecz)
■ .Szamotowe miasto"-wys. prac Marka Firka

b SZTUKI UKRAIŃSKIEJ (Kanonicza 15)

(cz.-nd. 12-16): • Cerkiew wg proj. prof. J.

Nowosielskiego • Ikony z XVI-XX w. z Epar-
chii Przemyskiej • Gal. Współczesnej Sztuki

Ukraińskiej, wystawa - sprzedaż, malar­

stwo, rzeźba, huculska ceramika i biżuteria

b HOTEL LOGOS (Szujskiego 5) (codz. 9-

18): • ,Z błękitem w tle" - wys. mai. M. Karp
b ARTEMIS (Starowiślna 21); (pn.-pt 11-19, sb.

11-15): • Kolekcja galerii - mak, rzeźba, grafika
b GALERIA AUTORSKA BRONISŁAWA

CHROMEGO (Park Decjusza, Wola Justow-

ska: (śr, pt. 12-18, sb., nd. 11-18): • Malar­
stwo Janusza Lityńskiego
b MYŚLENICE MOK (Piłsudskiego 20): •

.Anioły" -wys.mai.(czynnado6.10)
b Galeria Sztuki Współczesnej (Rynek 27):
• Z jasnego brzegu - wys. mai i ceramiki M.

A. Werner (do 7 października)

bMYŚLENICE: KOLEJ LINOWA

„CHEŁM" - czynna codziennie od godz. 9

(tel.272-05-17)
bKRAKÓW:

b OGRÓD ZOOLOGICZNY: Las Wolski, do­

jazd autobusem linii 134, kasa ZOO czynna

w godzinach 9-18.; tel. 425-35-51.

b OGRÓD BOTANICZNY (Kopernika 27):

(szklarnie 10-14, pt. niecz.);

Bilety: szklarnia - 3, ulg. 1 .50.

b DLA DZIECI

• Anikino (Nieduża 4, tel. 411-30-07):

(codz. 9-21)
• Bzikoland (os. Willowe 29):

(codz. 9-21)

b POGOTOWIE DŹWIGOWE
b KRAKÓW- 411-02-22,411-5340,644-23-08

b POGOTOWIE ELEKTRYCZNE

bKRAKÓW:1 Cieplne MPEC-993

1 Nowa Huta-644-19-69

b POMOC DROGOWA

b KRAKÓW

1 Cołodobowa-9631 1 PZU-421 -5861; PZMot

- 981; 1 Inne: 411-8696,6437689; 421-1621;

421-1621,4234145,6364407; 421-1621; 267-

21-02, (090) 31-9693; 412-2469,64671-27; 646

4542; 6335743; 647-27-94; 262-19-57 i 648-30

46 (całodobowa, autoplatfbrma)

b URZĄD OCHRONY PAŃSTWA

b KRAKÓW (Mogilska 109) -410-7943

b ŻANDARMERIA WOJSKOWA

b KRAKÓW -61340-61 (całodobowy)
b STRAŻ MIEJSKA

b KRAKÓW:

1 Śródmieście - tel. 411-0045 (całodobowy)

2 Krowodrza-tel. 636-02-99 (622)
3 Nowa Huta-tel. 64417-81 (6-22)
4 Prokocim - tel. 65847-86 (6-22)
5 Wola Duchacka -tel. 655-51-08 (całą dobę)
b POLICJA KRYMINALNA

b KRAKÓW - 4134444 (całodobowy); 413

4444 (automat, anonimowy)
b PROSZOWICE: Wolności 2-38617-97

b INFORMACJA: PKP - 933,42241-82,

„Mortal Combat 2
— Unicestwienie"

reż. John R. Leonetti

kino „Kijów"
W 1994 roku naszych ki­

nach wyświetlany był film
Paula Andersona pt. „Mortal
Kombat”. Obraz oparty na

niezwykle popularnej grze
komputerowej, cieszył się
powodzeniem głównie
wśród młodej publiczności.
Nic dziwnego. Dzieło amery­
kańskiego reżysera wypełni­
ły bowiem przygody' bohate­
rów obdarzonych nadnatu­
ralnymi silami i sekwencje
walk wschodu. Nie inaczej
jest w drugiej części opowie­
ści o baśniowych perype­
tiach czwórki wojowników.
Tym razem udaje im się po­
konać czarownika Shang
Tsung, co jeszcze bardziej
rozjusza Shao-Kana, groźne­
go i przebiegłego władcę In­
nego Świata...

(Zaproszenia) (ART)

„Zabójcza broń 4"

reż. Richard Donner

Kino „Warszawa"
Widowiskowy film sensa­

cyjny. Dwaj policjanci z Kali­
fornii prowadzą śledztwo w

sprawie chińskiego emigran­
ta, który został przyłapany na

przemycie kosztownego klej­
notu. Ślady' prowadzą do

azjatyckiej mafii, przygoto­
wującej zbrodniczą akcję na

obszarze Stanów Zjednoczo­
nych.

Film jest kontynuacją cy­
klu „Zabójcza broń”, w któ­
rego trzech dotychczaso­
wych odcinkach niezapo­
mniane kreacje stworzyli
Mel Gibson i Danny Glover.
Duetowi sympatycznych gli­
niarzy partnerują Joe Pesci i
Rene Russo. Ci, którzy wi­
dzieli „czwórkę”, twierdzą
że warto wybrać się do kina
nawet drugi raz. Czy mają
rację?

(Zaproszenia) (ART

„Kroniki domowe"

reż. Leszek Wosiewicz

kino „Pod Baranami"

W rodzinie młynarza (gra
go Krzysztof Kolberger) rodzi
się drugi syn, Olo (Aleksan­
der Ihnatowicz). Dzień jego
narodzin zbiega się z wyzwo­
leniem spod okupacji przez
Armię Czerwoną, która idąc
dalej na Berlin, pozostawia
pod budynkiem „Śokoła” ze­
psuty czołg. W domu rodzin­
nym i w miasteczku dzieją
się dziwne rzeczy — mie­
szkańcy walczą z plagą bez­
pańskich psów, w domach

pojawia się ocalały z żydow­
skiego pogromu Szmul (An­
drzej Róg). Matka Ola (Graży­
na Szapałowska) walczy o ży­
cie synka...

Tak zaczyna się najnowszy
(do tej pory nakręcił m.in.
„Kornblumenblau” i realizo­
wał spektakle teatralne), ma­
jący strukturę kroniki ro­
dzinnej, film Wosiewicza.
Reżyser, który studiował
m.in. psychologię na Uni­
wersytecie Jagiellońskim,
zgromadził na planie wybit­
nych polskich aktorów a

operator Paweł Edelman

otrzymał Złotą Żabę na Festi­
walu Cameraimage). Czy
również publika doceni
„Kroniki domowe”?

(Zaproszenia) (ART)



Str. VIII Gazeta Krakowska WYBORY '98
5 października 1998 r.

pracy zawodowej

Dlaczego ja?

Rekomendacja

KtoI

i kim?

$ IBM »

Trzy najpilniejsze
sprawy dla miasta

Ile godzin w tygodniu poświęcę
sprawom wyborców?

- Mam do Witka zaufanie. Cieszę

się, że startuje, bo potrzebni są w Ra­
dzie reprezentanci środowiska twór­

czego. Zna Nową Hutę, tam startuje.
Warto na niego oddać głos - mówi

Jerzy Fedorowicz

Ile powinny wynosić zarob­
ki radnego i prezydenta?

Chcę mieć wpływ na prawidłowe za­

rządzanie miastem i uczciwe podej­
ście do mieszkańców

Chciałbym dokończyć zaczęte spra­
wy. Znam realia Krakowa, wiem jak

rozwiązywać ważne dla ludzi proble­
my

Poprawa bezpieczeństwa w szkołach

i ich okolicy, polepszenie warunków

nauki, łagodzenie negatywnych skut­
ków wprowadzanych reform

Tyle ile będą wymagały sprawy do

załatwienia

Tyle ile wymagają ludzie, którzy przy­
chodzą ze swoimi problemami

j- Doświadczony społecznik, działają-
| cy w środowisku spódzielczości mie-

i szkaniowej. Odważna, nie waha się

j mówić prawdę. Nie uwikłana w roz-

i grywki partyjne - mówi Wiesław Po-

i pek prezes Zarządu S.M. "Ugorek"

Witold Malinowski, 42 lata, absolwent

Akademii Muzycznej w Krakowie,

dyr. Zespołu Państwowych Szkół

Muzycznych w Krakowie-NH, żona­

ty, córka, zarabia ok. 1,5 tys. zł,

startuje z listy Koalicji UW-UPR

Grażyna Wójcikiewicz, lat 50, wy- j
kształcenie wyższe, specjalistka \

ds. technicznych wod. -kan., zara- |

bia ok. 2 tys. zł, startuje z listy Kral

kowskiego Porozumienia Mieszka-1

niowego

i Poprawa bezpieczeństwa w mieście,

i budownictwo mieszkaniowe, priorytet
i dla inwestycji związanych z produkcją
i - miejsca pracy dla ludzi młodych

Tyle ile będzie wymagała dana sytua­
cja

- Aktywny radny poprzedniej kaden­

cji. Bardzo pomagał małym klubom

sportowym. Nigdy nie odmawiał lu­
dziom pomocy - mówi Kazimierz

Chrzanowski, szef sztabu SLD

- Znakomity samorządowiec, świet­

ny organizator znający problemy
osiedli nowohuckich. Rzadki przypa­
dek racjonalnego patriotyzmu i ideo-

wości - mówi Bogdan Pęk, poseł
PSL

- Rzetelny, odpowiedzialny. Kompe­
tentny, bardzo dobrze zna się na

sprawach, które podejmuje - mówi

Kazimierz Chrzanowski, szef sztabu

SLD

Zbigniew Lach, lat 58, wykształcenie

wyższe, prezes KSOP, żonaty, cór­

ka, zarabia ok. 4 tys. zł, startuje z

listy SLD

Mieczysław Rutka, lat 48, wykształcę- i

nie średnie techniczne, specjalista !

aparatury kontrolno-pomiarowej i au- i

tomatyki HTS, żonaty, 3 dzieci, zara- i

bia 1,5 tys. zl, w PSL, startuje z listy i

Przymierza Społecznego

Budowa tras mostowych, poprawa

bezpieczeństwa, spójny program roz­

woju kultury fizycznej (budowa base­
nów i sal gimnastycznych)

Powołanie autentycznych samorządów

lokalnych, wyrównanie krzywd rolni­
kom poszkodowanym w czasie budo­

wy Nowej Huty, tworzenie infrastruktury

Utrzymać na dotychczasowym pozio­
mie (radny ok. 2 tys. zł, prezydent 7

tys. zł)

Nie powinny być podwyższane. Mo­
im zdaniem są dziś za wyskokie

^Wystarczające te na dotychczaso-
\ wym poziomie

Mieczysław Noworyta, 62 lata, wy­
kształcenie wyższe, doradca pe­
dagogiczny w firmie edukacyjnej,

żonaty, dwoje dzieci, zarabia ok.

1,5 tys. zł, bezpartyjny, startuje z

listy SLD

Dotychczasowe rady ograniczały

swoją działalność do Starego Krako­
wa. Trzeba to zmienić, pokazać, że

istnieje Nowa Huta i obrzeża miasta.

Tam też są problemy, chciałbym je

rozwiązywać

Radnego - średnia krajowa, prezy­
denta - równowartość 5 średnich

Utrzymać na obecnym poziomie

krajowych

i Od wielu lat pracuję na rzecz mie-

| szkańców Krakowa. Moje doświad-

l czenie i zaangażowanie będzie przy- j
| datne w rozwiązywaniu poroblemów i

iw skali miasta

Jestem rodowitym krakowianinem.

Przez lata działalności oświatowej i

społecznej poznałem potrzeby mie­
szkańców. Funkcja radnego pozwala

wzbogacać tę wiedzę i rozwiązywać

palące problemy

Opracowanie wizji rozwoju Krakowa,

poprawa bezpieczeństwa, szczegól­
nie na peryferiach, usprawnienie roz­

wiązań komunikacyjnych

Wyborcom mogę poświęcić dowolną i Czas poza czasem pracy zawodowej I

ilość czasu, ze względu na charakter j

Od dwóch dni

Inaczej
przez rondo

W sobotę rozpoczął się
drugi etap prac moderniza­
cyjnych przy rondzie Kocmy-
rzowskim.

W związku z tym nastąpiły zmiany
w organizacji objazdów i komuni­
kacji zastępczej. ;i

Wyłącżbnd została 'komunikacja
tramwajowa ź ul. KoCmyrzowskiej,
tramwaje nadal nie będą jeździć
ul. Bieńęzyęką. i -i •

• Linie 1, 10 i 40 kursują od rbm

da Kocmyrzowskiegoiprzez al. Ge­
nerała Andersa, pi. Centralny, al.

Jana Pawła II, rado Czyżyńskie, by
powrócić na dawne trasy.
« Linie 5/9 i 14 - na trasach ob­

jazdów. -

.

- cli
• Linia 5 A z pętli ną Wzgórzach
KrzeslaWickich, CAHTS, pi. Cen­
tralny, Mogilską, Basztową, przez

Nowy Kleparz, do pętli Krowodrza

Górka.
• Linia 9i-i-ze Wzgórz Krzeslawic-

kich przez CAHTS, pi. Centralny,
Mogilską; Grzegórzecką, Starowi­
ślną, Wielicką do Nówego Bieża­
nowa. ii rlił;LÓisJ"!i

• Linio 14 - z Bronowie koło Tea­
tru Bagatela, filharrnoni, Poczty
GL, aI. Pokoju, rondo Czyżyńskie,
al.JanaiPawła II do pi. Centralne-

go.
• Linie 16, 20, 23, 25 i 26 wróciły
na swoj e stałe trasy. r L

• Linia 30 hre kursuje? i

I
’

Linie autobusowe? 129 i 142

i wracają na swoje stałe trasy,
i° Uruchomiona została zastępcza
linia autobusowa 307, która kur­
suje będzie na trasie os. Na Stoku,
Architektów, Kocmarzówska, ron­
do Kocrnyrzowskie,, Bieńczycką,

i rondo Czyżyńskie, Jana Pawia II,
Marii Dąbrowskiej, Medweckiego,
Czyżyna PKS. Powrót przez ul. Po­
ległych w Krzesławicach. (RR)

Teatr Promocji Poezji

Poeto daj czadu

Szczęsny Wroński (pierwszy z lewej) w otoczeniu przyjaciół

Pod takim hasłem odbędzie
się spotkanie inauguracyjne
Teatru Promocji Poezji, dzia­
łającego pod auspicjami Wo­
jewódzkiego Ośrodka Kultury
w Krakowie. Jutro Galeria

Sztuki przy ul. Kanoniczej 1

gościć będzie młodych poe­
tów, korzy wezmą udział w

turnieju czytania własnego
wiersza. Pomysłodawcą tej
właśnie formuły jest Szczęsny
Wroński, poeta, człowiek tea­
tru i kultury.

Wroński prowadzi war­
sztaty aktorskie i teatralne

już od dwóch lat. Sam swą

tytaniczną pracę z młodzie­
żą nazywa zwykłą pomocą w

teatralizacji spotkań autor­
skich. Aktorzy tego teatru

improwizują spektakle opar­

te o poezję członków grupy.
Twórcy działający przy Ka­
noniczej 1 zgodnie z zasadą
„ poezja rodzi teatr, a teatr

poezję”, wydają wspólne to­
miki.

Już wkrótce ukaże się zbiór

wierszy pt. „Wieczór autorski
Teatru Poezji. Odsłona dru­
ga”. Wroński promuje mło­
dych poetów, gdyż, jak sam

twierdzi, zapotrzebowanie
na poezję nie slabie. Młodzi
ludzie odczuwają wręcz głód
piękna. Szef Teatru Promocji
Poezji uważa, że z rozbudzo­
nej wrażliwości już się nie

wyrasta. Mówi także, że jeśli
nawet jego wychowankowie
będą zmuszeni brać udział w

„wyścigu szczurów” to nigdy
nie zapomną o pracy w tym

zespole. Wtorkowy turniej
ma charakter otwarty, więc
mogą w nim uczestniczyć
wszyscy chętni. —Wiersz jest
wierzchołkiem góry lodowej,
którą jest osobowość poety.
Prawda wychodzi na wierzch
właśnie podczas czytania
własnego utworu — twierdzi

Szczęsny Wroński. Nie łatwo
się sprzedać, a teatralizowa-
na forma przekazu jest do­
datkowym utrudnieniem.

Każdy kto czuje się na twór­
czych siłach powinien zary­
zykować. Organizatorzy za­
chęcają.

— Poeto bez kompleksów!
Przynieś swój wiersz i ... daj
czadu!

Początek zmagań o godz.
17. (BeSa)

Dziś rozpoczyna się V edycja
festiwalu „Muzyka z wysp”

Młodzi lubią folk
— To muzyka, która, mimo, że nie jest lansowana przez

media, cieszy się ogromną popularnością — mówi jedna z

organizatorek festiwalu, Halina Bisztyga. — Folkiem interesuje
się zwłaszcza młodzież, która tłumnie przychodzi na koncerty.

O takich zespołach prawie
nie mówi się w mediach —

opowiada Halina Bisztyga. —

Do pewnego czasu wydawało
mi się więc, że moja pasjajest
dość oryginalna. Ale kiedy ja­
ko dyrektor programowy Ro­
tundy zaczęłam organizować
środy folkowe, okazało się, że

przychodzi na nie mnóstwo
ludzi. I to takich, którzy na­
prawdę znają się na tym, cze­
go słuchają. Wtedy właśnie
zrodził się pomysł festiwalu.

„Muzykę z wysp" już po raz

piąty organizuje firma TO-
Prodction. Z roku na rok festi­
wal cieszy się coraz większym
powodzeniem. Powstała nawet

w Krakowie moda na warsztaty
tańca celtyckiego. Nie zabrak­
nie ich i podczas tegorocznego
festiwalu, w poniedziałek o

godz. 17.30 do pląsów zaprosi
krakowska grupa Comhlan
oraz Bobby Homeier prowadzą­
cy szkolę tańca w Niemczech.

Gorący 'Ł- 430-44-28g
Masz problem, z którym nie możesz się upo­

rać. Uważasz, że na Twojej ulicy, osiedlu, w Two­
im otoczeniu coś należałoby zmienić. Zostałeś
źle potraktowany w urzędzie... Słowem, masz

sprawę dla reportera — zadzwoń.

Przy gorącym telefonie 430-44-28, codziennie
od godz. 10 do 17, dyżurują nasi reporterzy. Bę­
dą interweniować, pomogą znaleźć rozwiązanie,
napiszą o tym w „GK”. Dziś przy telefonie: Małgorzata NITEK

Zabawę poprzedzi uroczyste
otwarcie festiwalu o godz. 17.
Można będzie podczas niego
posłuchać staroceltyckich bal­
lad w wykonaniu Tomasza
Gacka. Wieczór zakończy bie­
siada celtycka. Na stoły wyjadą
typowe dla północy Wysp Bry­
tyjskich potrawy przygotowy-
ne przez „Piwnicę u Szkota”.
Nie zabraknie śpiewów oraz

gawęd, przewidziane są leż
liczne konkursy, w których na­
grodami będą kasety z folkiem.

Na jutro organizatorzy fe­
stiwalu przewidują dalszą
część nauki celtyckiego pląsa­
nia oraz koncert finałowy.
Wystąpią podczas niego naj­
popularniejsi w Polsce wyko­
nawcy muzyki szkockiej i ir­
landzkiej, grupy: Carrantuo-

hill, Opon Folk, Stonehenge
oraz The Bumbers.

Wszystkie imprezy odbywać
się będą w Klubie „38” w mia­
steczku studenckim. (M.P.)
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Zo moment będzie 1:1

Za Wisłą
już Lech

Wisła nadaljedyną drużyną w ekstraklasie bez porażki. Po

ciężkim meczu „Biała Gwiazda” pokonała Widzew, robiąc przy

okazji przykrość Wojciechowi Łazarkowi, który rozpoczynał bu­
dowę wielkiej Wisły, a dziśpracuje w Łodzi. Przykrość była tym
większa, że popularny „Baryła” kończył wczoraj 60 lat. „Wszy­
stkiego najlepszego” życzyło mu na stadionie przy ul. Reymon­
ta wielu ludzi, ale kwiaty, jakie otrzymał raczej nie osłodzą go­
ryczy porażki.

Na drugim miejscu w tabelijuż Lech Poznań — siódme zwycię­
stwo z rzędu — który wyprzedził legionistów po tymjak wygrał
z Polonią, a Legia zremisowała z ŁKS. Dla mistrzów Polski

oznaczał ten remis spadek na ostatnie miejsce w tabeli! Co się
dzieje w tej Łodzi? Zmiana szkoleniowców w Polonii nie przy­
niosła zamierzonego efektu, Dariusz Wdowczyk i Jerzy Engel
na pewno nie zaliczą swojego debiutu do udanych. Cieszyli się
wraz z nowym szkoleniowcem Jerzym Wyrobkiem w Wodzisła­
wiu. Wygrana 3:1 z Ruchem Radzionków, oznacza że wodzisła-
wianie po raz pierwszy w sezonie zainkasowali trzy punkty.
Dwie bramki dla Odry strzelił w tym spotkaniu wychowanek
Okocimskiego Brzesko, Rafał Policht.

W meczach 11. kolejki piłkarze zdobyli 27 bramek. Sędziowie
ukarali ich 30 żółtymi kartkami. Na trybunach w sumie pojawi­
ło się niespełna 27 tys. sympatyków, z czego blisko połowa w

Krakowie. (Ja)

I liga
* WISŁA Kraków - WIDZEW Łódź 3:1 (1:1)
* GÓRNIK Zabrze - GKS Katowice 2:1 (0:0)
* RUCH Chorzów — GKS Bełchatów 1:1 (0:1)
* ŁKS Łódź — LEGIA Warszawa 1:1 (1:0)
* ODRA Wodzisław-RUCH Radzionków 3:1 (1:1)
* POLON lAWarszawa- LECH Poznań 1:2 (0:1)
* ZAGŁĘBIE Lubin - STOMIL Olsztyn 3:1 (0:0)
* POGOŃ Szczecin - AMICA Wronki 3:2 (1:0)

1. WISŁA Kraków 10289 1023-8
2. Lech Poznań 10 24 8 0 2 26-10
3. Legia Warszawa 10 23 7 2 1 19-10
4. Górnik Zabrze 11 20 5'5 1 17-11
5. Ruch Chorzów 10 15 3 3 10-14
6. Amica Wronki 1014'4?/2 4 14-11
7. Widzew Łódź 10 13 4 1 5 14-16
8. Ruch Radzionków 11 12 3 3 5 18-14
9. Pogoń Szczecin 11 12 3 3 5 17-22
10. Stomil Olsztyn 10 11 3 2 5 10-12
11. Polonia Warszawa 10 11 3 3.23 5 13-18
12. Zagłębie Lubin 10 10 2 4 4 18-20
13. GKS Katowice 11 10 3 1 7 10-20
14. GKS Bełchatów 10 10 3 1 6 9-19
15. Odra Wodzisław 10 7 1 4 5 13-19
16. ŁKS Łódź 10 7 1 4 5 9-16

Lista strzelców

10 goli — Reiss (Lech);
8 — Karwan (Legia);
7 — Wichniarek (Widzew);
6 — Frankowski (Wisła), Janoszka (Ruch Radzionków), Mo-

skalewicz (Pogoń), Srutwa (Ruch Chorzów);
4 gole zdobył m.in. Niciński, a po 3 mają na koncie Kula­

wik i Pater. Po 2 — zdobyli Bukalski i Czerwiec.

Zdaniem kibica... • ••zawodnika trenera

Po meczu Wisła — Widzew Po meczu Wisła — Widzew Po meczu Wisła — Widzew

Michał Listkiewicz
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— Jak na polskie
realia ten mecz stał
na bardzo dobrym
poziomie. Wisła za­
imponowała mi

hartem ducha, od­
pornością psychicz­
ną. Nie podłamała
się szybką stratą go­
la, atakowała i choć

długo nie mogła
przechylić szali, to

jednak krakowia­
nie parli do przodu
i w końcu doczekali

się! To musiało się
podobać chyba każ­
demu. Z kolei Wi­
dzew zaimponował
mi tym, że po obję­
ciu prowadzenia
nie zamurował

bramki, ale współ­

tworzył ciekawe wi­
dowisko. Jeżeli cho­
dzi o pracę sędzie­
go, to uważam, że

oczywiście nie wy­
paczył rezultatu,
ale przesadził z żół­
tymi kartkami dla
łodzian. Przynaj­
mniej w dwóch

przypadkach. Oba
karne były ewident­
ne, a przy golu Pate­
ra nie było spalone­
go. Nie rozumiem

pretensji odnośnie

podyktowania „11”
dla Wisły.

Sławomir Olszewski

(Widzew)

S
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— Do przerwy za­
graliśmy niezły
mecz, remisowali­
śmy 1:1, a później

się zaczęło... Moim
zdaniem sędzia po­
magał Wiśle, nam

nie pozwalał grać.
W polu karnym go­
spodarzy była ewi­
dentna ręka, której
arbiter nie chciał
widzieć. Po takiej
samej sytucji w Beł­
chatowie sędzia
gwizdnął karnego
przeciwko nam. Po­
za tym uważam, że

gol Patera padł ze

spalonego.
Dzisiaj graliśmy

z liderem, więc po­

rażka była wkalku­
lowana. Myślę, że

w następnych spo­
tkaniach będzie­
my grali lepiej i

skutecznej. Wie­
rzymy, że mamy
nawet szansę zała­
pać się do europej­
skich pucharów.
Bywało, że niektó­
re drużyny miały
już nawet większe
straty od nas i po­
trafiły je odrobić.

Wierzę, że tak bę­
dzie w przypadku
Widzewa.

Wojciech Łazarek

-

— Przegraliśmy
ten mecz niezasłu-
żenie! Uważam, że

w pełni należał się
nam co najmniej

remis, ale sędzia na

to nie pozwolił.
Mam na myśli
przede wszystkim
zatrzymanie akcji
Michalskiego, gdy
wychodził „sam na

sam” czy podykto­
wanie karnego
przeciwko nam.

Trener Smuda bę­
dzie to samo mówił
o sędziach, gdy go
dosięgnie takie
działanie z ich stro­
ny, jak to się dziś

przytrafiło nam.

Mam trochę preten­

sji do piłkarzy, wię­
cej do arbitra. Uwa­
żam, że zespół grał
bardzo dobrze, je­
dyny nasz błąd
miał miejsce przy
pierwszej bramce.
Nie ma sensu mó­
wienie o zamianie
na trenerskich stoł­
kach, jaka między
nami nastąpiła. In­
ne warunki, inni

pracodawcy. Tak

się złożyło, że teraz

jeden biesiaduje, a

drugiemu przyszło
biedować.
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Wojciech Łazarek skończył 60 lat

Z życzeniami, ale bez prezentu
WISŁA Kraków-WIDZEW Łódź 3:1 (1:1)
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Wisła objęła prowadzenie po strzale Patera z najbliższej odległości

Bramki: Frankowski dwie 35

i 84 z karnego, Pater 79 min. —

Michalski 13 min. z karnego.
Sędziował S. Żyjewski z Le­
szna. Żółte kartki: Michalski,
Terlecki, Wichniarek, Gor-

szkow i Olszewski (Widzew).
Widzów 12 tys.

WISŁA: Sarnat — M. Zając,
B. Zając, Węgrzyn, Niciński —

Pater, Czerwiec, Bukalski,
Dubicki (90. Nowak) — Fran­
kowski, Kulawik.

WIDZEW: Olszewski — Gor-

szkow, Łapiński, Terlecki,
Siadaczka — Bogusz — Szym­
kowiak (61. Szarpak), Kacz­
marczyk, Michalski (85. Bo­
rowski), Gęsior—Wichniarek.

Wojciech Łazarek przyje­
chał do Krakowa dokładnie w

swoje 60. urodziny. To dodat­
kowy podtekst meczu, bo­
wiem naprzeciwko siebie sta­
nęli trenerzy, którzy w tym
roku zamienili się miejscami
pracy. Łazarek przyjmując ży­
czenia po cichu marzyl o pre­
zencie, choćby i o 1 punkcie.
Lecz takiego prezentu od swo­
jego byłego klubu nie dostał,
bo Wisła, którą zaczynał bu­

Franciszek Smuda

Bez złośliwości
O wzajemnej niechęci trenerów Franciszka Smudy i Wojciecha

Łazarka sporo już napisano. Wczoraj obaj szkoleniowcy starali się
robić wszystko, żeby nie dawać dodatkowej pożywki mediom, któ­
re dość skwapliwie cytowały wypowiadane przez nich złośliwości.

Na stadionie po meczu Smuda podszedł do Łazarka i podał mu rę­
kę. Na konferencji prasowej zwracał się po imieniu do starszego
kolegi. Oczywiście to nie mogło zmienić faktu, iż obaj panowie ina­
czej patrzyli na mecz z udziałem swoich zespołów.

Między nami nie ma złośliwości

Na atak trenera Łazarka na

sędziów Smuda odpowie­
dział:

— Sędziowie na całym świę­
cie robią błędy. Może już czas

dować, jest w tej polskiej lidze
tak silna, iż potrafi wyjść z

wielu opresji. Jubilat trochę
przesadził, twierdząc po me­
czu, iż byl Widzew przez cały
mecz równorzędnym partne­
rem dla Wisły i tylko sędzia
odebrał łodzianom zasłużony
remis. Za to prawdą jest, że
Widzew postawił gospoda­
rzom bardzo wysokie wyma­
gania, po raz pierwszy w tym
sezonie wiślacy trafili w dru­
giej linii przeciwnika na god­
nych siebie rywali i musieli o

to zwycięstwo walczyć ze

wszystkich sił. Dla Łazarka
brawa za taktykę, dla krako­
wian brawa za to, że „zamę­
czyli” przeciwnika i ten w

końcówce spotkania nie był w

stanie się im przeciwstawić.
A co z sędzią, na którego

tak narzekał trener Widzewa?

Był słaby i robił błędy w obie

strony. Stąd zagwizdał „spalo­
nego” Michalskiemu, który
wychodził sam przed Sarnata
i sędzia zgodnie z regułami
giy nie powinien mu tej akcji
przerywać. Ale ten sędzia nie
uznał również bramki Fran­

najwyższy, żebyśmy się od
nich „odczepili”, bo nasza

krytyka nie ułatwia im pracy.
W tym meczu arbiter popełni!
kilka drobnych błędów, ale

kowskiego, który był w

podobnej sytuacji jak Michal­
ski. Żeby o innych preten­
sjach nie wspomnieć, szcze­
gólnie tych dotyczących po­
dyktowania bądź niepodykto-
wania rzutów karnych.

Olbrzymie kłopoty Wisły z

wygraniem brały się zapewne
również ze zmęczenia jakie
odczuwa zespół, który próbu­
je pogodzić występy w lidze i

pucharach. Na pewno ogrom­
ny, pozytywny wpływ na ze­
spół miał doświadczony Wę­
grzyn, który w trudnych
chwilach wręcz zmuszał swo­
ich kolegów do walki. Sam sil­
ny psychicznie nie pozwalał
partnerom na zwątpienie,
gdy piłka nie wpadała do
bramki Widzewa mimo usil­
nych starań. Krakowscy piłka­
rze szczególnie nie mogli
uwierzyć w pecha, gdy po
strzale M. Zająca piłkę z linii

bramkowej wybił głową Ter­
lecki. Rzeczywiście, to grani­
czyło niemal z cudem. Gdy
mniej widoczne byty tym ra­
zem gwiazdy krakowskiej
drużyny trudno nie docenić

nie miało to najmniejszego
wpływu na wynik.

Gdy trener Łazarek mówił
o wyrównanym meczu i

oznajmił, że ich porażka była
niezasłużona, Smuda riposto­
wał:

— Mieliśmy zdecydowaną
przewagę w polu. Widzew

sporadycznie atakował, o

czym najlepiej świadczy to, że
Sarnat zaledwie kilka razy był
w posiadaniu piłki. Nie ma

żadnej dyskusji, wygraliśmy,
bo byliśmy lepsi. To było wi­
dać na boisku.

Na sugestie, iż obaj trene­
rzy są skonfliktowani, Smuda

próbował przedstawić swoje
zdanie:

— Między nami nie było
konfliktu, nie ma złośliwości.

Każdy broni swoich metod

pracy, swojego zespołu. Ja nie
dam złego słowa powiedzieć o

swoich piłkarzach. Co do bie­
siadowania i biedowania, to

trener nie jest związany z jed­
ną drużyną, zmiany miejsca
pracy są częste w naszym fa­
chu. Kto wie, może ja kiedyś
będę na przykład pracował w

Pogoni?
(JK)

solidności właśnie Marka Za­
jąca, który po zabezpieczeniu
dostępu do własnej bramki
coraz aktywniej i rozsądniej
włącza się w ataki drużyny.
Nieco inaczej niż „przerobio­
ny” na obrońcę Niciński, po
którym widać, że bardzo się
niecierpliwi, gdy musi być da­
leko od bramki przeciwnika.

Wisła znów ma komplet
punktów i powiększa przewa­
gę nad Legią. Coraz bliżsi są
krakowianie osiągnięcia
pierwszego celu jakim jest
mistrzostwo jesieni.

Janusz KOZIOŁ

Statystyka meczowa

WISŁA-WIDZEW

3 Bramki 1

10 Strzały celne 2

9 Strzały niecelne 2

14 Rzuty rożne 4

0 Żółte kartki 5

Wielkie
brawa!

Dawno nie był widziany przy

Reymonta. Wczoraj jednak
znalazł czas i nie żałował. Przy
okazji przypomniał sobie, jak
niegdyś sam grał na tym sta­
dionie...

— Rzeczywiście niezwykle
rzadko mam okazję spokoj­
nie iść na mecz Wisły — po­
wiedział jej były bramkarz i

menedżer, Robert Gaszyński.
— Cóż, na przeszkodzie stoją
obowiązki zawodowe oraz to,
że zajmuję się także sędzio­
waniem meczów piłkarskich.
W związku z tym nader czę­
sto jestem w rozjazdach. Ale
nie ukrywam, że z zaintereso­
waniem śledzę losy Wisły i

oczywiście niezmiennie trzy­
mam za nią kciuki. Dzisiejszy
mecz był bardzo interesujący.
Sporo było walki, Widzew po­
stawił twarde warunki. Tym
większe więc brawa dla kra­
kowian, że potrafili zmusić

przeciwnika do uległości. Sły­
szałem wiele uwag dotyczą­
cych pracy sędziego. Nie będę
sięjednak wypowiadał na ten

temat. Nie jestem do tego
upoważniony...

(BAT)

Od 1 do 90 minuty
* 10 — po centrze Kulawika z rogu Olszewski wybija piłkę

Frankowskiemu
* 12 — B. Zając fauluje w polu karnym Wichniarka i sędzia

wskazuje na 11. metr
* 13 — z rzutu karnego bramkę zdobywa Michalski — 0:1
* 16 — brzydki faul Terleckiego, który zaatakował nogi szar­

żującego Dubickiego
* 23 — ładne rozegranie piłki w polu karnym, Dubicki poda­

wał do Nicińskiego, ale ubiegi go Łapiński
* 24 — po centrze Kulawika ładnie głową strzela Węgrzyn,

ale Olszewski broni ten strzał
* 26 — Czerwiec wywalczył rzut rożny. Centra Kulawika, z

piłką mija się Olszewski i M.Zając strzela do bramki opu­
szczonej przez golkipera. Piłkę głową z linii bramkowej wybi­
ja Terlecki

* 28 — stojący przed bramką M.Zając strzela głową, broni
Olszewski

* 29 — Gęsior strzela obok słupka
* 34 — strzał Kulawika broni Olszewski. Natychmiastowa

kontra gości i Szymkowiak strzela obok bramki
* 35 — świetny strzał Nicińskiego pod poprzeczkę, Olszew­

ski wybił piłkę na rzut rożny. Centra Kulawika, Węgrzyn za­
grał głową do Frankowskiego, który naciskany przez rywala
kopnął piłkę do bramki. Na linii próbował ją wybić jeszcze
Terlecki, ale piłka odbiła mu się od nogi i wpadła do siatki —

1:1
* 52 — starcie w polu karnym Michalskiego z Nicińskim, ale

sędzia nie odgwizdal karnego dla wiślaków
* 58 — świetne podanie w „uliczkę" Łapińskiego, ale Gęsior

marnuje sytuację
* 64 — po strzale Kulawika świetnie broni Olszewski
* 75 — odegranie Dubickiego i Pater strzela prosto w ręce

bramkarza
* 77 — Frankowski trafia do siatki, ale sędzia zagwizdał

„spalonego” i gola nie uznał
* 78 — silny strzał Czerwca, piłkę przy słupku łapie Olszew­

ski
* 79 — centra Dubickiego, przedłużenie podania głową Ku­

lawika i Pater strzela gola — 2:1
* 84 — Terlecki fauluje Frankowskiego w polu karnym ijest

jedenastka. Z karnego wynik spotkania ustala sam poszkodo­
wany—3:1

Tomasz Łapiński

Podniesiemy się!
Tomasz Łapiński nie grał w spotkaniu z Wisłą typowego ostat­

niego stopera. To raczej Maciej Terlecki częściej występował w

tej roli. Po meczu spytaliśmy sympatycznego zawodnika z Łodzi,
czy miał to być element zaskoczenia?

— Trudno mówić tutaj o ja­
kimś zaskoczeniu. Maciek był
ostatnio chory, nie trenował i

być może trener obawiał się
czy wytrzyma cały mecz w

środku pola. To było chyba
głównym powodem takiego
ustawienia.

— Wiele było po tym meczu

pretensji do sędziego i to z jed­
nej i drugiej strony. Oceni Pan

pracę arbitra?

— To tak jest, że gdybyśmy
wygrali pozostawiłbym pew­
nie pracę sędziego bez ko­
mentarza. Tak na gorąco, wy-
daje mi się, że przy karnym
dla Wisły, najpierw faulowa-

ny był Łukasz Gorszkow. Dru­
ga sprawa, to ręka w polu kar­
nym, Bogdana Zająca.

— K iedy Widzew zacznie wygry­
wać regularnie? Na razie zda­
rza się to od czasu do czasu...

Widziane z ławki

To byl mały kroczek
Tym razem Jacek Matyja ob­

serwował poczynania kolegów
z ławki rezerwowych. Czy się
denerwował?

— Cały czas byłem przekona­
ny, że wygramy 2:1, tak zresztą
typowałem — powiedział kra­
kowski obrońca. — Ciut się po­
myliłem, ale w dobrą stronę.
Cóż, Widzew to cały czas Jest

uznanafirma, doświadczona i

tym większa może być nasza

radość z tego zwycięstwa. Po

meczu trener Smuda powie­
dział nam, że zrobiliśmy mały
kroczek, ale przed namijeszcze
kroki milowe. I ma rację.
Podobnie jak wtedy, kiedy
twierdzi, że coś robimy dobrze
na dziesięć procent, a reszta

jest do poprawienia. Muszę być

— Trudno mi powiedzieć
kiedy Widzew zacznie wygry­
wać. Jestjakjest. Nie chcę zwa­
lać winy na sprawy organiza­
cyjne. Mam nadzieję, że się po­
dniesiemy i w końcu zacznie-

my się piąć w górę tabeli.

— Stać was na to, żeby jeszcze
w tym sezonie włączyć się do

walki o czołowe lokaty?

— Trudno powiedzieć, ale
do końca jest jeszcze sporo
czasu. Wiadomo jakajest pol­
ska piłka. Wiele klubów, w

których jest stabilna sytuacja
finansowa może mieć za kil­
ka tygodni czy miesięcy kło­
poty. Ja wierzę, że Widzew do­
łączyjeszcze do czołówki.

— Ostatnie pytanie, czy Wisła

wygrała dzisiaj zasłużenie?

— Tak, ponieważ strzeliła o

dwa gole więcej od nas. (bk)

jednak pełen uznania dla kole­
gów, że wytrzymali trudy wal­
ki z Widzewem. Teraz czeka
nas krótka przerwa w lidze, ale
nie mam złudzeń, że będziemy
solidnie pracować. Zresztą tyl­
ko takim sposobem można do

czegoś dojść. Czeka nas choćby
konfrontacja z Parmą. Czy
drżą mi nogi? A dlaczego? Uwa­
żam, że lepiej kiedy stoimy na

niby straconej pozycji. Wtedy
mobilizacja może być jeszcze
większa. Słyszałem, że jakiś
włoski menedżer oświadczył,
że szanse Wisły w dwumeczu z

Parmą są równe zeru. To jego
zdanie. Nam nie pozostaje więc
nic innego, jak tylko postarać
się, żeby można powiedzieć, iż
ten pan był w błędzie... (W.B.)
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Po porady do Koźmińskiego

Parma znów remisuje
I liga - wyniki

Po rozlosowaniu II rundy Pucharu UEFA Wisła natychmiast
podjęła kroki zmierzające do bliższego poznania przeciwnika.
Na niedzielny mecz Bologna — Parma pojechali do Włoch drugi
trener Jerzy Kowalik i Marek Konieczny. Po obejrzeniu spotka­
nia zakończonego remisem 0:0, krakowianie z Bolonii udali się
do Brescii, gdzie bank informacji o Parmie przygotował dla nich
Marek Koźmiński.

Parma w Serie A wygrała
dopiero jeden mecz, remisu­
jąc po raz trzeci. W lej ostat­
niej kolejce przeciwnik wiśla-
ków nie poradził sobie z go­
spodarzami, mimo iż grali w

dziesięciu, po tym jak
Brazylijczyk Eriberto zoba­
czył czerwoną kartkę.

— Mecz był ciekawy — mó­
wi Jerzy Kowalik — ale Parma

zaprezentowała swoje ofen­
sywne umiejętności dopiero
od chwili, gdy grała w prze­
wadze. Zdecydowanie naj­
lepsze wrażenie wywarli na

nas ofensywnie grający fran­

Grzegorz Niciński

Byłem faulowany
Grzegorz Niciński rozegrał kolejne dobre spotkanie. Wiele

kontrowersji wzbudziła sytuacja z 52 minuty, kiedy zawodnik

Wisły został podcięty w polu karnym przez Radosława Michal­
skiego, a słabo sędziujący spotkanie Stanisław Żyjewski naka­
zał grać dalej.

.-. ..

'hs'"

'i- <

-zz

X*^vv

— Czy Michalski Cię faulowa! w

52 min?

— Czy wobec tego negatywnie
oceniasz pracę arbitra?

— Moim zdaniem sędzia
powinien podyktować rzut

karny. Michalski podciął mo­
ją lewą nogę. Wychodziłem
już na czystą pozycję i na

pewno nie przewracałbym się
bez powodu.

Ryszard Czerwiec

Nie przegraćjesienią
Ryszard Czerwiec tym razem miał o wiele mniej swobody w

środku pola. Skoro jednak Wisła wygrała to trudno mieć do nie­
go większe pretensje, zwłaszcza, że był reżyserem wielu ofen­
sywnych akcji Białej Gwiazdy.

— Wiadomo, że Widzew jest
bardzo dobrą drużyną — po­
wiedział piłkarz. — Łodzianie

przyjechali tutaj nie przegrać,
i rzeczywiście pokazali się z

bardzo dobrej strony. Ciężko
było zwłaszcza w pierwszej
połowie. W drugiej części było
już łatwiej i stworzyliśmy so­
bie wiele więcej sytuacji: Wi­
dzew tojuż niejest ta drużyna
z początku sezonu. Niby prze­
grali z Legią, ale zagrali dobry
mecz. Tutaj tak samo. Myślę,
że będą grać coraz lepiej.

— A jak porównałby Pan ten

mecz z tym, w którym wygrali­
ście 6:0?

— To był zupełnie inny Wi­
dzew. Nie grali wtedy prze­

cuski obrońca Thuram i Ar­
gentyńczyk Veron. Ale w tym
meczu brakowało im szczę­
ścia, bowiem bramkarz bro­
nił nogami, piłka zmierzają­
ca do bramki w ostatniej
chwili odbijała się od nogi ry­
wala i wychodziła na róg, al­
bo po prostu piłkarze Parmy
nie trafiali w bramkę. Takie

przypadki najczęściej zda­
rzały się innemu Argentyń­
czykowi, Crespo. W tej chwili

jedziemy do Marka Koźmiń­
skiego, który ma dla nas

przygotowane kasety z me­
czów Parmy, przygotował

— Nie chciałbym się na ten

temat wypowiadać. Arbiter

sędziował tak jak wszyscy wi­
dzieli. Nie forował żadnej ze

stron, popełnił kilka pomy­
łek, ale nie miało to wpływu
na wyniki spotkania. Cieszy­

cież: Łapiński, Michalski, Ter­
lecki, Gęsior. To kluczowi za­
wodnicy i dla tego wtedy Wi­
dzew nie miał żadnych szans.

— Sędzia?

— Trudno powiedzieć. Każ­
dy narzeka, ale wydaje mi się,
że nie pomógł dzisiaj żadnej
drużynie. Jeden, czy dwa kar­
ne mogły być. Sędzia nie po­
dyktował ich, jego sprawa.

— Był to mecz z podtekstami.
Głównie dotyczy to trenerów.

Czy miało to wpływ na waszą

postawę?

— Tak to bywa, takie jest ży­
cie trenerów i piłkarzy. Senty­
menty trzebajednak zostawić

nam informacje o poszcze­
gólnych piłkarzach. Wierzy­
my, że ta pomoc się nam

przyda i potrafimy informa­
cje wykorzystać z pożytkiem.
Włosi przylatują do Krakowa

już w środę, chcą bowiem po­
znać nasz obiekt i wybrać ho­
tel dla ekipy.

Kowalik i Konieczny prze­
glądali włoskie gazety, w któ­
rych wybija się na plan pierw­
szy zadowolenie Parmy z te­
go, że wylosowali właśnie Po­
laków. Trener Parmy, 44-letni
Alberto Malesani powiedział,
że ze wszystkich drużyn, na

które mogła wpaść Parma Wi­
sła prezentowała się w do­
tychczasowych rozgrywkach
najlepiej, ale teżjest najmniej
utytułowanym zespołem. Zo­
baczymy jak to porównanie
sił będzie wyglądało na boi­
sku! (JK)

my się bardzo, że mimo słab­
szego początku potrafiliśmy
się podnieść i wygraliśmy ten

mecz. Widzew zagrał bardzo
dobrze i był wymagającym
rywalem.

— Teraz czeka was przerwa w

rozgrywkach. Będzie czas na

odpoczynek?

— Troszkę przerwy jest, ale

zdajemy sobie sprawę, że już
niedługo czeka nas mecz z

Ruchem, później puchar w Je­
leniej Górze, ŁKS i wreszcie

spotkanie z Parmą. Wszyscy
gramy jednak w odpowie­
dnim rytmie i wierzę, że so­
bie poradzimy.

— Po dzisiejszym meczu odsko­
czyliście od Legii na pięć punk­
tów. Czujecie w związku z tym
komfort psychiczny?

— Do końca rozgrywek pozo­
stało jeszcze sporo czasu. Trze­
ba poza tym wspomnieć o Le­
chu Poznań, któiy wygrywa
dużo wyjazdowych spotkań.
Jeszcze dużo może być niespo­
dzianek. Z drugiej jednak stro­
ny przewaga pięciu punktów
to jest bardzo dużo i na pewno

będziemy chcieli ją utrzymać
do samego końca. (bk)

na boku i grać jak najlepiej i

pokazywać kto jest lepszy.

— Czy to, że odskoczyliście od

Legii na pięć punktów ozna­
cza, że macie już komfort psy­
chiczny?

— Liga kończy się dopiero w

czerwcu i nie można dzisiaj
mówić, że już ją wygraliśmy.
Zdarzało się, że kluby miały po
10 punktów przewagi, a pó­
źniej ją traciły. Musimy grać
swoje i zobaczymy co będzie.

— Wygracie wszystko do końca

rundyjesiennej?

— Będziemy chcieli nie

przegrać. Wiadomo, że zmę­
czenie się nakłada na siebie.

Dochodzą jeszcze mecze pu­
charowe. Boiska też będą co­
raz bardziej grząskie i ciężkie
do gry, a w takich warunkach
o przypadek nietrudno, (bk)

ZAGŁĘBIE Lubin - STOMIL

Olsztyn 3:1 (0:0)
natychmiastowe oddanie

strzału, lecz ograł Wrześniew­
skiego, Klyttę i dopiero po-

Bramki: Niedzielan dwie tern skierował piłkę do siatki.
Kilka minut później sytuacja
się powtórzyła, tyle że tym ra­
zem ośmieszony został Bonk.

ŁKS Łódź — LEGIA Warszawa
1:1 (1:0)

(79., 89.), Górski (74, karny) -

Chańko (62.). Sędziował R.Ma-
łek z Katowic. Żółte kartki: Ko­
zioł (Z) oraz Rzeczycki (S). Wi­
dzów 1800.

ZAGŁĘBIE: Mioduszewski
- Cecot, Żuraw, Kozioł, Ma-

nuszewski — Lewandowski

(74. Niedzielan), Czykier, Gór­
ski. Klimek - Piotrowski,
Grzybowski

STOMIL: Bako - Januszew­
ski, Biedrzycki, Jurkowski,
Preis - Chańko, Orliński (75.
Szwed), Ramelis (46. Kwiat­
kowski), Szulik — Rzeczycki,
Preiksaitis

To było pierwsze zwycię

siwo Zagłębia w tej rundzie buła
na własnym stadionie. O suk- rek)
Cesie zadecydowało ostatnich 1

dziesięć minut. Przewaga go- rawski, Zieliński, Mosór -

ści na początku drugiej polo- Wiechowski (71.Włodarczyk),
wy zakończyła się golem Magiera, C
Chańki. W 74 min, po faulu (86.Solnica), Skrzypek, Bed- spełna dziesięć minut później
Rzeczyckiego sędzia podykto- - -

wał jedenastkę, którą pewnie
zamienił na bramkę Gór

ski.W końcówce spotkania
świetnie spisał się Niedziela,
strzelec dwóch goli na wagę
trzech punktów.

RUCH Chorzów-GKS
Bełchatów 1:1 (0:1)

Bramki: Śrutwa (77.) — Krzy­
nówek (10.1. Żółte kartki: Ba­
szczyński, Śrutwa, Bizacki (R)
oraz Krupski, Rzeźniczek, By­
kowski i Patalan (GKS). Sędzio­
wał A.Szczełkun z Jeleniej Gó­
ry. Widzów 1500.

RUCH: Lech — Baszczyński,
Mizia, Wlecialowski - Surma

(35.Molek), Jamróz, Dżikija
(61.Gąsior), Szufliia, Siemia­
nowski (35.Bartos) - Śrutwa,
Bizacki

GKS: Krupski - Wilczok,
Przerywacz, Szkudlarek —

Cheda (79.Skinderis), Konkię-
wicz, Hinc, Krzynówek, Rze-

źniczek — Bykowski, Patalan

(68.Jakubczak)
Już. pierwsza akcja ofen­

sywna gości zakończyła się
golem. Krzynówek zdecydo­
wał się na rajd lewą stroną,
wbiegł z piłką w pole karne i

płaskim strzałem pokonał
bramkarza chorzowian. “Nie­
biescy” doprowadzili do wy­
równania w 77 min. Mało wi­
doczny wcześniej Śrutwa po­
pisał się pięknym uderze­
niem zza linii pola karnego i

bramkarz GKS był bez szans.

ODRA Wodzisław - RUCH
Radzionków 3:1 (1:1)

Bramki: Nosal (9.), Policht
dwie (60.,65) — Jarosz (7.). Żół­
te kartki: Woś (O) — Myszor
(R). Sędziował M.Ryszka ;

Warszawy. Widzów 2700.

ODRA: Tomala - Szwarga
(46,Sowisz), Jegor, Smoliński
- Sibik, Malinowski (66.Ny-
lec), R.Staniek, Skorupa
(55.Pawłowski), Woś — Nosal,
Policht

RUCH: Klytta — Wrześniew­
ski, Oprzondck, Markusik

(28.Rudek) — Myszor, Forna-

lik, Janoszka, Bonk (90.Kośc­
ią), Szymiński - Cegiełka
(59.Galeja), Jarosz

Trener Jerzy Wyrobek był
zadowolony z udanego debiu­
tu. Ale pierwsi gola strzelili

goście. Z dystansu strzelał

Bonk, piłka po drodze odbiła

się od Jarosza i wpadła do

siatki. Za chwilę Nosal po ak­
cji R.Stańka i Wosia doprowa­
dził technicznym strzałem do

wyrównania. Zwycięskie gole
padły za sprawą Polichta, któ­
ry dwukrotnie potrafił zacho­
wać zimną krew. W pierw­
szym przypadku po zagraniu
Nosala nie zdecydował się na

ograł obrońców rywali i

podał do Moskala, który moc­
nym i celnym strzałem wy­
kończył akcję i ustalił wynik
meczu.

GÓRNIK Zabrze-GKS

Katowice 2:1 (0:0)

Bramki: Kolasa (64.głową),
Probierz (79.karny) — Mią-
szkiewicz (47.) .Sędziował T.Mi-

Karwan (46). Żółte kartki: Kos kulski (Lublin). Widzów 2900.
' GÓRNIK: Bledzewski - Wi-

Murawski (L). Sędziował M.Ko- śniewski, Krzętowski (58.Ko-
z Lublina. Widzów łasa), Lekki, Kosowski - Pro­

bierz, Kompała, Dźwigała,
Brosz (54.Sobczak) - Gacek,
Kampka (46.Gierczak)

GKS: Luneik — Adamus,

Bramki: Niżnik (11.kamy) —

r ......................

(ŁKS) — Magiera, Wiechowski,
r.............................................

walczyk
2402.

ŁKS: Wyparło — Krysiak.
Balata. Kos, Lenart (46.Wyci-
szkiewicz) — ■ Pawlak

(64.Bendkowski), Jakubów- Mandziejewicz, Szymczyk —

ski, Wieszczyeki, Niżnik, Ce- Szala ((il.Jacyna), Widuch,
Darlington (77.Żube- Miąszkiewicz, Olczak, Bała -

Kubisz. (77.Florek), Muszalik
LEGIA: Szamotulski - Mu- (57.Kucz)

W 47. min. po strzale Mią-
szkiewicza z 25 m katowiczą-

Czereszewski nie objęli prowadzenie. Nie-
.

' '■ ‘

'j
Mięciel (lili.Kuchar- było już 1:1. Doś rod kowanie

Probierza zamienił na golą,
wp ro r1zrsny w <!rugiej poIo­
wie na boisko, Kolasa. W 79.
min. w polu karnym GKS, sę­
dzia dopatrzył się nieczystego
zagrania jednego z katowic­
kich obrońców, co skończyło

skutecznie się „jedenastką”, której pew­
nym egzekutorem by! Pro­
bierz.

POGOŃ Szczecin — AMICA

Wronki 3:2 (1:0)

narz

ski), Karwan

ŁKS rozpoczął mocnym
uderzeniem i już w pierw­
szym kwadransie mógł strze­
lić cztery bramki — zdobył tyl­
ko jedną, gdy po faulu na po­
lu karnym na Niżniku sam

poszkodowany
wykonał jedenastkę. Po prze­
rwie łodzianie dali się zasko­
czyć jak dzieci i nim ustawili

szyki obronne już w 13 sek.

po gwizdku sędziego stracili

bramkę.

POLONIA Warszawa - LECH
Poznań 1:2 (0:1)

Bramki: Dymkowski dwie (9.
głową i 57.), Moskalewicz

(77.) — Jackiewicz (57.), Kalita

*1

Bramki: Moskal (84.) — Zu- (84.) . Zólte kartki: Burlikowski,
rawski (7.), Reiss (79.) . Żółte Walburg i Sikorski (P) oraz Da-

kartki: Jałocha, Żvirgżdau- widowski, Jackiewicz, Mała-

skas, (P) — Augustyniak, No-

coń (L). Sędziował A.Czyżniew-
ski z Gdańska. Widzów 800.

POLONIA: Liberda -

Żvirgżdauskas, Sadzawicki,
Kaliszan, Jałocha - Gołaszew­
ski (75, Malinowski), Dąbrow-

z ski, Wędzyński, Bąk (74, Mi­
kulenas) - Taraehulski (54,
Moskal) Olisadebe

Lech: Woźniak - Scher-

fchen, Głowacki, Augusty­
niak, Urbaniak — Majewski
(89, Malinowski), Wilk, Pisku-

(55, Zawadzki) - Żurawski,
Reiss

Debiut Jerzego Engela i Da-

chowski i Kościelniak (A). Sę­
dziował J.Granat z Warszawy.
Widzów: około 2,5 tys.

POGOŃ: Tomasiewicz - Po-

kładowski, Mandrysz, Stolar­
czyk — Drumłak, Walburg, Si­
korski. Burlikowski, Rycak
(74 . Ława) — Dymkowski, Mo­
skalewicz

AMICA: Strożyński - Ko­
ścielniak, Małachowski, Bajor
— Przerada, Jackiewicz (65.
Kalita), Siara, Sokołowski (78.
Lewandowski), Dawidowski

(29. Dubiel) - Sobociński,
Kryszałowicz.

Pogoń przystąpiła do me­
czu bez kontuzjowanego

riusza Wdowczyka w roli tre- bramkarza Majdana, leczące-
nerów ,.Polonii nie wypad! go kontuzję Faltyńskiego,
udanie. Już w 7 min. kontra- pauzujących za kartki Lewan-

tak wyprowadził Reiss, podał dowskiego, Kaczmarka,
'i Chwastka. W 9 minucie Dym­

kowski pięknym strzałem

głową uzyskał prowadzenie.
Wyrównanie padło ze strzału
Jackiewicza. W 57 minucie

Strożyński odbił strzał Mo-

skalewicza wprost pod nogi
Dymkowskiego i było 2:1. W
72 min. Moskalewicz

podwyższył wynik na 3:1. Go

ście — po strzale Kality —

zmniejszyli rozmiary porażki
mi sześć minut przed końcem
meczu.

do wychodzącego na czystą
pozycję Żurawskiego, który
strzałem w długi róg zdobył
pierwszą bramkę.

W 79 min. kolejny kontra­
tak wyprowadził Żurawski.
Piłka trafiła do Reissa, który
wyszedł na czystą pozycję i

mając przed sobą tylko bram­
karza Polonii, podwyższył na

2:0. Gospodarzy stać było już
tylko ną jeden zryw. W 84.

min. na pole karne Lecha
wbiegł z piłką Mikulenas,
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Podziękować Stankowi!
HUTNIK Kraków — HETMAN Zamość 0:0

Grali tylko w II połowie _

Za dużo błędów
STAL Stalowa Wola - WAWEL Kraków 2:0 (2:0)

<

Sędziował M. Pyzałka z Wrocławia. Żółte kartki: Wawrów, Ro­
muzga — Pliżga, Pranagal, Turkowski. Widzów ok. 200.

HUTNIK: Stanek - Duda,
Romuzga, Ziółkowski — Ozi­
mek, Moskal (76. Zięba), Laca-

bidze, Kloc (46. Strojek), Sto­
larz — Sosin, Wawrów (72.
Gruchała).

Przed tygodniem Hetman

uległ u siebie Stali ze Stalo­
wej Woli 0:2, natomiast Hut­
nik wygrał 2:0 w Sanoku. Te­
oretycznie więc byli wczoraj
krakowianie zdecydowany­
mi faworytami. Mówiło się,
że teraz pójdą już tylko do

góry. Z kolei goście za punkt
honoru postawili sobie wy­
walczenie na Suchych Sta­
wach przynajmniej jednego
punktu. Ostatecznie mecz

sąsiadów w tabeli zakończył
się polubownie (przyjmując
rezultat), ale chyba tylko
dzięki Robertowi Stankowi.

Tak, gdyby nie jego doskona­
łe interwencje, to Hetman
śmiało mógłby się cieszyć
triumfem różnicą trzech,
czterech goli! Owszem, Ro­
muzga trafił z kolei piłką w

słupek, ale akurat w tym mo­
mencie szczęście było przy
futbolistach z Zamościa. I

chyba dobrze, bo chociaż
sercem byliśmy przy Hutni­
ku, to uważamy, że Hetman
na porażkę nie zasłużył...

Dla nikogo nie jest chyba
tajemnicą, że wspomniany
krakowski bramkarz — dla
nas oczywisty bohater meczu,

który w zasadzie jako jedyny
powinien otrzymać premię za

ten remis — nie jest ulubień ­
cem kibiców na Suchych Sta­
wach. Cóż, kiedy Stanek po­
pełnia błędy, to niektórzy z

bywalców trybun wręcz mu

ubliżają. Wczoraj zaś nielicz-

Zła pora meczu?
Po wczorajszym spotkaniu, co zrozumiałe, szkoleniowcy za­

prezentowali inne spojrzenie na boiskowe wydarzenia. Byli też w

różnych nastrojach...

Jerzy Krawczyk

(Hetman)

— Spotkanie kosztowało
mnie sporo nerwów. Tak Hut­
nikjak też my, znajdujemy się
w strefie spadkowej. Poza
tym w ostatniej kolejce zali­
czyliśmy klasyczną wpadkę
na własnym boisku. Dlatego
dziś chcieliśmy, przede wszy­
stkim, zremisować. I ten

podział punktów jest dla nas

niby korzystny. Z drugiej
stronyjednak mieliśmy kilka

okazji do zdobycia gola, jed­
nakże Stanek'interweniował z

dużym wyczuciem. W drugiej
poloioie Hutnik nas trochę
przycisnął, ale determinacja
moich zawodników pozwoliła
no to, że nie wracamy do do­
mu na tarczy.

ni tylko klaskali, a reszta sie­
działa w milczeniu. Czyżby ze

wstydu?
Gra Hutnika? Pomińmy ją

milczeniem; niezbyt ładnie

jest bowiem kopać leżące­
go... A Hetman? O dziwo „po­

Od 1 do 90 minuty
*5 — Zych zagrał do Piechniaka, ten wyprzedził Dudę, był

sam na sam ze Stankiem, ale ten odważnym wybiegiem zaże­
gnał niebezpieczeństwo.

* 6 — Strzał Piechniaka „przewrotką” i obrona Stanka.
*9 — Moskal przymierzył z rzutu wolnego, ale Łukiewicz

nie miał problemów ze złapaniem piłki.
*12 — Sobczak uderzył z dystansu, Stanek odbił piłkę, lewe

skrzydło „zamknął” Pliżga, zacenirował, z ok. 5-6 metrów

„główkował” Hełwig, ale Stanek interweniował brawurowo.
*18 — Było gorąco pod hutniczą bramką, źle dogrywał jed­

nak Sobczak.
*26 — Po centrze Stolarza z lewej strony „główkował” Ozi­

mek, ale Łukiewicz był dobrze ustawiony.
*33 — Moskal strzelił z prawie 30 metrów, minimalnie nie­

celnie.
*40 — Kontra gości. Zaczął Pranagal, potem Pliżga dograł

do Manelskiego, ten silnie strzelił, Stanek szczęśliwie odbił

piłkę, a dobitka Helwiga „poszła” wysoko nad poprzeczką.
* 47 — Pliżga był oko w oko ze Stankiem, ale ten spokojnie

wybił piłkę na kornera.
* 50 — Strzał Slrojka z ok. 14 metrów, prosto w Łukiewicza.
*51 — Moskal spróbował szczęścia strzałem z dalszej odle­

głości, ale pięknie interweniował Łukiewicz.
*62 — Sobczak strzelił z rzutu wolnego i Stanek „wyjął” pił­

kę spod poprzeczki.
*64 — Po rozegraniu rzutu wolnego uderzył Romuzga, ale

piłka trafiła w boczną siatkę.
*65 — Zamieszanie na polu karnym gości, uderzenie Wąw-

rowa trafiłojednak wjednego z graczy Hetmana.
*67 — Wasylilczuk, po wolnym, strzelił z ok. 20 metrów i

Stanek w ostatniej chwili wybił piłkę na rzut rożny.
*86 — Z lewej strony pola karnego, z ok. 18 metrów, z wol­

nego przymierzy! Romuzga i piłka trafiła w „długi” słupek
bramki Hetmana.

* 89 — Strzał Strojka, z ok. 15 metrów, minimalnie niecelny.
(W.B .)

Bogusław Hajdas
(Hutnik)

— Ten remis jest dla nas po­
rażką! Po prostu takie mecze po­
winniśmy wygrywać. Wpierw­
szej połowie cały zespół zagrał
katastrofalnie! 'Tylko Stanek za­
służył na miano piłkarza w peł­
nym znaczeniu tego słowa.

Obrońcy źle asekurowali, fatal­
nie kryli. Wdrugiej linii loszyst-
ko robione było zbyt późno, o

ataku lepiej nie mówić... Najgor­
sze jest to, że nie mam pojęcia
czym była spowodowana taka

postawa moich zawodników...
Niektórzy z nich mieli uwagi do

pory rozgrywania spotkania;
potraktujmy to jednak jako
żart. Dla mnie obojętne, czy o

dziewiątej czy też o osiemnastej,
piłkarz ma wyjść na boisku i

przynajmniej walczyć, a nie

układany”, nieźle wyprowa­
dzający ataki, często strzela­

jący. Owszem, w końcówce
meczu goście wyraźnie się
cofnęli, ale przecież dla nich
remis był szczytem marzeń.
Nic wcześniej „nie weszło”,
wdęc broniono tego, co już
było na wyciągnięcie ręki...

Wojciech BATKO

spacerować po murawie. Po

przerwie było o tyle lepiej, że za­
wodnicy wytrzymali fizycznie
to spotkanie... Nie mamy siły
przebojowej w przodzie, ciągle
robimy przegląd stanu posiwia­
nia i na pewno wielu piłkarzy
nie spełnia naszych wymagań.
Poza tym nie wiem, czyja cza­
sem swoich podopiecznych nie

zabiegałem. Ostatnio trenowali
bowiem dwa razy dziennie... Pe­
cha ma Moskal. Zszedł wcze­
śniej do szatni, gdyż podejrze­
wamy pęknięcia torebki stawo­
wej w stawie skokowym, (bat

■4.(4.

Bramki: Purzycki 12 i Ożóg 29 min. Sędziował M.Branka z Biel­
ska-Białej. Żółta kartka: Kępski (W). Widzów 400.

WAWEL: Wcześniak - Szary,
Kazimierski (46. Careca), Ma­
dej - Pater, Łatka, Wołowicz,
Szwajca, Filipczak (66. Kęp­
ski), Szewczyk - Szeliga.

„Wojskowi” niestety nie

przerwali passy porażek i ich

sytuacja staje się już powoli
dramatyczna. Zespól grajakby
bez wiaiy w możliwość sukce­
su, dopiero jak już rywal za­
pewni sobie bramkową prze­
wagę, krakowianie próbują
nawiązać z nimi wyrównaną
walkę. Ale to jużjest za późno.
Mecz w Stalowej Woli zaczął
się od serii błędów, jeden z

nich został wykorzystany w 12
min. przez Purzyckiego. Po ki­
ksie Szewczyka piłkę centro­

_

Marek Motyka

Przegraliśmy
zasłużenie

Przed wyjazdem do Stalowej Woli trener piłkarzy Wawelu Ma­
rek Motyka miał nadzieję, że jego drużyna — przegrywając kolej­
nych pięć spotkań ligowych — wyczerpała już limit niepowodzeń.
Niestety, wojskowi z ulicy Bronowickiej nie przerwali fatalnej
passy; przegrali po raz szósty...

Marka Motykę spotkaliśmy
na wczorajszym meczu Wisła
— Widzew. Co oczywiste, nie

był w najlepszym nastroju.
Nie starał się jednak szukać

usprawiedliwień.
— Przegraliśmy zasłużenie,

co do tego nie ma wątpliwości —

stwierdził szkoleniowiec Wa­
welu. — W kilku wcześniejszych
naszych meczach traciliśmy
punkty, ale udawało nam się
nawiązywać walkę z przeciwni­
kiem. W sobotęjednak Stal oka­
zała się dla nas zbyt wymagają­
cym rywalem. Pierwszego gola
straciliśmy, kiedy Krzysiu
Szewczyk popełnił nieszczęśli­
wy błąd; chciał wybić piłkę, ale

uczynił to na tyle pechowo, że

„skóra" trafiła do zawodnika
gospodarzy. Z kolei druga
bramka dla Stali pudła do

świetnej akcji doświadczonego

Brawo Podgórze!
Czwartą kolejkę ekstraklasy rozegrały piłkarki nożne, bardzo

dobrze spisał się zespół krakowskiego Podgórza.
Podopieczne trenera Zbigniewa Krawczyka pokonały Zagłę-

biankę Dąbrowa Górnicza 3:1 (2:0). Mimo trudnych warun­
ków terenowych i atmosferycznych gospodynie zaprezento­
wały grę kolektywną, niezłą technicznie i co najważniejsze
skuteczną.

W innych meczach: Czarni Sosnowiec — Medyk Konin 6:0,
Checz Gdynia — Stilon Gorzów 4:3, AZS Wrocław — Savena
Warszawa 0:3. Na czele tabeli Czarni (4 mecze — 12 pkt, bram­
ki: 22:4) przed Podgórzem (4 — 12, bramki: 12:3). (SULIM)

waną przez Bieńkę przejął Pu­
rzycki i strzelił celnie do siat­
ki. Stal nadal atakowała, a Wa­
wel miał problemy z uporząd­
kowaniem obronnych szy­
ków. Wprawdzie Szafran mi­
nimalnie chybił w 26 min, ale
nie trzeba było długo czekać
na kolejną szansę, którą wyko­
rzystał Ożóg. Strzelił silnie i
celnie z linii pola karnego, a

Wcześniakowi pozostało tylko
wyciągnąć piłkę z siatki. Je­
szcze w tej części spotkania
okazje mieli Klempka i Stopa,
ale nie potrafili ich wykorzy­
stać. Wawel tych okazji nie
miał w ogóle.

Po przerwie gra się nieco

zmieniła, wreszcie odważ­

Ożoga. Jeden jedyny raz odpu­
ścił go Łatka, a zawodnik Stali

„wjechał” na pole karne i tak

strzelił, że nie było już czego
bronić. Nie udało się więc prze­
rwać naszej czarnej serii, ale

przecież i dla nas musi zaświe­
cić słońce! Takja, jak również
moi zawodnicy, święcie w to

wierzymy. Przecież ci chłopcy
naprawdę potrafią grać w pił­
kę. Na pewno nie są artystami

futbolowegofachu, ale na miej­
sce powiedzmy w środku tabeli,
stać ich bez dwóch zdań!

My z kolei chcielibyśmy do­
dać, że w ostatnim tygodniu
działacze Wawelu wykazali
sporo spokoju w ocenie sytua­
cji drużyny piłkarskiej. Miej-
my nadzieję, że przegrana w

Stalowej Woli nie zmieni ich

sposobu podejścia to tego pro­
blemu... (BAT)

niej poczynał sobie na boi­
sku Wawel. Mimo to sytuacji
strzeleckich było po stronie
krakowian jak na lekarstwo.

Najlepszą miał w 78 min.

Łatka, który strzelał z bliska

głową, a Wielocha zdołał ten

strzał sparować. Stal, mimo
że teraz musiała już zwracać

więcej uwagi na obronę wła­
snej bramki, ciągle była gro­
źniejsza w ofensywie. Szcze­
gólnie aktywny był Purzyc­
ki, ale nie potrafił wykorzy­
stać stworzonych przez sie­
bie sytuacji. Poza tym Wa­
wel miał szczęście, gdy piłka
wylądowała na słupku. Gdy
Wcześniaka nie potrafili
pokonać Wtorek i Stopa wy­
nik meczu nie uległ już
zmianie.

Konrad SKWARA

II liga — grupa 1

Elana Toruń - JKP Jelenia Gó­
ra 3:1 (2:0), Varta Namysłów -

Naprzód Rydułtowy 0:1 (0:0),
Lechia/Polonia Gdańsk - Groc-
lin Grodzisk 0:0, Śląsk Wro­
cław - Grunwald Ruda Śląska
4:2 (3:1), Polonia/Szombierki

Bytom - MŻKS Myszków 0:1

(0:1), Lechia Zielona Góra - Ra­
ków Częstochowa 0:4 (0:2). Pau­
zowały: Aluminium i Odra.

1 .Aluminium 10 22 18-9

2.Myszków 10 22 16-9
3.Groclin 10 19 22-19
4.Lechia/Pol. 10 17 15-13
5.Varta 11 14 15-10
6. Raków 9 14 12-8
7 .Śląsk 9 13 14-10
8. Elana 9 12 11-14
9.Odra 9 11 10-8
10.Grunwald 9 11 14-15

11.Naprzód 10 11 11-13
12.Polonia/Sz. 10 8 7-14
13.JKP 987-16
14.Lechia Z.G. 9 3 3-17

II liga — grupa 2

Ceramika Opoczno - Piotr-
covia Piotrków 0:0, Górnik

Łęczna - Petrochemia 0:0,
KSZO Ostrowiec - RKS Ra­
domsko 0:1 (0:0), Korona Kiel­
ce - Jeziorak Iława 3:1 (2:1),
Avia - Stał Sanok 3:1 (1:0).
Unia Tarnów pauzowała.

1.Ceramika 11 24 21-8
2.Petrochemia 10 22 16-9
3.KSZO 11 20 23-10
4.Górnik 11 18 12-10
5.Korona 11 17 13-13
6.Radomsko 10 16 12-8
7Jeziorak 10 15 15-12
8.Unia 10 14 12-11

9.Stal St.W. 10 13 15-13
lO.Hutnik 10 11 10-14
ll.Piotrcovia 10 11 9-10
12.Hetman 10 10 6-13
13.Avia 10 10 9-20
14.Wawel 10 9 10-20
15.StaI 10 3 7-19
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Cracovia bez sztycha
CRACOYIA-PZU S.A. KTH Krynica 0:4 (0:0, 0:3, 0:1)

Bramki: Cieraciew 23 (Chabior), Piksa 32 (Słaboń, Preczek),
Twardy 37 (Słaboń), Mintel 55 (Cholewa). Sędziowali: W. Matu­
szak i J. Górski z Bydgoszczy oraz J. Waszak z Torunia. Kary: 18 i

22 min. Widzów: 299.

fi

< Ol

Ib *0 i

CRACOVIA: Szweda -

Smreczyński, Malacz, T.

Podlipni, Kubowicz, Słowa­
kiewicz — Aprin, Rutkowski,
P. Radzki, R. Radzki, Kiry-
low — Paweł Gil, Baryła,
Urban, Cieślak, Witowski —

Kulman, Kudasik, Ł. Gil, Ko-

Lekcja pokory
SMSI Warszawa — UNIA-DWORY Oświęcim

2:3 (0:3, 2:0, 0:0).

Bramki: Owsiannikow 35, Gusow 39 — Puzio 14 (Artiomienko),
Wieloch 16 (Sadłocha,Garbocz), Kotoński 20 (Karatajew). Sę­
dziowali: K. Karaś z Siedlec oraz S. Musiał z Warszawy i H. Go-

dziątkowski z Bydgoszczy. Kary: 8:6. Widzów 600.

UNIA-DWORY: Szabanow
— Gonera, Artiomienko, Pu­
zio, Parzyszek, Klisiak — Ma­
giera, Czerwik, Wieloch —

Witek, Piątek, Kotoński, Ka­
ratajew, Sadłocha — Kuber­
ski, Kłys, Gryzowski, Wojęie-
chowski, Baran. Najlepsi za­
wodnicy: Szabanow, Artio­
mienko, Puzio.

Początek spotkania stal pod
znakiem przewagi SMS. Po
dwie dobre okazje mieli An­
driej Gusow i Andriej Prima,
jedną Krzysztof Lipkowski.
Nie z tego. Z czasem do głosu
doszła Unia. Dwa razy prowa­
dzenie mógł zdobyć Mariusz

Puzio, lecz albo w ogóle nie
trafił w krążek, albo strzelał
niecelnie. Ale w 15. minucie

przyjął gratulacje, choć byl to

przypadkowy gol. Spod nie­
bieskiej linii uderzył Aleksan­
der Artiemienko, zaś krążek
odbił się od kija Puzio i zasko­
czył Mariusza Kiecę.

Ta tercja skończyła się wy­
nikiem 0:3. Bardzo szybko
podwyższył Sławomir Wie­

zendra. Najlepsi zawodnicy:
Szweda.

KTH: Jaworski — Precek, G.

Piekarski, Twardy, Słaboń, Pi­
ksa — Cholewa, Mintel, Adam-
czik, Voznik, Laszkiewicz —

Kuc, R. Piekarski, Ślusarczyk,
Chabiór, Cieraciew. Najlepsi

loch, którego dokładnie ob­
służył Piotr Sadłocha. Nato­
miast tuż przed przerwą An­
drzej Kotoński strzelił jakby
od niechcenia,ale udało się.

Na początku drugiej goście
cieszyli sią z czwartego gola,
lecz sędzia go nie uznał. Nie
widział krążka lecącego pod
Kiecą, więc gwizdnął. Równo
z gwizdkiem Adrian Parzy­
szek wyciągnął „gumę” spod
bramkarza SMS i wcisnął ją
do siatki. Od 30. min. przewa­
ga gospodarzy była tak wyra­
źna, że gole stały się kwestią
czasu. Nie wykorzystywali na­
wet przewagi liczebnej, aż
wreszcie Mirosław Copija
pięknie minął Artiemienkę
ipodał do Dmitrija Owsianni-
kowa. Strzał był już jedynie
formalnością. 4 min.później
— 2:3 Andriej Prima podał zza

bramki do Andrieja Gusowa,
a ten pokonał Siergieja Szaba-
nowa.W trzeciej tercji goli nie

było, choć okazji nie bakowa-
ło.

Artur St. ROLAK

zawodnicy: Precek, Słaboń,
Mintel.

Kibice mogli spokojne
przyjść na drugie dwodzie-
ścia minut spotkania, gdyż w

pierwszych niewiele się dzia­
ło. Równie dobrze mogli opu­
ścić halę targową przy ul. Sie­
dleckiego po drugiej tercji,
gdyż ciekawie było tylko pod­
czas niej.

Z tym tylko, że interesująco
dla kibiców z Krynicy. Goście

pokazali krakowianem co zna­
czy szybki atak, a przede
wszystkim, chociaż trener

KTH Rudolf Rochaczek narze­
ka na skuteczność swoich

podopiecznych, że potrafią
zdobywać gole. Zarówno ak­
cja Słabonia z Piksą w 32 min,
jak i Twardego ze Słaboniem
w 37 była pokazem skutecz­
ności dla zawodników Craco-
vii. W trzeciej tercji gospoda­
rze starali się jak mogli by
zdobyć honorowego gola, ale
skoro się marnuje takie oka­
zje jak Kubowicz w 50 a Ł. Gil
55 min (nie wymieniając je­
szcze kilku następnych) to

Rehabilitacja
TTS Tychy — TYMBARK-PODHALE Nowy Targ

2:9 (1:2,1:5,0:2)

Bramki: Novotny 18, Mitoraj 39 — Puławski 6 (Tomasik,Z. Pod­
lipni), Szopiński 7, Łyszczarczyk 21 (Tomasik), Hajnos 27 (Szopiń­
ski), Szopiński 30 (Hajnos, P. Podlipni), Łyszczarczyk 31 (Toma­
sik, P. Podlipni), Śmiełowski 31 (Semenczenko, Ahlross), Zamoj­
ski 49 (Hajnos, Szopiński), Semenczenko 56 (Koivunoro, Hajnos).
Sędziowali: J. Miszek z Jastrzębia oraz P. Madeksza z Sosnowca
i L. Kubiszewski z Katowic. Kary: 4 i 8 min. Widzów 3000.

TYMBARK-PODHALE: Mega
— Sroka, Zamojski, P. Podlip­
ni, Szopiński, Hajnos - P. Gil,
Puławski, Z. Podlipni, Toma­
sik, Łyszczarczyk — Śmiełow­
ski, Semenczenko, Koivunoro,
Ahlroos — Zych, Iskrzycki, Go-
lak. Najlepsi zawodnicy: Szo­
piński, Łyszczarczyk, Hajnos.

Podhalani chcieli się zreha­
bilitować za kiepską postawę
w piętkowym meczu z Toru­
niem. Gospodarzom udawało

się nawiązać walkę tylko przez
20 minut. W drugiej tercji no­
wotarżanie zagrali efektownie
i co ważniejsze skutecznie,
strzelając pod rząd 5 goli. Gdy
Łyszczarczyk zdobył w 31.
min szóstą bramkę dla gości
zdenerwował się rozwojem sy­
tuacji Zioła, który zjechał do
boksu. Zastąpił go Lewandow­
ski, ale już po chwili musiał

wyciągać krążek z siatki. W

trzeciej tercji nowotarżanie
nieco zwolnili tempo, na lód
trener Pieriebajnos wpuścił

trudno myśleć o korzystbnym
wyniku. I w ten sposób „szóst­
ka” oddaliła się od Cracovii
bez powrotnie.

Ryszard Bialik (Cracovia)
Drużyna w całości nie pod­

jęła walki. To było zupełnie
coś innego niż w Gdańsku.
Tam była szybkość, walka, a

tutaj... Nie wiem co się stało.
A do tego liczba prezentów
składanych przez naszych
obrońców, napastnikom ry­
wala jest przerażająca. A co

do łapania głupich kar, to już
nawet nie mam siły się wypo­
wiadać.

Rudolf Rochaczek (KTH
Krynica)

było napewno lepiej niż w

piątek. Choćby z tego powo­
du, że zdobyliśmy cztery gole.
Mogliśmy znacznie więcej,
ale należy się cieszyć z tego co

strzeliliśmy. Wierzę, że teraz

będzie już lepiej. Przyznam
się, że oczekiwałem ataku
Cracovii w trzeciej tercji, ale

gospodarze od razu seryjnie
łapali kary, i ułatwili nam za­
danie. Paweł GUGA

atak młodzieżowców: Zych-
Iskrzycki-Golak. (pg)

W pozostałych meczach:

STS Autosan Sanok — STH

Zagłębie Sosnowiec 5:1 (3:0,
2:0, 0:1), FilmarTTH Toruń -

Stoczniowiec Gdańsk 5:7 (0:2,
2:3, 3:2), MHKS Polonia By­
tom - KKH 100 % Hortex Ka­
towice 3:5 (1:0, 1:3, 1:2), Mi-
cronel BTH Bydgoszcz — SMS
2 PZHL Sosnowiec 3:1 (0:1,
3:0, 0:0).
1. Podhale 12 22 81:27
2. Unia
3. Katowice
4. SMS II
5. Stoczniowiec
6. KTH
7. Tychy
8. Sanok
9. Cracovia
10. Polonia
11. Toruń
12. Bydgoszcz
13. SMS II
14. Zagłębie

12 20 62:18
11 18 54:19
11 16 74:25
11 14 39:29
11 14 48:16
10 12 40:43
11 12 39:31
10 8 29:38
10 8 34:37
10 6 39:45
12 2 22:89
13 2 13:114
10 0 22:65

I liga boksu

Już nie są liderem
KSZO Ostrowiec — Superfighter 16:4

Sądeczanie stracili fotel lidera po przegraniu zaległego me­
czu w Ostrowcu Świętokrzyskim. Superfighter przegrał zdecydo­
wanie z ostrowiecką drużyną, wygrywając tylko dwie walki - Si­
wek i Włodarczyk - przy czym w dwóch wagach sądeczanie od­
dali punkty bez walki.

Wyniki walk w kolejności
wag (na pierwszym miejscu
gospodarze): Leszk Pasowicz

wypunktował Krzysztofa Ku­
sza (3:0); Mikołaj Miełano-
wicz otrzymał punkty bez

walki; Paweł Pożoga wygrał
na punkty z Krzysztofem Bie-
linisem (3:0); Rafał Rękawik
zwyciężył na punkty Seba­
stiana Piątkiewicza (3:0);
Siergiej Nikitienko wypunk­
tował Linasa Misiunasa (3:0);
Zdzisław Patalita pokonał To­
masza Gargulę na punkty
(3:0); Pawlikowski uległ na

punkty Pawłowi Siwkowi

(0:3); Kozłowski wypunkto­
wał Tomasza Nowaka (3:0);
Miałkowski otrzymał punkty

Krótko
Puchar

Wielkiego Szlema

W monachijskiej Olympia-
halle zakończył się w niedzie­
lę turniej Grand Slam Cup
(na nagrody 6,7 min USD), w

którym finał singla męż­
czyzn wygrał Chilijczyk Mar­
celo Rios bijąc Amerykanina
Andre Agassiego 6:4, 2:6, 7:6

(7-1), 5:7, 6:3.

Tomba zakończył karierę

Słynny alpejczyk Alberto
Tomba oficjalnie poinformo­
wał, iż zakończył karierę. Na­
rciarz w dorobku ma trzy zło­
te medale olimpijskie.

Obsceniczny gest
Romario

Obscenicznym gestem,
skierowanym do kibiców,
skwitował brazylijski piłkarz
Romario zdobycie bramki.
Po strzeleniu gola przedefilo­
wał on przed fanami z pal­
cem podniesionym w górę.
Brazylijczyk tak ocenił kibi­

Duży Lotek

3—8 — 20—23—28—48

Multilotek
3-4-8-9-11-12-22-25-31-34

38—43—46—53—62—63—66 — 67—69—72

walkowerem; Gwóźdź prze­
grał przez rsc w trzeciej run­
dzie z Józefem Włodarczy­
kiem. Najciekawsze spotka­
nia: Pożoga- Bielinis, Ręka­
wik -Piątkiewicz i Patalita -

Gargula.
W I lidze znowu nie udało

się rozegrać pełnej kolejki. W

niedzielę przełożono dwa ko­
lejne mecze (Gwardia Warsza­
wa - Hetman Białystok i Zawi­
sza Bydgoszcz - KS Jastrzębie).

G)
1.Gwardia 5 7 55-45

2.Superfighter
3.Jastrzębie
4.Hetman
5.KSZO

5 7 52-48

6 6 70-50
5 6 60-40
7 6 67-73
4 8 16-646.Zawisza

ców: “Jest to banda idiotów,
którym chodzi jedynie o to,
by ktoś ich zauważył”.

Siedem miesięcy
dyskwalifikacji

Szwajcarscy kolarze grupy
Festina - Alex Zuelle, Lau-
rent Dufaux i Armin Meier,
którzy przyznali się w lipcu
br. do stosowania środków

dopingujących (EPO) zostali

zdyskwalifikowani na sie­
dem miesięcy decyzją Komi­
tetu Wykonawczego Między­
narodowej Unii Kolarskiej
(UCI).

Pucharu Świata
Paryż —Tours

Francuz Jacky Durand (Ca-
sino) wygrał w niedzielę zali­
czany do Pucharu Świata wy­
ścig klasyczny Paryż - Tours

(254,5 km). Na finiszu Du­
rand wyprzedził współtowa­
rzysza ucieczki, Włocha Mir­
ko Gualdiego. Durand, trium­
fator przedostatniego etapu
tegorcznego Tour de Polo-

gne, jest pierwszym od 1956
roku Francuzem, któremu
udało się wygrać na trasie z

Paryża do Tours.

Twój szczęśliwy
numerek

29
5-15-30-44

UEFA - EURO 2000
00-850 Warszawa, ul. Prosta 2/14

UKłAWNR 11 na dni 10-11 .10.1998 r.

Przyjmowanie od dnia 3.10 do 10.10.1998 r.

Poz. 1 -1 .3 spotkania eliminacyjne Mistrzostw Europy 2000.

UWAGA: - dla ww. zestawu par obowiązuje oznaczenie: INNE

ZESTAW PAR
f

lipa :

'rognoza wyników
1x2

1. DAMA - WAHA (gir. 1) 811
2. WŁOCHY - SZWAJCARIA (gir. 1) 811
3. ŁOTWA GRUZJA (gir.2) 442

4. SŁOWENIA - NORWEGIA (gir.2) 235

5. IRLANDIA PŁN. - FINLANDIA (gi •3) 343

6. TURCJA - NIEMCY (gir.3) 334

7. ROSJA - FRANCJA (gi♦.4) 433

8. ANGLIA - BUŁGARIA (gi -.5) 631

9. POLSKA - LUKSEMBURG (gi *.5) 811
10. CYPR AUSTRIA (gir, 6) 532
H. PORTUGALIA RUMUNIA (gi ’.7) 433
12. JUGOSŁAWIA ... IRLANDIA (gi •.8) 631

13. BOŚNIA 1 HERCEGOWINA - CZECHY (gi *■9) 235

Bolero 2

Nowy model

34
W cenie m. Innymi:
- poduszka powietrzna kierowcy,
- przyciemniane szyby,
- zderzaki w kolorze nadwozia,
- Immoblllser,
- obrotomierz,
- Instalacja radiowa.

- stara cena!

500 zł.

Jeszcze są - zadzwoń!

surocar Partner
Tsl. 267-44410 Tsl. 6384)14)1
Ul. Powstańców Śląskich 22 11. Jasnogórska 60

(dawna Telewizyjna)
■■■■
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KOSZYKÓWKA

Ekstraklasa koszykarzy

Dojednego kosza
POLONIA Przemyśl—Azoty UNIA Tarnów 48:89 (26:43)

Ekstraklasa koszykarek

Przedwyborcze piwo
ŁKS Sommer Komfort Łódź — WISŁA Cristal Kraków

Punkty dla Polonii: Olszanecki 13, Marshall 10, Ramac 8,
Miłoszewski 4, Grzechowiak 2 oraz Puchalski 5, Kozieł 4; dla
Unii: Małecki 23, Hyży 16, Hinton 13, Krivonos 5, Vilcinskas 3

oraz Malinowski 15, Stokłosa 6, Majchrzak 3, Kwiatkowski i
Pikuć po 2.

To prawda, że Polonia jest
osłabiona odejściem kilku

podstawowych graczy, ale na

własnym parkiecie z przecięt­
nie grającą Unią nie można

przegrać rówżnicą aż 41 pkt.
Na laką klęskę nie zanosiło

się w pierwszym kwadransie

gry. Na początku prowadziła
Polonia: 5:0, 7:2, 9:4 i dopiero
w 10 min. Unii udało się do­
prowadzić do remisu 15:15.
W 15 min. nadal był remis,
20:20 i w tym momencie za­
częło się nieszczęście Polonii,
o ile tak można nazwać ich
nieudolność. Po rzucie Małec­
kiego za 3 pkt. zaczął się eks­
presowy odjazd gości, którzy
na przerwę schodzili z prze­
wagą 17 pkt.

W drugiej części spotkania
było dla gospodarzy jeszcze
gorzej, bo w najlepszym wy­
padku na dwa celne rzuty
Unii oni mogli odpowiedzieć
zaledwie jednym. W Polonii

II liga koszykarzy

Znów emocje
HUTNIK Kraków - STAL Stalowa Wola

80:72 (35:35,66:66)
Punkty, dla Hutnika: Moryto 20, Bżykot 16, Szczerbakow 15,

Trojan 10, Janczura 9, Nuszkiewicz 8, Pylą 2, Krzywański 0, Se­
weryn 0, Malinowski 0, dla Stali: Rzegocki 23, Niemiec16, Party-
ka 15, Grzyb 11, Rudko 4, Kuziora 3. Sędziowali M. Kalwasiński i

M. Mojka z Wrocławia. Widzów 300.

Było to niezwykle zacięte
spotkanie. W tym roku w kra­
kowskiej hali pojedynki przy­
pominają dreszczowce. W

pierwszej części żadnej z dru­
żyn nie udało się „oderwać” na

więcej niż 4 punkty. W 14 min

goście prowadzili 29:25, ale do

przerwy był remis. W drugiej
odsłonie „uciekali” goście, lecz
w 29 min od rezultatu 47:50 po
celnych rzutach Bżykota i Mo-

Walczyli, ale...
SIARKA Tarnobrzeg - WISŁA Kraków 82:74 (45:41)

Punkty dla Wisły: Żyjewski
17, Błaszczyński i Knap po 14,
Kościelny 12, Klocek 9, Sulow-
ski 5, Kaliciński 3; najwięcej
dla Siarki: Zych 23, Woltyński
19. Sędziowali: M. Maliszewski
oraz M. Lesiński z Warszawy.
Widzów 800.

Niestety na Wiśle skończyła
się fatalna passa Siarki (cztery
porażki pod “rząd). Zacząło się
całkiem obiecująco dla krako­
wian. Co prawda pierwsze
punkty w tym meczu zdobył

GLIMAR Gorlice - RESOYIA 65:85 (38:42)
GLIMAR: Zgłobicki 24, Pe­

ciak 22, Baron 10, Haluch 4,
Kwiatkowski 3, Rykała 2.

Przez 40 minut na parkie­
cie grała tylko jedna drużyna.
Gorliczanie nie mogli pora­
dzić sobie z dobrze działającą
obroną gości. Przyjezdni na­
tomiast bez problemów rozbi­
jali szyki defensywne Glima-
ru. Oddawali rzuty praktycz­
nie z każdej pozycji.

Po przerwie „nafciarze”
zmuszeni zostali do grania

Adrian Małecki

nie miał kto poprowadzić gry,
nawet Marshall bał się wziąć
na siebie odpowiedzialność
za rzuty. A Unia spokojnie
punktowała rywala, w koń­
cówce grając już właściwie

tylko na jeden kosz. Najleiej
świadczy o tym końcowy wy­
nik meczu, tarnowianie osią­
gnęli bowiem przewagę 41
oczek.

(Ja)

ryty za „dwa” i „trzy” było
54:50. Po chwili tylko 56:55, ale
w 34 min Nuszkiewicz popisał
się „trójką”, a za chwilę Moryto
dobrym rzutem i przewaga
krakowian znów urosła, do
sześciu punktów — 61:55. Nie

zagwarantowało tojednak spo­
kojnej końcówki.

Na dwie minuty przed koń­
cem jest tylko 64:62, pół mi­
nuty później już remis po rzu­

Pyszniak, ale już w chwilę pó­
źniej wyrównał Sulowski. Pó­
źniej gra toczyła się „na styku”
przy czym cały czas prowadziła
Siarka. Wreszcie w 17 min po
dwóch „trójkach” Kościelnego
Biała Gwiazda obięła prowa­
dzenie. Podziałało to jak płach­
ta na byka na zespół Siarki. Po­
trafili oni jeszcze skutecznie za­
atakować i do przerwy prowa­
dzili czterema punktami.

II połowa początkowo przy­
pominała pierwsze 20 minut.

drugoplanowej roli. A w jak
najepszym świetle występo­
wali rzeszowianie. Szczegól­
nie dobrze zagrał Miś. (bch)

Linodrut Zabrze — AZŚ
Wrocław 64:73, Alba Chorzów
— Mitex Kielce 68:65, SMS
Warka — Start Lublin 65:67,
Iskra Częstochowa — Górnik

Wałbrzych 89:102, AZS Ra­
dom — Bobry IIBytom 73:56.
l.AZSW. 5 10 374:313
2. Start 5 10 386:344
3. Górnik 5 9 459:424

Wyniki pozostałych spo­
tkań: Nobiles Anwil Włocła­
wek — Zepter Śląsk Wrocław
88:89 (42:49), AZS Elana To­
ruń — PEKAES Pruszków
74:77 (39:35), Komfort/Forbo

Stargard — Stal Ostrów Wlkp.
62:42 (38:20), Pogoń Ruda

Śląska — Ericsson Bobry By­
tom 86:78 • (41:44), Zagłębie
Sosnowiec — AZS Lubelski

Węgiel Lublin 76:78 (30:35),
Trefl Puzzle Sopot — Dallas
Zastał Zielona Góra 93:74

(37:46), PKK Warta Szczecin
— Noteć Inowrocław 59:63
(27:33).
1. Bobry
2. Nobiles
3. Pogoń
4. Warta
5. Śląsk
6. Unia
7. Zagłębie
8. Komfort
9. PEKAES
10. AZS Elana
11. Stal
12. Trefl
13. Noteć
14. AZS Lublin
15. Polonia
16. Zastał

7 13 652:523
7 13 653:530
7 12 556:533
7 11 523:470
6 11 486:434
7 11 542:495
7 11 566:537
7 11 484:457
7 11 536:549
6 10 449:423
7 10 468:512
7 10 496:542
7 8 463:529
7 8 519:596
7 8 434:553
7 7 520:664

cie Grzyba. Na 0,36 min przed
syreną po trafieniu Niemca

goście wychodzą na prowa­
dzenie. Goście agresywnie
bronią, ale opanowaniem im-

pouje Szczerbakow, który do­
prowadza do dogrywki despe­
rackim rzutem 14 sekund

przed upływem czasu gry. W

dodatkowym czasie krakowia­
nie nie mają już kłopotów,
utrzymując kilkupunktową
przewagę — na 1,5 min przed
końcem 75:67 i wygrana jest
już pewna. Zejścia z parkietu
za pięć przewinień w ostatniej
minucie Bżykota i Moryty nie

mają więcjuż znaczenia. (Żuk)

Mniej więcej w 33 minucie za­
czął się jednak dramat Wisły.
Gospdarze grali w tym czasie
bardzo dobrze na obu tabli­
cach, a wiślacy nie potrafili
znaleźć skutecznej recepty na

tak walczącego rywala. Dość

powiedzieć, że między 33 a 39
minutą gospodarze zdobyli 18

punktów, nie tracąc ani jedne­
go! Wawelskie Smoki walczy­
ły co prawda do końca, ale po­
zwoliło im to tylko zmniejszyć
rozmiary porażki. (bk)

4. Resovia
5. Stal
6. Hutnik
7. Wisła
8. Linodrut
9. Mitex
10. Bobry II
11. Iskra
12. Alba
13.Siarka
14. Glimar
15. AZS R.
16. SMA

5 9 421:398
5 8 380:368
5 8 344:336
5 8 350:349
5 7 357:325
5 7 375:359
5 7 342:342
5 7 376:404
5 7 300:359
5 6 384:411
5 6 340:380
5 6 343:385
5 5 325:381

(wb)

81:72 (44:40)
Punkty dla ŁKS: Jodeikaite 30, Jaroszewicz 22, Wlaźlak 13,

Agafonikowa 7, Gburczyk 2 oraz Lorek 7. Punkty dla Wisły: Niko-

nowa 27, Szymańska-Lara 22, Mgdra 4, Czepiec 4, Marazaite 4

oraz Wielebnowska 11.

Przy okazji ligowego meczu

kandydaci na radnych, a

wśród nich minister Jacek

Dębski, chcieli sobie zorgani­
zować przedwyborczy festyn.
Zaprosili kibiców, by po me­
czu wstąpili do nich na piwo,
ale kibicom nie polityka w

głowie. Bardziej ucieszyła ich

wygrana swojego zespołu niż
obiecano piwo. Stąd prawie
nikt nie przyszedł na bute­
leczkę darmowego napoju.

A na parkiecie rzeczywiście
było ciekawie i przez więk­
szość spotkania trwała zacięta
walka. Trener Andrzej Nowa­
kowski wprowadził do gry na­
wet niezbytjeszcze gotowe po
kontuzjach do gry Wieleb-

nowską i Mądrą. I długo ten

manewr się opłacał, niestety
w ostatnich minutach zabra­
kło sił. W 5 min. Wisła prowa­
dziła 10:6. Potem był remis
10:10 i prowadzenie zmienia­

ło się na przemian. ŁKS pro­
wadząc ,23:21 po chwili prze­
grywał już 23:27. Tuż przed
końcem pierwszej połowy
ŁKS zyskał znaczną przewagę
zdobywając 10 pkt. z rzędu i

było już 40:31. Wisła już po­
tem tylko zmniejszała straty,
ale mimo starań nie potrafiła
już wyjść na prowadzenie.
Przez dłuższy czas możnajed­
nak było mieć nadzieję na ko­
rzystny wynik, kiedy wiślacz-
ki doprowadzały do stanu

45:46,47:48 i 49:50. Wtedy da­
ła o sobie znać Jodeikaite, któ-

KARKONOSZE Jelenia Góra -

KORONA Kraków 52:59 (26:34)
Punkty dla krakowianek zdo­

były: A. Serafin 24, M. Serafin

10, J. Włodarz 8, Śledziowska
6, Radwan 5, Kamińska 4, Ja­
sek 2.

Tym razem nie powtórzył
się scenariusz z poprzedniego
spotkania Korony, kiedy to

krakowianki przegrały mecz

w samej końcówce. Chociaż

wystąpiły bez Iwony Cygan
(jej kontuzjajest poważniejsza
niż się wydawło) i z mocno

przeziębionymi Justyną Wło­
darz i Kamińską, to jednak od

pierwszych sekund objęły pro­
wadzenie, i nie oddały go do

LEW Legnica - GTK Gorlice 60:82

(46:40)
GTK: I. Bogdan 31, Szczer­

ba 20, Hul 10, Drąg, Piecuch

po 8, Bucyk 3, Hajduk 2. Sę­
dziowali: K. Pluta ze Zgorzel­
ca i P. Kowalczyk z Wrocła­
wia.

Mimo że po pierwszej poło­
wie gorliczanki przegrywały
różnicą 6 punktów, to z boi­
ska schodziły z kompletem
punktów i z 22-punktowym
zapasem.

6 min, Kornek zalicza tra­
fienie zza linii 6.25 i jest 11:10
dla gospodyń. Kolejne minu­
ty, to również udane akcje z

luku dla legniczanek, aż 9 tra­
fień! W 13 min prowadziły
32:20.

Po przerwie gorliczanki za­
brały się do odrabiania strat.

Już po 7 minutach gry po cel­
nym trafieniu Izy Bogdan

W

..V

ra celnie rzucała, a poza tym
zbierała piłki z tablicy. Na 90
sek. przed końcem spotkania
było już 78:65 dla gospodyń i

jasnym się stało, że Wisła tego
meczu wygrać nie może.

Fota Porta Gdynia — Polfa
Pabianice 71:62 (32:35), Color

Cap Hugart Rybnik — Polifarb
CW-OCH! Ślęza 60:56 (24:22),
STK Perfopol Starachowice —

II liga koszykarek
AZS Kraków—AZS

końca spotkania. Już w 4 min

było 8:1 dla Korony. Kamińska

zupełnie wyłączyła z gry naj­
groźniejszą zawodniczkę Kar­
konoszy, Kolanus (niegdyć
próbowana była w krakow­
skiej Wiśle), a Justyna Włodarz
w pierwszej części dwa razy
celnie trafiła za trzy punkty.

Po przerwie rozegrała się
Anna Serafin, a bardzo dobrą
zmianę dała Śledzioowska
zdobywając 6 punktów. W ta­
kiej sytuacji krakowianki spo­
kojnie utrzymywały bezpiecz­
ną odległość 6 — 8 punktów.

Paweł GUGA

był remis, 52:52. Od tego mo­
mentu na parkiecie grała tyl­
ko jedna drużyna, GTK. Ma­
ria Szczerba rewelacyjnie
spisywała się w obronie. Bea­
ta Drąg oraz Beata Piecuch

złapały swój rytm i rozpoczę­
ły serię udanych rzutów za

trzy punkty — 4 trafienia. Nie

należy tutaj zapomnieć o Iza­
beli Bogdan, która w tym
dniu miała swoją „klepkę”
(zdobyła 31 pkt).W 34 min ze­
gar wskazywał wynik 58:70.
Od tej chwili gospodyniom
udało się tylko raz trafić do
kosza. Gorliczanki natomiast
bez problemów rozmonto­
wywały defensywę przeciw­
niczek i sukcesywnie po­
większały przewagę punkto­
wą.

(TB)

Polonia Tcoma Warszawa
58:56 (28:28), Zapolex Betor
AZS Toruń - Dick Black Start
Gd. 83:67(47:25).

l.Fota
2. Polfa
3.Color Cap
4.Wisła
5.ŁKS
6.Polifarb -

7. Perfopol
8.Zapolex
9.Starl
10.Polonia

4 8 306:232
4 7 309:234
4 7 280:244
4 7 274:243
4 7 291:263
4 5 239:244
4 5 229:248
4 5 242:316
4 5 249:324
4 4 225:296

(k)

Rzeszów 52:49 (23:16)
Punkty dla krakowianek: No-

zderko 12, Baran 11, Wacła-
wik i Krok po 8, Stec 5, Leniek i

Job po 4..

Jeżeli na takim poziomie
grają w koszykówkę przyszłe
trenerki lub nauczycielki wy­
chowania fizycznego, to może

lepiej, żeby dały sobie spokój z

tą akurat dyscypliną sportu?
Przesadzone wydaje się być
też stwierdzenie — grają. Po­
wiedzmy, że sympatyczne pa­
nie biegały lub spacerowały
po parkiecie, czasami wiedzia­
ły co zrobić z piłką, ale częściej
to akurat niesforna „kula” wy­
czyniała z nimi co chciała.

Po 27 min. gospodynie pro­
wadziły 27:21, by za moment

stracić przewagę (za sprawą
dobrze znanej w naszym mie­
ście Reszytyło). I znowu był
„odskok” krakowianek (35:29
w 29 min) i na powrót strata

przewagi(po35w31.ipo37w
34 min). Emocjonująca była
końcówka meczu. Dlatego, że

wynik nie był przesądzony.
Kropka nad „i” zapadła na... se­
kundę przed ostatnią syreną,
kiedy Nozderko dwukrotnie
trafiła z rzutów wolnych.(BAT)

AZS Wrocław — Kama

Brzeg 44:63, AZS Lublin —

RMKS Rybnik 76:67.
l.AZS L.
2. Gorlice
3. Kama
4. Rybnik
5. AZS Rz.
6. Korona
7. AZS K.
8. Karkonosze
9. AZS W.
10. Orzeł
11. Lew

2 4 132:17
2 4 144:120
2 4 126:105
2 3 131:125
2 3 119:116
2 3 109:108
2 3 112:112
2 2 113:122
2 2 108:133
1 1 49:64
1 1 60:81
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Uczniowie i nauczyciele
GÓRNIK Wieliczka - CRACOYIA 0:3 (0:3)

Bramki: Zegarek 25, Hermaniuk 37, Hrapkowicz 40.

Sędziował Ł. Bartosik z Krakowa. Żółte kartki: Dotoń, Poskrobko
— Fudali. Czerwona — Poskrobko. Widzów 800.

GÓRNIK: Kwedyczenko — multu na krytej trybunie i do-

■te

r-

■•X

s

Mrowieć, Burmer, Hiller —

Dotoń, Kleczyński (46 Wojty-
ga), Mąrion (46 Błaś), Le-

szczyk, Poskrobko — Szczy­
gieł (80 Stokłosa), Kolański.

CRACOVIA: Kwiatkowski —

piero zdecydowana interwen­
cja kilkunastu funkcjonariu­
szy przywróciła spokój.

Tymczasem na boisku nie­
doświadczona drużyna Górni­
ka tylko w pierwszych kilku

Siemieniec, Walankiewicz,
Mróz — Kmak (46 Węgiel), Fu­
dali (86 Góra), Depći (73 Po-

wroźnik), Hrapkowicz, Baster

minutach miała inicjatywę. W

6 min Poskrobko wykonywał
rzut wolny z lewej strony. Do

piłki wyskoczył Leszczyk i

minut później akcję ofensyw­
ną Cracovii rozpoczął Kwiat­
kowski dalekim wykopem na

połowę gospodarzy. Niezdecy­
dowanie obrońców Górnika

wykorzystał Hermaniuk, któ­
ry precyzyjnie dośrodkowal
na pole karne. Piłka przelecia­
ła nad głową Mrowca i spadła
pod nogi Zegarka, który na­
tychmiast ją uderzył. Futbo­
lówka po koźle wpadła w róg
bramki obok interweniujące­
go Kwedyczenki. W 37 min
Mróz dośrodkowa! z prawej
strony. Na linii 16 m Hiller nie

opanował piłki. Przejął ją na

środku pola karnego Herma­
niuk i spokojnie skierował w

róg bramki Górnika. Już trzy
minuty później rozstrzygnęły
się losy tego meczu. Aktywny
Baster przejął piłkę przy bocz­
nej linii w środkowej części
boiska, zagrał ją do przodu do

Zegarka, który z kolei podał
prostopadle do Hrapkowicza.
Pomocnik krakowski przelo-
bował wybiegającego z bram­
ki Kwedyczenkę. W II połowie
krakowianie nie forsowali już
dużego tempa giy, a ich do­
świadczone linie defensywne
nie dopuszczały powstawania
niebezpiecznych sytuacji pod
własną bramką.

Janusz NOWIŃSKI

— Hermaniuk, Zegarek (69
Djabong).

Przyjazd Cracovii do Wie­
liczki przyciągnął na trybuny o

połowę kibiców więcej niż

zwykle nie licząc sił bezpie­
czeństwa, dla których było to

spotkanie podwyższonego ry­
zyka. Policjanci — niestety —

mieli okazję do działania. Pod
koniec I połowy doszło do tu-

uderzył ją mocno głową, ale
futbolówka minęła o kilkana­
ście centymetrów spojenie
słupka z poprzeczką bramki
Cracovii. Stopniowo krako­
wianie zaczęli dyktować wa­
runki, zwłaszcza w środku bo­
iska. W 20 min najpierw Zega­
rek, a potem Hrapkowicz w

dogodnych sytuacjach strzela­
li prosto w Kwedyczenkę. Pięć

Bank BPH Hb
Bank Przemysłowij-Handu wy sa

Kuriozalny błąd bramkarza
WISŁOKA Dębica — AZS Just Amico Biała Podlaska

2:0 (0:0)
Bramki: Kaczówka 46 i Tomanek 69 min. Sędziował G. Szy­

mański z Kielc. Żółte kartki: Tomanek, Kasprzyk (W) — Majkow­
ski, Wej, Błajszczak, Twarowski (AZS). Widzów 500.

WISŁOKA: W. Piątek — Łu-

kaczyński, Gosek, Stach —

Wolański, Tomanek, Kaczów­
ka, Gromala (87. Stawarz),
Urban — Kasprzyk (83.Psze­
niczny), Stalec (71. Tchiekou-

ra).
Mecz piłkarski był jedną z

atrakcji obchodów jubileuszu
90-lecia klubu. Skoro wszyst­
ko było odświętne, to i kibice
oczekiwali gry szczególnej, ta­
kiej godnej zapamiętania. W

pierwszej połowie trzeba było
zapamiętać sporo nie wyko­

rzystanych sytuacji do strzele­
nia goli — szczególnie Ka­
sprzyk, oraz słabą postawę sę­
dziego. Ale już druga część
spotkania zaczęła się dla go­
spodarzy niezwykle udanie.
Po podaniu Stacha w pole
karne kapitalnym strzałem z

15 metrów popisał się Ka­
czówka i Wisłoka objęła pro­
wadzenie. Kuriozalna była
bramka na 2:0. Bramkarz AZS

wybiegł do piłki aż 30 metrów
od własnej bramki. Doświad­
czony Kaczówka widząc to

dziwne zachowanie rywala
sprytnie go zablokował, a pił­
ka spadła pod nogami To-
manka. Dębiczanin strzałem
z 35 metrów — niezbyt sil­
nym, za to bardzo precyzyj­
nym — ustalił wynik tego me­
czu. Sytuacji na podwyższe­
nie wyniku było jeszcze kilka,
lecz Tomanek, Wolański i Ka­
sprzyk mieli nie najlepiej
ustawione celowniki. Szcze­
gólnie ten ostatni się nie popi­
sał dobijając piłkę po strzale

Wolańskiego. Goście w całym
meczu tylko raz zagrozili
bramce Wisłoki, sytuacji nie

wykorzystał Twarowski.

(Ja)

Higa )

g','. -

Kazimierz Węgrzyn (Wisła)

Po meczu wygranym 3:1
bohaterów w zwycięskiej
drużynie szuka się zwykle
wśród strzelców bramek. Na

pewno Tomasz Frankowski,
który dwa razy trafił do łódz­

Seria remisów

przełamana
SANDECJA Nowy Sącz - POGOŃ

Leżajsk 2:0 (1:0)
Bramki: Krupa 24, Montsko 78. Sędziował: Jacek Pocięgiel z

Krakowa. Żółte kartki: Obiedziński, Krupa. Widzów ok. 1500.
SANDECJA: Bodziony — Zagórski, Łętocha, Fałowski — Tom­

czak, Kamiński (72 Krawczyk), Obiedziński, Gródek (80 Ja-

nisz), Krupa — Dorula (88 Guzik), Montsko (87 Ulucki).
Mecz był miernym widowiskiem. Obie drużyny nie zapre­

zentowały niczego interesującego, koncentrując się na walce o

ligowe punkty. Nie było więc popisowych akcji, lecz twarda
walka na całym boisku.

W pierwszej połowie przewaga należała do Sandecji. Przy­
pieczętowana została golem Krupy z rzutu wolnego, po któ­
rym piłka odbiła się od stojącego w murze jednego z graczy
Pogoni, zmyliła golkipera przyjezdnych — Krzyżaka i wpadła
do bramki. Minutę wcześniej bramkarz gości popisał się uda­
ną interweńcją broniąc ładny strzał z woleja Gródka. Dodaj­
my, iż na siedem minut przed zakończeniem pierwszej poło­
wy szybka kontra w wykonaniu Krupy i Doruli mogła zakoń­
czyć się drugim golem.

Po zmianie stron dosyć niespodziewanie inicjatywę przejęli
gracze z Leżajska, przez większą część drugiej połowy go­
szcząc przed bramką Bodzionego. Ich ataki nie przyniosłyjed­
nak powodzenia. Zostały rozbijane przez obronę Sandecji.
Najbliższy uzyskania wyrównującej bramki był Kisielewicz,
który w 60 min znalazł się na drugim metrze przed bramką
sądeczan, lecz w ostatniej chwili groźną sytuację wyjaśnił Za­
górski. Kiedy wydawało się, iż bramka dla Pogoni jest tylko
kwestią czasu, gospodarze wykorzystali jedną z nielicznych
akcji, a raczej błąd gości. Obrońcy Pogoni po przejęciu piłki
zagrali ją do bramkarza Krzyżaka, ten minął się z futbolówką
i Montsko z najbliższej odległości wpakowałją do siatki.

Załamani takim obrotem sprawy piłkarze Pogoni zwolnili

tempo, nie atakując już z takim zaangażowaniem. Sandecja
dowiozła więc do końca szczęśliwie i ciężko wywalczone zwy­
cięstwo. Cieszą zatem punkty zdobyte przez gospodarzy, ich

gra nieco mniej. Wygrana Sandecji przełamała pasmo remi­
sów w pojedynkach obu drużyn. (DG)

Protest gospodarzy
SZYDŁOWIANKA - DALIN Myślenice

0:1 (0:0)
Bramka — Leszczyk 58 samobójcza. Sędziował M. Bazan z Za­

mościa. Żółte kartki: Leszczyk — Brytan. Widzów 500.
DALIN: Blak — Mistarz, Brytan, Nowak, Bierówka — Czaj-

czyk, Fornalik, Stoch 63 Wyroba), Rudzki — Włodarczyk (71
Olczykowski), Cygan (86 Jaśkowiec).

Podopieczni Wiesława Bańkosza wykorzystali kryzys, jaki
powstał w zespole Szydłowianki na tle finansowym i wywieźli
trzy punkty z Szydłowca. Rywale Dalinu rozważali nawet boj­
kot spotkania. W końcu wyszli na boisko, ale nie grali z taką
ambicją, jak zazwyczaj. Już w 7 minucie Cygan był bliski poko­
nania Sanockiego, ale w ostatniej chwili piłkę wybił mu jeden
z obrońców. 10 minut później ponownie stoper Szydłowianki
— Jackowski zapobiegł utracie gola przez swój zespół. Mistarz
dośrodkowa! z rzutu rożnego. Piłka po błędzie bramkarza tra­
fiła do Fornalika, któiy natychmiast uderzył, ale defensor Szy­
dłowianki wybił piłkę z linii bramkowej. W końcówce pierw­
szej połowy zatrudniali Saneckiego Stoch, Czajczyk, Włodar­
czyk, ale gołkiper gospodarzy był tam, gdzie powinien.

Wynik ustalił w 58 minucie Leszczyk trafiając do własnej
bramki. Mistarz wykonywał rzut wolny zza linii pola karnego.
Uderzył piłkę bardzo mocno. Futbolówka odbiła się rykosze­
tem od obrońcy Szydłowianki i kompletnie zmyliła Saneckie­
go. Usatysfakcjonowani goście oddali inicjatywę ograniczając
się do rozbijania ataków rywali. Niefortunny strzelec Le­
szczyk w 72 minucie był bliski wyrównania, alejego strzał gło­
wą był minimalnie niecelny. Dwie minuty później Blak w ład­
nym stylu obronił uderzenie Brazylijczyka Jouberta. (Amm)

Piłkarze kolejki ♦ Piłkarze kolejki ♦ Piłkarze kolejki
kiej bramki, też był gwiazdą
spotkania z Widzewem, ale

pierwszeństwo przyznajemy
Kazimierzowi Węgrzynowi.
Piłkarzowi, który miał

współudział przy zdobyciu
pierwszej bramki, ale naj­
większą jego zasługą było
poderwanie zespołu
krakowskiego do walki w sy­
tuacji, gdy wyraźnie im się
nie szczęściło w polu kar­
nym Widzewa.

Stoper Wisły wręcz zmu­
szał kolegów, by nie przestali
ostrzeliwać bramki Olszew­
skiego, bo kiedyś przecież
musiała piłka wpaść do siatki.
I wpadła aż trzy razy, a dla za­
wodników, którzy zbyt wcze­
śnie zaczęli wątpić w wygra­
ną jest to mądra lekcja, do

skorzystania z której zmusił
ich właśnie Kazimierz Wę­
grzyn.

Robert Stanek (Hutnik)

Wprawdzie trener Bogu­
sław Hajdas powiedział po
meczu, że bramkarz jest po
to, żeby wyłapywał czy wybi­
jał wszystko to, co leci w jego
stronę, ale czasami wypada

golkipera pochwalić. Więcej,
bić mu brawo na stojąco. Bez
dwóch zdań bowiem zagrał
wczoraj Robert Stanek wy­
śmienicie. Jakże odmiennie
od swoich klubowych kole­
gów... To właśnie „dzięki”
nim krakowski bramkarz
wielokrotnie wystawiany był
na ciężkie próby i ze wszyst­
kich wyszedł zwycięsko.
Obojętnie, czy rywale strzela­
li z bliska czy też z daleka, gó­
rą czy też dołem. Dla pana
Roberta nic nie było stra­
szne. Gdyby nie jego posta­
wa, to Hutnik pewnikiem
straciłby nawet ten jeden
punkt.

Ciekawe więc, jaki będzie w

Hutniku podział premii za

wczorajszy remis? Gdyby to

od nas zależało, to jedynym
obdarowanym zostałby wła­
śnie Robert Stanek...

Janusz Kaczówka (Wisłoka)

W swojej sportowej karie­
rze przemierzył pół Polski.

Wychowanek Dąbrovii Dą­
browa Tarnowska współucze­
stniczył w budowie ligowego
zespołu w Igloopoiu. Potem

Wyniki pozostałych spotkań

Polonia—Błękitni 3:1 (0:0).
Siarka — Orlęta 7:0 (1:0).
Tłoki — Spartakus 2:0

(1:0).
Alit — Lublinianka 2:1

(1:0).
Czuwaj — Karpaty 2:2 (2:1).

TEAM-SPORT
(0 22) 62-02-413

(0 14) 22-33-35

1. Polonia 11 26 19:6
2. Siarka 11 24 26:7
3. Wisłoka 11 22 17:6
4. Tłoki 11 20 23:11
5. Sandecja 11 20 15:11
6. Cracovia 11 19 21:8
7. Błękitni 11 18 17:14
8. Lublinianka 11 17 23:12
9. Just-Amico 11 16 13:12
10. Górnik 11 15 11:15
ll.Dalin 11 15 11:16
12. Spartakus 11 14 12:12
13. Alit 11 13 10:13
14. Pogoń 11 11 12:12
15. Czuwaj 11 10 13:23
16. Szydłowiankal 1 7 11:20
17. Karpaty 11 6 8:18
18. Orlęta 11 0 5:51

Bawełna ijeans

TEX DERBY
Gorlice, tel. (0-90) 278 571

Kraków, ul. Cystersów 15
tel. 117-022 w. 291

Międzyokręgowa
klasajuniorów
SMS I — Cracovia 2:1; bram­

ki: Morawski 2 — Bednarz, San­
decja — Podkarpacie 0:1; bram­
ka — Szewc, Glinik — Hutnik

0:5; bramki: Ciesielski 2, Koło­
dziej, Morawiec, Walczak, Wi­
sła — MKS Dębica 5:0; bramki:
Połowice 2, Królik, Kliś, Mącz­
ka, Unia —Wanda 1:1; bramki:

Zych — Biela, Podhale — Wisło­
ka 1:1. Mecz MOSiR — Krakus

przełożony na 21

l.SMSI
2. MKS Dębica
3. Wisła
4. Wawel
5. Hutnik
6. Unia
7. Wanda
8. Sandecja
9. Wisłoka
10. Podkarpacie
11. Krakus
12. MOSiR
13. Podhale
14. Cracovia
15. Glinik

X.
10 23 23:11
10 23 17:7

9 22 28:5
9 20 26:6
9 20 27:9
9 18 23:6

10 13 9:10
9 12 11:13

10 12 12:17
9 7 10:17
968:20
8 6 11:28
952:19
946:16
913:46

grałwIlidzewŁKSŁódźi
Stali Mielec. Należał do wy­
różniających się pomocników
ekstraklasy dopóki nie zaczę­
ły trapić go kontuzje. Ale to

nie przerwało jego kariery, o

czym świadczą występy w Sta­
li Rzeszów, Radomsku, Koni­
nie. Wreszcie wrócił do Dębi­
cy, gdzie nie ma już Iglooolu,
za to jest mająca H-ligowe
aspiracje Wisłoka. Kaczówka
wraz z Tomankiem kierują
grą młodego zespołu, przy­
chodzi im to tym łatwiej, że

znają się z wcześniejszej
wspólnej gry w Mielcu. W so­
botnim meczu Kaczówka
strzelił piękną bramkę po
czym sprytnie zablokował
bramkarza AZS umożliwiając
tym samym zdobycie gola To-
mankowi. Doświadczenie i

spryt, to cechy niezbędne do­
bremu piłkarzowi.
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Konsekwencje bezmyślności
ŚWIT Krzeszowice - WIECZYSTA Kraków 1:2 (0:0)

Bramki: Kuźnik 73 z karnego — M. Bursa 71 samobójcza, No- sienie, mieli gości w garści.
wak79. Sędziował: P. Kostkiewicz z Krakowa. Żółte kartki: D. Ja- Celowo nie wspominam o

worski — Doległo, Musiał, Habel. Widzów: 100. pierwszej odsłonie, zwła-
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ŚWIT: Bury 3 - M. Bursa 2,
Śliwiński 2, R. Bursa 3 — Cza-

wodowana przez czynniki ze­
wnętrzne, np. w wyniku błę-

szcza, że prócz fantastyczne­
go strzału Darka Jaworskiego

pla 3, Kuźnik 3, D. Jaworski 3,
Pierzchała 3, Klita (18 Ł. Ja­
worski 3) — Chlipała 3, Zięba 2

WIECZYSTA: Biernacki 5 -

Dąbrowski 3, J. Surowiec 3,
Habel 3 — Ścigalski 3 — Dole­
gło 3, Trzcionka 3 (65 Chru­
ściel), Musiał 4, Cybulski 3 —

Zając 3 (71 Pylą), Nowak 4 (81
Kowacz)

Niektórzy twierdzą, że naj­
trudniej jest pogodzić z po­
rażką wtedy, gdyjest ona spo-

dów sędziego. Inni uważają,
że najintensywniej przeżywa
się przegraną, kiedy jest ona

efektem własnej bezmyślno­
ści. Jeśli bliżej prawdy są au­
torzy tej drugiej opinii, to pił­
karzy Świtu czeka bezsenna
noc. Radziłbym poświęcić ją
na rozmyślania o tym, jak mo­
gło dojść do porażki z zespo­
łem Wieczystej. Bo przecież w

drugiej połowie, proszę wyba­
czyć mi to kolokwialne okre-

z ok. 35., obronionego przez
Biernackiego, oraz znakomi­
tej (zmarnowanej) sytuacji
Nowaka, oba zespoły nie

stworzyły więcej klarownych
sytuacji. A jak wyglądało,
wspomniane już, drugie 45
minut? Przede wszystkim wy­
starczyło żeby gospodarze
przyśpieszyli grę, a defensy­
wa krakowian zaczynała po­
pełniać błędy i w konsekwen­
cji zawodnicy Świtu zaczęli

stwarzać spore zagrożenie
pod bramką Biernackiego. W
56 min przy strzale głową Ra­
fała Bursy udanie interwenio­
wał właśnie bramkarz gości.
Pięć minut później Kuźnik

strzelał(?), futbolówka minęła
Biernackiego, jednak szczę­
ście nie dopisało Chlipale,
próbującemu wślizgiem skie­
rować ją do bramki. I parado­
ksalnie, nie krzeszowicza-
nom a przyjezdnym udało się
uzyskać prowadzenie. W 71
min Musiał znalazł się w sytu­
acji sam na sam z Burym, któ­
remu udało się ten pojedynek
wygrać, jednak piłka po jego
interwencji trafiła w powra­
cającego M. Bursę — przypad­
kowa bramka. Po dwóch mi­
nutach padło wyrównanie.
Kuźnik pewnie wykorzystał
rzut karny, podyktowany za

zagranie ręką Doległy. I wre­
szcie 79 min. J. Surowiec wy­
bija piłkę z własnego pola kar­
nego i wszystko wskazuje na

to, że opuści ona plac gry. Tak

sądzą przynajmniej piłkarze
Świtu, gdyż żaden(!) z nich
nie kwapi się do interwencji.
Tymczasem futbolówkę prze­
chwycił Pylą, błyskawicznie
przemieścił się w okolice pola
karnego gospodarzy, precy­
zyjnie dograł do Nowaka, Bu­
ry był bez szans — 1:2. (PF)

START Nowy Sącz - WISŁA II Kraków

1:1 (0:1)

Bramki: Czernecki 89 — Jędrszczyk 33. Sędziował: M. Krupa z

Bochni. Żółte kartki: Bochniarz, Czernecki, Zoń, Orzechowski,
Morawski. Czerwona kartka: Jurczyk.

START: Fulara 4 — Bochniarz 3, Damasiewicz 3, Karpiel 3,
Kandyfer 4 — Jasiński 3, Czernecki 3, Stafin 3 (76 Halaś), Ma­
łek3—Zoń3,Bezbir4

WISŁA II: Bułka 3 — Jurczyk 3, Giszka 3, Frey 2 (46 Orze­
chowski 2), Jędrszczyk 3 — Radwański 4, Świerczek 2 (46 Ra-

pacz 2), Chrobot 2 (44 Morawski 2), Skrzyński 4 — Ankowski 3,
Tworek 3.

Przewagę krakowskiej drużyny gospodarze niwelowali
wielkim zaangażowaniem. Tak ambitnie grającego beniamin-

ka, Startu dawno w Nowym Sączu nie oglądano. Lider, po któ­
rego grze można się było więcej spodziewać, w pierwszej od­
słonie wypracował sobie raptem kilka groźnych sytuacji pod
bramką Fulary.

W 31 minucie Świerczek strzałem głową z 5 metrów nie
zdołał pokonać sądeckiego golkipera. Dwie minuty później Ję­
drszczyk z około 25 metrów popisał się pięknym uderzeniem.
Piłka wylądowała w samym „okienku” bramki Startu. Najbar­
dziej emocjonujące były ostatnie minuty meczu. W 81 minu­
cie Ankowski trafił w poprzeczkę. W odpowiedzi Zoń w sytua­
cji sam na sam z Bułką nie zdołał go pokonać. W 88 minucie
Halaś przestrzelił z 5 metrów. Już następna akcja w wykona­
niu Startu zakończyła się wyrównującą bramką. Jasiński zde­
cydował się na rajd prawą stroną boiska, dośrodkowa! do

Czerneckiego, który z około 7 metrów umieścił piłkę w bram­
ce gości. Rezerwistom wiślackim brako już czasu do

ponownego uzyskania prowadzenia.
(DG)

Ciekawie po przerwie
GLINIK Gorlice - WOŁANIA Wola Rzędzińska 2:1 (0:0)
Bramki: Durzyński dwie (51 i 76) — Stańczyk 84. Sędziował:

P. Dominiak z Krakowa. Żółte kartki: Stępień, Hajduk. Widzów

ok. 300.

GLINIK: Kozioł 4 — Stępko-
wicz 3, Rak 5, Dybaś 3, Szary 4
— Wójcik 3 (60 Matyja), Stę­
pień 3, Winiarski 3, Bernasie-
wicz 4 — Jurok 4, Durzyński 5.

WOŁANIA: Remian 4 — La-
bok 2, Sroczyński 2, Gancarz

2, Juszczyk 2 — Brożek 2,
Drwal 2 (68 Wojtowicz), Kazik

3, Kozioł 2 (60 Stańczyk) —

Hajduk 3, Kubisztal 3 (74 Ja-

siak).
Piłkarze obu drużyn

pokazali w tym spotkaniu
dwie twarze. Przed przerwą
na boisku było sennie. Gra

toczyła się z lekką przewagą
gości, którzy już w pierwszej
minucie mogli zdobyć bram­

kę, jednak Kazik trafił w słu­
pek. Nie popisał się także

Hajduk pudłując do pustej
bramki z około 10 metrów.

Miejscowi rówież nie potrafi­
li strzelić bramki, chociaż

okazji po temu było kilka.

Najlepszą zmarnował w 21

minucie Szary. Kiedy bram­
karz Wołani wypuścił piłkę z

rąk po mocnym uderzeniu

Juroka, Szary z 5 metrów po­
słał futbolówkę nad po­
przeczką.

W drugiej połowie bardziej
ambitnie nastawieni gospo­
darze zaczęli grać skutecznie.
W 51 minucie Rak prostopa­
dłym podaniem obsłużył Du-

rzyńskiego, który z 16
metrów pokonał Remiana.

Dziesięć minut później z rzu­
tu wolnego Jurok trafił w słu­
pek, a w 70 minucie Dybaś
„ostemplował” poprzeczkę
bramki przyjezdnych. W 76
minucie Rak zagrał do Dyba-
sia, ten oddał mocny strzał,
piłkę zdołał odbić przed sie­
bie Remian, lecz przy dobitce

Duczyńskiego z 8 metrów nie
miał szans.

Pod koniec spotkania Stań­
czyk zmniejszył rozmiary po­
rażki. Gospodarze wygrali
mecz jak najbardziej zasłuże­
nie. Szkoda tylko, że‘ nie
chciało się walczyć od

początku spotkania i kibice
musieli w pierwszych 45 min­
utach marznąć bez żadnego
usprawiedliwienia. (DG)

1. Proszowiankal2
2. Wisła 11 12

3. Bochnia 12
4. Garbarnia 12

5. Rzemieślnik 12
6. Wieczysta 12
7. Multivita 12
8. Kabel 12
9. Glinik 12
10. Świt 12

11. Tymbark 12
12. Start 12

13.Victoria 12
14. Karpaty 12
15. Unia II 12
16. Alwernia 12
17. Wołania 12

18. Tarnovia 12

29
29
27
26
25
20
17
17
14
13
13
11
11
10
10

9
8
8

22:5
23:9
21:4
27:7

20:13
18:15
24:10
16fl5

8:11
11:12
11:17
13:22

8:21
10:23

7:21
11:18
11:20
9:27

ALWERNIA - KS BOCHNIA 0:2 (0:2)
Bramki: Dzieński 4,19. Sędziował: M. Wroniecki z Gorlic. Żółte

kartki: Jajko — Puk. Czerwona kartka: Funek. Widzów: 300.

ALWERNIA: Frączek 3 — Dukała 2, Ginter 2, Piórko 2, Mo­
skal 2 — Serafin 2, Przepiórka 3, Jajko 2, Funek 0 — Gołdyn 2,
Kuciel 2.

BOCHNIA: Bugajski 4 — Jacak 3, Puka 3, Sobieszczak 3 — Ku-

jacz 4, laśniak 3, Szpil 3, Mikołajczyk 3, Musiał 3 — Urasuiński

3, Dzieński 4.
Atakowali gospodarze, a gole zdobywali goście. Po raz kolej­

ny podopieczni trenera Marka Holochera pokazali, że ze sku-

tecznościę jast u nich nie najlepiej, a do tego tracą, „głupie”
bramki. Po przerwie starali się ambitnie atakować, ale do­
świadczony zespól Bochnii nie pozwolił gospodarzom na stwo­
rzenie pewnych sytuacji by mogli zmienić rezultat meczu, (pg)

YICTORIA Witowice Dolne -

PROSZOWIANKAO:1 (0:1)
Bramka: Gołqb samobójcza 28. Sędziował: Marek Pijar z.Tar-

nowa. Widzów ok. 200.

VICTORIA: Pulit 4 - Włodarz 4 (82 Dudek), Małek 3, Musiał

3, Szewczyk 3 — K. Cepiga 3, Maciaś 4, Gołąb 2, Ciastoń 4 — Zu­
bel 3 (68 Krupa), Krzyściak 3 (72 A. Cepiga).

PROSZOWIANKA: Łaciak 4 - Jaskólski 3, Nowak 3, Komisa-
rek 3, Kusek 3 — Zięba 3, Poskrobko 4, Skalski 4, Kempisty 3

(68 Duniec) — Świeca 4, Michniak 3 (60 Grajkowski).
Na boisku w Witowicach przyjezdnym zespołom gra się bar­

dzo trudno. Bramkę na wagę 3 punktów goście zdobyli po... sa­
mobójczym strzale obrońcy Victorii. Skalski strzelił z dystansu,
Pulit odbił uderzenie, Gołąb ratując sytuację tak niefortunnie

wybijał piłkę, iż przelobował własnego bramkarza. Gospodarze
wypracowali sobie kilka dobrych pozycji, lecz żadnej nie zdołali

wykorzystać. M.in. Maciaś i Ciastoń fatalnie pudłowali. (DG)

KS TYMBARK - GARBARNIA Kraków

1:1 (0:0)
Bramki: Fr. Mrózek 71 — Ści-

bor 77. Sędziował: Robert Kieł­
basa z Tarnowa. Żółte kartki:

Kapturkiewicz, Burnus, No­
wak, Pazdan, Jeziorek. Wi­
dzów ok. 150.

KS TYMBARK: Dudzik 4 -

Kordeczka 3, Kapturkiewicz
4, R. Przechrzta 3, Burnus 3 —

Nowak 3 (80 Wiewiórski), Fr.
Mrózek 4, G. Dziadoń 4, W.
Dziadoń 3 — Stokłosa 4, Pa­
zdan 3.

GARBARNIA: Nita 4 - Le-
nard 3 (85 Bizoń), Rożek 3,
Świstak 3, Jeziorek 3 - Wło­
darz 3, Regulaski 4, Jamróz 2

(50 Ścibor), Lament 3 — Lizak
3 (65 Nazarewicz), Dzierża­
nowski 3.

Mecz walki toczący się pod
dyktando gości. Nie potrafili
oni jednak wykorzystać wielu

znakomitych sytuacji
podbramkowych, zwłaszcza
w pierwszej połowie. Sam
Dzierżanowski zmarnował
dwie tzw.„setki”.

Okrasą spotkania był gol
Franciszka Mrózka. W okoli­
cach 20- 22 m otrzymał piłkę
od Stokłosy i strzałem tuż

przy słupku zmusił do kapitu­
lacji Nitę. Garbarnia szybko
odrobiła straty. Błąd w defen­
sywie tymbarczan kosztował

podopiecznych Antona Mo-
drinica bramkę. Piłkę przed
linią 16 m przejął Ścibor, mi­
nął zwodę obrońcę i w sytua­
cji sam na sam nie dał żad­
nych szans Dudzikowi. Do
końca spotkania trwała wy­
równana walka. Szalę na ko­
rzyść gospodarzy mógł prze­
chylić Stokłosa, ale piłka po
jego uderzeniu z rzutu wolne­
go z ok. 17 metrów trafiła w

słupek.
(DG)

TEAM Market
(0 22) 62-02-413

(0 14) 22-33-35

MULTI-VITA Krynica/Tylicz -

KARPATY Siepraw 4:1 (3:1)

Bramki: Dziedzina trzy, wszystkie głową (29, 45, 85), Łukasik
20 rzut wolny — T. Szabłowski 8. Sędziował: Piotr Kukułka z Tar­
nowa. Żółte kartki: Kuźma, Turcza, Filipowski, Mateja, T. Sza­
błowski. Widzów ok. 200.

MULTI-YITA: Kupidura 4 — Stoiński 4, Łukasik 5, Krzyw-
dziński 4 — Szczepański 4, A. Liber 3 (73 Nosal), Kuźma 4, Ru­
chała 4, R. Liber 4 — Dziedzina 5, Głuch 4

KARPATY: Matysiak 3 — B. Szabłowski 4, Będkowski 3, Tur­
cza 3, Filipowski 3 — Mateja 3, T. Szabłowski 4, Olipra 3 (83 Ku­
rowski), Salamon — Machaj 3, Stolarz 3.

Pojedynek rozpoczął się od ataków gości, którzyjuż w 8 min

po celnym trafieniu T. Szabłowskiego objęli prowadzenie. Mi­
neralni dosyć szybko doprowadzili do remisu. Rzut wolny z

ok. 22 metrów wykonywał Łukasik. Silnie uderzona piłka tra­
fiła w „okienko” bramki przyjezdnych. Dziewięć minut pó­
źniej podwyższył Dziedzina, wykorzystując dokładne podanie
Głucha. Dodajmy, iż trzy bramki dla gospodarzy zdobył strza­
łami głową Mariusz Dziedzina. Celnie dogrywali futbolówkę
Głuch i Rafał Liber.

(grz)

RZEMIEŚLNIK Pilzno -

KABEL Kraków 2:0 (2:0)

Bramki: Hendzel 28 min, Kędzior 47 min. Sędziował: B. Moroń
z Gorlic. Żółte kartki: Stefanik, Hendzel — Bania, Kapusta. Wi­
dzów 800.

RZEMIEŚLNIK: Jarosz 3 — Cygan 3, Makuch 3, Kusibab 3,
Minnich 3 — Drobot 3, Stefanik 4 (89. Zając), Hendzel 4, Chru-
ślak 3 (78. Stanieć) — Kędzior 3 (62. Kapustka), Cielak 4 (86. Re­
guła).

KABEL: Borsuk 3 — M. Giza 2, Kłaput 2, Zalas 2 (72. Bzuka-

ła), Chachlowski 3 — Koźmik 2, Jelonek 3, Rajtar 2 (77. Bała),
Kapusta 3 — Zając 2 (46. P. Giza 3), Bania 4.

Piłkarze Kabla, mimo że zaprezentowali się w Pilźnie bar­
dzo korzystnie, musieli uznać wyższość beniaminka, w któ­
rym pierwszoplanowymi postaciami byli: Marek Hendzel i

Józef Stefanik. W 28. min po dośrodkowaniu Drobota, Hen­
dzel strzałem głową uzyskał dla gospodarzy prowadzenie. Na
3 minuty przed przerwą ten sam zawodnik przedłużył wy­
rzut z autu Makucha, a Kędzior z 6 metrów nie dał Borsukowi
szans.

Andrzej GARBOŚ

TARNOYIA- UNIA II Tarnów 2:1 (1:1)
Bramki: Gąsior 37 min, Budzyński 76 min — Wójcik 4 min. Sę­

dziował: L. Solarz z Krakowa. Czerwona kartka: Daniel Popiela
(80 minuta — faul bez piłki). Żółte kartki: Wężowicz, Sadłoń,
Malec, Pawłowski — Bartkowski, Czerwiec, Foszcz. Widzów

200.

TARNOVIA: Ł.Słowik 3 - Malec 3, Sadłoń 4, Wężowicz 3, Mi-
koś 4 — Noga 3 (90. Surdel), Budzyński 4, Marszałek 3, Kozieł 3

(88. Mróz) — Surman 3 (81. Pawłowski), Gąsior 5.
UNIA II: Kasprzyk 3 — Mikołajczak 3, Kijowski 3, Węc 2 — Pi-

kul 2, Bartkowski 3, Wójcik (14. Pierzchała 2), Cierpich 2,
Foszcz 3 — Daniel Popiela 0, Czerwiec 2.

Goście rozpoczęli od mocnego uderzenia. W 4 min, po wy­
padzie i podaniu Czerwca, w sytuacji sam na sam znalazł się
Wójcik, pokonując Słowika uderzeniem w długi róg. Od tego
momentu inicjatywę przejęła Tarnovia. W 18. i 33. min Ka­
sprzyk z trudem sparował uderzenia Gąsiora i Kozieła, ale w

37. min musiał wyciągnąć już piłkę z siatki. Egzekujący rzut

wolny z 18 metrów Gąsior znalazł lukę w murze doprowadza­
jąc do wyrównania.

Rozstrzygnięcie padlo na kwadrans przed końcem spotka­
nia. W zamieszaniu na polu karnym Unii piłka trafiła na 16.
metr do Budzyńskego, który mocnym strzałem zaskoczył Ka­
sprzyka.

(dnie)
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Jak na liderów przystało SKALANKA-

GDOYIA 1:1 (1:1)
PROKOCIM - ORZEŁ 1:1 (0:1)

Bramki: Lotka 74 — Łazar-

czyk 2. Sędziował: G. Teper.
Żółte kartki: Łysak, Muszyński,
Wietecha. Widzów: 400.

PROKOCIM: Mielec - Sto­
larz, Wietecha, Dzierżak, G.
Wiśniewski (72 Wójcik) —

Prządo, Lotka, Łysak, Czer­
wonka — Muszyński, Trepka
(46 Daniel)

ORZEŁ: M. Wiśniewski —

Tomana, Ciesielski, Tyrański,
Filo — Bańbula, Kostrz, Łazar-

czyk, Szostak — Bogusz (63
Ząbczyński), Łabuś.

Chociaż piłkarzom obu ze­
społów przyszło grać w bar­
dzo ciężkich warunkach, to

jednak stworzyli widowisko

jak na liderów przystało.
Przez pełne 90 minut spotka­
nia trwała twarda, momenta­
mi nawet ostra walka, i cho­
ciaż stojąca woda wyraźnie
przeszkadzała piłkarzom, to

akcje obu drużyn były prze­
prowadzane w szybkim tem­
pie.

Rozpoczęło się znakomicie
dla drużyny pretendenta do
liderowania w tabeli. Skład­
ny atak, i faul na Boguszu
tuż przy lini pola karnego.
Wykonujący rzut wolny Ła-

zarczyk bardzo mocno pod­
kręcił piłkę, która tuż przy le­
wym słupku bramki Mielca

wpadła do siatki. Inna spra­
wa, że mur byl źle ustawio­
ny. Ten zimny prysznic
podziałał na gospodarzy jak
przysłowiowa płachta na by-
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Bramki: Boroń 24 — Płatek 3. Sędziował: W. Norek. Żółte kart­
ki: Madejski — Bylica. Widzów: 200.

SKALANKA: Pączek — Lorek, Korpała, Madejski, Zgoda (50
Błachno) — Ślazik, Bojko, Knapik, Jakubowski — Boroń (55 Bo­
żek), Kozieł.

GDOVIA: A. Kasprzyk — Bylica, I. Kocemba, Małek, Pieprzy­
ca — Jurkiewicz, Piech, Kozik, Hyży — Płatek, Kurnik (70 Wię-
sław).

Gospodarze po raz kolejny wykazali się wyjątkową nie­
skutecznością. Inna sprawa, że początek meczu ułożył się
idealnie dla gości. W 3 min Płatek po rzucie rożnym zdobył
prowadzenie dla Gdovii. Gospodarze natychmiast zepchnę­
li rywali do defensywy, i w 24 minucie Boroń po przepięk­
nej akcji Kozieła ze Ślazikiem wyrównał. Ten sam zawo­
dnik miał jeszcze w pierwszej połowie okazję na kolejnego
gola.

W 49 min jego „główka” trafiła w poprzeczkę. Nie wiado­
my jak by się zakończyło to spotkanie, ale najlepszy zawo­
dnik miejscowy, właśnie Boroń musiał w 55 minucie kontu­
zjowany opuścić boisko. Przez resztę meczu gospodarze ata­
kowali, ale czynili to w myśl zasady bicia głową! w mur, i jak
się należało spodziewać, nic z tego nie wyszło.

(PG)

ka. Już w 6 min Czerwonka
miał okazje wyrównać, ale

piłka stanęła w wodzie.
Strzelali na bramkę Wi­
śniewskiego Lotka i Łysak.

W 33 min gospodarze zdo­
byli gola, według obserwato­
rów jak najbardziej prawi­
dłowego. Wietecha posłał
piłkę do Muszyńskiego, ten

po raz pierwszy uwolnił się
od pilnującego go Tomany
(zawodnik Orła znakomicie

wywiązywał się z zadania

pilnowania napastnika Pro­
kocimia), dośrodkowa) na

pole karne, a Łysak piękną

główką pokonał Wiśniew­
skiego. Arbiter odgwizdał
jednak rzut wolny i nikt nie
wiedział czy za faul czy spa­
lony. Gospodarze jeszcze
atakowali, ale w końcówce

pierwszej połowy goście
stworzyli trzy znakomite

okazje do podwyższenia re­
zultatu. Uderzenia Bańbuły,
Łabusia i Bogusza były nie­
celne.

Tuż po przerwie Bogusz
wybił piłkę z lini bramkowej
po „główce” Łysaka. W odpo­
wiedzi Bogusz sprawdził re­
fleks Mielca. I do końca

mecz miał podobny prze­
bieg. Ataki gospodarzy i kon­
try gości. Wreszcie w 74 mi­
nucie rozgrywający bardzo
dobre spotkanie Łysak, po­
słał piłkę wprost na głowę
Lotki. Jego strzał odbił się od

słupka, ale dobitka trafiła w

sam środek bramki. Gospo­
darze mieli jeszcze znakomi­
tą okazję, by rozstrzygnąć
mecz na swoją korzyść. Przą­
do przeprowadził znakomit

rajd, minął trzech rywali, ale

jego potężny strzał trafił w

poprzeczkę.
Paweł GUGA

Recepta na porażkę
BOREK-STRAŻAK 2:3 (2:0) reu/ch

Bramki: Kowalski 22, Bała 32 — Lidwin 52, Kołek 87, Lebiest
90. Sędziował: W. Bogucki. Żółte kartki: Mamczur — Piórkowski,
Kubacik, Gawęcki. Widzów: 200.

BOREK: Strączek — Czop,
Łazarczyk, Pachoła, Bartosz —

Kowalski, Wańczura, Niewita-

ła, Bała — Pachacz, Mamczur

(65 A. Waśniowski).
STRAŻAK P. Woźniak - Ju­

ras, J. Nowak, Przytuła, Piór­
kowski — Kubacik, Stachel, Ko­
łek, Więckowski (46 Sosiński) —

Lidwin, Gawęcki (78 Lebiest).
Po 45 minutach spotkania

tylko najwięksi optymiści w

drużynie Strażaka, wierzyli,
że zainkasują w tym spotka­
niu trzy punkty. Okazało się
po raz kolejny, że zawodnicy
Borku mają receptę na to jak
przegrać wygrane zdawałoby
się spotkanie.

W pierwszej połowie gospo­
darze przeważali, i potrafili to

udokumentować golami. W 22
min strzał Wańczury musnął
słupek, a Kowalski wślizgiem
wpakował odbitą piłkę do siat­
ki. W odpowiedzi, Gawęcki po
podaniu Lidwina, w sytuacji
sam na sam uderzył obok słup­
ka. Bardziej skuteczny okazał

się mając taką samą okazję Ba­
ła w 32 minucie. Po jego strza­
le P. Woźniak musiał wyjmo­
wać piłkę z siatki. Jeszcze w sa­
mej końcówce dwie znakomite

okazje miał Mamczur (w 39
min główka obok słupka, w 44
min zmarnowana okazja sam

na sam z Woźniakiem).

To co stało się po przei-wie
dowodzi, że w piłce nie ma rze­
czy niemożliwych. W 50 min
Mamczur na polu karnym ode­
grał głową piłkę do Pachoty, ale

jego „główka” poszła nad po­
przeczką. Jeszcze defensorzy
gospodarzy komentowali tę ak­
cję, jak wszedł między nich Li­
dwin i Strączek wyjmował pił­
kę z siatki. Rozeźleni gospoda­
rze ruszyli do ataku, i w 57 min

po faulu na Bale, rzut karny
wykonywał Mamczur, ale Wo­
źniak obronił jego strzał. W 87
min Lidwin poszedł prawą
stroną, dośrodkowa!, a Kołek
mimo asysty dwóch obrońców

wyrównał. W 90 min nastąpił
„koniec” Borku, Stachel ograł
Bartosza, podał do Lebiesta, a

jego strzał pod rękami Strączka
znalazł drogę do siatki. (PG)

TEAM Market

(0 22)62-02-413
(0 14) 22-33-35

1. Prokocim 10 22 20:9
2. Orzeł 10 21 22:8
3. Niedźwiedź 10 19 30:12
4. Cracovia 10 17 26:17
5. Skalanka 10 17 19:17
6. Gościbia 10 16 15:21
7. Clepardia 10 14 18:16
8. Borek 10 14 19:21
9. Strażak 10 14 13:23
10. Wiślanka 10 13 12:7
11. Raba 10 12 8:10
12. Pogoń 10 10 13:15
13. Węgrzcanka 10 10 16:21
14. Gdovia 10 10 9:16
15. Podgórze 10 9 11:17
16. Nadwiślanka 10 3 6:27

Najlepsi
snajperzy

CRACOYIAII -

PODGÓRZE 3:0 (2:0)
13 bramek: Błoński (Nie­

dźwiedź).
7 bramek: Muszyński (Pro-

kocim), Mamczur (Borek),
Rączka (Gościbia).

6 bramek: Piotr Zegarek
(Cracovia).

5 bramek: Frankowski (Cle­
pardia), Kozieł (Skalanka).

4 bramki: Grzebinoga (Ska­
lanka), Pobrotyn (Nie­
dźwiedź), Martyniuk i Fima

(Węgrzcanka).
3 bramki: Ptak (Clepardia),

Podsiadło i Rusocki (Craco-
via), I. Kocemba (Gdovia), Jan-
kowicz (Gościbia), Szostak i
Kostrz (Orzeł), A. Chróściel

(Podgórze), Mietła (Nadwi­
ślanka), W. Gruchała (Nie­
dźwiedź), Gawęcki i Więc­
kowski (Pogoń), Ślazik i Bo­
roń (Skalanka), Lotka (Proko-
cim), Kołek (Strażak), Bała

(Borek).

Bramki: Piotr Zegarek 20, 65, Węgiel 30 (karny). Sędziował M.
Bołos. Żółte kartki: Kmak — K. Pszyk. Widzów 50.

CRACOVIA: Paluch — Góra, Rokicki, Powroźnik — Kmak (46
Rusocki), D. Kopyść, Kowalik, Węgiel (70 Gąsiorowski), Tro­
szczyński (79 P. Kopyść) — Piotr Zegarek, Podsiadło.

PODGÓRZE: Ślusarek — K . Pszyk, Twardosz, Leśniak, Gra­
bowski — Chorowitz (58 W. Pszyk), Ryskała (58 Michalik), Wil­
kosz, Micek (77 Chachlowski) — Trój nar, Chróściel.

Różnica między dwoma zespołami w rezultacie tego spotka­
nia jeszcze bardziej wyrazista była na boisku. Zanim Cracovia

zdobyła pierwszą bramkę, zawodnicy mogli pokonać Ślusarka
kilkakrotnie. Już w 3 min strzelał Zegarek, ale piłka po rękach
bramkarza trafiła w poprzeczkę. Z kolei w 9 min sam na sam z

bramkarzem był Podsiadło, minął go, ale nie trafił do pustej
bramki. Wreszcie w 20 min celnie główkował Zegarek, wyko­
rzystując podanie Kmaka z prawej strony. Zegarek również

byl faulowany w polu karnym, a rzut karny wykorzystał Wę­
giel, choć nie strzelił zbyt pewnie trafiając w środek bramki

tak, że piłka szczęśliwie odbiła się od nóg Ślusarka. Ze strony
gości bramce zagroził tylko Wilkosz, kiedy lobował Palucha,
ale trafił w poprzeczkę. Po wznowieniu gry dwukrotnie przed
szansą uzyskania kontaktowej bramki stawał Twardosz, ale z

rzutów wolnych strzelał: w 48 min nad poprzeczką, a w 62
mir. piłkę obronił Paluch. W odpowiedzi gospodarze zdobyli
trzeciego gola. (ŻUK)

NIEDŹWIEDŹ —

GOŚCIBIA Sułkowice 5:0 (4:0)
Bramki: Błoński 8, 44 i 55,

Bukalski 30, Pobrotyn 42. Wi­
dzów: 150.

NIEDŹWIEDŹ: Marcinkow­
ski (68 Sajnóg) — Dusza, Sasnal,
Pobrotyn, Bukalski — W. Gru­
chała, Gacek, Bujak, Ślazyk —

Błońskj (55 Starzycki), Sowula.
GOŚCIBIA: T. Szuba -

Twardosz, Żurek, G. Stokłosa,
Socha — W . Stokłosa, Łabędź,
A. Latoń, Bochenek — Rączka,
Jankowicz.

Spotkanie do jednej bramki.

Gospodarze odnieśli pewne
zwycięstwo, a w roli super-
strzelca wystąpił Błoński. Tym
razem również defensywa go­
spodarzy, co do postawy której
miał ostatnio zastrzeżenia tre­
ner Kwaśniewski, nie popełni­
ła żadnego błędu, chociaż duet

napastników Gościbi jest bar­
dzo groźny. Końcówka spotka­
nia przebiegałajuż w atmosfe­
rze przyjacielskiej, gdyż gol
Błońskiego w 55 min defini­
tywnie rozstrzygnął mecz, (p)

WIŚLANKA Grabie -

NADWIŚLANKA Nowe Brzesko 6:1 (2:0)

Bramki: Płocha 6, Figlarz 35, Mikrut 53, Brak 55, Baryła 60,
Sosin 77 — Czopek 58. Sędziował: J. Tatar. Żółta kartka: Szczy­
gieł. Widzów: 100.

WIŚLANKA: Jurek — N . Nowak (55 Sosin), Kadula, Miziura

(74 Maniecki), Cebula — Baryła, Figlarz, Brak, Bulik (80 Bła­
szczyk) — Mikrut, Płocha (77 Orzechowski).

NADWIŚLANKA: Wielbłąd — Podstawa, Oraczewski, Bieroń,
Mietła — Frąckiewicz, Krzyk, Czopek, Pisarski — Szczygieł, Cie­
pielowski.

Mecz bez historii. Już w 6 minucie Płocha ładnym strzałem

zdobył prowadzenie. Gospodarze niemal nie schodzili z poło­
wy rywali, ale w pierwszych 45 minutach Wielbłąd jeszcze tyl­
ko raz musiał wyjmować piłkę z siatki. Po efektownym zagra­
niu w trójkącie, Figlarz pięknym uderzeniem z 16 metrów

zdobył drugiego gola. Kiedy w 55 min po bramkach Mikruta i

Baryły prowadzili już 4:0 nieco siedli na laurach. Natychmia­
stowo wykorzystali to goście, a konkretenie Czopek. Ale odpo­
wiedź Wiślanki była natychmistowa. Bramkę zdobył Baryła, a

wynik spotkania ustalił Sosin.

(P9)

WĘGRZCANKA -

CLEPARDIA 3:0 (2:0)
Bramki: Jałocha 3 i 38, Fima 78. Sędziował: S. Święch. Żółte

kartki: Ptak, A. Brussmon. Widzów: 350.

WĘGRZCANKA: Janikowski — Ptasznik, Duszyk, Gastoł, Kot

(70 Nowak) — Małota (70 Kalisz), Fima, Sadko, Piwowarczyk
(80 Majewski) — Koziołek, Jałocha (60 Krzyżak).

CLEPARDIA: Augustyn — Sikora, Bochenek, A. Brussman,
Jędrys — Baran, R. Nawrocki (60 Małek), A. Nawrocki, Mazur —

Ptak, Frankowski (75 Wasilewski).
Gospodarze wyszli w składzie mocno zmienionym nie tylko

w porównaniu z ostatnimi meczami. Do drużyny powrócił An­
drzej Jałocha, który uświetnił go dwoma zdobytymi bramka­
mi. Mecz rozpoczęł się od ostrych ataków gospodarzy, i już w

3 min Jałocha po rzucie rożnym, głową posłał piłkę w krótki

róg bramki Augustyna. Potem lekką przewagę uzyskali goście,
a szybkie kontry Węgrzcanki był niesłychanie groźne. Po jed­
nej z nich, kiedy szło trzech zawodników gospodarzy na dwój­
kę obrońców Clepardii, Fima podał piłkę wzdłuż lini bramko­
wej, tak, że Jałosze przyszło tylko wepchnąćją do pustej bram­
ki.

Schemat gry po przerwie był identyczny. Goście dążąc do

zmiany wyniku musieli się coraz bardziej odkrywać i zostali

„skarceni” w 78 minucie, kiedy to po akcji Koziołka i Firny,
ten ostatni ustalił wynik meczu.

(PG)

RABA Dobczyce -

POGOŃ Skotniki 2:0 (0:0)
Bramki: Ładyga 55, Gibała 85. Sędziował: P. Turcza. Żółte

kartki: Kaletka, Dominik. Widzów: 200.
RABA: Gorączko — Horabik, Wyroba, J. Nowak, Grudzień —

Kaletka, Szopa, Dominik (62 Hałatek), Ładyga (75 Gibała) —

Krawczyk, Czyż (70 Skwarek).
POGOŃ: Kowalik — Lupa, Leśnowoski, Profic, Gaweł (75

Mielcarz) — Knotek, Kaszuba, Rudek, Dziedzic — Żyła, Basista

(70 Trzaska).
Dla gospodarzy był to mecz w sześć punktów, i przystąpili

do niego niesłychanie skoncentrowani. Nie kwapili się do

gwałtownych ataków, ale chociaż gra była wyrównana, to i tak
w pierwszej połowie strzały Kaletki i Dominika trafiły w słu­
pek bramki Kowalika.

Po zmianie stron widząc, że zanosi się na remis, zawodnicy
Raby przeszli do bardziej zdecydowanych ataków. W dziesięć
minut po przerwie przyniosły one efekt w postaci gola Ładygi.
Po tej bramce goście musieli zabrać się do odrabiania strat.

Gospodarze spokojnie czekali na możliwość kontry, i doczeka­
li się na 5 minut przed końcem spotkania, a w roli egzekutora
wystąpił doświadczony Gibała.

(PG)
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Tarnowska klasa okręgowa

RZEZAWIANKA-

CHEMIK2:! (1:0)
Bramki: Karcz 43 min, S.

Jagła 59 min — Persak 60
min. Sędziował: Kazimierz

Dynarowicz z Tarnowa. Czer­
wona kartka: Stukus (74 min
— druga żółta). Żółte kartki:
Z. Biernat, Grabarz, Gorycz­
ka — Stalec, Dybowski. Wi­
dzów: 200.

RZEZAWIANKA: Możdżeń
— Grabarz, Goryczka, Z. Bier­
nat, Chudy — Janczyk, Gadow-

ski, S. Jagła, Cierniak — Barty-
zel (67. Stal), Karcz.

CHEMIK: Konieczny — Sy-
guła, Persak, Rychlicki, Mi­
chałek — Michoń, Stalec (78.
Wójcik), Dybowski, Stukus —

Nowak, Kamaj.
Bez wątpienia niespodzian­

ka kolejki i to po bardzo emo­
cjonującym meczu.

W pierwszej części nie­
znaczną przewagę uzyskał
faworyzowany Chemik, ale

bramkę zdobyli gospodarze.
Na 2 minuty przed gwizd­
kiem na przerwę akcję Jan­
czyka i Grabarza „główką”
wykończył Karcz.

W pierwszym kwadransie

drugiej części gospodarzom
udało się podwyższyć na 2:0.
S. Jagła przejął piłkę na środ­
ku boisku i mimo asysty
trzech obrońców strzałem z

pola karnego pokonał bram­
karza. Kilkadziesiąt sekund

później goście za sprawą
Persaka zdobyli „kontakto­
wego” gola. Potem okazje
mieli jeszcze Dybowski i S.

Jagła, lecz wynik już się nie
zmienił.

TEAM Market
(0 22) 62-02-413

(0 14) 22-33 -35

t.Jadowniczanka 12 30
2. Pogoń 12 29
3. Chemik 12 26
4. Tamci 12 24
5. Radomyślanka 12 21

(i. Gosławice 12 19
7. Pogórze 12 16
8.Tuchovia 12 16
9. Dąbiwia 12 16
10. Żabno 12 15
11. Rzezawianka 12 15
12. Dunajec Z. 12 13
13. Dunajec M. 12 13
14. Wisłoka II 12 12
15. Gryf 12 12

16. Wisła/Elernil 12 11
17. Błękitni 12 10

18. Tarnoeia II 12 : 9

39:4
30:9
30:8

30:14
20:17
26:29
18:17
18:25
21:30
18:16
15:18
13:21
18:29

23:23
10:22
18:32
10:26
9:26

BŁĘKITNI Tarnów - TUCHOYIA Tuchów 2:1 (1:0)

Szczęście
do „południowców"

Bramki: Foszcz 12 min z

karnego, Michał Marzec 59
min — B. Grzebień 70 min. Sę­
dziował: Jacek Bochenek z

Dębicy. Żółte kartki: Latasie-
wicz — Karpiel, K. Stec, T.
Stec. Widzów 25.

BŁĘKITNI: Zbiec — Latasie-

wicz, Babiarz, Szydłowski —

Kapłon, Olesiński, Michał Ma­
rzec, Foszcz, Zych — Maciej
Marzec (64. Czarny), Majcher
(75. Wańtuch)

TUCHOVIA: Nowak - Hoł­
da, Karpiel, Różycki, Piekarz
— Styrkowiec, Skrężyna (61.
Olech), K. Stec (46. Okaz), M.
Stec (31. T. Stec) — Ustjanow­
ski, B. Grzebień.

Tarnowianie mają wyraźne
szczęście do zespołów z połu­
dnia województwa. Na inau­
gurację rozgrywek z kwit-
niem odprawili Pogórze Ple­
śna, wczoraj w identycznych
rozmiarach (2:1) pokonali zaś

Tuchovię i jest to — jak na ra­
zie — druga wygrana Błękit­
nych w tym sezonie.

Premierowe minuty zapo­
wiadały, że stroną dyktującą
warunki będą goście. Z dy­
stansu minimalnie niecelnie

przymierzali Różycki i M.
Stec. W 12 . minucie jednak,
akcja gospodarzy zakończyła

TAMEL Tarnów - DĄBROY1A Dąbrowa Tarnowska 2:1 (1:1)

Szanować nerwy
Bramki: G. Trzpit 41 min

(samobójcza), Kieroński 53
min — Piotrowicz 13 min. Sę­
dziował: Dariusz Mucha z

Bochni. Żółte kartki: Hry-
szczyszyn, Ocłoń — Kukla. Wi­
dzów 200.

TAMEL: K. Kędzierski — Ża­
ba, Mikoś, Wiśnicki — Szczu­
rek (46. Ocłoń), Hryszczyszyn,
Pożdal (67. Koza), Kieroński,
Stach — Tomaszowicz (85. Si­
kora), Janicki.

DĄBROVIA: Leżoń — P. So­
ja, P. Trzpit, Kukla, Węgiel —

Kot (78. Piasecki), G. Trzpit,
Piotrowicz, Gawlik — Wnęk,
Kozicki.

Tarnowianie zainkasowali

trzy punkty w pełni zasłuże­
nie, ale na własne życzenie za­
fundowali sobie bardzo ner­
wową końcówkę. Gdyby wcze­
śniej piłkarze Tamelu wyko­
rzystali przynajmniej część
dogodnych sytuacji, w drugiej
odsłonie pozostawałoby im je­
dynie „pilnowanie wyniku”. A
tak... W ostatnich minutach

się, w polu karnym Tuchovii,
faulem Różyckiego na Zychu,
a Foszcz z .jedenastki” poko­
nał Nowaka. Inicjatywę prze­
jęli piłkarze z Tuchowa, ale
ich akcje nie czyniły na przed­
polu Zbiecia poważniejszej
szkody. O wiele groźniejsi by­
li, nastawieni na kontry, go­
spodarze. Gdyby w 17 minu­
cie nerwy nie zawiodły ude­
rzającego z kilku metrów Maj-
chera, a po dwóch kwadran­
sach gry, Macieja Marca, sto­
jącego 6 metrów przed Nowa­
kiem, tarnowianie mogli
schodzić na przerwę z wiącej
niż przyzwoitą zaliczką. Po
wznowieni gry obserwowali­
śmy „Marcowy kwadrans”.

Najpierw, w 46. i 48. minucie
Nowakowi poważnie zagroził
Maciej (w drugim przypadku
trafił w poprzeczkę). W 59.
min zaś dał o sobie znać Mi­
chał, który ograł trzech

obrońców, „położył” bramka­
rza i podwyższył na 2:0. Tu-
chovia rzuciła się do ataku ca­
łą drużyną i o mało, za przyję­
tą taktykę, nie została skarco­
na 10 minut później. Czarny
odebrał piłkę Różyckiemu,
ale w sytuacji jeden na jeden
z bramkarzem za daleko wy­
puścił sobie piłkę.

goście osiągnęli przewagę w

polu, szukając szansy na wy­
równanie. Prawdę mówiąc
jednak okazji na pokonanie
Kędzierskiego nie mieli.

W pierwszych fragmentach
gra toczyła się nie tyle na po­
łowie Dąbrovii, co wręcz jej
polu karnym. W 13 minucie

jednak, po pierwszej składnej
akcji zespołu przyjezdnego,
G. Trzpit zagrał w okolice na­
rożnika pola karnego, a Pio­
trowicz przelobował bramka­
rza umieszczając piłkę tuż

pod spojeniem poprzeczki z

„długim” słupkiem. Jeszcze

tylko raz goście przedarli się
na przedpole Kędzierskiego,
ale golkiper na róg sparował
uderzenie Kozickiego z 17
metrów. Po drugiej stronie
boiska obrońcy dwukrotnie z

linii bramkowej wybijali pił­
kę po „główkach” Hryszczy-
szyna (raz pomógł im w tym
także słupek), na bramkę Le-
żonia bez powodzenia ude­
rzali także: Tomaszowicz (w

_ 'A'0,

Bramka Barłomieja Grzebie­
nia pozwoliła Tuchovii jedynie
na zmniejszenie rozmiarów

porażki

W 70. min B. Grzebień z li­
nii pola karnego uzyskał kon­
taktowe trafienie i goście po­
stawili wszystko najedną kar­
tę. W najdogodniejszych sytu­
acjach na wyrównanie B.
Grzebień nie trafił jednak w

bramkę z 4 metrów (79. min),
zaś strzał Olecha (87. min)
wylądował na słupku, (dnie)

sytuacji sam na sam), Janicki,
Kieroński, Pożdal... Sytuacje
można mnożyć. Wyrównanie
padło tymczasem w okolicz-
nościah bardzo — dla tarno­
wian — szczęśliwych, a strzel­
cem okazła się... G. Trzpit,
który próbując ubiec na 5.
metrze szarżującego napast­
nika wślizgiem umieścił piłkę
we własnej bramce.

Po zmianie stron Tamel
dość szybko zdobył trafienie

dające mu zwycięstwo. W 53
min. lewym skrzydłem
przedarł się Hryszczyszyn. Po

jego dośrodkowaniu, Janicki

wycofał piłkę na 16. metr do

Ocłonia, ten uderzył na bram­
kę, a kierunek lotu piłki zmie­
nił stojący przed Leżoniem

Kieroński, umieszczając ją w

siatce.
Po szybkich kontratakach

gospodarze mieli jeszcze oka­
zję na podwyższenie (sytuacji
sam na sam nie wykorzystali
Kieroński i dwukrotnie To­
maszowicz). (dnie)

RADOMYŚLANKA-ŻABNO 2:1 (1:1)

Bramki: Kardyś 35 min, Z.
Gałat 70 min — Krzaczek 19
min. Sędziował: Stanisław
Dziadoń z Bochni. Żółte kart­
ki: Szymaszek — Mękina. Wi­
dzów: 300.

RADOMYŚLANKA: Klisie-
wicz — G . Kilian, rokita, Cze-

piel, Dragan — Kośla, Kardyś,
Cholewa, Mysiak — G . Giża

(46. Z. Gałat), T. Gałat (55. Szy­
maszek)

ŻABNO: Szymura — Mięki­
na, Madejski (55. Węgiel, 73.
R. Urban), Krzaczek, T. Urban
— Patoń, Pochroń, Mikos (80.
Kijowski), Trytko (46. Paweł

ŁośI)-G.Sęk,M.Sęk.
Gospodarze już w 9 minu­

cie mogli prowadzić. Po poda­
niu Mysiaka w sytuacji „sam
na sam” z bramkarzem zna­
lazł się Kardyś, lecz Szymura
okazał się lepszy. Dziesięć mi­
nut później goście przepro­
wadzili kontrę i Krzaczek
uderzeniem z 16 metrów uzy­
skał prowadzenie.

JADOWNICZANKA
- WISŁA/ETERNIT Szczucin 7:0 (1:0)

Bramki: Kocik 12 min, Ko­
ziołek 52, 61 i 62 min, Gła­
dysz 66 min, Kita 72 min,
Krawczyk 80 min. Sędziował:
Jarosław Nosek z Tarnowa.
Żółta kartka: Romanowski.

Widzów: 300.
JADOWNICZANKA: J. Palej

— M. Palej, Sobczyk, Maksim-

czyk — Sysło, Kocik (79. Ksią­
żek), Nizioł (74. Krawczyk),
Szyszka, Gładysz — Koziołek,
Ogiela (61. Kita).

WISŁA/ETERNIT: Ziętara -

Saj, Romanowski, Szrom, W.
Smaś (76. Łopata) — Sitko, Ko­
wal, J. Smaś, Nowakowski —

Lechowicz, Głód (76. Będkow­
ski).

Pogromowi Wisły przyglą­
dali się przedstawiciele Pol­
skiego Związku Piłki Nożnej:
wiceprezes Ryszard Kulesza,
Eugeniusz Kolator oraz To­
masz Jagodziński, a także
członkowie TOZPN i piłkar­
skich władz makroregional-

GRYF Dębica -WISŁOKA II Dębica 2:1 (1:1)

Bramki: Dutkiewicz 36

min, Syguła 88 min — Skrzy­
pek 42 min. Sędziował: Bog­
dan Janas z Brzeska. Żółte
kartki: Brandys — Łoch. Wi­
dzów: 100.

GRYF: Liszka — Posełkie-

wicz, Smaś, Cygan, Brandys —

Witold Wańtuch, Syguła, Dut­
kiewicz, Olechowski — Stasic-
ki (72. Skóra), Parat (89. Wal­
demar Wańtuch).

WISŁOKA II: Kopczyński —

Kasowicz (50. Ochab), Krystek
(66. Świstak), Król, Skrzypek
— R. Rokosz, Łoch, Pszenicz­
ny, Królikowski — Bobek, We-

rbowy (78. Szczeklik)

Potem oba zespoły miały
dobre okazje do strzelenia
bramki. G. Giża w 24 minucie
z 16 metrów nie trafił w pustą
bramkę, w 26 minucie Trytko
z 15 metrów posłał piłkę w

słupek, a nieco później G. Gi­
ża minimalnie przestrzelił.

W 35 minucie gospodarze
przeprowadzili pierwszą sku­
teczną akcję. Po zagraniu G.

Giży wyrównał Kardyś. Przed

przerwą ponownie zmarno­
wano kilka dogodnych szans.

W 43 minucie G. Sęk „główko­
wał” w słupek, a Kośla nie po­
trafił pokonać samotnego
Szymury.

Tuż po przerwie piłka po
raz trzeci w tym meczu wylą­
dowała na słupku, tym ra­
zem po uderzeniu Pochro-
nia. Zwycięstwo gospoda­
rzom zapewnił Z. Gałata.

Najpierw po uderzeniu Szy-
maszka gości ratował ponow­
nie słupek, ale dobitka trafiła

już do siatki. (pul)

nych, którzy uczestniczyli w

spotkaniu poświęconym po­
mocy dla klubów poszkodo­
wanych przez powódź.

Goście ze Szczucina od sa­
mego początku nie mieli wie­
le do powiedzenia. W ciągu
pierwszych 45 minut stracili

tylko jednego gola, bo Ziętara
bronił bardzo dobrze i szczę­
śliwie.

Po przerwie bramkarz Wi­
sły nie mógł już nic pora­
dzić, bo gra toczyła się głów­
nie na połowie gości. Efekty
tego były dla nich nieżyt
przyjemne. Na bramkę Zię­
tary spad! grad strzałów.

Przewodzący najlepszym
strzelcom „okręgówki” Pa­
weł Koziołek do swojego do­
robku dorzucił kolejne trzy
bramki. A że i jego koledzy
„mierzyli” dokładnie kibice

mogli być w pełni usatysfak­
cjonowani. Gole padały śre­
dnio co 5 minut. (pul)

W dębickich derbach nie
brakowało ochoty do gry i

bramkowych okazji. Z kon­
frontacji zwycięsko wyszli
gospodarze, bo popisali się
lepszą skutecznością. Prowa­
dzenie uzyskał Dutkiewicz

po szybkiej kontrze piłkarzy
Gryfa.

Jeszcze przed przerwą wy­
równał Skrzypek zaskakują­
cym uderzeniem z 30 me­
trów.

Kiedy wydawało się, że

mecz zakończy się remisem
obrońcom gości przytrafił
się błąd, który skwapliwie
wykorzystał Syguła. (pul)

POGÓRZE Pleśna - DUNAJEC Zakliczyn 1:0 (0:0) GOSŁAWICE - POGOŃ Biadoliny Rad. 3:1 (1:1)

Bramka: M. Gąciarz 83 min.

Sędziował: Tomasz Borkowski
z Dębicy. Czerwona kartka:

Krzyżak (60 min — faul bez pił­
ki). Ż . kartki: P. Szymański —

Więcek, Ludwa. Widzów: 150.
POGÓRZE: Pięciak — J. Bu­

dzik, R. Gąciarz, P. Szymań­
ski (70. Gacek) — Knapik, Ku-
czera (60. M . Budzik), M. Szy­
mański, Kula (65. Kamykow-
ski), S. Szymański — Czerwo­
ny, Gierałt (75. M. Gąciarz)

DUNAJEC: Machowski — Sa­
pała, Michalik, Mleczko, Lu­
dwa — Kuna (70. Włodarczyk),
Gdowski, Migdał (46. Sobol),
Bolechała — Więcek, Krzyżak

Początek niemrawy. Lekka

przewaga gospodarzy nie przy­
niosła rezultatów bramko­
wych. Po akcji Czerwonego z

Gierałtem piłka poszybowała
tylko obok słupka. Goście od­
powiedzieli kontrą zainicjowa-

IM
jlj

W bramce Dunajca stanął, wy­
pożyczony z Orła Dębno, Miro­
sław Machowski. Przed poraż­
ką gości jednak nie ustrzegł

ną przez Krzyżaka. Po jego do­
środkowaniu „główkował”
Więcek, ale nad poprzeczką.

Po wznowieniu gry piłka­
rze z Pleśnej zaatakowali nie­
co śmielej. Efekt? — centra S.

Szymańskiego w 55 min i cel­
na „główka” Czerownego z 7
metrów obroniona jednak
przez Machowskiego. Na nie­
spełna kwadrans przed koń­
cem z wolnego dośrodkowy-
wał J. Budzik, lecz M. Budzik

uderzył koło słupka. Dunajec
w chwilę potem wyprowadził
groźną kontrę. Więcek minął
kilku obrońców, ale jego
strzał z 5 metrów zablokował
R. Gąciarz.

Decydująca bramka padła
na 7 minut przed końcem.

Wrzutkę w pole karne M. Bu­
dzika strzałem z 6 metrów na

gola zamienił M. Gąciarz.
Osłabieni goście (w 60 minu­
cie za brzydki faul boisko opu­
ścił Krzyżak) strat nie byli już
w stanie odrobić. (pul)

Bramki: Rogoziński 6 i 90
min, Misiewicz 51 min — Pa­
dło 41 min z karnego. Sędzio­
wał: Sebastian Pasek z Tarno­
wa. Żółta kartka: A. Wołek.
Widzów 300.

GOSŁAWICE: Smęda - Bat­
ko (87. Zorek), Wróbel, Misie­
wicz, Skóra — Broda, Witek, S.
Tokarz — Malik (83. Cichocki),
Rogoziński, R. Tokarz.

POGOŃ: Bartosz — Widio,
Hajnysz, A. Wolek, M. Góral —

D. Góral (65. Gąsiorek), K. Za­
bawa, T. Góral, Pabian — Pa­
dło, Rędzina (46. Pałka).

Gospodarze nie zamierzali

toczyć z Pogonią otwartej gry,
przyjmując ją na własnej po­
łowie i wyprowadzając szyb­
kie ataki. Taktyka dała owoce

już w 6 min. Kontratak za­
kończył się rzutem wolnym,
Wróbel „wrzucił” na pole kar­
ne, a Rogoziński strzałem

głową po raz pierwszy poko­
nał Bartosza. Goście wzmogli
ataki, ale szanse na powodze­
nie wróżyły one jedynie do li­
nii pola karnego i tak już zo­
stało do końcowego gwizdka
(bardzo dobra postawa w de­
fensywie Wróbla i Skóry). Po­
goni udało się wyrównać z

rzutu karnego podyktowane­
go za starcie Misiewicza z

Wolkiem.
Gosławice były groźniejsze

w ofensywie i po niewykorzy­
stanych sytuacjach Malika w

28. min (sam na sam), S. To­
karza w 34. (uderzył w po­
przeczkę) i Rogozińskiego w

36. (wolej z 5 metrów), naj­
pierw z 25 metrów, z boku

boiska, w górny róg bramki
trafił Misiewicz, a w 90. min,
po akcji Brody, Rogoziński
ustalił rezultat pieczętując
bardzo udany występ, (dnie)

DUNAJEC Mikołaj.-
TARNOYIAII 2:3 (0:2)

Bramki: P. Klich 60 i 90 min
— Hajnysz 27 min, Mróz 30

min, Wardzała 67 min. Sędzio­
wał: dariusz Mlkuta z Żabna.
Czerwona kartka: Mądel (10
min — druga żółta). Żółte kart­
ki: R. Bibro, P. Klich, Suro-
wiecki — Mądel. Widzów 150.

DUNAJEC: Janusz - Men­
del, gajdur, K. Bibro, Moskal
— A. Bibro (46. Smoleń), ka­
nia, A. Klich (84. Damian), R.
Bibro — P . Klich, Surowiecki

(46. Wiśniewski).
TARNOVIA II: Chlipała -

Surdel, Mądel, Maciosek, Lis —

K. Tomala, R. Tomala, Mróz —

Pawłowski, Wardzała, Hajnysz.
Przez 80 minut goście grali

w „dziesiątkę". Tuż przed koń­
cem remis mógł zapewnić Du­
najcowi R. Bibro, ale strzelając
głową z linii pola bramkowego
nie trafił w bramkę. (dnie)
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Wroński i Kubatek

pokonali Huragan!
ORKAN Szczyrzyc — HURAGAN Waksmund 3:0 (1:0)

Bramki: Kubatek dwie (58 i 85), Malinowski 2 głową. Sędzio­
wał: Józef Śliwiński z Limanowej. Żółte kartki: Klamerus, L. Wak­
smundzki, Krzystyniak, Kołaczyński, Pazdan.

ORKAN: Ćwik — Potoczny,
Puchała, Kołaczyński, Kape­
la — Wroński, Malinowski,
Duszyński, Pazdan — Maje-
ran (70 Szpilka), Kubatek.

HURAGAN: K. Wak­
smundzki — Gacek, L. Wak­
smundzki, W. Waksmundz­
ki, Możdżeń — Worwa, Cho­
lewa, Krzystyniak, Klamerus
— Bamburowicz, Kapłon.

Bardzo dobre spotkanie
rozegrali gospodarze poko­
nując zawsze groźny Hura­
gan. Pierwszoplanowymi po­
staciami spotkania byli do­
świadczony Ryszard Wroń­
ski, który zapisał asysty przy
wszystkich golach oraz strze­
lec dwóch bramek Mieczy­

sław Kubatek. Pojedynek ten

miał swój podtekst. Drużynę
z Waksmundu prowadzi Ma­
rian Tajduś mieszkający
w Tymbarku, a więc bardzo
blisko Szczyrzyca. Już w 2
min Wroński wykonywał
rzut wolny. Wrzuconą na 5
m piłkę przejął na głowę Ma­
linowski i pokonał Krzyszto­
fa Waksmundzkiego. Dwie

następne bramki dla miej­
scowych padły niemal
w identyczny sposób. Wroń­
ski dokładnym podaniem
obsłużył Kubatka, który po
ograniu defensorów Huraga­
nu znalazł się w sytuacji sam

na sam z bramkarzem gości
i celnie strzelił.

Trener gości Marian Tajduś nie miał wesołej miny po powrocie
drużyny ze Szczyrzyca.

■"*
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GRYBOYIA

ŁIMANOVIA 1:0 (0:0)
Bramka: Tubek 66. Sędziował: Jan Piecuch z Gorlic. Żółte kart­

ki: Tomasik, Abram.

GRYBOVIA: Jachowicz — J. Borek, Kościsz, J. Kiełbasa,
Bernasiewicz — R . Igielski, Słowecki (60 D.Igielski), M.

Igielski (76 Zawiliński), Nalepa — Tubek, M. Borek (46 Woj­
tas).

LIMANOVLA: Gaik — Sejmej, Tomasik, Abram, B. Bieda —

Zawada, Joniec, Gąsior, Gawlik — R. Bieda, Wójcik.
Goście przyjechali do Grybowa tylko w 11- osobowym

składzie, pomimo to zaprezentowali się z bardzo dobrej
strony. Faworyt tego spotkania — Grybovia dosyć długo nie

mogła poradzić sobie z rozmontowaniem defensywy gości.
Dopiero w 66 min wprowadzony sześć minut wcześniej

Dariusz Igielski zagrał dokładną piłkę do Tubka, który
znalazł się w sytuacji sam na sam z Gaikiem i zdobył jak
się później okazało bramkę na wagę trzech punktów.

Opinie po meczu:

Prezes Grybovii, Władysław Durlak
— Limanovia była dla nas bardzo wymagającym przeciw­

nikiem i swoją postawą mile nas zaskoczyła. Liczyłem na

efektowniejszą wygraną, cóż nie wykorzystaliśmy wielu

dogodnych sytuacji podbramkowych. Zmarnowali je m.in.

Nalepa, Tubek.

PODHALE-

SKAŁNIK/BOGDAŃSKI 1:0 (0:0)
Bramka: Rogal 85. Sędziował: Zbigniew Gomółka z Nowego

Sącza. Żółte kartki: R. Żółtek, Rogal, Szubryt.

WIERCHY Rabka -

OGNIWO Piwniczna 3:0 (0:0)
Bramki: Wróbel 65 karny, Kasprzyk 77, Zachara 82. Sę­

dziował: Andrzej Gomółka z Nowego Sącza.

WIERCHY: Sum — Fudala (49 Rudolphi), Wojtowicz, S.

Pędzimąż, Zachara — Kościelniak, Kołat, K. Pędzimąż,
Wróbel — Czyszczoń (80 Gacek), Jeziorski (70 Kasprzyk)

OGNIWO: Kopyciński — Pierzga, Panczykowski, Toczek,
Mucha — Bołoz, R. Ściurka, Marek Ściurka, Weber — Fa-

ron, Maciej Ściurka.
Gospodarze byli zdecydowanym faworytem tego spotka­

nia. I wygrali zasłużenie, chociaż dosyć długo przyjezdni
rozsądnie się bronili. Dopiero w 65 min Panczykowski za­
grał piłkę ręką w polu karnym i arbiter podyktował rzut

karny. Pewnym wykonawcą jedenastki okazał się Wróbel.

Drugiego gola strzeli! Kasprzyk lobując wysuniętego
bramkarza przyjezdnych. Wynik spotkania ustalił na

osiem minut przed zakończeniem meczu Zachara z ok. 15
m celnie trafiając do bramki rywali. Po meczu prezes
Wierchów Wiktor Bachu la wyliczał zmarnowane okazje na

strzelenie bramek przez swój zespół. Trzy razy piłka po
strzałach rabczańskich graczy odbijała się od słupka (Je­
ziorski 10 min, Wróbel 15 min, Kołat 45 min).

POPRAD/GALTEX-

BIEGONICZANKA 2:0 (0:0)
Bramki: A. Gościński 78, K. Budaj 82. Sędziował: Jan Król

z Gorlic.

POPRAD/GALTEX: D. Platenik — J . Gościński, Ruchałowski,
Tokarz, Latocha — R . Śliwiński, Krok, Gacek, A. Gościński — K .

Budaj (84 Hojniak), Sowiźdżał.
BIEGONICZANKA: Wojtowicz — Ormiański, Łatka, Podpora,

Żabecki — Robak, Poręba, Stawiarski, Marczyk — Jedynak,
Uszko (46 Pogwizd).

Krok przyczynił się do wygranej swojej drużyny

Biegoniczanka w pierwszej połowie nie wykorzystła wielu

znakomitych sytuacji na zdobycie bramki. Srogo się to zemści­
ło po przerwie, kiedy to gospodarze dewukrotnie zmusili do

kapitulacji Wojtowicza.

ORZEŁ Wojnarowa -

ŚWINIARSKO 4:1 (0:0)
Bramki: Kantor trzy (65, 73, 77), J. Miłkowski 90 — P. Fałowski 87.

Sędziował: Maciej Kołodziejczyk z Zakopanego. Żółte kartki: Kantor,
Janur, A. Knurowski, Twardy.

ORZEŁ: P. Miłkowski — Chronowski, Gigoń, Sroka, Olszewski -

Włodarz (60 J. Miłkowski), Żarnowski, Frączek, Górski (46 Sus) —

Kantor, Nowak.
ŚWINIARSKO: Majda — J. Fałowski, Lizoń, Lis (46 P. Fałowski),

Twardy— A . Knurowski (54 Piotr Bodziony I), Janur, Węgrzyn, R.
Knurowski — Leśniak, Pasiut (75 Drzyzga).

Pierwsza połowa była bardzo wyrównana. Obie drożyny wy­
pracowały sobie po dwie dogodne sytuacje strzeleckie, ale nie za­
kończyły się one zdobyczą bramkową. W drugiej połowie domino­
wali gospodarze, czego efektem cztery zdobyte bramki. Znakomi­
tą skutecznością popisał się Stanisław Kantor strzelając trzy bram­
ki i notując klasyczny hat- trick.

KOLEJARZ Stróże -

ZAWADA Nowy Sącz 1:2 (0:1)
Bramki: M. Gryboś 50 — A. Aleksander 20 karny, Popiela 65.

Sędziował: Mieczysław Niemas z Nowego Sącza. Żółte kartki:

J. Gryboś, M. Zięba, Koszut, Bodziony, kulpa, Rembiarz.

KOLEJARZ: J. Gryboś — Sorota, B. Zięba, M. Zięba, Cyran —

Klimek (75 Kiełbasa), S. Zięba (67 Barczyk), Głąb, Piekarz —

Dziedzic, M. Gryboś.
ZAWADA: Jankisz - Koszut, Bodziony, Klimczak, Popiela,

Rembiarz — Żarnowski (55 Bogdański), A. Aleksander, Kul­
pa — Ogórek, D. Aleksander (79 Skrzypiec).

W 20 min Artur Aleksander z rzutu karnego strzelił pier­
wszą bramkę dla przyjezdnych.

LIMANOVIA - GOLESZÓW
0:5 (0:3)

Bramki: K. Kozdroń dwie

(18, 52), A. Kamieniarz dwie

(40, 81), Kowalewska 3. Sę­
dziował: Piotr Maurek z Krako­
wa.

LIMANOVIA: Agnieszka
Wójcik — Król, A. Włodarczyk
(30 Augustyn, 55 Rawińska),
Golonka, N. Kuzar — M. Wło­
darczyk, Olesiak, Chylińska,
Agnieszka Pacułt — Anna Wój-
cik Lach

GOLESZÓW: Polok — M. Ka-

mieniorz, Czakon, Niedoba,
Gawrońska — A. Kamieniorz,
K. Kozdroń, Bukowczan (55
Stanieczak), Wandzel — Móż­
dżek, Kowalewska.

W pojedynku dwóch benia-
minków lepszy okazał się ze­
spół z Goleszowa. Limano-
wianki zdziesiątkowane cho­
robą nie wystąpiły w najsil­
niejszym składzie. Aby skom­
pletować drużynę trener Zbi­
gniew Twaróg wprowadził na

boisko... bramkarkę Katarzy­
nę Augustyn.

Opinie po meczu:

Henryk Chmiel, trener Go­
leszowa:

— Nasza radość jest o tyle
większa, że jest to nasze

pierwsze historyczne zwycię­
stwo w lidze. W pierwszym
spotkaniu ulegliśmy Rolniko­
wi Biedrzychowice 0:3. Uwa­
żam, że mecz był bardzo wy­
równany. Posiadaliśmy prze­
wagę fizyczną i moim zda­
niem to zadecydowało o wy­
granej. Obawiałem się tego
meczu. W drodze do Limano­
wej prosiłem drużynę o uważ­
ną grę w obronie. To dla nas

psychologiczna wygrana.
Wierzę, że teraz będzie nam

się wiodło w lidze coraz le­
piej.

Zbigniew Twaróg, szkole­
niowiec limanowianek:

— Cóż mogę powiedzieć.
Żal, wielki żal, że choroba

zdziesiątkowała zespół. Była
szansa nawiązania wyrówna­
nej walki z rywalkami. Wszy­
scy chwalą drużynę za grę, ale

punktów brak. Liczyłem na

wygraną.
Stanisław Strug, prezes Li­

manowi:

Sytuacji do strzelenia bra­
mek mieliśmy wiele. Szkoda,
że niwykorzystały dobrych
okazji Agnieszka Olesiak

PODHALE: Frysztak — Długopolski, K. Grzybek, Liptak,
Malasiński — R. Żółtek, Kokoszka, Rogal, M. Dudek — Kuź­
niar, P. Żółtek.

SKALNIK/BOGDAŃSKI: Orzeł — Szubryt, Griński, Rolka,
Kościółek — Michalik, Szmydt, M. Ziobrowski, A. Ziobrow-
ski — Gaborek, Gruszczyński.

Nowotarżanie poczynają sobie w lidze coraz lepiej.
Wczoraj pokonali Skalnika, czym sprawili niespodziankę.
Jedyną bramkę na pięć minut przed zakończeniem spotka­
nia zdobył Rogal. Najpierw mocny strzał oddal na bramkę
przyjezdnych Piotr Żółtek, Orzeł zdołał odbić piłkę przed
siebie, w okolicach 15 metra przyjął ją Rogal i strzelił. Pił­
ka po drodze odbiła się od jednego z defensorów Skalnika,
zmyliła bramkarza i wpadła do siatki.

-- --- --- --- --- --- --- --- --- --- -- --- --- -- ~~i P. Olchawa (80 Krzyżak) —

Kolumnę opracował: Górowski, Krzak, Klok, T. 01-
Dariusz GRZYB chawa — G. Olchawa, Stojak.

l.Wierchy
2,Grybovia
3.Orkan
4.Helena

10 30
10 28

30:10
19:3 JUTRZENKA-

10 17
10 17

15:8
19:15

HELENA 2:3 (2:2)

5.Huragan 10 16 20:12 Sędziował: R. Koral z Nowe-

6.Jutrzenka
7.Zawada

10 15 15:13 go Sącza. Żółte kartki: Trzebu-

10 14 12:13 niak, Jaszewski, S. Strama, Bu-

8.Poprad 10 13 10:17 chała, Fritz, Klok, Stojak,
9.Limanovia 10 13 15:24 Pach.

10.Skalnik 10 12 14:11 JUTRZENKA: Merta - Trze-
11.Orzeł 10 12 15:26 buniak, S. Strama, Chudoba,
12.Podhale 10 11 12:17 Galica (86 Stanek) — Klimecki

13.Biegonczanka 10 10 15:20 (46 Łukaszczyk), Walczak,
14.Swiniarskó 10 10 10:16 Marcisz, J. Strama — Sochac-

15.Kolejarz 10 8 5:11 ki, Zakrzewski (78 Fortuna).
16.Ogniwo 10 3 11:2 HELENA: Pędzich (17 D. Fi­

lipek) — Pach, Fritz, Buchała,

II liga kobiet

Sylwia Kuzar, która do tej pory była podporą defensywy ze

względu na kontuzję nie wystąpiła w meczu

i Magdalena Chylińska, strzałem, ale piłka przeszła
Zwłaszcza ta ostatnia popisa- obok bramki.
ła się w 80 min pięknym Tekst i foto:(DG)
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Ekstraklasa tenisa stołowego mężczyzn

Pierwsze punkty w grudniu?
SAN Poznań — Realbud PODGÓRZE Kraków 6:4

Punkty: Kiełb 2,5, Mroziński 2, Lisiak 1, Tomicki 0,5 — Gret-
schel 1, Pieriewierziew 1, Zieliński 1,5, Bakała 0,5.

Udany koniec
WANDA Kraków - LEŻAJSK 1525 Krosno 48:41

Do Poznania krakowianie

jechali z nadzieją na pierwsze
punkty w lidze. Gdy się la
sztuka nie udała, to najpraw­
dopodobniej następna realna
szansa na te punkty przytrafi
się Podgórzu dopiero w...gru­
dniu! Bowiem wtedy rywala­
mi naszego zespołu będą pre­
zentujące podobny poziom
drużyny z Zielonej Góry i Gli­
wic. Wcześniej, gdy przyjdzie
się zmierzyć z Ostródą czy
obrońcami mistrzowskiego ty­
tułu, Piasecznem, już „hono­
rowa” przegrana byłaby wyni­
kiem godnym odnotowania.

— W Poznaniu liczyłem na

co najmniej jeden punkt — mó­
wi trener Zbigniew Kostuch. -

Ekstraklasa tenisa stołowego kobiet
BRONOWIANKA I Akropol —

CYFRAL Zagrodniki I Łódź 0-4.

Godzinę i parę minut trwa­
ło spotkanie. W pierwszej od­
słonie Wioletta Matus nie da­
ła rady utytułowanej przeciw­
niczce Agnieszce Gieradze

(obecnie Barciuk). Przegrała
gładko 2-0 . Magda Górowska
dzielnie walczyła, ale nie dala

rady Chince Dong Rui Fang.
Mogła punkty zdobyć Marta
Piłka lecz w sobotę ręka „nie
podawała” i przegrała z bar­
dziej doświadczoną rywalką
Izabelą Frączak. Przystanie 0-
3 do stołu podeszły deblistki

Matus, Górowska przeciwko
Gieraga-Barciuk, Dong Rui

Feng. Przyjezdne łatwo wy­
grały i mogły po siedemdzie­

Niestety zawodzi Sebastian Ba­
kała, który jeszcze nie wygrał
ani jednej gry singlowej w tym
sezonie. Tak było również w

meczu z Sanem, mimo że stał

przed ogromną szansą na zwy­
cięstwo w grze z Lisiakiem pro­
wadząc w trzecim secie 12:8.
Ale przegrał tę partię do 14.

Nie tylko Bakała miał słabszy
dzień. Bo chyba trudno chwa­
lić Zielińskiego za przegranie
seta, mimo prowadzenia 19:14.
Na pierwszym stole zarówno
Gretschel jak i Pieriewierziew

wykorzystali słabszą formę To­
mickiego i zdobyli punkty. Nie­
stety najtrudniejszy pojedynek
Pieriewierziew przegrał z Kieł-
bem 1:2, a o tym jak wyrówna­

sięciu minutach wracać do
Łodzi. (ab)

ISKRA Prembud Konin —

WANDA 4-0
W pierwszym pojedynku

niedawna zawodniczka Bro-
nowianki Ukrainka Margarita
Piesocka wygrała z Jolantą
Szatko-Nowak 2-0 (11,6) i po­
tem gospodynie miały „z gór­
ki”. Jakob wprawdzie wygrała
z Pękałą pierwszego seta do

13, ale już dwa następne były
poza jej zasięgiem (-22,-18). 3-
0 dla gospodyń było po meczu

Patrycji Molik, która ograła
Annę Rączkę. Mecz trwał
dwie godziny. (ab)

Pozostałe wyniki: Noteć
Inowrocław — Telwolt Tarno­
brzeg 0-4, AZS WSP Często­

na była to gra świadczy choćby
przegrana krakowianina w

drugim secie do 19. (Ja)
Pozostałe wyniki: Olimpia

Grudziądz — KS Piaseczno 6:4,
Izolator Boguchwała — War-
rior Morliny Ostróda 0:10, AZS
Politech. SI. Gliwice — AZS
AWF Gdańsk 5:5, Gaz Polski
Dorado Zielona Góra — LKS
Farm Frites Pogoń Lębork 4:6.

1. Warrior
2. Olimpia
3. Pogoń
4. Piaseczno
5. AZS Gliwice
6. AZS Gdańsk
7. San
8. Izolator

9.Podgórze
10.Gaz Polski

3524-6
3521-9
3 5 20-10
3 4 19-11
3 3 15-15
3 3 14-16
3 3 11-19
324-21
3 0 10-20
307-23

chowa — Politechnika Wro­
cław 0-4, JANTECH Jastrzębie
— Burza Wrocław 0-4 .

1. Telwolt 3612-0

Cyfral 3612-0
3. Politechnika 3 6 12-4
4. Burza 3212-4
5. Noteć 32 5-8

Iskra 324-8
7. AZS 324-8

Bronowianka 3 2 4-8
9. Wanda 324-9
10. JANTECH 3 0 0-13

W I lidze Bronowianka II

Hatron przegrała u siebie z

Naftomontażem Górnik Na­
fta Krosno 3-8 i po czterech

kolejkach zajmuje z 4 punkta­
mi 6 miejsce. (ab)

WANDA: Fijałkowski 12 (3, 3, 2, 2, 2), Tomkowiak 10 (3,1, 3, 1,
1, 1), Baliński 10 (3, 2, 2, T, 3), Zaremba 7 (1, 2, 2, 2, 0), Bodi 4 (2,
1, 1, -), Niemczura 3 (1, 2, 0, D), Ślęzak 2 (2, -, -), Włodarczyk 0

(0). KROSNO: Nagy 18 (3, 3, 3, 3, 3, 3), Kwieciński 10 (D, 1, 1, 3,
3, 2), Ciupak 9 (2, 1, 3, 2,1, 0), Kalinowski 3 (U, 2, W, 1), Ku leżak

3(0,-, -, -, 1), D. Fliegert (0, -, -,
- ), Nowak 0 (U, 0). Bieg po biegu: 3-

3, 4-2, 5-0, 5-1, 2-4, 3-3, 4-2, 2-4, 3-3, 2-4, 4-2, 2-4, 3-3, 3-3, 3-3.

Najlepszy czas: Robert Nagy — 73, 3 s w I biegu. Sędziował Le­
szek Demski z Ostrowa. Widzów 200.

Udanie zakończyli sezon

krakowianie. Ich zwycięstwo
nie podlegało dyskusji, gdyż
rywale jeździli właściwie we

trójkę, rewelacyjnie prezento­
wał się szczególnie Węgier Ro­
bert Nagy. Zaczęło się wpraw­
dzie od remisu, gdyż Bodi (ko­
lejny slaby występ, ale uspra­
wiedliwia go to, iż dopiero co

wyleczył kontuzję) i Zaremba
nie sprostali właśnie liderowi

przyjezdnych, lecz potem trzy
biegi skończyły się zwycięstwa­
mi gospodarzy. W II biegu Ba­
liński niezagrożony prowadził
a Ciupak odpierał ataki Niem­
czmy i gospodarze wygrali 4-2.
Dwa razy upadał na tor Jaro­
sław Kalinowski, najpierw w

III biegu, gdy motocykl ,'stanął

Turniej siatkarek w Mielcu

Wygrały z Augusto
Międzynarodowy turniej w siatkówce kobiet

w Mielcu wygrał zespół Pałacu Centrostalu

Bydgoszcz. Wisła Solidex sprawiła sporq nie­
spodziankę wygrywając z zespołem mistrzyń
Polski, Augusto Kalisz. Ale było to jedyne zwy­
cięstwo krakowianek, przy czym nie jedyne
punkty, bowiem słowacki Snin Vihlat wycofał
się z turnieju po kontuzjach kilku zawodniczek i
oddał Wiśle punkty walkowerem.

Wisła pierwszy mecz przegrała 0:3 z Pałacem

(-9,-12,-4) - w turnieju grano po trzy sety bez

względu na wynik. Drugie spotkanie przynio­
sło wiślaczkom wspomniany sukces z Augusto
2:1 (15,-4,9). Następnie Wisła przegrała z BKS
Bielsko 1:2 (-3,12,-9) i z Autoparlem Mielec 1:2 (-
10,13,-5).

W krakowskim zespole, kierowanym przez
Ryszarda Litwina, grały Kosek, Ziębacz, Dyba­
ła, Krawczyk, Kwaśniewska, Piekarz, Ślusarz,
Szydełko i Barbaszewska.

Końcowa klasyfikacja: l.Pałac, 2.Augusto,
3.Autopart, 4.BKS Bielsko, 5.Wisła, 6.Snin. (j)

mu dęba” i wypadl poza bandę
(Kwieciński wcześniej zanoto­
wał defekt w tym wyścigu i za­
miast zwycięstwa 5-1 goście
przegrali 0-5), a następnie w

IX, gdy postawiło mu motocykl
w poprzek toru (znów krośnia-
nie mogli wygrać 5-1, a tak

utrzyma! pierwszą pozycję tyl­
ko Kwieciński). Krakowianie

po raz pierwszy uznali wy­
ższość gości w piątym biegu,
znów za sprawą Nagy’ego, ale

uzyskali już 9 punktów prze­
wagi, potem ją jeszcze zwięk­
szając. Gdy stopniała do 7

(39:32) po tym jak Baliński w

XII biegu najechał na taśmę,
można było się jeszcze oba­
wiać o to, czy gospodarze wy­
grają. Kolejny remisowy bieg

przybliżył ichjednak do celu, a

następny już zagwarantował
wygraną. Trzecią z rzędu — ta­
kiej serii Wanda nie notowała
od pierwszego roku startów po
reaktywacji! (Żuk)

W innych meczach: Kole­
jarz Rawicz — Wybrzeże
Gdańsk 33:56, J.A.G. Łódź -

WTS-Allas Wrocław 30:60,
RKM Energo Invest Rybnik —

Wlókniarz-Malma Częstocho­
wa 30:60, LKŻ Lublin - Śląsk
Świętochłowice — nie odbył
się, Kolejarz Opole — Unia Tar­
nów — przełożony na dzisiaj,
ze względu na zły stan toru.

1. WTS
2. Wybrzeże

22
22

40
38

+607
+387

3. Włókniarz 22 36 +559
4. RKM 22 32 +227
5. Unia 2124 -5
6. Kolejarz R. 22 24 0
7. J.A.G. 22 19 -147
8. Krosno 22 14 -293
9. LKŻ 21 13 -324
10. Kolejarz 0. 21 12 -171
11. Wanda 22 8 -513
12. Śląsk 21 0 -617

Kandydat do Sejmiku Województwa Podkarpackiego z listy
I

°fi
'OA

Stefan Bieszczad
Lat 39, żonaty, dwoje dzieci; założyciel i prezes istniejącego od 1992 roku Przedsiębiorstwa Remontowo-Transportowego SURET w Dębicy - współ­
pracującego z wieloma największymi firmami w kraju - zatrudnia ponad 280 pracowników; członek Stowarzyszenia Rodzin Katolickich; aktywnie
uczestniczy we wszystkich inicjatywach AWS w Dębicy; inicjator wielu pożytecznych inwestycji w lokalnym środowisku (telefonizacja, gazyfikacja, bu­
dowa dróg).
W swej działalności w Sejmiku z racji nabytych
doświadczeń w pracy zawodowej chciałbym
wspierać przede wszystkim tzw. małą i średnią
inicjatywę. Uważam, że należy uruchomić

wszystkie możliwe i dostępne środki, gdyż jest to

szansa rozwoju dla naszego regionu. Należy
stworzyć takie warunki, aby wykorzystać cały po­
tencjał intelektualny i duchowy drzemiący
w mieszkańcach naszego regionu.

Chcę wpływać na politykę władz lokalnych, aby
wszystkie sprawy naszych rodzin były obiektem

jej najwyższej troski.

Chcę stworzyć warunki do powstawania nowych
miejsc pracy - szczególnie na wsi poprzez zwięk­

szanie nakładów inwestycyjnych na rzecz nadro­
bienia opóźnień w rozwoju bazy technicznej na­
szego regionu.

Będę dążył do uruchomienia lokalnych ulg po­
datkowych dla ludzi rozwijających drobną wy­
twórczość i przetwórstwo rolne.

Będę dążył do zapewnienia rolnikom naszego re­
gionu możliwości szybszego rozwoju oraz ochrony
przed dotowaną zagraniczną konkurencją przez
umożliwienie dopływu wystarczającej pomocy fi­
nansowej bezpośrednio do gospodarstw rolnych.

Jako radny Sejmiku Województwa Podkarpackie­
go będę wspierał podejmowane przez instytucje

oświatowe działania wykraczające poza ramy

obowiązujących programów w trosce o właściwy,
prawy rozwój intelektualny i duchowy naszej
młodzieży.

Drogi Wyborco, oddając głos na mnie

masz gwarancję rozsądnego i skutecznego
działania w realizowaniu i nadzorowaniu

TWOICH interesów.

„W duchu tradycji - skuteczne działanie!”
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Sprawiedliwy podział punktów
WANDA Kraków - WAWEL II Kraków 1:1 (1:1)

SŁOMNICZANKA —

HUTNIK II

1:4 (0:2)

PODHALE * A KLASA

Bramki: Borkowski 30 — Szumieć 38. Sędziował: R. Gaszyński.

WANDA: Korpak - Fijał­
kowski, Kulesza, Żółciak,
Urych — Salamon (46 Groń),
Kozik, Bobela, Krawczyk —

Prażuch (75 Poletek), Borkow­
ski (85 Iwanicki).

WAWEL II: Petrykowski —

Kurkiewicz, K. Szczepaniak,
Wnętrzak, Bojczuk — T . Szcze­
paniak, Szumieć, Mielec,

Knap (46 Hamowski) — Ryś,
Rogala.

Można powiedzieć, że sra-

wiedliwy remis pogodził obie

drużyny. Wawel II zagrał z

kilkoma juniorami w skła­
dzie, ale takajest dola drużyn
rezerwowych. Wanda nie

przestraszyła się wyżej noto­
wanego przeciwnika i od po­

czątku podjęła walkę. Przy­
niosło jej to efekt w 30 minu­
cie, kiedy to Petrykowski nie
doszedł do dośrodkowania i
Borkowski zdobył prowadze­
nie. Niedługo cieszyli się nim

gospodarze. Osiem minut pó­
źniej Szumieć uderzył z 20
metrów i piłka zatrzepotała w

bramce Korpaka.
W drugiej połowie Wawel II

próbował przechylić szalę na

swoją stronę, ale tak na dobrą
sprawę to nie mieli piłkarze z

ulicy Bronowickiej zbyt wielu

okazji do strzelenia zwycię-"
skiego gola. Gospodarzy wy­
nik remisowy wydawał się sa­
tysfakcjonować. W końcówce
zwalniali oni tempo akcji, a

ostatni gwizdek przyjęli z za­
dowoleniem.

Wobec zwycięstwa Hutnika
II taki rezultat nie mógł saty-
skakcjonować natomiast pił­
karzy Wawelu, którzy stracili
dwa punkty do drużyny z Su­
chych Stawów.

(kaba)

ARMATURA Kraków -

Bramki: Koprowski 27, 75, D. Chmielarczyk 32.

Sędziował: L. Solarz. Żółte kartki: Koprowski oraz

Gorczyński. Czerwona kartka: Górszczak. Wi­
dzów: 200.

ARMATURA: Węgrzyn — Podolski, Wszołek,
Piskorz, Dworak — Jaworski, Koprowski (75
Sęk), D. Chmielarczyk, Przybycień — Najder,
Sarga (80 Ochoński).

STAW: Górszczak — Żądło, Drożdż, Tekieli,
Gorczyński — Drabik, Sałch, Burkat, Sargu-
szko — Mika, Dziatkowicz.

Od samego początku zarysowała się spora
przewaga Armatury. Gdyby gospodarze mieli

lepiej ustawione celowniki, to po pierwszych
piętnastu minutach wynik oscylowałbyjuż w

okolicach sześciu, siedmiu do zera. Ani jed­
nak Przybycień, ani Najder ani Sarga nie po­
trafili skierować piłki do siatki w stuprocen-

STAW Polanka 3:0 (2:0)
towych sytuacjach. Jak strać przysłowie jed­
nak mówi — „co się odwlecze...”

Wreszcie udało się podopiecznym Jana Bur-
mera strzelić bramkę. Stało się to w 27 minu­
cie, kiedy Przybycień wrzucił piłkę z lewej
strony. Do dośrodkowania na piątym metrze

doszedł Koprowski i było 1:0. Pięć minut pó­
źniej po bramce D. Chmielarczyka było już
praktycznie po zawodach. Już do końca me­
czu przewagę miała Armatura, ale jej udoku­
mentowaniem był tylko jeden gol strzelony
przez Koprowskiego w 75 minucie spotkania.
Zawodnik gospodarzy wykorzystał nieudaną
pułapkę ofsajdową i po minięciu bramkarza
skierował piłkę do pustej bramki. Sytuacji do

podwyższenia wyniki mieli gspodarzejeszcze
kilka. Zawodziła jednak skuteczność w sytua­
cjach podbramkowych. (baka)

Bramki: Gościniak 89 —

Krzywda 53, 70, Zięba 30,
Chmiest 33.

SŁOMNICZANKA: Kata­
rzyński (70 Motyl) — T. Sta­
nek, P. Stanek, Sroka, Stachy-
ra (70 Jędrychowski) — Sul-
decki (60 Snakowski), Za-

grodzki, Sajnóg, Jagła — Go­
ściniak, Ucherski (60 R. Sta­
nek).

HUTNIK II: Latoś (46 Skór-

ski) — Stanula, Smęder (60
Prokop), Niedźwiedź,
Chmiest — Krupa (75 Ku­
źniak), Bernas, Przytuła, Woł­
czyk — Zięba (68 Gruchała),
Krzywda.

W bardzo ciężkich warun­
kach przyszło rozgrywać
mecz obu zespołom. Obfite

opady deszczu sprawiły, że

kałuże wody, które zalegały
niemal na całym boisku
znacznie utrudniały składne

rozgrywanie piłki. Tam

gdzie nie było wody pozosta­
wało błoto.

Gospodarze posiadali na­
wet przewagę, ale cóż z tego,
skoro w sytuacjach
podbramkowych zawodzili
na całej linii. Hutnik II tym­
czasem grał „swoje” i zdoby­
wał kolejne bramki. Pierw­
sze dwie padły w podobnych
okolicznościach. Zamiesza­
nie na przedpolu bramki
Słomniczanki i Zięba, a w

chwilę później Chmiest do­
pełniali formalności. Kolej­
ne dwa gole były konse­
kwencją odsłonięcia się go­
spodarzy, którzy chcieli po-
rawić wynik. Tym ostatnim
na osłodę pozostała honoro­
wa bramka Gościniaka zdo­
byta na minutę przed zakoń­
czeniem spotkania.

(bk)

KABEL II - ZRYW Szarów 5:0 (2:0)

Bramka: Kościółek 55, 63, Szewczyk 15, Bała 18, Kaczmar­
czyk 83. Sędziował: K. Prochowicz. Widzów 50.

KABEL II: Grzybek (46 Borsuk) — Sosnowski, Górecki, Szew­
czyk—Jasek, Siemieński, Kościółek, Skowronek (60 Kaczmar­
czyk), Badoń (46 Mitoraj) — Bała (46 Piskorz), Burliga.

ZRYW: Drab — Nowacki, Ortyl (46 Włodek), Sandel, Micha­
lik — Cieśla, Szewczyk, Rybicki, Puchała — Paproch, Surma.

Już w 15 minucie Kabel II prowadził 1:0 po strzale Skowronka.

„Po meczu” było już praktycznie dwie minuty później, kiedy to

Bała przymierzył z 18 metrów. Później gospodarze atakowali ca­
ły czas i strzelili jeszcze trzy bramki. Gdybyjednak byli bardziej
skuteczni mogło skończyć się nawet dwucyfrówką. (kb)

Grupa I

PRĄDNICZANKA - BI EZANOWIANKA

1:0 (1:0)
Bramka: Bubak 10. Sędzio­

wał: P. Trząstka. Żółte kartki

Gabryś — Wilk, Żurek. Czerwo­
na kartka: Prasiel.Widzów 50
osób

PRĄDNICZANKA: Masta-
lerz — Husarowski, Dutkow-

ski, Patoń (46 min. Dyrdaś),
Gaweł — Marcinkowski, Ko-

smacz, Duniec(61 min. Bębe­
nek), Gabryś — Bubak, Ko­
wacz.

BIEŻANOWIANKA: Sawicki
- Żołnierczyk, Żurek, Zapart,
Nawara — Leśniak, Rybiński,
Wilk (67 Czekaj), Prasiel — No-
coń (50 Haberkiewicz), Pater.

Zawodnicy Prądniczanki
przejęli inicjatywę od pierw­
szego gwizdka arbitra, raz po
raz zagrażając bramce strze­
żonej przez Sawickiego. Pro­
wadzenie objęli stosunkowo

szybko bo już w 10 minucie.

Najaktywnieszy w drużynie
Prądniczanki Bubak otrzy­
mał podanie stojąc w polu
karnym i długo nie namyśla­
jąc się z półobrotu strzelił nie­

uchronnie do siatki. Piłkarze

gospodarzy w tej połowie
zmarnowali kilka dogodnych
sytuacji min. te z 21 minuty
gdzie Duniec zagrywa do Ko­
wacza, ten przyjmuje piłkę
nie czekając aż odbije się od

ziemi, strzela pół metra nad

bramką oraz z 35 minuty gdy
strzał Bubaka końcami pal­
ców broni Sawicki. W drugiej
połowie obraz gry zmienia się
nie do poznania. To piłkarze
Bieżanowianki posiadają zde­
cydowaną przewagę a naj­
większy popłoch w szeregach
defensywy gospodarzy sieje
Pater. W 70 min. wysiłki gości
niweczy Prasiel, który bez pił­
ki kopie zawodnika gospoda­
rzy za co ogląda czerwoną

kartkę. Zapał piłkarzy z Bie­
żanowa opada a zawodnicy
Prądniczanki przeprowadza­
ją kilka groźnych kontrata­
ków po których mogą zdobyć
dalsze bramki. Wynik jednak
już nie ulega zmianie.

Piotr SARAPATA

9
9
9
9
9
9
9
9

9
ŚLAN Kraków — GRĘBAŁO- 10. Czarnoehow.9
WIANKA 3:1 (1:0) Misiewicz,
Balicki, Kaczmarczyk — Sto­
larski, LOTNIK Kryspinów —

DĄBSK1 Kraków 3:0 (1:0)
Świątek 2, Kalczyński, S PAR­
TA Skrzeszowice — WISŁA
Czernichów 5:1 (2:0) Polerek

2, Nowak, Wyka, Zdziebko —

1. Prądnicz.
2. Puszcza

KRAK-GAMMA Szczyglice 3. Wisła
- ZWIERZYNIECKI Kraków 4. Rożowa

3:1 (1:0) Cyniewski, M. Mar­
chewka, Setkowicz — Machaj,
LISZCZANKA - KMITA Za­
bierzów 4:0 (3:0) Moniak 2,
Kowalik, Wlazło, NADWI-

5. Piłkarz
6. Wolni
7. Bronow.

8. Kabel II

9. Bieżanów.

9
9
9

22 18:6
20
20
20
16
15
14

13
12
12

7
4
3
1

23:9
32:12
25:11
18:12
17:10
24:12
25:15
23:16
19:24
6:23

10:23
14:43

7:43

11. Zryw
12. Orzeł II
13. Czarni
14. Podgórze II 9

Grupa III

KRAKUS Swoszowice —

ZIELONKA Wrząsowice 1:1
Skoczalas. (1:1) Plesiński — Kowal, TEM-
1. Hutnik II 9 27 47:13 PO Rzeszotary - SKALNIK
2. Wawel II 9 22 25:6 Trzemeśnia 2:1 (0:0) Wcisło,
3 Sparta 9 18 23:14 Burda - Górka, DZIE-
4. Krak-Gamma 9 18 20:16 WIARZ/CYPIS Tyniec - PA-
5. Zwierzyniecki9 16 23:18 STERNIK Ochojno 2:2 (1:2)
6. Liszczanka 9 13 19:18 Płuchowski, Słupski — K .

7. Dąbski 9 13 15:18 Thier, Jałocha, ISKRA Krzęcin
8. Grębałow. 9 11 19:21 - SKAWINKA 1:4 (0:2) Gło-
9. Wanda 9 11 13:17 gowski — Tuleja, Krok, Jezio-
10. Lotnik 9 10 12:23 ro, Wojtasik, GRODZISKO Ra­
ił. Wisła 9 9 11:20 ciechowice - GARBARNIĄ II
12. Slomn. 9 6 7:18 Kraków 1:2 (0:1) Pułka — Ści-
13.Nadwiślan 9 4 7:25 bor, Gądek, PCIMIANKA -

14. Kmita 9 3 6:30 CLAVIA Świątniki Górne 2:0

_

.. (0:0) samobójcza, Dziatko-
GruPa wiec.

PODGÓRZE Ił Kraków - 1. Armatura 9 23 24:10

BRONOWIANKA Kraków 3:3 2.Skawinka 9 21 35:12

(2:2) G. Pszyk, J. Motyka, Ho 3. Garbarnia II
rowitz — Kapera, R. Molik, 4. Tempo
Kaczmarczyk, ORZEŁ II Kra- 5 . Dziewiarz
ków - ROŻNOWA 0:2 (0:1) 6. Pcimianka
Mika 2, PIŁKARZ Podłęże — 7 . Krakus
CZARNI Staniątki 5:0 (0:0) Ła- 8 . Pasternik
tak 3, Strojek, Małek, PU- 9 . Iskra
SZCZA Niepołomice - WOL­
NI Kłaj, CZARNOCHOWICE -

10. Grodzisko
11. Zielonka

WISŁA Niepołomice 2:6 (4:1) 12. Staw
Kramarz 2 — Jeleń, Solarz, 13.Clavia

Jach, Musial, Królas, Krzyża- 14 . Skalnik
nowski.

9 19 18:12
9 17 14:12
9 14 11:10
9 14 12:8
9 14 15:17
9 13 30:27
9 12 21:19
9 10 15:18
998:13
9 4 11:23
9 4 12:25
9 4 14:34

(bk)

CZARNI Czarny Dunajec —

SOKOLICA/JURKA Krościen­
ko 0:1 (0:1)

Bramka: Mrówka 30. Sę­
dziował S. Kumor z Nowego
Sącza. Żółta kartka: Z.Rawic-

ki. Widzów 150.

CZARNI: Harbut — Lenart,
Z. Rawicki, B. Kantor, K Le­
ja (70 M. Jasiński) — M . Ra­
wicki, Papierz, Siejek (60
Czyszczoń), Kolbrecki — Sro­
ka, Bandyk.

SOKOLICA/JURKA: G. Sa­
lamon — Bobak, A. Salamon,
Gębacz, Kolek — Paszkow­
ski, Żak, Mrówka, Wójcik —

Kozielec, Ćwiertniewicz.
Jedyna bramka meczu pa-

dła po ewidentnym błędzie
M. Rawickiego, który zwdc-
kał z podaniem piłki. Prze­
chwycił ją Mrówka i silnym
strzałem pokonał Harbuta.
Piłkarze z Czarnego Dunaj­
ca mieli wprawdzie kilka

dogodnych sytuacji, ale po
żadnej z nich piłka nie zna­
lazła miejsca w siatce. M.in.

swych sił w pokonaniu G.
Salamona próbowali Sroka
oraz Bandyk.

LUBAŃ Tylmanowa — ORA­
WA Jabłonka 3:0 v.o.

Piłkarze Lubania Tylma­
nowa wygrali to spotkanie
walkowerem. Zawodnicy
Orawy nie posiadali aktual­
nych badań lekarskich.

ORKAN Raba Wyżna -

ZKP/COS Zakopane 3:0 (1:0)

Bramki: Kwapisz 35, Kar­
koszka 65, Polaczek 75. Sę­
dziował S. Wąsik z Szaflar.
Żółte kartki: Szatkowski —

Puchała. Widzów 200.

ORKAN: Szklarz — Siwek,
Rapacz (80 Szatkowski), Ko­
walski, Budka — Łach, Kar­
koszka, Kwapisz, Bała (70
Trybuła) — Polaczek, Ka­
sprzyk.

ZKP/COS: Czerniawski —

Szewczyk, Slaby, Szczepa­
niak, Kucharski — Tywo-
niuk (55 Milan), Szewczyk,
P. Puchała, Stos — J . Pucha­
ła, Słodyczka (55 Baran).

Pierwsza bramka spotka­
nia padła po trójkowym za­
graniu. Polaczek zagrał do

Kasprzyka, ten uciekł
obrońcom i podał do „puste­
go” Kwapisza, który sku­
tecznie zakończył akcję.
W 65 min Karkoszka silnym
uderzeniem z 16 metrów
nie dał szans na obronę
bramkarzowi. 10 minut póź­
niej Polaczek pokonał Czer­
niawskiego po raz trzeci.
Piłkarze z Zakopanego tylko
od czasu do czasu stwarzali

zagrożenie bramki Szkla­
rza. W dogodnych sytu­
acjach nie zdołali uzyskać
trafienia Puchała oraz Sło­
dyczka.

TURBACZ Mszana Dolna —

PORONIEC Poronin 9:1 (3:0)

Bramki: M. Malec 1, Jarosz

trzy (29, 45 i 64), Paś 66, Po­
toczek 69 karny, Szynalik 71,
D. Malec 79, G. Żmuda 85 —

Bobak 50. Sędziował W. Ku-
zak z Krynicy. Żółte kartki:

Paś, G. Żmuda — Topór. Czer­
wona kartka: Dzierżęga 65

(dyskusje z arbitrem). Wi­
dzów 400.

TURBACZ: Szczypka — Ja­
rosz, Stróżak, Stożek (72
Wieczorek), Mamala — M .

Malec, D. Malec, Sarna (46
Szynalik), Olesiak (62 Ko­
koszka) — G. Żmuda, Paś (67
Polaczek).

PORONIEC: Hornik -

Skubel, Bobak, Kalata, Sku­
pień — Pawlikowski, Majer­
czyk, Pańszczyk, Galica —

Dzierżęga, Topór.

Już w 18 skundzie pada
pierwsza bramka. M . Malec

po solowym rajdzie uzyskał
trafienie. I równo z tą bram­
kę rozpoczął się festiwal
strzelecki w Mszanie Dol­
nej. Do przerwy wynik
brzmią! 3:0 dla Turbacza.
W 29 min na listę strzelców

wpisał się Jarosz. Zawodnik
ten strzałem głową pokonał
golkipera gości. Tuż przed
przerwą ten sam zawodnik

uzyskał kolejne trafienie.
Po zmianie stron gospo­

darze dorzucili kolejnych 6
bramek (!) a gościom ta sztu­
ka udała się tylko raz. W 64
min Jarosz dał o sobie po­
nownie znać. Tym razem

piłka po jego strzale znala­
zła miejsce w samym okien­
ku. W 66 min Paś wykorzy­
stał prezent od obrońców.

Trzy minuty później Pola­
czek wykorzystał rzut karny
podyktowany za faul na G.
Żmudzie. Po bramce tej na

listę strzelców wpisał się
Szynalik, który zdobył gola
po indywidualnym rajdzie.
W 79 P. Malec otrzymał po­
danie na 5 metr i ani myślał
o zaprzepaszczeniu takiej
okazji. W 85 min G. Żmuda
strzałem głową zakończył
festiwal strzelecki.

LUBAŃ Maniowy — WATRA

Białka Tatrzańska 1:2. Bram­
ki dla Watry Twardosz, Budź.

WATRA: Nędza - Ej-
smond, Kobylarczyk, Twar­
dosz, Łacniak — Budź, A. Ra-

biański, P. Rabiański, R. No-
wobilski (Kuruc) — J. Ra­
biański, T. Nowobilski.

Według wcześniejszych
przewidywań spotkanie to

zakończyło się zwycię­
stwem gości. Wprawdzie go­
spodarze tego spotkania nie

sprzedali piłkarzom z Białki

Tatrzańskiej łatwo skóry,
ale liczy się wynik końcowy.
A wynik ten ustalił, jak to

najczęściej bywa w tym ze­
spole, Budź.

WIATR Ludźmierz — SZA­
ROTKA Rokiciny Podhalań­
skie 1:1 (0:1). Bramki: Do­
brzyński 55 karny — Latawiec
24. Sędziował: D. Tutko
z Gorlic. Żółta kartka: R. Fol-

warski. Widzów 100.
WIATR: Skowroński — Ja-

chymiak, M. Siuta, Cebul­
ski, Cisoń (34 Staszel) — M.

Jaśkowiec, Panek (34 Kotas),
P. Jąchymiak — Dobrzyński.,
R. Siuta (46 Matuszek).

SZAROTKA: Dziwisz -

Worwa (15 Miętus, 46 M. Pa­
luch), Kuczyński, A. Żądło,
R. Folwarski — P. Folwarski,
G. Żądło, Latawiec, Leśny
(60 Kowalczyk) — Kurańda,
Kowalczyk.

Mecz ten był bardzo wy­
równany, oczym świadczyć
może chociażby sam wynik.
W 24 minucie Latawiec wy­
korzystał zamieszanie na po­
lu bramkowym przeciwnika
i uzyskał trafienie. Po prze­
rwie odpowiedzieli gospoda­
rze. W 55 min na polu kar­
nym został sfaulowyn Sta­
szel, a skutecznym egzekuto­
rem podyktowanej „jede­
nastki” okazał się Dobrzyń­
ski.

Opr. Tomasz BOCHEŃSKI

1. Watra 8 20 16:5
2. Turbacz 8 18 31:9
3. Lubań T. 8 1822:12
4. Sokolica 8 16 18:10
5. Orkan R.W. 8 12 15:13
6. Czarni 897:9
7. Wiatr 8 9 12:18
8. ZKP/COS 887:15
9. Orawa 887:15
10. Lubań M. 848:13
11. Poroniec 848:23
12. Szarotka 837:18
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Klasa A ** Nowy Sącz * Klasa A

goście nie mieli aktualnych
kart zdrowia

*

POWIŚLE Bolesław - NIE-

CIECZA — przełożony na 8.11.

KLASA A

KlasaA — Tarnów

DUNAJEC Nowy Sącz - JED­
NOŚĆ Nowy Sącz 1:1 (0:0)

Bramki: Brotoj 86 — L . Łu­
kasik 56.

DUNAJEC: Pawlak (46 Kieł­
basa) — Fałowski, Bodziony,
Bogdański, Sławecki — Hejmej
(46 Pajda), Szkaradek, Krero-
wicz (46 Brotoj), Smoleń —

Janczyk, Ciastoń.
JEDNOŚĆ: K. Uszko - V/.

Korzyn, R. Łukasik, W. Kulig,
S. Farun — P . Korzyn, Cempa,
P. Mróz, Ł. Uszko — L . Łukasik,
G. Farun.

W pierwszej części meczu

kibicom nie było dane oglą­
dać bramek. Dopiero po prze­
rwie piłkarze przypomnieli
sobiejakje strzelać. W 56 min
G. Farun zagrał w tempo do L.

Łukasika, ten minął obroń­
ców i skierował piłkę do
bramki. Sądeczanie z Dunajca
długo się natrudzili nim uzy­
skali wyrównujące trafienie.
M.in. Ciastoń, Janczyk Smo­
leń próbowali zaskoczyć K.

Uszko, jednak bez efektu. Do­
piero na czteiy minuty przed
końcem meczu Brotoj otrzy­
mał precyzyjne podanie i sil­
nym strzałem pokonał golki-
pera Jedności. Wynik ten trze­
ba uznać za niespodziankę.
Czyżby lider tracił siły?

KRÓLOVIA Królowa Górna
- POPRAD Rytro 2:2 (1:2)

Bramki: Ptaszkowski, Mę­
żyk — Pawlik dwie.

KRÓLOVIA: Kos - T. Rolka,
M. Rolka, Górski, Ptaszkowski
— Mężyk, Kumorek, Kudlik,
Siedlarz — Gadzina, Szubryt.

POPRAD: Kulig — Tomasik,
Kaczor, P. Janikowski, J. Jani­
kowski — Dziedzina, Ćebula,
M. Janikowski, Cebula — Paw­
lik, Marmuszewski.

W pierwszej połowie aż

dwie bramki dla Popradu zdo­
był Pawlik. Wyrównującą
bramkę dla Królovii zdobył
Mężyk.

MÓRDARKA - TYMBARK II

2:0 (0:0)
Bramki: Wąsik 65, Babroń

89. Sędziował M. Brożek z No­
wego Sącza. Widzów 100.

MÓRDARKA: Ćwik - Jurek,
R. Frączek, M. Frączek, Bar-
boń — Bulanda, Z. Król, Wą­
sik, Sukiennik — Ryś (26 Szew­
czyk), Mrożek (48 Szubryt).

TYMBARK II: M. Przechrzta
— Jaroszyński, Wiewiórski, Pa­
zucha, Mrówka — T . Ryś, Mró­
zek, Majda, K. Przechrzta —

Podczerwiński, W. Prze­
chrzta.

Pierwsza połowa spotkania
miała bardzo wyrównany cha­
rakter. Obie strony mogły
w tym czasie uzyskać trafie­
nia, ale na swoim miejscu byli
M. Przechrztajak i Ćwik.

Po przerwie zaznaczyła się
lekka przewaga gospodarzy.
Czego efektem był gol w 65
min. Szewczyk zagrał na pole
karne do Wąsika a ten ude­
rzy! z pierwszej piłki nie da­
jąc szans na obronę Prze­
chrzcie. Na minutę przed od-

gwizdaniem zawodów było
już 2:0 dla Mordarki. Szew­
czyk po wymanewrowaniu
obrońców znalazł się na prze­
ciw bramkarza z Tymbarku,
oddał strzał a piłka ugrzęzła
w błocie tuż przezd linią. Do
futbolówki doskoczył Bar-

boń.
SANDECJA II Nowy Sącz -

BARCICZANKA3:2 (1:0)
Bramki: Janisz dwie (26

i 60), Mikołajczyk 68 — Ol­
szowski dwie (63 karny i 72).
Sędziował: B. Klimek ze Stare­
go Sącza. Widzów 100.

SANDECJA II: Olchawa — Ja­
nisz, Wójcik, Żabczyński, Bie­
nias —Twardowski, Ułucki,
Mikołajczyk, Łukasik - Łojek,
Guzik.

BARCICZANKA: Psonak -

Gryźlak, Mirek, Obrzut, Ra­
dzik — Smyda, Bochniarz, Ol­
szowski, Kujawski — Drożdż,
Kowalik.

W 26 min Janisz otrzymał
podanie od Uluckiego i nie za­
stanawiając się oddał strzał
w kierunku bramki Psonaka,
który nie miał w tej sytuacji
wiele do powiedzenia. Po

przerwie ponownie udanie

rozpoczęli gospodarze. W 60
min janisz wykorzystuje na­
granie od kolegi z drużyny
i podwyższa na 2:0. W 63 min

Kujawski został sfaulowany
w polu karnym przez Wójci­
ka. Sędzia podyktował .jede­
nastkę”, której skutecznym
egzekutorem okazał się Ol­
szowski. 8 później odpowiada­
ją gospodarze. Mikołajczyk
przechytrzył obronę, a następ­
nie umieścił piłkę w siatce.
W 72 min Olszowski pokonu­
je po raz drugi Olchawę.

SOKÓŁ Satry Sącz — UŚCIE
Gorlickie 3:2 (0:2)

Bramki: Kowalik dwie (50
i 60), Sobonkiewicz 90 — Seku­
ła 20, Drąg 40. Sędziował: R.
Kraszewski z Nowego Sącza.
Żółte kartki: Kowalik, Sobon­
kiewicz — Markowicz. Wi­
dzów 300.

SOKÓŁ: Wójs — Kutak, Ja­
wor, Kądziołka, Bochenek —

Sobonkiewicz, Kowalik, Ra­
dzik (55 Gabryś), Marczyk —

Grabek, Gałuszka.
UŚCIE: A. Matuszyk — Kła-

pacz, Sekuła, Ksenicz, Grusz­
czyński — J. Matuszyk, Marko­
wicz, Kubisz, G. Matuszyk -

Drąg, Król.
W pierwszej części spotka­

nia grali tylko goście. W 20
min Sekuła wykonywał rzut

wolny na ok. 25 metrze, piłka
po jego strzale odbiła się od
zawodnika w murze i trafiła
do bramki Wójsa. Równe 20
minut później Drąg podwyż­
sza na 2:0.

Dopiero po przerwie gospo­
darze zabrali się do „pracy”.
W 50 min Kowalik w sytuacji
„sam na sam” nie dał nic do

powiedzenia Matuszykowi. 60

min, Kowalik ponownie wpi­
suje się na listę strzelców.
Równo z gwizdkiem sędziego
Sobonkiewicz uzyskał zwycię­
skie trafienie dla Sokoła.

ZAGÓRZANY - GRÓD Po­
degrodzie 2:0 (0:0)

Bramki: Borkowski 71, Bur-
kot 80. Sędziował: T. Opaliń­
ski z Gorlic. Żółte kartki: Czy­
żykiewicz — J . Łatka, M. Fiut,
Stojda. Widzów 150.

ZAGÓRZANY: T. Kozień -

Słowik, , Pyrcioch, Trojano-
wicz, P. Kozień — Wacław,
Świechowski (46 Nikiel), Sal­
wa (30 Kołodziejczyk), Czyży­
kiewicz — Borkowski, Burkot.

GRÓD: Rams — Smoleń, Ku­
mor, M. Fiut, Zieliński (35
Stojda) — G. Fiut, G. Hamiga,
T. Łatka, J. Łatka I — D. Hami­
ga, R. Kumor (65 J. Łatka II).

Piłkarze Zagórzan odnieśli
dość łatwe zwycięstwo na

zwasze silną drużyną Grodu.
Pierwsza połowa minęła pod
znakiem obustronnych ata­
ków. Dopiero w drugiej części
spotkania kibice ujrzeli bram­
ki. W 71 min Borkowski wyko­
rzystał zamieszanie pod
bramką Ramsa i uzyskał tra­
fienie. 80 min, Borkowski za­
grał piłkę do Burkota a ten na­
leżycie wykorzystał to.

LASKOWIANKA - SĘKO-
WA/GLINIK II Gorlice 4:1

1. Dunajec
2. Sokół

8 22 32:3
8 19 20:6
oiook.ir3. Laskowianka

4. Zagórzany
O lo ćd.11
7 16 18:12

5. Gród 8 15 15:8
6. Barcice 8 13 17:9
7. Sandecja II 7 10 13.14

o 1n 19.148. Poprad
9. Jedność 8 10 6:11
10. Uście 8 7 13:12
11. Tymbark II 8 5 11:18
12. Królovia 856:22
13. S/Glinik 846:27
14. Mord arka 837:25

GrupaI
SZRENIAWA Nowy Wiśnicz

- ŻUBR Gawłówek 3:0 (1:0)

Tokarczyk, Czekaj, Buras

»

RABA Książnice — MA­
CIERZ Lipnica Murowana 1:1

(1:1)

Wiej — Herod
*

POLONIA Wyżyce - STRA­
ŻAK Mokrzyska 2:2 (2:2)

Małecki, M. Zając — Paweł
Laska 2

*

PIAST Łapanów — ORZEŁ

Dębno 3:7 (1:3)

YICTORIA Porąbka (szewska
- ORZEŁ Cikowice 1:1 (1:1)

Bramki: B. Widło 16 min —

Szewczyk 23 min. Sędziował:
Mariusz Stec z Bochni.

VICTORIA: K. Widło - Bat­
ko, Góral, Migda, Migdał — B.

Widło, Rzepa, S. Widło, Ła­
zarz — Wróbel, Gierek.

ORZEŁ: Strach — Czubak,
Pasionek, Michalczyk, Gądek
— Konięczny, Kociołek (77.
Skoupy), R. Tacik, Szewczyk —

Postawa (46. T . Tacik), Ka­
sprzyk.

Gdyby w piłce nożnej obo­
wiązywało „wskazanie” koir -

piet punktów zostałby w Po­
rąbce Uszewskiej. Gospoda­
rze nie mieli wprawdzie wy­
raźnej przewagi, ale byli dale­
ko bliżej bramki dającej wy­
graną niż Orzeł.

Po trwającym kwadrans ba­
daniu sił, B. Widło minął
dwóch obrońców i strzałem z

22 metrów zaskoczył Stracha.
Goście wyrównali już po 5 mi­
nutach, za sprawą Szewczyka,
któiy wykorzystał nieporozu­
mienie pomiędzy bramka­

RUDKA - GROMNIK 6:3

(4:2)

Głowacki 3, K. Czeczot, Zie­
liński, Piątek — Ziomek,
Brach, Lange

*

KŁOS Łysa Góra — SPÓŁ­
DZIELCA Grabno 3:4 (0:1)

P.Morys3—K.Nowak2,M.
Nowak, K. Morys

Grupa III

UNIA Niedomice — WIE­
TRZYCHOWICE 5:1 (2:0)

Załęski 3, Tomala, Bogacz —

samobójcza
*

MĘDRZECHÓW - DUNA­
JEC Zbylitowska Góra 0:1 (0:1)

Mikołajczak

1. Unia 8 22 29:13
2. Ava 7 14 17:10

3, Dunaji c 8 14 15:11
4. Zorza 7 13 18:12
5. Wietrzy
6. Wolan

chowicc8 13 14:15
a 8 10 11:14

7. Łęgovi i 8 9 10:15

8, Powiśl 7 8 13:15
9. Olimpi a 8 7 13:16
10. Niecit ■cza 778:14

11. Mędnlećhów 8 6 12:17
12. Wisła II 8 6 10:18

ŁĘGOVIA Łęg Tarnowski —

WISŁA II Szczucin 1:2 (1:1)
bramki dla gości— Zieliń­

ski, Kaczkowski
*

AVA Grądy - ZORZA Za-
czamie — mecz się nie odbył,

1. Szreniawa
2. Orzeł D.

8 19 26:4
8 17 23:10

4. Andaluzja 8 12 11:9

5, Polonia 8 12 10:15
6. Piast 8 12 16:24
7. Yicloria 8 11 15:10
8. Strażak 8 11 10:13
9. Raba 8 9 17:14
10. Orzeł C. 869:16
11. Żubr 865:15
12. Błękitni 836:22

Janus 2, Babrał — Zapart 4,
Policht 2, Kostrzewa

BŁĘKITNI Krzeczów — AN­
DALUZJA Rudy Rysie 0:3

(0:0)

Rędzina, A. Stachura,
Chmura

rzem i defensorami i uderze­
niem z 10 metrów umieścił

piłkę w siatce. W drugiej poło­
wy więcej z gry miała Victoria,
a piłkarze z Cikowic ograni­
czali się do kontrataków. Nie­
zmiennie kończyli je uderze­
niami z dystansu, padających
łupem Widły lub szybujących
obok bramki.

Zdecydowanie więcej pracy
miał Strach. Po godzinie gry i

„główce” Rzepy z 10 metrów

golkiper Orła sparował piłkę
na słupek. W 70. min S. Widło
z rzutu wolnego „ostemplo­
wał” poprzeczkę. Kilkadzie­
siąt sekund później na po­
przeczce, po rękach bramka­
rza, wylądowała z kolei przy­
miarka B. Widły.

Ostatnią okazję na zapew­
nienie piłkarzom z Porąbki
trzech punktów miał w 85.
min S. Widło, ale jego uderze­
nie z woleja, oddane z 6 me­
trów, z linii bramkowej, w po­
le, wyekspediował jeden z

obrońców. (dnie)

Grupa II

METAL Tarnów - CIĘŻKO-
WIANKA Ciężkowice 3:1 (1:0)

Biskupek 2, Marek — Kafel
*

BURZYN - OLSZYNKA

Ołpiny 5:0 (4:0)

Dudek 2, Budzik 2, Mikos

1. Orze! : 7 17 21:10
2. Metal 7 15 22:13
3. Huragan 7 15 16:7
4. Rudka 7 14 21:12
5. Ciężkowia ika 7 12 19:12
6. Spółdżielca 7 1 1 13:1(1
7. Kłos 7 10 15:16
8. Burzyn ■ 7 8 16:14
9. Bobrovia 7 7 16:19
10. Radar 7 7 12:20
11. Gromnik 7 3 11:22
12. Ol.szynk; 706:27

HURAGAN Buchcice — RA­
DAR Łętowice 4:0 (2:0)

Sobyra, Orczyk, Gadzina,
Skruch

BOBROVIA Bobrowniki Ma­
łe - ORZEŁ Lisia Góra 3:5 (0:4)

Jacek Hołda, Jakub Hołda,
Leśniak — G. Minorczyk, W.

Minorczyk, Stochmąl, Wilk,
Sępek

Grupa IV

SKRZYSZOWA Skrzyszów
— ATUT Podborze/Zgórsko
1:0 (1:0)

Proszowski
*

NAGOSZYN - PARKOSZ
3:6 (0:5)

W. Łanucha, Ździebło,
Kiełb — Mądro 2, W. Papier­
nik 2, Kmiecik, P. Ryba

*

BRZEŹNICA - BODZOS

Podgrodzie 6:0 (2:0)

W. Różak 2, M. Różak 2,
Burczy, Fryz

BOROWIEC Straszęcin
- CZARNOWA Czarna 0:5 (0:1)

Bramki: Wańtuch 39 min,
Skubel 49 min, Białas 53 min,
Knych 54 min z karnego, Gru-
szowski 85 min. Sędziował:
Jacek Lesiak z Dębicy. Czer­
wona kartka: Skrzek (25 min
— druga żółta). Żółta kartka:

Wąchała, Kutrzuba — Król.
Widzów 150.

BOROWIEC: Majka -

Skrzek, Wąchała, Żurowski,
Turek — Galas, Gac, Cudecki

(55. Kutrzuba), Grych — Ko­
stecki, Burzyński (65. Sajdak).

CZARNOVIA: Kapustka —

Białas, Janus, Szkodziński,
Bochniewicz — Płoszczyca,
Curyło (72. Kutrzuba), Wań­
tuch (75. Gruszowski), Król —

Knych, Skubel (70. Para).
Nie takiego wyniku

spodziewano w konfrontacji,
bądź co bądź, czołowych ze­
społów IV grupy klasy A. Bo­
rowiec, który jak dotąd dał
kilka sygnałów, że zamierza

poważnie włączyć się do wal­
ki o „okręgówkę” doznał, w

spotkaniu w jednym z najpo­
ważniejszych kandydatów
do awansu, prawdziwego po­
gromu.

W pierwszej połowie nie
nie wskazywało na wysokie
zwycięstwo Czarnovii. W 6
minucie w sytuacji sam na

sam znalazł się Grych, ale za­
miast w piłkę trafił w ziemię,
w 23. po rajdzie Grycha Galas

PASZCZYNIAK Paszczyna -

BRZOSTOWIANKA Brzostek 4:2 (2:1)
Bramki: Mazur 9, 80 (obie z

karnych) i 83 min, Słąba 3
min — Kulig 25 min z karne­
go, Żyguła 46 min. Sędzio­
wał: Etyk Torczyński z Dębi­
cy. Czerwona kartka: T. Ku­
charski (38 min — druga żół­
ta). Żółte kartki: Rak, Wal,
Kulig, Betlej, Pisarek. Wi­
dzów 150.

PASZCZYNIAK: T. Kuchar­
ski — Pachoł, R. Kucharski,
Mosior (87. R. Siwula), A.

Świętoń — Słąba, Świstak,
Szczepanek (84. Kisiel), Banaś

(88. Kołodziej) — Mazur, J. Si­
wula (48. M. Świętoń).

BRZOSTOWIANKA: Kawa­
lec — Krajewski, Pisarek, An-

dreasik, Wal — Kulig, Rak, Be­
tlej, Żyguła — Szymański (65.
Zdziarski), Tarnopolski.

Zapowiadało się na space­
rek gospodarzy. W 3 minucie
rzut wolny z 20 metrów od
bramki Brzostowianki egze­
kwował Słomba i lewą nogą
posłał piłkę w prawy róg
bramki Kawalca. Kilka minut

później nieprzepisowo w polu
karnym powstrzymany został
Mazur i sam z Jedenastki”

wymierzył sprawiedliwość.
Sytuacja zaczęła się Pa-

szczyniakowi wymykać spod
kontroli od 25 minuty. Wtedy
to, T. Kucharski w polu kar­
nym sfaulował Betleja, a sę­

1. Czarnm ia 7 16 17:5
2. Nagosz yn 8 14 26:22
3. Paszcz yniak 7 13 14:10
4. Parkos z 7 12 20:13
5. N. Jast ■ząbka 7 12 10:6
6 Berów ec 7 11 16:10
7. Brzos(< wianka 8 10 17:19
8. Brzeźn ica 7 9 18:17
9. Atut 778:12
10. Skrzy szovia 7 7 10:19
11. Bodz< )s 818:31

NOWA JASTRZĄBKA - pau­
za.

UWAGA. Z rozgrywek wy­
cofał się Sokół Wałki. Zgodnie
z przepisami wszystkie do­
tychczasowe spotkania roze­
grane przez ten zespół zostały
unieważnione.

z 6 metrów trafił wprost w

Kapustkę, zaś dobitkę Cudec-

kiego zablokowali obrońcy.
Goście odpowiedzieli „głów­
ką” Wantucha (16. min) i
srzałem z 30 metrów Curyły
(20. min) obronionymi przez
Majkę.

W 39 minucie było 0:1. Do
dośrodkowania Skubela naj­
wyżej wyskoczył Wańtuch i

głową umieścił piłkę w siatce.

Najgorsze miało jednak spo­
tkać Borowca w pierwszych 8
minutach po zmianie stron.

W 49. min Skubel odebrał

piłkę jednemu z obrońców,
ograł jeszcze dwóch przeciw­
ników i podwyższył strzałem
w krótki róg. Chwilę później
po kolejnym kardynalnym
błędzie defensywy gospoda­
rzy w sytuacji sam na sam

znalazł się Białas i przelobo-
wał interweniującego Majkę.
Tuż po wznowieniu Czarno-
via „zarobiła” rzut karny,
stutecznie wyegzekwowany
przez Knych i było 0:4.

Do końcowego gwzizdka
właściwie grali już tylko go­
ście. Po niewykorzystanych
sytuacjach jeden na jeden z

Majką, jakie mieli Król (63
min) i Gruszowski (79. min),
ten ostatni po minięciu
dwóch obrońców strzałem z

17 metrów ustalił rezultat

spotkania.

dzia wskazał na „wapno”, a

następnie ukarał bramkarza

żółtym kartonikiem. Rzut

karny na bramkę zamienił

Kulig i zrobiło się tylko 2:1. W
38 min. golkiper gospodarzy
w męskich słowach wyłożył
Erykowi Torczyńskiemu swo­
je uwagi na temat jego decy­
zji i po drugiej żółtej kartce
udał się do szatni. Między
słupkami stanąć musiał A.

Świętoń, gdyż na ławce rezer­
wowych gospodarzy zabrakło
bramkarza.

Obrońca wywiązał się z za­
dania bez większych zastrze­
żeń kapitulując tylko raz, w

46 min, po strzale Żyguły od­
danym w zamieszaniu

podbramkowym.
Na szczęście dla miejsco­

wych kibiców, Paszczyniak
równie dobrze zakończył spo­
tkanie, jakje zaczął. W 80. mi­
nucie Mazur uzyskał prowa­
dzenie z rzutu karnego po­
dyktowanego za faul na Bana­
siu. Chwilę później oswoba-

dzający wykop stopera miej­
scowych, głową przedłużył
Świętoń, a Mazur po raz trze­
ci w meczu wpisał się na listę
strzelców.

Opracował:
Dariusz NIEDOJADŁO
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Bez problemu z liderem
CRACOVIA - AZS AWF Wrocław 24:14 (11:8)
Bramki dla Cracovii strzeliły: Bielecka 9, Gawłowicz 6, Sarnat

5, Pełka 3, Putek 1; ponadto grały: Charłamowa, Tiemczenko,
Zięba, Wieczorek, Goryl, Braś. Najwięcej goli dla AZS-u zdobyły:
Waligóra i Wańkowska po 3.

W sobotę w Krakowie, w

meczu o mistrzostwo serii B I

ligi, spotkały się dwa zespoły,
które przed laty należały do

najlepszych w polskiej ekstra­
klasie. W hali Wawelu zdecy­
dowanie lepszą drużyną była
Cracovia i pokazała, że potra­
fił grać w szczypiorniaka.

Po 20 minutach wyrównane­
go pojedynku (22 min. 6:6), Cra-
covia wypracowała dość wyra­
źną przewagę. Po przerwie kra­
kowianki panowały już nie­
podzielnie na boisku. Dość po­
wiedzieć, że między 40 a 54
min. Cracovia strzeliła siedem
bramek, a zespół akademiczek
ani jednej. Biało-czerwone

przede wszystkim grały uważ­
nie w obronie i umiejętnie roz­
grywały piłkę w ataku. (kas)

Pozostałe mecze: Diora —

Kolporter 20:17 (10:11), AKS

Gdynia — Otmęt 26:23 (15:11),
AZS AWF Katowice — Słupia
14:24 (9:13), Start - AZS AWF
Poznań 17:14 (8:8), Victoria —

AZS AWF Warszawa 18:23

(7:8).

1.Diora

2.Słupia
3 6 75:56
3 6 74:61

3.Start 3 4 82:64
4 .AZS Wr. 3 4 79:69
5. Kolporter 3 4 67:65
6.AZSAWFW-wa 3 4 73:79
7.AKS 3 3 69:67
8.Cracovia 3 2 69:63
9.Victoria 3 2 65:81
10.AZS P. 3 1 55:69
11.Otmęt 3 0 68:79
12.AZS Kat. 3 0 61:84

MKS Jastrzębie — GOŚCIBIA
Sułkowice 20:28(10:16)

Najwięcej bramek dla Ja­
strzębia: Perczyńska 4.

Bramki dla sułkowiczanek:
Moskal i Profic po 6, Gola 4,
K.Bartkiewicz, Ńorek i Piwo­
warska po 3, Nędza 2 i Podo­
ba 1.

W Jastrzębiu podopieczne
Władysława Piątkowskiego
miały dwie chwile załamania,
ale po reprymendzie trenera

szybko odzyskiwały wigor.
Bardzo dobrze prowadziła grę
doświadczona Moskal, jedna z

dwóch seniorek w składzie
Gościbi (drugą jest Piwowar­
ska).

Już w 3 min. Gościbia pro­
wadziła 3:0, a w 18 min. ja-
slrzębianki doprowadziły do
remisu 8:8. Tuż przed koń­
cem pierwszej połowy Gości­

bia prowadziła różnicą 7
bramek.

W 38 min. było 21:11 i wła­
ściwie już po meczu. Trener

Piątkowski chwalił za rzuco­
ne bramki najmłodsze w ze­
spole: K.Bartkiewicz, Nędzę i

Podobę.
(k)

BESKID Nowy Sącz —

SOKÓŁ Żary 24:20 (9:10)

BESKID: Zipser — Basta 3,
Bomba 14, Kulig 2, Gieniec 2,
Wolańska, Maliga, Nowak po
1. Sędziowali: M. Broda i T.

Wrona z Krakowa.
W 36 min po akcji Bas.ty,

Beskid wyszedł na prowadz-
nie 14:12. 43 min Bomba
skutecznie atakuje i już jest
18:13. Beskid wygrał pierw­
szy mecz w tym sezonie.

(bch)

CZESŁAW Polkowice—
AZS AWF Kraków 16:42 (9:17)

Najwięcej bramek dla Cze­
sława: Czech 6, Zięntnek 4.

Bramki dla AZS: Gołąb 13, Bqk
8, Cholewa 5, Saczka i Bilińska

po 4, Węgrzynowicz 3, Ziółkow­
ska i Majer po 2, Rutkowska 1.

Zespół z Polkowic na razie
ma tylko piękną halę jakiej
nie powstydziłby się zespół I

ligowy. Alle jest oparty na ju­
niorkach i juniorkach młod­
szych wywodzących się ze

Szkoły Mistrzostwa Sporto­
wego. Może w przyszłości bę­
dzie to klasowy zespół, na ra­
zie dziewczęta z Polkowic

muszą sięjeszcze dużo uczyć.
Mający aspiracje awansu do

ligi Ib AZS nie miał najmniej­
szych problemów z pokona­
niem młodzieżowej drużyny,
stąd trenerka Lidia Walczyk

potraktowała spotkanie jako
ostry trening strzelecki.

Po meczu mówiła: To był
trening, a ja prowąadzilam
obserwację zespołu pod ką­
tem mankamentów, szczegól­
nie w grze ofensywnej. Po ta­
kiej grze nikogo się nie wy­
różnia. (j)

Pozostałe wyniki: SMS Gli­
wice - Trójka Kłodzko 36:8,
MOSiR Żory - Sparta Gubin
24:18.

l.SMS Gliwice 2 4 77-13
2.AZS Kraków 2 4 74834
3.Gościbia 2 4 48-35
4.Sokół 2 2 42-38
5.MOSiR 2 2 39-38
6.Beskid 2 2 42-52

7.Trójka 2 2 23-49

8.Sparta 2 0 31-39
9.MKS 2 0 34-50
10.Czesław 2 0 21-83

IB piłkarzy ręcznych

Gol bramkarza!
HUTNIK Kraków - MKS Końskie 26:20 (10:10)

Punkty, dla Hutnika: Grzejszczak 5, T. Wróbel 5, Wawrzyniak
4, Korus 4, Balicki 3, Wojs 3, Gniewek 1, Poznański 1, dla MKS-u:

Tłuczyński 10, Zielonko 3, Paluch 2, Wolański 1, Przybylski 1, Ja­
szczu k 1, Bqk 1, Karbownik 1. Sędziowali: J. Gajos, J. Roszkow­
ski z Katowic. Kary: 12 i 10 min. Widzów 400.

Od początku gra była bar­
dzo wyrównana, a najczęściej
na prowadzenie wychodzili
przyjezdni, zaś krakowianie
mozolnie odrabiali dystans.
Wspaniale prezentował się
strzelec wyborowy MKS-u

Tłuczyński, który był wprost
nie do zatrzymania. Kilka in­
terwencji Sławomira Szmala
w bramce krakowian mogło
budzić uznanie. Nerwowo by­
ło w końcówce, gdy od stanu

10:8, goście zdobyli dwa gole,
grając w przewadze, przynaj­
mniej jedno wykluczenie kra­
kowianina budziło wątpliwo­
ści. W 27 min Szmal popisał
się rzutem przez całe boisko,

posyłając piłkę nieznacznie
nad poprzeczkę. O to samo

zagranie, w ulepszonej posta­
ci — zakończone bowiem go­
lem, postarał się jego vis a vis
Wolański wpisując się na listę
strzelców w 54 min, ale nie
miało to już znaczenia. Go­
ście bowiem w 36 min prowa­
dzili jeszcze 15:13, by po sze­
ściu minutach przegrywać
15:18. Od tej chwili nie byli

już w stanie nawiązać walki z

rozpędzonymi „hutnikami”.
Największą przewagę gospo­
darze uzyskali w końcówce,
kończąc pojedynek z 6-bram-

kowym zapasem.
(Żuk)

Zabójcze kontry
GRUNWALD Poznań — UNIA Tarnów 30:23 (13:13)

Bramki dla Unii: Paweł Zaucha i Szczepan Greczyński — po 6,
Marcin Ogarek — 4, Michał Kubisztal — 3, Marcin Śmieszek — 2,
Grzegorz Tokarski i Jacek Żak — po 1. Najwięcej dla Grunawal-

du: Dariusz Lampart i Arkadiusz Hildenbrandt — po 7.

Do trzeciego już meczu roz­
grywanego na wyjeździe
szczypiorniści „jaskółek”
przystąpili bezpośrednio po
ponad 10-godzinnej podróży.
W drużynie Unii nie wystąpili
tym razem: Dominik Michoń

— Popełniliśmy aż piętna­
ście prostych błędów — po­
wiedział nam trener Kubala.
Po stracie piłki miejscowi wy­
prowadzali skuteczne kontry.
W ten sposób zdobyli aż jede­
naście bramek.

Co Ci chodzi
po głowie?

CD CD
■.s,
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— z powodu kontuzji, Rafał
Kras — efekt „czerwonej kart­
ki” w poprzednim meczu,
oraz Sławomir Kuros — spra­
wy rodzinne. Mimo to tarno­
wianie, w pierwszej części gry
stawiali zacięty opór i byli
równorzędnym partnerem.
Wprawdzie w 23 min. gospo­
darze objęli prowadzenie róż­
nicą czterech bramek: 12:8,

Roman KIEROŃSKI
W innych meczach: Chro­

bry Głogów — Wolsztyniak
Wolsztyn 14:16, San Pellegri-
no Łódź — Olimpia Piekary
Śląskie 18:23, Wisła Puławy —

Stilon Gorzów 24:24, MMTS

Kwidzyn — MTS Chrzanów —

nie odbył się.

1. Hutnik 3 679:64

... a może |romocja Philips Twist!

ale ostatnie minuty należały
do tarnowian. Zdołali odrobić

straty i doprowadzili do remi­
su 13:13. Fatalny był jednak
początek drugiej połowy.
Szczypiorniści Grunwaldu

zdobyli błyskawicznie trzy
bramki pod rząd i tej przewa­
gi podopieczni trenerów Sta­
nisława Kubali i Ryszarda
Skutnika nie byli już w stanie
zniwelować.

2. Olimpia
3. Wolsztyniak
4. Kwidzyn
5. Chrobry
6. San Pell.
7. Grunwald
8. Końskie
9. Stilon
10. Wisła
11. Chrzanów
12. Unia

372:60
3 659:53
2 456:46
3 257:49
3 245:39
3 2 72:69
3 2 70:70
3 165:80
3 160:78
2 012:23
3 067:83

Chodzi Ci po głowie kupno telefonu cyfrowego? Masz doskonałą okazję! W nowej
promocji sieci Era GSM pojawił 'się nowy, przebojowy telefon cyfrowy! Nazywa się
Philips Twist, kształt ma kosmiczny, za to cena przystępna dla aktywnych Ziemian - tylko
180 złotych netto za telefon wraz z aktywacją. Nie zwlekaj, skorzystaj z oferty sieci

Era GSM! Twoja promocja. Twoja Era.

"Cena nie zawiera podatku VAT. Szczegółowe warunki promocji dostępne w punktach sprzedaży.
Liczba telefonów ograniczona. Zapraszamy do salonów firmowych Era GSM: • Bydgoszcz, ul. Focha 4,
• Gdańsk, ul. Podwale Grodzkie 5, • Katowice, Al. W. Korfantego 5, • Kielce, ul. Sienkiewicza 78,
• Kraków, ul. Królewska 67, • Łódź, ul. Piotrkowska 103/105, • Poznań, ul. Murawa 2,
• Rzeszów, ul. Lisa Kuli 9d, • Szczecin, uL Wojska Polskiego 14, • Warszawa, uL Złota 70,
• Wrocław, ul. Świdnicka 19 oraz do dealerów Era GSM.

GSM

infolinia: O 800 22 900 Internet: http://www.eragsm.com.pl telegazeta: str. 602
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Rajd Karkonoski

Kulig wygrał rajd,
przegrał mistrzostwo

w

■V” i

Janusz Kulig tym razem wywalczył wicemistrzostwo Polski

Janusz Kulig z pilotem Jarosławem Baranem z Aeroklubu Kra­
kowskiego, jadqcy samochodem Renault Megane Maxi, zwyciężyli
w zakończonym w niedzielę 18. Rajdzie Karkonoskim. Była to siód­
ma, a zarazem ostatnia eliminacja rajdowych samochodowych mi­
strzostw Polski, zaliczana ponadto do mistrzostw Europy. Rajdo­
wym samochodowym mistrzem Polski został Robert Gryczyński, a

obrońca tytułu Janusz Kulig wywalczył wicemistrzostwo.

Wisłoka ma 90 lat

Bez długów i z przyjaciółmi

Na starcie rajdu liczącego
498 km (22 OS o łącznej dłu­
gości 238 km) stanęło 79 za­
łóg, a ukończyło go 47. Najpo­
ważniejszy był wypadek, któ­
ry miał miejsce w sobotę na 3
OS z Wojanowa do Kowar. Na

zakręcie wypadła z szosy i

Piłkarskie ligi zagraniczne

Pierwsza strata Bayernu
Ligi angielskie

Bezsprzecznie były to me­
cze określane jako najcie­
kawsze w ósmej kołejsce an­
gielskiej ekstraklasy piłkar­
skiej. I spotkania te nie za­
wiodły swym poziomem.
Świetną partię rozegrał sto­
łeczny Arsenał, „bijąc” ekipę
Newcastle 3:0 (2:0). Gole:

Bergkamp 21 i 65 z karnego,
Anelka 29. Goście byli jakby
zdegustowani po odpadnię­
ciu z europejskich pucha­
rów z Partizancm Belgrad. Z

drugiej strony jednak „Ka-
nonierzy” po prostu ich roz­
bili. W 65 min (po faulu i

karnym) czerwoną kartkę
zobaczył zawodnik gości,
Dabizas. Twardo walczono
też na „An field Road”, gdzie
gospodarze mieli sporo
szczęścia. Ostatecznie Liver-

pool zremisował z Chelsea
1:1 (0:1), gole: Redknapp 84 Hansa - Werder 2:1, Frei-
- Casiraghi 11. Emocji było
jednak sporo, choć goście
mieli trochę pretensji do sę­
dziego.

W pozostałych meczach:
Blackburn — West Ham 3:0,
Covcntry — Aston Villa 1:2

(trwa świetna passa lidera),
Derby — Tottenham 0:1, Le­
eds — Leicester 0:1, Middles-

brough — Sheffield Wednes-

day 4:0, Nottingham —

Charlton 0:1, Southampton
— Manchester United 0:3,
Wimbledon — Everton 1:2.
W tabeli prowadzi Aston Vil-
la (8 meczów — 20 pkl) przed
MU(7—14)iArsenałem(8—
13).

W meczach I ligi, objętych
zakładami piłkarskimi: Barn-

sley — Bolton 2:2, Crewe Alek­
sandra — Wolverhampton
0:0, Ipswich - Crystal Pałace
3:0.

uderzyła w drzewo załoga
Wojciech Zaborowski — To­
masz Malec z A. Olsztyńskie­
go jadąca samochodem Mit­
subishi Lancer Evo3. Zabo­
rowski doznał złamania obu

nóg a Malec ma złamaną rękę
i doznał ogólnych potłuczeń.

Bundesliga

Meczem nr 1 siódmej ko­
lejki niemieckiej ekstraklasy
była monachijska konfronta­
cja Bayernu z Borussią Dort­
mund. I przy komplecie pu­
bliczności zebranej na trybu­
nach Stadionu Olimpijskie­
go zespoły pokazały futbol

przedniej marki. Nie prze­
szkodził im w tym nawet ob­
ficie pddający deszcz (mura­
wa wspaniale przyjmowała
wodę; co znaczy odpowie­
dnie drenowanie boiska...).
Walczono zacięcie, na cios

odpowiadano kontratakiem.
Nie zabrakło również pięk­
nych goli. Ostatecznie Bay-
ern — Borussią 2:2 (2:1), gole:
Elber 39, Jancker 40 — Cha-

puisal 15, Nerlinger 50. Bay-
ern stracił pierwsze punkty
w sezonie.

W pozostałych meczach:

burg — HSV Hamburg 0:0,
Nuernberg — TSV Mona­
chium 1:5 (w 52 min. było
1:2, ale później gospodarze
zostali „rozjechani”), Bo­
chum - Frankfurt 0:0, Bay-
er — Kaiserslaulern 2:2, Wol-

fsburg — Schałke 0:0, Hertha
— Borussią M-G. 4:1. Duis­
burg — Stuttgart — mecz nie­
dzielny. W tabeli prowadzi
Bayern (7 - 19) przed TSV (7
— 16). Dawno już monachij­
ski duet nie przewodził eks-

traklasowej stawce nad Re­
nem...

Serie „A"

Nawet grając w jedenastu
na dziesięciu (od 28 min!)
nie potrafili piłkarze Parmy
pokonać słabiutkiej w tym
sezonie Bologny. Wpraw­
dzie rywale „Białej Gwia­
zdy" w II rundzie Pucharu

Auto uległo całkowitemu zni­
szczeniu.

Wyniki: 1. Janusz Kulig —

Jarosław Baran (A. Krakow­
ski, Reanult Megane Maxi) —

2:39.29,1, 2. Robert Gryczyń­
ski—Tadeusz Burkacki (A. Ślą­
ski, Toyota Corolla WRC) —

strata 26,90, 3. Cezary Fuchs—

Mikołaj Madej (A. Dolnoślą­
ski, Toyota Celica GT Four) —

5.54,2...7. Jarosław Pineles—
Mirosław Knapik (A. Krakow-

ski/A.Śląski, Mitsubishi Lan­
cer Evo4) — 9 .06,0.

0)

UEFA wystąpili na wyjeź­
dzić, ale rywal wręcz prosił
o łagodny wymiar kary. I

błagania zostały wysłucha­
ne; Bologna — Parma 0:0.
Nie zwalnia natomiast tem­
pa Fiorentina, która odnio­
sła już czwarte, kolejne
zwycięstwo. Tym razem jed­
nak miała tonę szczęścia,
gdyż złotego gola zdobyła w

90 minucie! Trafił Brazylij-
czyk Edmundo i Fiorentina

pokonała Udinese 1:0.
W pozostałych meczach:

Inter — Perugia 2:0, Juventus
— Piacenza 1:0, Lazio — Ca-

gliari 2:0, Salernitana — Em-

poli 1:1, Venezia — Milan 0:2,
Vicenza — Bari 1:0, Sampdo-
ria — Roma — niedzielny
mecz wieczorny. W tabeli

prowadzi Fiorentina (4 — 12)
przed Interem (4 — 10) oraz

Juventusem i Milanem (po 4
- 9).

Primera

Division

Do wielkiej niespodzianki
doszło w madryckim meczu

Real — Bctis, podczas piątej
kolejki hiszpańskiej ekstra­
klasy. „Królewscy” przegrali
bowiem 0:1! Gospodarze do­
znali pierwszej porażki w

sezonie i stracili przodow­
nictwo w tabeli.

W pozostałych meczach:
Tenerife — Mallorca 1:1,
Oviedo — Atletico 3:1, Socie-
dad — Deportivo 2:0, Espa-
nyol — Villareal 1:1, Sala-
manca — Valladolid 1:0, Va-
lencia — Barcelona 1:3, Celta
— Athletic 3:2, Extremadura
— Saragossa 0:2, Alaves —

Santander 0:1. W tabeli pro­
wadzi Saragossa (5 — 12)
przed Realem (5 — 10) oraz

Barceloną i Mallorką (po 5 —

9). (BAT)

Przez trzy dni trwały obchody 90-lecia dębickiej Wisłoki.
Klub znany z wyśmienitych zapaśników, bardzo dobrych kola­
rzy i bokserów czy solidnych piłkarzy ma za sobq burzliwą hi­
storię — również najnowszq — ale mimo to dożył sędziwego
wieku i ma zamiar długo trwać na sportowej mapie Polski. Po

to, by zaprezentować w kraju i na świecie następców braci Li-

pieniów, Michalika czy Świerada, by wprowadzić do II ligi pił­
karzy, bo dębiczanie przyzwyczaili się do futbolu na przyzwoi­
tym poziomie, by może za czas jakiś reaktywować sekcje kolar­
ską i bokserską, które przed laty rozsławiły imię Wisłoki.

Cała Dębica przygotowuje
się do sportowych sukcesów
w XXI wieku. Świadczyć o

tym może oddawanie kolej­
nych obiektów, jak lodowi­
sko czy basen. Burmistrz

Zygmunt Żabicki twierdzi, że

wyremontowane obiekty po
Igloopolu będą służyć rów­
nież profesjonalnym sek­
cjom Wisłoki. Gdyby rzeczy­
wiście klub miał takie obiek­
ty utrzymywane przez mia­
sto, to łatwiej byłoby prowa­
dzić normalną działalność

sportową. A w ostatnich la­
tach były z tym poważne kło­
poty. Mówił o tym prezes klu­
bu, Janusz Bieniasz, w swoim

jubileuszowym wystąpieniu.
Prezes przypomniał, że klub
wszedł w ostatnie dziesięcio­
lecie niejako „skazany” na sa­
modzielność. Poważne długi,
brak konkretnego wsparcia

Tanio?

Tak!

Jak to tak?

Po prostu, jeśli korzystasz z systemu Tak Tak,

a osoba do której dzwonisz ma telefon w sieci

Era GSM, płacisz zdecydowanie mniej. Tak, tak!

A jeśli jeszcze gawędzicie sobie wieczorową

porą albo podczas weekendu, opłata za minutę

połączenia wynosi zaledwie niecałą złotówkę
*

Oto jak. Tak, tak!

*

Opłata za I minutę połączenia w godzinach nocnych oraz w soboty, niedziele

i w święta państwowe wynosi 0,94 PLN + VAT.

Wiesz, na ile Cię stać

Warunki świadczenia usług w systemie Tak Tak określone są w Regulaminie
świadczenia usług telekomunikacyjnych PTC Sp. z o.o.

w zakładzie patronackim, to

wszystko groziło nawet li­
kwidacją. Ale dzięki przyja­
ciołom, zaangażowanym
działaczom nie tylko udało

się wyjść z długów, lecz rów­
nież zaczął się powolny roz­
wój sportowy. Widać to szcze­
gólnie w sekcji zapaśniczej,
ciekawą drużynę budują pił­
karze. Na nich liczy spragnio­
na sportowych sukcesów Dę­
bica.

Jak zwykle przy takich oka­
zjach było sporo przemó­
wień, gratulacji. Między in­
nymi od przewodniczącego
„Solidarności” Mariana Krza­
klewskiego, od Polskiego
Związku Zapaśniczego, od

wojewody tarnowskiego czy
prezesa Firmy Oponiarskiej,
Zdzisława Chabowskiego.

Działacze i zawodnicy
otrzymali medale za zasługi

dla woj. tarnowskiego, Złote

Gwiazdy związku zapaśni­
czego oraz odznaki ża zasługi
dla KS Wisłoka. W gronie wy­
różnionych znalazł się m.in.

były działacz tego klubu, a

później prezes „konkurencyj­
nego” Igloopolu, Edward
Brzostowski. Rekordzistą
pod względem odznaczeń
okazał się były kolarz Wisło­
ki, Stanisław Czaja, któiy za

sukcesy sportowe i wspiera­
nie dębickiego sportu, w tym
również zapasów, otrzymał
wszystkie trzy odznaczenia.

Atrakcją tych trzech dni

była wystawa filatelistyczna,
turniej piłkarski oldboyów,
spotkania pokoleń, a także
mecz zapaśniczy Wisłoka —

Piotrcovia. Dębiczanie wy­
grali jak za dawnych dobrych
lat, tym razem 5:3. Ozdobą
meczu był występ byłego pre­
zesa klubu Władysława Szy-
bowskiego. Były zapaśnik Wi­
słoki, nie liczmy mu lat, kon­
dycyjnie świetnie wytrzymał
trudy walki, przegrał na

punkty 1:3. Ale rodzina Szy-
bowskich i tak przyczyniła
się do zwycięstwa, bowiem

swoją walkę wygrał syn, Ra­
fał.

(JK)


